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Zakłady Chemiczne >- - j  ' L U B Ewsrod liderów
Koniec m in ionego roku ob fitow a ł w  sukcesy odniesione 
przez Zakłady Chem iczne „Luboń”  Sp. z o.o. w  regionalnych 
i ogólnopolskich rankingach

Złota Firma Wielkopolski
W przygotowanym przez „Głos 

Wielkopolski” oraz Centrum Ekspertyz 
Gospodarczych Fundacji Akademii Eko­
nomicznej rankingu lubońska firma 
znalazła się na 71. pozycji wśród stu naj­
lepszych w 2005 r. („WL” 10/2006). Wg 
przychodów uplasowała się na 32. miej­
scu, w  podrankingu Złoty Inwestor -  na 
19. pozycji, natomiast Złoty Eksporter 
-  na 35. W  szczególnie cenionym przez 
firmę podrankingu Przyjazny Pracodaw­
ca przedsiębiorstwo zostało sklasyfiko­
wane na wysokim czwartym miejscu, tuż 
za Grupą Kapitałową GlaxoSmithKline 
Pharmaceuticals SA, Volkswagen Poznań 

sp. z o.o. oraz PBG SA.

twierdzoną wysoką oceną funkcji per­
sonalnych w  firmie uzyskaną od jej 
kierownictwa.

Najlepiej zinformatyzowane 
w Polsce

W IX edycji raportu „TeleinfolOO 
-  Informatyka w gospodarce polskiej 
2006” kapituła konkursu przyznała Za­
kładom Chemicznym pierwsze miejsce 
pod względem zinformatyzowania 
w branży chemicznej i farmaceutycznej. 
W  ubiegłorocznej edycji firma znalazła się 

wśród trzech wyróżnionych.
Ranking obejmuje 100 najlepiej 

zinformatyzowanych przedsiębiorstw 
z różnych branż: administracja i służby

wego Violetta SA w Stroniu Śląskim oraz 

firmę Vetoquinol Biowet Sp.z o.o. z Go­
rzowa Wlkp. Uczestnikami tegorocznej 
edycji byli m.in. Laboratorium Kosme­
tyczne dr Ireny Eris SA, Zakłady Azo­
towe Puławy SA, Zakłady Chemiczne 
Police SA, Zakłady Farmaceutyczne 
Polpharma SA (Stargard Gdański).

O zajęciu tak wysokiego miejsca 
zadecydowały funkcjonujące w luboń- 
skiej spółce systemy, którymi objęte
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Hewtit Auoclatn, wraz z partnerami, 
ma przyjemność pogratulować

firmie

Zakłady Chemiczne Luboń Sp. z o.o.
zajęcia 

VI miejsca
w Badaniu Najlepsi Pracodawcy 2005 w Polsce

— . /S b  V ILradbttmlr*™■
D yplom  u zna n ia  w  za za ję c ie  VI m ie js c a  w  B a d an iu  

N a jle p s i P racodaw cy 2 0 0 5  w  P o lsce  

fo t. P io tr P. R uszko w sk i

Chcąc sprawdzić swoją kondycję 
jako pracodawcy, Zakłady poddały się 

dodatkowo badaniom firmy Hewitt 
Associates opartym w  dużej mierze na 
opiniach własnych pracowników. W ran­
kingu Najlepsi Pracodawcy przeprowa­
dzonym w Polsce po raz drugi Zakłady 
Chemiczne zajęły 6. miejsce wśród 22 
zgłoszonych. Pierwsza lokata przypad­
ła ponownie Microsoftowi Sp z o.o. 
Lubońskie przedsiębiorstwo uzyskało 

wskaźnik zaangażowania pracowników 
w funkcjonowanie firmy na poziomie 
powyżej 65%, wysoką notę stosowanych 
praktyk i systemów personalnych, po-

C E R T Y F IK A T
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użyteczności publicznej, banki, ubezpie­
czenia i instytucje finansowe, energety­
ka, handel i usługi, przemysł budowla­
no-montażowy, drzewny i meblarski, 
przemysł chemiczny i farmaceutyczny, 
przemysł elektroniczny oraz spożywczy. 
W każdym z nich kapituła wyłoniła 
jednego laureata oraz firmy wyróżnio­
ne, w branży chemicznej i farmaceu­
tycznej dwie -  Hutę Szkła Kryształo-

«s

C E R TY FIK A T
Instytut Nauk Ekonomicznych Pblakfej Akademii Nauk 

oraz Redakcja magazynu PftUsh Market potwierdzaj ie h"Bł

Zakłady Chem iczne LUBOŃ Sp. i
wyróżniona Jat certyfikatem

w rankingu polskich przedsiębiorstw za rok 2005 i uzyskał*

Perlą Polskiej Gospodarki 
w kategorii Perły Duże

Za konsekwentną realizację polityki I strategii przcdsiębioP1”'' 
oraz pozycję lidera wśród najbardziej dynamicznych 
i najbardziej efektywnych przedsiębiorstw w Polsce-

Certyfikat potwierdza członkostwo 
w Kłahie P ,r,l Pol,ki,j Coi^odark,

w -

C e rty fika t w  rankingu  p o lsk ich  przed­

s ię b io rs tw  za rok  2 0 0 5  w raz z tytu­
łe m : P erła  P o lsk ie j G ospodark i 

fo t. P io tr P. R uszkow ski

zostały praktycznie wszystkie procesy 
biznesowe. W Zakładach funkcjonuje 
system wspomagający zarządzanie MBS 
Navision Axapta obejmujący swoją 
funkcjonalnością księgowość, magazy­
ny, logistykę, zakupy, sprzedaż, zobo­
wiązania, należności, planowanie. 
Działa także hurtownia danych, która 
dostarcza zarządowi firmy potrzebne
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i iwie juBb u a o n s K itDOBRE, BO...
Szczególnie ciekawe sprawy, zjawiska, sygnały nominowane do ty tu łu  „Dobre, bo...” przez czyteln ików i nie ty lko

Dobre, bo m iędzynarodowe

Ambasador w Luboniu
Dość n ietypowo, bo od w izy ty  Ambasadora Stanów  Z jednoczonych, 

rozpoczęła się kadencja nowego burm istrza Lubonia

D
ariusz Szmyt wraz z ze swoimi 
zastępcami Marianem Walnym 
i Rafałem Markiem odbyli 11 
grudnia w Urzędzie Miasta krótką roz­

mowę z Victorem Ashe -  ambasadorem 
USA w Polsce. Choć wizyta miała cha­
rakter wyłącznie kurtuazyjny, niemniej 
była wyróżnieniem dla naszego miasta. 
Ambasador -  doświadczony samorzą­
dowiec (sam pełnił różne funkcje we

Z okaz ji w izy ty  a m e ry k a ń s k ie g o  g o śc ia  

na  p la cu  E dm unda  B o ja n o w sk ie g o  po 
raz p ie rw szy  za w is ła  fla g a  USA 

fo t.  P aw e ł Ja n ko w ia k

D ariu sz  S zm yt i V ic to r  A sh e  w ym ie n i­
li s ię  o ko lic z n o ś c io w y m i a lb u m a m i 

fo t .  P aw e ł Ja nko w iak

P a m ią tko - | 

wy w p is  
a m b a sa d o ­
ra fo t.
Paweł

Jankow iak

władzach samorządowych na pozio­
mie lokalnym i stanowym; przez 16 lat 
-  najdłużej w historii tego miasta -  był 
burmistrzem Knoxville w stanie Ten­

-/& ------

//frcWt,

nessee), spędza wiele czasu, podróżując 
po Polsce i w ten sposób poznając nasz 
kraj. Tego dnia ambasador odwiedził 
jeszcze sześć innych wielkopolskich miast: 
Śrem, Jarocin, Gostyń, Leszno, Śmigiel 

i Kościan. Czas, jaki wybrał na wizytę, 
stworzył okazję, aby poznać nowo wy­
branych wójtów i burmistrzów odwie­
dzanych miast. Przebywając w Luboniu, 
ambasador pogratulował burmistrzowi 
Dariuszowi Szmytowi wyboru i życzył 
mu wszystkiego najlepszego na najbliższe 
cztery lata. Jako miłośnik gór znalazł 
wspólny temat z naszym burmistrzem, 
który jest dyplomowanym przewodni­
kiem górskim. Victor Ashe zaprosił go 
do odwiedzenia Knoxville, otoczonego 
górami, które, jak powiedział, nie są tak 
wspaniałe jak polskie Tatry, ale również 
warte zobaczenia.

Paweł Jankow iak

Dobre, bo wyróżnione

Wielkopolskie żłóbki

D
zieci z Ochronki im. E. Boja­
nowskiego (z grupy starszej), 
pod kierunkiem sióstr slużeb-

U ho n o row a ne  w y różn ien ie m  s p e c ja ln y m  dw a  

w ie lk o p o ls k ie  ż łób k i w ykon a n e  przez przed­

s z k o la kó w  z O ch ro n k i s ió s t r  s łu że b n icze k .
Na zd jęc iu  wyżej -  w  s c e n o g ra fii ż łób ka  

w m o n to w a n y  m .in . h e rb  L ub o n ia .

niczek; Eleny Sinitskiej i Renaty Kluzy, 
z wielkim zaangażowaniem przygotowały 
na konkurs Żłóbek wielkopolski dwie 
szopki bożonarodzeniowe. Technika 
i sposób wykonania zależały w pełni 
od kreatywności twórców. W  żłób­
kach zostały um ieszczone elementy 
charakterystyczne dla W ielkopolski 
i oczywiście dla Lubonia (widoczne 

na zdjęciach).
Ogłoszenie wyników odbyło się 

w sobotę, 2 grudnia, przy udziale licz­
nie zebranych uczestników konkursu, 
w tym dzieci i ich rodziców oraz sióstr 
z naszej Ochronki. Wszystkie szopki 
rozpatrywano w trzech kategoriach 
wykonawców: dzieci, młodzieży i do­
rosłych. W  kategorii dzieci -  przed­
szkola, podopieczni lubońskiej Ochron­
ki zdobyli wyróżnienie specjalne, a wraz

z nim  nagrody w  postaci słodyczy, 
książeczek z bajkami i kolorowankami 
oraz płyty z piosenkami i filmami dla 
dzieci. Po ogłoszeniu wyników kon­
kursu można było obejrzeć wystawio­
ne żłóbki, a jest ich ponad dwieście!

Wystawa Żłóbek wielkopolski 

znajduje się w M uzeum  Etnogra­
ficznym  przy ul. M ostowej 6 w Po­
znaniu i m ożna ją zw iedzać do 31 
stycznia od wtorku do soboty w godz. 
od 10.00 d o lć .0 0  oraz w niedzielę  
od  10.00 do 15.00. W  soboty  wstęp  
jest bezpłatny.

Każdy zwiedzający m oże zagło­
sować na najładniejszą, jego zdaniem, 
szopkę. Na zakończenie wystawy 
zostanie wręczona nagroda publicz­
ności.

Zapraszamy do obejrzenia ekspo­
zycji.

s io s try  s łu że b n iczk i z O c h ro n k i

Dobre, bo osobliwe

Sylwester z wieży

W
 szczególną noc -  fa­
jerwerków i szam­
pańskiej zabawy 
-  oryginalny pejzaż Lubonia 

uchwycił w  kadrze Rafał Woj- 
tyniak. Do tych ciekawych ob­
serwacji wybrał wieżę kościoła 

pw. św. Barbary.

P ó łnoc  -  w id o k  z w ie ży  na 

L ub o n ia n k ę . P oziom y c iąg  
ś w ia te łe k  to  u l. U n ijna  

fo t .  R a fa ł W o jty n ia k

C zęśc iow o  

u ś p io n y  ju ż  

Lub o ń  z roz­

ś w ie tlo n ą  ul. 

P o n ia to w s k ie ­

g o , fra g m e n ­
te m  K o śc iu sz ­

ki i u l. U n ijną  

fo t .  R afa ł 
W o jtyn ia k
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Dobre, bo m is trzow sk ie

W ślady Otylii
W eronika Bam ber, uczenn ica k lasy VI a S zkoły Podstawowej nr 3 
zdobyła w  zaw odach indyw idualnych na M is trzos tw ach  W ie lkopo lsk i 
w  Lesznie srebrny medal na 50 m sty lem  m otylkow ym

Dobre, bo pierwsze

Pływackie postępy
Olek S krzą tek  -  uczeń k lasy II c  z SP 4  zdobył I m ie jsce 
w  G wiazdkowych Zawodach P ływ ackich  w  Poznaniu

W
eronika pływa od szóstego 
roku życia. Trenuje w klu­
bie AZS AWF Poznań dwa

Dobre, bo najlepsze

Dziewczyny na medal

K
to by pomyślał? Trójka odniosła 
sukces na basenie! Dziewczęta 
z SP 3 wzięły udział w  Druży­
nowych Mistrzostwach Szkół Podsta­

wowych w Pływaniu po raz pierwszy. 
Zawody rozegrano w formie sztafet 8 
x 25 m  stylem dowolnym. Naszą dru­
żynę stanowiły najlepsze pływaczki wy­
łonione w  ramach mistrzostw szkoły: 
Weronika Bamber (VI a), Ania Szyfter 
(IV a), Marysia Nowacka (V a), Kasia 
Więckowska (V a), Dominika Czajka 
(VI a), Inez Gorońska (IV a), Sara Or­
łowska i Weronika Środa (V a). Treningi

D rużyna m is trz y ń  P ow ia ­

tu  z L u b o n ia  z o p ie k u n ­

ką  -  G rażyną K ie rcu l

przygotowujące do zawodów odbywa­
ły się na pływalni przy ul. Chwiałkow- 

skiego w Poznaniu. Na nasze pierwsze 
zawody dziewczyny jechały pełne obaw, 
ciekawości i nadziei.

1 grudnia pływalnia w Obornikach 

przeżyła prawdziwe oblężenie. Przyje­
chały tutaj zespoły reprezentujące szko­
ły z sześciu powiatów, skupionych w re­

razy dziennie przez 7 dni w  tygodniu. 
Pierwszy trening zaczyna już o 6.30, 
drugi po lekcjach o 15.30. Uzbierała 
już kilkanaście medali w  zawodach klu­
bowych. Sukcesy sportowe zawdzięcza 

przede wszystkim swojej pracy, ogromnej 
wytrwałości i zaangażowaniu rodziny. 
Bez wątpienia Weronika chcialaby pójść 
w  ślady Otylii Jędrzejczak.

Jest wzorową uczennicą, osiąga 
bardzo dobre wyniki w nauce. Aktyw­
nie uczestniczy w  życiu klasy i szkoły. 
Życzymy jej zdobycia olimpijskiego 

złota.
G. K ie rc u l

W e ro n ik a  B a m b e r

na  p ływ a ln i w  Leszn ie

jonie Poznań -  teren zachód. Po pierw­
szym biegu nasz zespół cieszył się ze 

zwycięstwa. Nie będziemy ostatnie -  my- 
ślałyśmy. Dystans 400 m sztafeta poko­
nała w czasie 2:48,56. Teraz z niepoko­
jem oczekiwałyśmy rezultatów pozosta­
łych biegów (było ich jeszcze sześć).

Ależ była radość, kiedy ogłaszano 
wyniki! W klasyfikacji Mistrzostw Po­
wiatu zdobyłyśmy złote medale i Puchar 
Starosty Powiatu Poznańskiego. Ale to 
nie koniec. Czas uzyskany przez luboń- 
ską sztafetę był drugim w klasyfikacji 
Mistrzostw Rejonu i dał nam prawo

startu w finale wojewódzkim, który 
odbył się 8 grudnia w Lesznie. Z m i­
strzostw tych wróciłyśmy jako 14 szta­
feta Wielkopolski. Warto dodać, że była 
to najmłodsza drużyna mistrzostw, a to 
rokuje nadzieje na przyszłość.

To była w spaniała sportow a  
przygoda.

G. K ie rc u l

Z
awody odbyły się 9 grudnia 

w Poznańskim Ośrodku Spor­
tu i Rekreacji przy ul. Chwiał- 
kowskiego pod patronatem zastępcy 

prezydenta Miasta Poznania -  Macieja 
Frankiewicza. Olek okazał się najlep­

szy na 25 metrów stylem grzbietowym 
w roczniku 1998. Pływanie trenuje pod 
okiem Sławomira Radzickiego na base­
nie, gdzie odbywał się konkurs.

W podobnych zawodach, zorga­
nizowanych z okazji Dnia Dziecka 1 
czerwca 2006 r., zdobył 3 miejsce.

A le k s a n d e r S k rz ą te k  ze s w o im i tro fe ­

am i fo t .  P io tr p. R u szko w sk i

Dobre, bo odnalezione

Pamiątka po przodkach

P
odczas porządkowania stry­
chu domu na ul. 3 Maja 17, za 
belką stropową odnaleziono  
tabliczkę Biblioteki Koła Rękodzielni­

ków w Luboniu. Misternie malowana 
farbą olejną owalna sklejka o grubo­

ści 3 m m  zam ontowana była przed 
wojną na specjalnej szafie, w której 
m ieściły  się książki stowarzyszenia. 
Biblioteka dla lubonian m ieściła się 
w  dom u Andrzeja Piętki (cieśli p o ­
siadającego przydom owy warsztat, 
pracownika zakładów Kelmana). By

) K S IĘ G A R N I ŚW. W O JC IE C H A  
WARSZAWA — WILNO — LUBLIN

P ieczą tka  p rzed w o je n ne g o  s to w arzy ­

sze n ia , ja k ą  s ta w ia n o  na  ks ią żka ch  
na leżących  d o  te j o rg a n iza c ji. Ta 

poch o d z i z „D w o rk u  na  c m e n ta rz u "  

K le m e n s a  Ju no szy  w ydane j przez 

K s ię g a rn ię  św . W o jc ie ch a  

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

D om  A ndrze ja  
P ię tk i przy 

u l. 3  M a ja  1 7 , 

w  k tó rym  przed 

w o jn ą  m ie ś c i­
ła  s ię  b ib lio te k a  
fo t .  P io tr 

P- R uszkow sk i

O ryg ina lna  ta b lic z k a  o  w ym ia ra ch  2 3  x 1 6  cm  

z B ib lio te k i K o ła  R ę ko d z ie ln ikó w  z 1 9 1 0  roku 
fo t .  P io tr P. R uszkow sk i

ukryć przed Niemcami bibliotekę pol­
skiej organizacji, za co groziła nawet 
kara śmierci, tabliczkę zdemontowano 
w 1939 r. i złamano, by zmieściła się za 
belką dachu, a książki rozdano ludziom. 
Tablicę odnaleziono przypadkowo po 
67 latach. Pamiątkę po przedwojen­
nym stowarzyszeniu, które opisaliśmy 
w „Wieściach Lubońskich” w grudniu 
2005 r„ w artykule „Nieznane stowa­
rzyszenie” podarowała nam wnuczka 
bibliotekarza -  Andrzeja Piętki -  pani 
Alina Majchrzak. Dziękujemy! ppr



Nowe przedsięwzięcia publiczne, społeczne, prywatne, sygnały od czytelników

S A L O N
•  k o s m e ty k a  tw a r z y  i c ia ła  

G U IN O T  In s ty tu t-P a r is
•  u l t r a d ź w ię k i

- p e e l in g  k a w i ta c y jn y
•  d i a m e n to w a  

m ik r o d e r m a b r a z ja
•  h e n n a ,  m a k i ja ż e
•  m a k i ja ż  p e r m a n e n tn y
•  m a n ic u r e ,  p e d ic u r e
•  w o s k o w a n ie
•  t ip s y
•  z a b ie g i  w y s z c z u p la ją c e

U R O D Y
N O W O Ś Ć  
k a r n e t y  n a  

s o l a r i u m

czyn n e :

p n -p t 1 0 .0 0 -2 0 .0 0  
sob 9 .0 0 -1 4 .0 0

•  m a s a ż e fRYZJERSTWO SOLARIUM

•męskie
•przedłużanie

i zagęszczanie 
włosów

SZERSZA OFERTA, NIŻSZE CENY!!!

Lii* DworCOWA 12A (n ad  sk lep em  M A T E O ) ®0-61£ 994- 925
(H6092)

Panorama handlu i usług To m ie jsce przeznaczone je s t na 
bezpłatną informację o placówkach handlowych i usługowych powstających 
w  Luboniu. W szystk ich  zainteresowanych prosim y o kon ta k t z redakcją 
-  do trzem y do Państwa, w ykonam y zd jęc ie , sporządzim y no ta tkę .

Nowa siedziba Banku PKO SA 
przy placu Edmunda Bojanow- 
skiego. Placówkę i bankomat 
przeniesiono z Centrum Han­
dlowego PAJO. (H)

Na zdjęciu -  po prawej stro­
nie, symetrycznie do istniejcego 
banku PBS.

W budynku przy ul. Sienkiewicza 11 otwar­
to firmę usługową -  Czyszczenie Ekologiczne 
Odzieży, czynną w pn. -  pt. od 10.00 do 18.00 
oraz w soboty od  11.00 do 15.00.

Ponadto działa tu  firma (pod egidą VO-
TUM S.A.) zajmująca się pom ocą osobom  poszkodowanym  w wypadkach ko­
m unikacyjnych. Inform acje m ożna uzyskać pn. -  pt. od  11.00 do 18.00 (patrz 
też obok) fot. Katarzyna Frąckowiak

X  Centrum Odszkodowań
Y O T U M  SA ”

Kolejna akcja krwiodawcza 
HDK PCK

odbędzie się w niedzielę, 
28 stycznia,

tradycyjnie od 8.00 do 14.00, 
w sali gimnastycznej 

Szkoły Podstawowej n r 1.

Jerzy Zieliński 
prezes HDK „Lubonianka”

POMOC OSOBOM POSZKODOWANYM' 
W WYPADKACH KOMUNIKACYJNYCH

C e n t r u m  O d s z k o d o w a ń

J E Ż E L I  Z O S T A Ł E Ś  P O S Z K O D O W A N Y  
W  W Y P A D K U  S A M O C H O D O W Y M
•  j a k o  k i e r o w c a ,  p a s a ż e r ,  p i e s z y ,  r o w e r z y s t a
•  s t r a c i ł e ś  h l i s k ą o s o b ę  
P O T R Z E B U J E S Z  P O M O C Y  c z y l i :
•  o c e n y  z d a r z e n i a  i  r o z m i a r u  o d s z k o d o w a n i a
•  w e r y f i k a c j a  d o  1 O  l a t  w s t e c z

Beata Sydor tel, 503-056-009

M a r z y s z  o  w ł a s n y m  m i e s z k a n i u  V  
N i e  m a s z  z d o l n o ś c i  k r e d y t o w e j  l u b  p ł y n n o ś c i  f i n a n s o w e j ?  

N i e  r e z y g n u j  z  m a r z e ń  -  p o m o ż e m y  C i  j e  z r e a l i z o w a ć !
F ir m a  D A R - T R A N S  d z ia ła ją c a  p r z y  w s p ó łp r a c y

- f i r m y  o d n o s z ą c e j  o d  5  la t  s u k c e s y  n a  r y n k u  f in a n s o w y m
O f e r u je  u s łu g i  f in a n s o w e  z w ią z a n e  z  u z y s k a n ie m :

kredytów mieszkaniowych *kredytów hipotecznych *kredytów na remonty budowlane
Pom agam y d łużn ikom  w  sp ła tach zadłużenia: w  ZUS, Urzędzie Skarbow ym , BIK-u oraz egzekucjach kom orn iczych . 

Za ła tw iam y dla k lien ta  w sze lk ie  fo rm a lno śc i prawne wym agane przy zal
Zapraszam y do naszego b iu ra  w  Gessie przy ul. P aderew skiego 18 paw ilon  C4 

Od pon iedz ia łku  do  p ią tku  10.00 -17 .00  w so b o ty  od 10.00 -13 .00  te l. (061) 8130 977, te l.kom . 0503 363 058
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Interaktywny

B
etonowy, szary,bez wyrazu płot 

przy deptaku ulicy Dworcowej 
został graficznie „udekorowany”. 
Żywymi koloram i i form ą przyciąga 

uwagę, zachęcając do refleksji. (R)

M a n ife s t tw ó rcy  g ra f it t i zw raca jący  

uw agę  p rzech o d n ió w  

fo t. P io tr P. R uszko w sk i

Bezpieczniej

N
a dotychczas nieoświetlonym 
odcinku ul. Dębieckiej -  od 
Niepodległości do tunelu 
kolejowego -  postaw iono 6 lamp. 

Dodatkową latarnią oświetlono też 
wlot ulicy Rivoliego. (R)

N ow e la m p y  na  u l. D ę b ie ck ie j 

-  w id o k  od  u l. R ivo liego  
fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

Dnm dla pogorzelców education

P o d p isy  a u to ró w  

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

Je dn a  z ta b lic

fo t .  P io tr P. R uszkow sk i

MAGAZYNOWANIA I THANSHOHtOWAHI. 
Q«A.’ WYKONYWANIA INNYCH DZIAŁAŃ 
/MMJSZENIf WZYDA1NOŚCI n « W

teren ochrony pośredniej 
UJĘCIA WODY POWIERZCHNIOWEJ 
USTANOWIONY W CELU OCHRONY

JAKOŚCI WÓD UJMOWANYCH

a Q U A N G !

UWAGA TEREN WODONOŚNY 1

O
statnie dni starego roku oka­
zały się tragiczne dla państwa 
Agnieszki i Pawła Roj z ul. 
W awrzyniaka i ich dwójki dzieci. Na 

skutek pożaru stracili dach nad głową. 
W  odruchu solidarności z pogorzelcami 
wszczęto szeroką akcję pomocy, której 
celem jest wybudowanie nowego domu 
dla poszkodow anej rodziny.

Szerzej na str. 13

Przed sp a lo n y m  d o m e m  -  p a ń s tw o  

A g n ie szka  i P aw et Roj z dz ie ćm i

W trosce 
n jaknść H20

A
QUANET postawił tablice 

inform acyjne o obszarze 

ograniczonego użytkowania 

dla strefy ochronnej ujęcia wody pitnej 

poznańskiego system u wodociągowe­

go. Przypom inam y, że strefa dotyczy 

obszaru Lubonia pom iędzy ul. Arm ii 

Poznań, Potokiem Junikowskim i rzeką 

W artą. (I)

Centrum
Edukacyjne
C@nva

•  Akademia Doskonalenia Technik Informatycznych -1  rok

•  Studium Policealne - 2 lata (różne specjalizacje: informatyka,
ekonomika, rachunkowość, administracja, turystyka, reklama)

•  Zaoczne Liceum Ogólnokształcące dla dorosłych
(2 lata - po szkole zasadniczej, 3 lata - po gimnazjum lub 8-letniej szkole podstawowej)

Liceum Ogólnokształcące im. ppłk. Zbigniewa Kiedacza
(3-letnie liceum dzienne tylko w Luboniu) 

Kursy, szkolenia, seminaria

A Q U A P O L iS
CENTRUM ZDROWIA I URODY

f c  M fe fi W 5 p® 1

MLLITIC
S A L O M

Poznań (Górczyn) 
ul. G łuchowska 39 
Tel. 0-618 307 801 
www.aquapolis.pl

Zapraszam y 
PN-SOB 10.00-20.00

( f i083)

SZKOŁYPRZYJAZNE

DLABEZROBOTNYCH

S z c z ę ś liw e g o  
N o w eg o  R oku 20 0 7 , 

zd ro w ia , pokoju  
i p o g o d y  d u c h a  

o ra z  rea lizac ji w szy stk ich  
m a rz e ń  i z a m ie rz e ń  

ż y c zy  sw oim  klien tom  
C h a ta  P o lsk a  - K a s a n d ra

Oferta edukacyjna:
- przyjazna i kameralna atmosfera
- niskie czesne (w liceum zaocznym pierwszy semestr gratis!!!,

NAUKA GRATIS !!!

w następnych tylko 69 zł miesięcznie)
- stypendia naukowe i socjalne
- indywidualne podejście do słuchacza
- atrakcyjne kierunki w Studium oraz Akademii
- możliwość nauki przez Internet (bez konieczności przyjazdu na zajęcia) 

Luboń, uLArmii Poznań 27 
tel.(61)810-22-78, fax 810-20-46 
Poznań, os. Batorego 101 tel.824-16-51, fax 824-16-71

WWW.CANVA.PL

6

http://www.aquapolis.pl
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SUL W UKU
Sprawy, które rażą, bolą, przeszkadzają, bulwersują, nominowane przez czyteln ików do lubońskiego tytu łu „Sól w oku”

Szampańska [?!] zabawa
S ku tk i „zabaw ” sy lw estrow ych na u licach Lubonia

D
la jednych 31 grudnia i 1 stycznia 
to dni szampańskiej zabawy, 
a dla innych -  konieczność

P ozbaw iony szyb w  noc  sy lw e s tro w ą  

p rz ys ta n e k  przy ul. P o n ia to w sk ie g o  

fo t .  T ra n s lu b

naprawienia i posprzątania efektów 
tych harców.

Na przystankach Translubu, w nocy 
z 31 grudnia na 1 stycznia:
■  wybito 8 szyb,
■  podpalono 3 rozkłady jazdy,
■  zdarto lub zamalowano 10 rozkła­

dów,
■  wyrwano 2 dachy wiat przystan­

kowych,
■  wyrwano 1 ramę wraz z rozkła­

dem.
Ponadto w  wielu wiatach odpala­

no petardy, rozrzucano śmieci.
Koszt zakupu szyb, sprzątania i na­

praw wiat wyniósł 1500 zł.
Z b ig n ie w  B e rna t 

Zarząd PT Translub

Estetyka
miasta

J
edna z głównych dróg Lubonia -  ul. 
Powstańców Wielkopolskich. Pomię­
dzy PZU a ul. Okrzei znajduje się 
zaniedbana posesja, o której mieszkań­

cy wielokrotnie informowali redakcję. 
Śmieci, zniszczone wejście i płot oraz 

zielsko szpecą miasto. Teren od dawna 
przeznaczony jest na sprzedaż. (N )

W id o k  s z p e tn e g o  m ie js c a  na 
u l. P o w s ta ńcó w  W ie lk o p o ls k ic h  

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

Bez znieczulenia

O
bok bloku 41 przy ul. gen. Si­
korskiego rośnie młoda brzoza. 
Niestety komuś zawadza, bo 
od jej pnia, tuż nad ziemią, odrąbano 

spore kawałki. Wkrótce drzewo uschnie 
lub powali je wiatr. (J.B.)

Zamieszanie

P
o założeniu kanalizacji i robo­
tach drogowych na ul. ks. Strei- 
cha zlikwidowano uczęszczane 
i wygodne przejście dla pieszych u wy­

lotu ul. Kościelnej. Z pasów korzystali 
klienci kompleksu sklepów oraz wierni 
kościoła pw. św. Jana Bosko. Obecnie 
przechodzą przez ulicę chaotycznie 
i w różnych miejscach. System komu­
nikacji pieszej wymusza przechodzenie 
przez pasy przy skrzyżowaniu z ulicą 
Powstańców Wlkp. (SM )

M ie js c e , gdz ie  przed  re m o n te m  byty p asy  
d o  k o ś c io ła , s k le p ó w  i na  p rzys ta n k i 

fo t. P io tr P. R uszko w sk i

U szkodzony p ie ń  brzozy przed budyn ­

k ie m  n r 4 1  fo t .  Jan B taszczak Kolejna prowizorka?

Pasy z przeszkodami

W
 re jo n ie  ul. ks. S trei- 

cha i Okrzei zakładano 
kanalizację. W ramach 

tych prac w w ie lu  m iejscach  u ło ­
żono now e kraw ężniki, pozbruko-

P rzykład w a d liw ie  w yko n a n e j in w e s tyc ji -  p rze jśc ie  d la  p ieszych  na  u l. K o ś c ie ln e j 
(d roga  d o  k o ś c io ła  pw. św . Jana  B o sko ) z o lb rzym im i k a łu ża m i na  p asa ch  

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

w e c h o d n ik i oraz a sfa lto w ą  n a ­
w ie rz ch n ię . W  in w esty c ji brak u ­
je p r a w id ło w eg o  o d p ro w a d zen ia  
w o d y  lub o d p o w ied n ie j ja k o śc i  
w yk o n a w stw a . (R)

J
ak się nieoficjalnie dowiedzieliśmy, 
władze A-klasowego klubu piłkar­
skiego Stella Luboń planują kolej­
ną renowację boiska przy ul. Szkolnej. 

Przypomnijmy, że w poprzednim se­
zonie również remontowano murawę, 
przez co mecze w roli gospodarza ze­
spół rozgrywał w odległym Wronczynie. 
Kto choć raz w  minionym roku był na 
spotkaniu Stelli, m ógł zobaczyć, w  jak 
nieudolny sposób ów remont przepro­
wadzono. Dosiewka trawy wraz z na­
wiezioną ziemią niewiele pomogła, gdyż 
murawa jest nadal w opłakanym stanie. 
Zaznaczmy, że na utrzymanie obiektu

w poprzednim roku klub otrzymał od 
miasta dotację w  kwocie 25 tys. zł. Ile 
otrzyma teraz, a przede wszystkim, czy 
ponowny remont nie okaże się kolejną 
prowizorką? Zobaczymy w najbliższym 
czasie. Na pocieszenie kibiców m oże­
my zaznaczyć, że w rundzie wiosennej 
ekipa Andrzeja Perza jako gospodarz 
grać będzie prawdopodobnie w znacznie 
bliżej położonych Komornikach.

O szczegółach planowanej inwe­
stycji będziem y inform ować na bie­
żąco.

W ła d ys ła w  Szczepaniak 

i  P rzem ysław  K w ia tk o w s k i

T a k  o be c n ie  

p re ze n tu ­
je  s ię  p ły ta  
S te lli Luboń  

przy u l. S zko l­

nej fo t. 

P rzem ys ław  

K w ia tk o w s k i

i 7
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Komunalna nisza

D
ora kom unalny pod adresem: 
ul. Kościuszki 39, pozostają­
cym bez związku z lokalizacją 
(oddalony od ul. Kościuszki o kilkaset 

metrów), był niegdyś barakiem  gospo­

W id o k  na  p o ło żo ny  w  d o le  b u d yn e k  k o m u n a ln y  -  od  s tro n y  u l. S ik o rs k ie g o . Z  pra ­

w e j -  s zo p k i na  o p a ł i u b ik a c je , w  m ie js c u  k tó rych  b ędz ie  p a rk in g  d la  now ego  

b lo ku  L u b o n ia n k i fo t .  H anna  S ia tk a

E k s p lo a ta c ja  je d y n e j d rog i d o  b a ra ku  

przez s p rz ę t b u d o w la n y  sp ra w ia , że 
do jazd  d o  k o m u n a lk i s ta ł s ię  n ie m o ż li­

w y fo t .  H an n a  S ia tk a

darczym  nieistniejącej dziś cegielni. 
Jest ruderą  w zagłębieniu wyrobiska, 
trzym ającą się kupy dzięki wysiłkom 
próbujących mieszkać w niej ludzi. Cy­
wilizacja zatrzymała się tu przy blokach 

Lubonianki od strony ul. Sikorskiego, na 
ogródkach działkowych rozpościerają-

Z  te re n u , gdz ie  s to i b a ra k  w ydo­
s ta ć  s ię  m o żna  ty lk o  d ró żką  pod górę  

do  u l. S ik o rs k ie g o . To tę d y  w ynoszono  

p o d cza s  ś w ią t c h o rą  m ie szka n kę  

b u d yn ku  k o m u n a ln e g o  d o  k a re tk i 

p o g o to w ia  fo t .  H anna  S ia tk a

cych się za skarpą drugiego boku niszy, 
za wysokim betonowym płotem kotłowni 
spółdzielni mieszkaniowej, a ostatnio 
wdziera się z placu budow y nowych 
m ieszkań spółdzielczych -  z czwartej

W id o k  z o kn a  b a ra ku . Za  n asyp e m  ro zp o śc ie ra  s ię  p la c  bud o w y now ego  b lo ku  L ub o n ia n k i 
fo t. H anna  S ia tk a

1
• -

L  f i
L J ?

!

strony zagłębienia. Wilgoć, brak kana­
lizacji, wychodki na podw órzu (z 11 
mieszkań tylko 5 m a szamba), szczury 
w obejściu, chłód z pow odu cienkich 
ścian... W arunki te opisywaliśmy już 
w  grudniu  2003 r.

W tym  lo k a lu , od  4  la t  bez p rądu , 
z a m ie szku je  s ta rs z a  k o b ie ta . W ilgoć , 
zm u rsza łe  o kna , c h łó d . Drzwi w e jś c io ­

w e s ą  w  g orszym  s ta n ie  n iż  w id o czn e  
na  zd ję c iu  w ew n ę trzn e . L is to n o s z  

w rzuca  p ocz tę  d o  ko ry ta rza  przez 
k ilk u c e n ty m e tro w ą  szparę  

fo t. H an n a  S ia tk a

Budowa nowego bloku Lubonian­
ki stawia p o d  znakiem  zapytania dal­
szy byt tego miejskiego „gospodarstwa”. 

Okazuje się, że ustawione przez m iesz­
kańców  baraku szopki na  węgiel oraz 

drew niane ubikacje znajdują się na 
gruncie  spółdzielni i niebaw em  trze ­
ba je będzie zlikwidować (lokatorzy 
dostali z Biura M ajątku Kom unalnego 
-  BMK -  term in  uporania  się z p rob­

lem em  do kw ietn ia). Na teren ie  n a ­
leżącym  do L ubonianki leży też p ro ­
wadząca do baraku, wykonana niegdyś 

przez m iasto droga. ,uż dziś, używana 
przez ciężki sprzęt budow lany, nie 

nadaje się do korzystania przez m iesz­

kańców  kom unalki.
Nikt dotąd nie zastanawiał się nad 

przyszłością tego m iejsca, nie podjął 

decyzji w sprawie popraw y stanu b u ­
dynku i jego infrastruktury, nie mówiąc 

już o rachunku ekonom icznym  ew en­
tualnych remontów. Ba, znana m iastu 
od  2005 r. inwestycja Lubonianki za­
skoczyła wręcz zarządzające budynkiem 
BMK. Czy budow a ta wym usi na wła­

dzach m iasta rozwiązanie problem u 

baraku?
Nowy burm istrz ds. komunalnych 

jest po  pierw szych rozm ow ach ze 
spółdzielnią m ieszkaniową. Chce wy­
kupić w jednym  z budow anych przez 
Luboniankę bloków  (w sum ie staną 
ich trzy) tyle m ieszkań, ile jest lokali 
w baraku. M ieliby w nich  znaleźć 

m iejsce ci lokatorzy, k tórzy  będą 
w stanie podporządkow ać się w arun­
kom  w ynikającym  z m ieszkania 
w  spółdzielni. Pozostali zostaną prze­
niesieni do innych lokali komunalnych 
w miejsce tych, których będzie m ożna 

um ieścić w  Luboniance.
Sprzedaż gruntu , na k tórym  stoi 

barak, spółdzielni zainteresowanej 
kupnem , m ogłaby ułatwić m iastu sfi­
nansow anie transakcji mieszkaniowej 

z Lubonianką.
Pytań jest kilka. Czy om awiany 

przez obie strony pom ysł m a szanse 
realizacji? Jak długo ona potrwa? Co

W ilgo ć  w  p o m ie szcze n iu  za a d o p to w a ­

nym  na  „ ła z ie n k ę ” . W a n na  s łuży  

je d y n ie  d o  o d p ro w a d za n ia  z p ra lk i 
w ody, k tó rą  g o sp o d yn i w yno s i n a s tę p ­

n ie  w ia d ra m i na  zew ną trz  

fo t .  H an n a  S ia tk a

przez ten czas poczną z zapasami opa­
łu i bez ubikacji lokatorzy baraku? I czy 
wszyscy zgodzą się opuścić dotychcza­

sowe miejsce zamieszkania, w które 
wielu z nich sporo zainwestowało?

H an n a  S iatka
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W tym  miejscu przedstawiamy kalendarium imprez i spotkań, które odbędą się w najbliższym czasie
CO? liBZIt? KUBY? / aflHUKZĄll__________________

Go? gdzie? kiedy?
Zapowiedzi imprez (kulturalnych, 

politycznych, sportowych, turystycz­
nych itp.), spotkań, zebrań, sesji Rady 
Miasta, dyżurów radnych, akcji, dzia­
łań, turniejów, zawodów itp. Impre­

K U L T U R A

©  15 do 20 stycznia 
(poniedziałek -  sobota)

■  Półkolonie dla dzieci -  Ośrodek
Kultury, ul. Sobieskiego 97, tel./fax. 
0-618 130 072 -  w programie m.in.: 
wyjście do kina, pływalnia i daleka wy­
cieczka -  pon.-czw.: 9.00-15.00, pt.: 6.00- 
21.00 (22.00) (O K )

17 stycznia (środa)
■  Wigilia Koła Emerytów i Rencistów 
przy WPPZ -  Ośrodek Kultury, ul. So­
bieskiego 97 -  godz. 16.30 (O K )

21 stycznia (niedziela)
■  W alne Zgrom adzenie Sprawo­
zdawcze Koła W ędkarskiego PZW  
„Lubonianka” -  świetlica Spółdzielni 
Mieszkaniowej „Lubonianka”, ul. Ża- 

bikowska 62 -  godz. 10.30 (P K )

©  22 -  26 stycznia 
(poniedziałek -  piątek)

■  Ferie „Śladam i baśni polskich”
-  Biblioteka Miejska, ul. Żabikowska

42 -  godz. 10.00-13.00 -  wstęp 3 zł 
dziennie (B M )

24 stycznia (środa)
■  Zebranie sprawozdawcze Koła Pol­
skiego Związku W ędkarskiego przy 
WPPZ -  sala Spółdzielni Mieszkaniowej 
„Spójnia”, ul. 3 maja 78 -  godz. 16.45

©  26 stycznia (piątek)
■  „Trzy św in k i” -  przedstaw ien ie  
dla d z iec i w  wykonaniu Studia Ma­
łych Form Teatralnych, Scenografii 
i Reżyserii ART-RE z Krakowa -  Bi­
blioteka Miejska, ul. Żabikowska 42

-  godz. 16.00 (B M )

©  27 stycznia (sobota)
■  „Kolorowe m alowanie”-  działania
plastyczne dla dzieci pod kierunkiem  
plastyka Anny Przybylskiej -  Bibliote­
ka Miejska, ul. Żabikowska 42 -  godz. 

9.00 i 11.00 (B M )

©  30 stycznia (wtorek)
■  „Cały Luboń czyta dzieciom” -  swoje
ulubione bajki czytają lubońscy farmace­
uci -  Biblioteka Miejska, ul. Żabikowska 

42 -  godz. 17.00 (B M )

2 lutego (piątek)
■  I spotkanie w ramach projektu Ca­
m elot Centrum Innowacji Społecznej 
SIC! i Ośrodka Kultury w Luboniu dla

zy tylko dla dzieci i młodzieży ozna­
czono ©  •

Apelujemy do wszystkich orga­
nizatorów i czytelników o przekazy­
wanie nam takich informacji.

R edakcja  „W ie ś c i L u b o ń s k ic h ”

zainteresowanych współpracą między­
pokoleniową -  Ośrodek Kultury, ul. 
Sobieskiego 97 -  w  trakcie spotkania 
projekcja filmu o królu Arturze -  godz. 
17.00 (O K )

©  3 i 10 lutego (sobota)
■  „Kolorowe malowanie” -  działania
plastyczne dla dzieci pod kierunkiem  
plastyka Anny Przybylskiej -  Bibliote­
ka Miejska, ul. Żabikowska 42 -  godz. 

9.00 i 11.00 (B M )

7 lutego (środa)
■ ,>Aby czas nie zatarł pamięci” -  wystawa 
prac artystów, którzy gościli w  Galerii 
na Regale w  ostatnim dwudziestoleciu
-  Biblioteka Miejska, ul. Żabikowska 42

-  godz. 19.00 (B M )

12 lutego (poniedziałek)
■  Francuski w ieczór poetycko-m u­
zyczny w  wykonaniu m.in. Mariusza 
Puchalskiego i Radosława Elisa -  Bi­
blioteka Miejska, ul. Żabikowska 42

-  godz. 19.00 (B M )

13 lutego (wtorek)
■  Spotkanie w Klubie Ludzi N iew i­
domych i Słabo Widzących „Promyk”
-  Biblioteka Miejska, ul. Żabikowska 42

-g o d z . 14.00 (B M )

■  „Paryż -  strofy  zalotne...” -  Ma­
riusz Puchalski, Radosław Elis -  Bi­
blioteka Miejska, ul. Żabikowska 42

-  godz. 19.00 (B M )

POLITYKA

23 stycznia (wtorek)
■  Otwarte spotkanie Komisji Rewizyj­
nej RML -  temat: wpływy z podatków 
od osób prawnych -  Urząd Miasta, pl. 
E. Bojanowskiego 2, pok. 113 -  godz. 
17.00 (b iu ro  R M L)

25 stycznia (czwartek)
■  Sesja Rady Miasta Luboń -  Urząd 

Miasta, pl. E. Bojanowskiego 2, sala
sesyjna (208) -  godz. 16.30

(b iu ro  R M L)

C Y K L IC Z N E

w torki i czw artki
■  K lub P rzed szk o la k a  dla dzieci
w wieku 2-6 lat -  Biblioteka M iej­
ska, u l. Ż ab ik ow sk a 42 -  god z . 

9 .0 0 -1 4 .0 0  (B M )

Pieniądze z podatków 
i dla burmistrza
Co ciekawego działo się na 3 sesji Rady M iasta Luboń (1 4  grudnia 2006 r.)

Z no ta tek  
obywate la

Poza protokołem

O
 tradycyjnej godzinie 16.30 
(rozpoczynania sesji) Nowa 
Rada Miasta, w  ukształtowa­

nym już składzie, oraz burmistrzowie, 
tym razem rozpoczęli od mszy św., któ­
rą odprawiono w Sanktuarium bł. Ed­
munda Bojanowskiego w kaplicy Sióstr 
Służebniczek.

W  25 roczn icę  w p row adzen ia  
stanu w o jen n eg o  RML w ydała  
o św ia d czen ie  i m inutą  c iszy  o d ­
dała ho łd  bohaterom  pom ordow a­
nym  i prześlad ow an ym  w latach  
1981-1983 .

Szkolenie?
Przedstawiciel WOKiSS (W ielko­

polskiego Ośrodka Kształcenia i Stu­
diów Samorządowych) -  Adam Pruss 
-  zaprezentował temat pozyskiwania 
funduszy z UE (Unii Europejskiej). 
O m ówił pokrótce niektóre z 16 pro­
gramów, w  których samorządy mogą

W ażn ie jsze  podatk i na 
2007 r.
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Podatek gruntow y (za 1m2)
pozos ta łe  g run ty  

(np. dz ia łk i z  dom am i) 0,23 zł 0 ,00% 0 ,3 4  z ł

pod d z ia ła ln o ść  g o s p o d a rczą 0,61 zł 1,67% 0 ,6 9  z ł

Podatek od budynków  (za 1m2)
budynk i m ieszka lne 0,51 zł 0 .00% 0 ,5 7  z ł

pod d z ia ła ln o ść  g o s p o d a rc z ą 17,67 zł 0 ,91% 1 8 ,6 0  z ł

pozos ta łe  budynk i (np. w o lno  
s to jące : ga ra że ,szo p k i itd .) 4,70 zł 0 ,8 6% 6 ,2 3  z ł

Od posiadania psów
za iedneqo  psa 22,00 zł 0 ,00% 5 3 ,6 9  z ł

za  nas tęp n e g o  psa 37,00 zł 0 ,00% 5 3 ,6 9  z ł

Podatek ro lny w  zł za q 24,86 zł 11,48% 3 5 ,5 2  z ł

ubiegać się o pieniądze z Unii Euro­
pejskiej. Przypomniał, że nowe wnio­
ski dotyczyć będą lat 2007 -  2013. Ilość 
pieniędzy ma być dużo większa niż 
w przypadku wcześniejszych progra­
mów. Procedury składania dokumen­
tów nie do końca są jeszcze znane. 
W ielokrotnie podczas wystąpienia 
przypominał o czterech sprawach, 
które każdy samorząd poważnie za­
biegający o środki unijne, musi p o ­
siadać. Są to:

1. Aktualna i dobra Strategia  
Rozwoju Lokalnego (Luboń ma daw­
no nieaktualny taki dokument z maja 
1998 r. Przypom nieć należy, że b ez­
skuteczne zabiegi o nową Strategię

czynił już od 2002 r. opozycyjny Klub 
Radnych -  „Forum Obywatelskie”)

2. W ieloletni Plan Inw estycyjny  
(Luboń posiada taki dokum ent do­
piero od 24 listopada 2005 r.. Wcześ­
niej posługiw ano się pojedynczym i 
uchwałam i przygotowywanym i in ­
strumentalnie na potrzeby składanych 
wniosków. W  ciągu ostatniego roku 
zapisy w  Planie zm ieniane były pra­
w ie przy każdym przeszacowaniu  
budżetu, to też o czym ś świadczy).

3. Aktualne Projekty budowlane  
-  zbiór rysunków, dokumentacji 
i uzgodnień, z których wynikają wszel­
kie kwestie techniczne danego przed­
sięwzięcia. (Luboń przygotowuje 
takie dokumenty jedynie na bieżąco, 
gdyż czas ich ważności w ynosi zale­
dwie 2 lata. Tworzenie dobrych pro­
jektów technicznych, dla dużych lub 
obszernych przedsięwzięć wraz z wy­
maganymi uzgodnieniami, może trwać 
nawet kilka lat, no i kosztuje.)

4. K osztorysy  inwestorskie, czyli 
projekty techniczne rozpisane już na 
zadania i ich koszty obliczone wg 
odpow iednich standardów.

Podatki i opłaty lokalne
Tak zwane uchwały okołobudże- 

towe muszą być przyjęte przed rozpo­
częciem nowego okresu obliczeniowe­
go a więc przed 1 stycznia 2007 r. Nowy 
burmistrz -  Dariusz Szmyt oraz Ko­
misja Budżetu i Finansów przyjęła 
ogólną zasadę wzrostu stawek do roku 
poprzedniego o stopień inflacji, który 
wynosi jedynie 0,9%. (Nowe stawki 
najważniejszych podatków patrz tabe­
la. Szczegóły w „Informatorze Urzędu

cd.
na str. 
10

Q
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Pieniądze z podatków i

Miasta” lub na stronach internetowych 
Urzędu).

Podatki dotyczące największej gru­
py mieszkańców Lubonia -  od gruntu 
i budynków mieszkalnych oraz od psów 
pozostały na poziom ie sprzed roku!

Niższa pensja dla nowego
Choć zakres obowiązków na sta­

nowisku Burmistrza Lubonia nie zmie­
nił się, to wynagrodzenie dla nowego 
burmistrza -  Dariusza Szmyta -  obni­
żono o ponad 8,3% od ostatniego wy­
nagrodzenia Włodzimierza Kaczmarka 
(8.472 zł). Inicjatorem obniżki wynagro­
dzenia był Klub Radnych „Wspólny 
Luboń” (opozycja nowego burmistrza). 
W argumentach przedstawianych przez 
radną Ewę Rogowicz przewijał się min.: 
brak doświadczenia na tym stanowisku, 
poziom wynagrodzenia, z którego przed 
16 laty startował Włodzimierz Kaczma­
rek -  2,28 średniej krajowej, dziś po 
obniżce Dariusz Szmyt startuje z po­
ziomu 3,15 średniej krajowej. Przypo­
mniano też wypowiedzi z wywiadów  
samego burmistrza, w  których składał 
deklarację, że nie kandyduje na to sta­
nowisko dla pieniędzy. Radny Adam 
Dworaczek z ugrupowania „Forum 
Obywatelskie”, z którego wywodzi się 
nowy burmistrz, uzasadniał pozosta­
wienie dochodów nowego burmistrza 
na poziomie bez zmian jako zachętę do 
dobrej pracy nowego burmistrza -  Da­
riusza Szmyta. Przypomniano też, że 
przed czterema laty wynagrodzenie dla 
W. Kaczmarka ustalono na poziomie 
9.102 zł (ponad 17% wyższe od propo­
nowanego teraz), które spadło po re­
zygnacji samego zainteresowanego 
z podwyższonego dodatku specjalnego 
przeznaczonego na konkretne zadania. 
Ostatecznie, wniosek o pozostawienie 
wynagrodzenia na ostatnim poziomie 
poprzednika nie został rozstrzygnięty, 
gdyż 9 radnych głosowało „za” i tyleż 
samo było „przeciw” (wszyscy z Klubu 
„Wspólny Luboń”) Troje radnych z Klu­
bu „Wspólny Luboń”: Anna Sawicka- 
Baraniak, Elżbieta Zapłata-Szwedziak 
i Andrzej Sobiło „wstrzymało się od  
głosu”. Łączna kwota wynagrodzenia 

burmistrza Dariusza Szmyta wynosi 
więc 7.772 zł. Składa się z 4 części (w na­
wiasach podajemy kwoty, jakie ostatnio 
otrzymywał Włodzimierz Kaczmarek). 
Wynagrodzenie zasadnicze 4.030 zł 
(4.530), dodatek funkcyjny 1.775 zł (1.775), 
dodatek za wysługę lat 806 zł (992), do­

datek specjalny 1.161 zł (1.261). Są to

Sprostowanie
W  ubiegłym miesiącu, w  materiale z pierw­

szej sesji R M L „Z  notatek obywatela”  („Roz­

danie kart” ) na str. 10, wymieniając radnych, 

k tó rzy po  raz pierwszy zasiedli w  R M L nie 

ujęto Pawła Radosława Krzyżostaniaka.

dla burm istrza

kwoty brutto, na rękę Burmistrz otrzy­
ma około 5.200 zł.

W  konsekwencji nowa pensja Da­
riusza Szmyta jest niższa od wynagro­
dzenia, jakie otrzymywał jeszcze nie­
dawno na stanowisku dyrektora banku 
PKO w  Luboniu. Widełki pensji na 
stanowisko Burmistrza Lubonia, w  ja­
kich trzeba było się zmieścić, w ynosi­
ły od 6.972 zł do 10.666 zł.

Godnym odnotowania jest fakt 
pełnej jawności ustalania wynagrodze­
nia Burmistrza. Po raz pierwszy, wy­
znaczając te zarobki, operowano kwo­
tami, a nie jak to miało miejsce wcześ­
niej grupami lub wskaźnikami.

Ciekawie i dziwnie prowadził gło­
sowania Przewodniczący Rady w  spra­
wie wniosków dotyczących wynagro­
dzenia Burmistrza. Dopuszczając do 

głosowania pełnego nad każdym z wnio­
sków osobno, a nie alternatywnie (a więc 
koniecznością wypowiedzenia się rad­
nego tylko za jednym z wniosków), 
niewiele brakowało (1 głos) a dwa wy­
kluczające się wnioski byłyby przegło­

sowane pozytywnie. Zastanawiam się, 
czy wówczas rozstrzygnięciem byłaby I 
kuriozalna decyzja uznania „większej 
większości” jednego wniosku od więk­
szości drugiego? A co byłoby, gdyby 
obydwa wnioski miały tę samą większość? 
Czy Burmistrz otrzymałby wtedy dwie 
pensje, czy może średnią propozycji? 

Drugi Klub
Podczas wolnych głosów  i w n io­

sków radny Paweł Krzyżostaniak 
poinform ow ał o zawiązaniu się o ś­
mioosobowego Klubu Radnych „Oby­
w atelski Luboń”, w skład którego 

weszli radni: z Komitetu Wyborczego 
„Razem” oraz „Forum Obywatelskie­
go” (z wyjątkiem Piotra P. Ruszkow­
skiego, który uważa, że zawiązywanie 
klubów pielęgnuje niepotrzebne p o­
działy polityczne zamiast skupiania się 
w okół zadań m erytorycznych. Na 
powyższą decyzję wpłynęły doświad­
czenia z poprzedniej kadencji.). Sze­
fem  klubu został Adam Dworaczyk. 
Przypomnijmy, że pierwszy Klub 
Radnych „Wspólny Luboń” (o nazwie 

przez pierwsze dwie sesje -  „Nasz 
Luboń”) pow stał jako pierwsza de­
cyzja zaraz po ślubowaniu radnych 
i skupia 12 osób związanych z d o ­
tychczasową władzą, czyli „W spól­
notą Lubońską” i „Mieszkańcami 
Lubonia” (w poprzedniej kadencji 
„Lubonianka z Miastem”).

PPR

Błędnie podano też liczbę uzyskanych 

przez wiceprzewodniczących R M L głosów. 

M arek Samulczyk zdobył 13, a Wanda Su- 

le ja -K ot -  11 głosów, a nie, ja k  podaliśmy, 

o dw ro tn ie . (red.)

Z n o ta tek  obywate la

0 dietach
Refleksje  z 4  sesji Rady M ias ta  Luboń (2 1  grudnia 2 0 0 6  r.)

P
o ostatnich w  roku przeszaco­
waniach budżetowych podjęto 
wiele uchwał koniecznych do 
zatwierdzenia przed rozpoczęciem no­

wego roku kalendarzowego.
Podjęto też nową uchwałę dotyczą­

cą wynagrodzenia dla radnych za ich 
pracę na rzecz miasta. Choć tematem 
tym nie trzeba było się zajmować, gdyż 
zasady ustalone wcześniej mają moc 
prawną do czasu ich zmian, uznano, że 
niektóre kwestie należy zmienić. Pod­
stawą zajęcia się dietami było przeko­
nanie radnych „Forum Obywatelskiego”, 
że są one zbyt wysokie w porównaniu

P ie n ią d z e  u c h w a lo n e  p r z e z  R a d ę  M ia s ta  n a  p o c z ą tu  d w ó c h  k a d e n c ji

K to k w o ta 2 0 0 2  r. 2 0 0 6  r. r ó ż n i c a
B u rm is trz b ru tto 9  1 0 2 ,5 0  z ł 7  7 7 2 ,0 0  zł 8 5 ,4 %
P r z e w o d n ic z ą c y  RM L n a  r ę k ę 1 8 0 4 ,0 0  z ł 1 9 4 2 ,5 8  zł 1 0 7 ,7 %
W ic e p r z e w o d n ic z ą c y  RM L n a  r ę k ę 1 3 2 2 ,9 4  z ł 1 4 2 4 ,5 6  zł 1 0 7 ,7 %
P r z e w o d n ic z ą c y  K om isji n a  r ę k ę 1 3 2 2 ,9 4  z ł 1 4 2 4 ,5 6  zł 1 0 7 ,7 %
W c e p r z e w o d n ic z ą c y  K om isji n a  r ę k ę 9 6 2 ,1 4  z ł 1 1 6 5 ,5 5  zł 1 2 1 ,1 %
S e k r e t a r z  K om isji n a  r ę k ę 1 0 8 2 ,4 0  z ł 1 2 9 5 ,0 6  zł 1 1 9 ,6 %
R a d n y  ( b e z  fu n k cji) n a  r ę k ę 9 6 2 ,1 4  zł 1 0 3 6 ,0 4  zł 1 0 7 ,7 %

R A Z E M  z  b u d ż e tu  n a  m ie s ią c 3 3  6 5 0 ,0 0  z ł 3 5  1 0 0 ,0 0  z ł

do innych gmin oraz do wynagrodzenia 
burmistrza. Pomysł obniżenia diet o 10% 
poparło 8 radnych, „przeciw” było 11 
osób -  wszyscy z Klubu „Wspólny Lu­
boń”. (Przypomnijmy, że przed czterema 
laty „Forum Obywatelskie” proponowa­
ło obniżkę diet o 20%, która też nie 

została przyjęta.) Ostatecznie po kilku 
korektach w stosunku do obowiązujących 
zasad, 17 głosami „za”, przy 2 „wstrzy­
mujących” (A. Dworaczyk i P. Ruszkow­
ski) przyjęto nowe zasady naliczania 
diet. Różnice polegają na tym, że wice­
przewodniczący komisji, którzy dotych-

Gratulacje od premiera

W
 południe 12 grudnia w domu 
pani Wiktorii Dwornik 
-  lubońskiej stulatki od­
była się mała uroczystość. Odwiedzili 

ją: burmistrz Miasta Luboń -  Dariusz

G ra tu la c je  od  p re m ie ra  
J. K a czyń sk ie g o  d la  J u b ila tk i

czas nie otrzymywali podwyższonego 
wynagrodzenia dostali 45% podstawy 
naliczania (półtorakrotności kwoty ba­
zowej -  obecnie wynosi 1.726,74zł -  okre­
ślanej w ustawie budżetowej dla osób 
zajmujących kierownicze stanowiska 
państwowe), a sekretarzom Komisji 
podniesiono z 45% do 50%. Dokładnie 
radni, którym przydzielono funkcje 
Wiceprzewodniczącego Komisji lub 
Sekretarza Komisji dostali o około 130 zł 
więcej miesięcznie niż przed miesiącem. 
W konsekwencji takich zmian dotych­
czasowe wydatki z budżetu miasta na 
radnych Lubonia wzrosły o około

12 tys. 500 zł rocznie. Uchwała została 
wprowadzona z mocą wstecz -  od po­
czątku kadencji -  27 listopada.

Tak więc zamiast pomysłu idącego 
w kierunku obniżenia diet, podniesio­
no wydatki na radnych dokładnie 
o jeszcze jedną dietę podstawową (1.036zł) 
miesięcznie. Jest to mniej więcej 2/3 
tego, co zabrano na sesji wcześniejszej 
z pensji burmistrza. Z jakim wynagro­
dzeniem wypłacanym z budżetu mia­
sta startuje obecna władza Lubonia cd ' 

w  2006 r., a z jakim rozpoczynała 4 lata j j 
wcześniej -  patrz tabela.

Od lew e j: D. S zm yt, J. N ap ie ra ła , W . V o e lke l, 
W . D w o rn ik  fo t .  P aw e ł Ja nko w iak

Szmyt, Wiesława Voelkel kierownik 
USC w Luboniu oraz Janusz Napierała 
-  przedstawiciel Starostwa Poznańskie­
go, aby oficjalnie wręczyć jej gratulacje 
i życzenia z okazji 100-lecia urodzin 
od Premiera Rzeczypospolitej Polskiej 
Jarosława Kaczyńskiego.

O pani Wiktorii Dwornik i jej jubi­
leuszu pisaliśmy w ub. miesiącu. (J)
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Ala ma kota
Szkolen ie radnych

Często pow tarzam y i słyszym y słowa: „cz ło w ie k  uczy się ca łe  życ ie ” . 
K szta łc im y się, podejm ujem y nowe w yzw ania edukacyjne, poznajem y 
nowe term iny, obsługę nowych urządzeń. Uczm y się, gdyż jes teśm y 
am b itn i, zm usza nas do teg o  rozwój tech no log ii, sy tuac ja  życiow a: 
nowa praca, obow iązki.

PO pierwsze Luboń!
Koło P la tfo rm y O byw ate lskie j ma nowe w ładze

N
owi radni Miasta Luboń: Lidia 
Białasik, Magdalena J. Nyćkowiak 
oraz Jakub Bielawski, chcąc jak 
najsprawniej wejść w rolę świadomych 

swoich obowiązków i praw samorządow­
ców, wzięli udział w  szkoleniu zorgani­
zowanym  przez Stowarzyszenie Gm in 
i Powiatów Wielkopolski. Pierwszą część 
spotkania, pośw ięconą podstawowym  
aktom  prawa samorządowego, a także 
temu, jak  prawidłowo wypełnić pierw ­
sze oświadczenie majątkowe, prowadzi­

N a zd ję c iu  radn i z L ub o n ia  b io rą cy  u d z ia ł 

w  s z k o le n iu ; od  lew e j:
J. B ie la w s k i, L. B ia ła s ik , M .J . N yćkow iak

Spotkanie noworoczne 
z mieszkańcami Lubonia 
przy kawie i ciasteczkach

■»

m ałe  i D U Ż E  spraw y L u b o n ia  

zap rasza ją

R ad n i M ias ta  L uboń:

M agdalena J. N yćkowiak 
Jakub Bielawski

29.01.2007. -  G im n a z ju m  n r  1, 
ul: A rm ii P o zn ań  27, godz. 18.00

30.01.2007. -  S zkoła P o d staw o w a n r  1, 
ul: P on ia tow sk iego  16, godz. 18.00

Masz żyłkę społecznika, cenisz wartości chrześcijańskie i 
narodowe, nieobcy Ci komputer i Internet, gotów jesteś 
poświęcić cząstkę wolnego czasu na dyżury w siedzibie 

stowarzyszenia?
Czekamy na Ciebie 

STOWARZYSZENIE
„SOLIDARNI W PRAWDZIE I MIŁOSIERDZIU”

62-031 Luboń, Poniatowskiego 14/2 
tel. 81-057-71 i 81-034-21 

www.solidarni.pl e-mail: poczta@solidarni.pl 
(w«oi2) (n‘e wykluczamy przyszłościowo pracy etatowej)

ła pani Jolanta Kucharzak. Druga część 
-  pod przewodnictwem pani burm istrz 
Puszczykowa, M ałgorzaty Ornoch-Ta- 
będzkiej, przebiegała pod hasłem „Mądre 
społeczeństwo”. Myśl przewodnia to: bu­
dowanie partnerstw a pom iędzy sam o­
rządem a obywatelami dla skutecznego 
rozwiązywania problemów społeczności 
lokalnych. Swoim doświadczeniem oraz 
spostrzeżeniami dotyczącymi funkcjo­
nowania rady podzielili się przedstawi­
ciele Murowanej Gośliny: przew odni­
czący Rady M iasta -  Z. Krugiełka oraz 
burm istrz T. Łęcki.

W  szkoleniu wzięli udział nie tyl­
ko początkujący radni, ale także ci, 
którzy m ają już  spore doświadczenie 
w  działalności sam orządowej. Sądzę, 
że każdy uczestnik wyniósł z tego spot­
kania w artościowe inform acje, posze­
rzył swoją wiedzę i będzie starał się jak 
najlepiej ją wykorzystać w  działalności 
samorządowej.

Nigdy nie jest za późno, aby p o d ­
nosić swoje kwalifikacje i nigdy nie 
wie się zbyt wiele, aby czegoś więcej się 

n ie nauczyć.
M agda lena  J. N yć k o w ia k  

radna Rady M iasta  Luboń

P
o rezygnacji dotychczasowej 
przewodniczącej -  Izabelli Cho­
dorowskiej, w  kole przeprow a­
dzono wybory. Nową przewodniczącą 

została M agdalena Joanna Nyćkowiak, 
wiceprzewodniczącymi: Grzegorz Skrok 
oraz M arcin Koszembar, sekretarzem 
-  Janusz Dagoń, a skarbnikiem  Jakub 
Bielawski.

Koło Platformy Luboń tworzą ludzie 
otw arci na  nowych członków, w spół­
pracę ze wszystkimi stowarzyszeniami 
i organizacjam i na  terenie naszego 
m iasta i nie tylko. W ychodzim y z za­
łożenia, że im  więcej głów do myślenia 
i rąk  do pracy, tym  więcej k o nstruk ­
tywnych wniosków i ciekawych pom y­
słów, które przy w spólnym  wysiłku 
m ogą zostać zrealizowane.

W lcrótce zostanie u ruchom iona 
strona www. Zorganizujemy też szereg 
spotkań, aby wym ienić się poglądam i 
i spostrzeżeniam i na tem aty dotyczące 
Lubonia oraz problem ów  jego m iesz­
kańców. PO pierw sze Luboń!

M agda lena  J. N y ć k o w ia k  

przewodnicząca PO Luboń 

p la tfo rm a.lubon@ w p.p l

Koperta petna siana
Nie było p rzekupstw a, n ikom u nie dano łapów k i, w  żaden sposób nie 
złam ano prawa, nie będzie ko le jne j afery finansow e j...

T
ytułow a kop erta  pe łna  siana 

to  p re z e n t św ią tec zn o -n o - 
w oroczny , k tó ry  o trzy m ali 
członkow ie Koła P la tfo rm y O byw a­

telskiej w L ub o n iu  o d  sw ojej now o 
wybranej przewodniczącej Magdaleny
J. N yćkow iak . Z aw arto śc ią  k o p e rt  
było sianko, k tó re  każdy  m ógł w ło ­
żyć p o d  św iąteczny o b ru s. Te d ro b ­
ne, sy m p a ty czn e  u p o m in k i zo sta ły  
w ręczo n e  w raz  z ży czen iam i sp e ł­
n ien ia  osobistego, zaw odow ego oraz 
sp o łeczn eg o  w  d z ia ła ln o śc i n a  te ­
re n ie  L ubonia .

Był opłatek  i życzenia. Spotkanie 
przebiegło w  rodzinnej atmosferze przy 

wyśmienitym karpiu, kapuście z grzyb­
kam i i typow o św iątecznych sm ako­
łykach, a także rozm ow ach i przem y­
śleniach dotyczących roku  mijającego 
i planów  na  następny.

C z ło n k o w ie  K oła PO  L uboń  
życzą m ie sz k ań c o m  L u b o n ia , aby 
R ok 2007 by ł w y ją tkow y , o w ian y  
su k cesam i w każdej d z ied z in ie  ży ­
cia, ab y  w szy s tk im  to w arzy szy ło  
d o b re  sam opoczucie , u śm iech  i za ­
d o w o le n ie , że m ieszk a  w ła śn ie  tu , 
w  L ubon iu !

Magdalena J. Nyćkowiak
p la fo rm a .lubon@ w p.p l

Nowa przewodnicząca PO w Lu­

boniu -  Magdalena Nyćkowiak jest 

związana z Platform ą Obywatelską 

od 2 lat. Działalność rozpoczęła 

w grudn iu  2004 r. o d  m łodzieżów- 

ki PO -  Stowarzyszenia M łodych 

Demokratów w Poznaniu. Od końca 

2005 r. jest członkiem zarządu Koła 

PO Nowe Miasto.

M a 24 lata. M ieszka w Lubo­

niu. W  2006 r. ukończyła Akademię 

Rolniczą w Poznaniu jako inżynier 

ochrony środowiska. O d listopada 

jest radną Rady Miasta Luboń z ra­

m ienia ugrupow ania Razem.

Uważa, że reaktyw ow anem u 

w m arcu 2006 r. lubońskiem u kołu 

PO po trzebne  jest działanie. Z a­

pow iada wytyczanie konkretnych 

celów. (S)

gorz  S k ro k , M a rc in  K o sze m b a r, K a ta rzyn a  G rab ia , 

Z e n o n  D rozd o w sk i, M a g d a le n a  J. N yćkow iak , 

Ja kub  B ie la w s k i, R a fa ł K o te ck i.

0 dietach
Przypom nieć należy, że dieta rad ­

nego Lubonia jest nieopodatkow aną 
form ą ryczałtu m iesięcznego, którego 
nie wykazuje się przed Urzędem  Skar­
bow ym  w rozliczeniu rocznym . Dieta 
w  Luboniu m oże być obniżona (nie 
dotyczy Przewodniczącego RML) je ­
dynie ze względu na nieobecności: na 
sesji (-15% -  388,52 zł), na  Komisji (5 
lub 7,5% w zależności, czy należy się 
do trzech czy dwóch lub jednej Komi­

sji -  129,50zł lub 194,26zł).

PPR
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POLITYKA LOKALNA /  GDSPnPftBKA

Gwiazdka dzieciom
1/2007 Ę________________

Jak co roku S tow arzyszen ie „S o lida rn i w  Prawdzie i M iłos ie rdz iu ” 
ofia row ało podarki d la  dz iec i. Drogą losowania wybrano z każdej 
lubońskie j szko ły  dz ies ięc io ro  uczn iów

Problem y z w ładzam i i kondycją m ie jsk ie j spó łk i transportow ej

W
 czwartek, 21 grudnia o godz.
16.00 odbyła się wielka świą­
teczna uroczystość. Po raz 

pierwszy zaproszono sześćdziesięcioro 
dzieci wraz z opiekunami szkolnymi

O rgan iza to rzy  i u cz e s tn ic y  s p o tk a n ia

do Pensjonatu „Willa Montana”. Goście 
zostali powitani przez prezesa stowa­
rzyszenia -  Edmunda Kostrzewskiego, 
Danutę Kostrzewską, Roberta Korcza 
oraz radną powiatu poznańskiego -  
Jolantę Korcz i zaproszeni do stołu ze 

słodyczami.

Opłatek z VIP-ami

W
 czwartek, 21 grudnia, 
w  pełnej sali kawiarni 
„W illa M ontana” na ul. 

Poniatowskiego 21, wśród dekoracji 
świąt Bożego Narodzenia odbyło się 
spotkanie opłatkow e zorganizow a­
ne przez Stow arzyszenie „Solidarni 
w  Prawdzie i M iłosierdziu”. W zięli 
w nim udział członkowie organizacji 
oraz zaproszone na tę uroczystość  

VIP-y: burmistrz Miasta Luboń -  Da­
riusz Szmyt, była kom endant Policji 
-  Ewa Szała-Górna, radna pow iatu  
poznańskiego -  Jolanta Korcz. Z p o ­
wodu nadmiaru obowiązków, pomimo 
zaproszenia, na spotkanie nie przybył 
p o seł PiS -  Jan Filip Libicki.

Po przełam aniu się opłatkiem , 
złożeniu życzeń i odśpiewaniu kolęd, 

głos zabrał prezes stow arzyszenia  
„Solidarni w  Prawdzie i Miłosierdziu” 

-  Edmund Kostrzewski, który w  ser­
decznych słow ach podziękow ał 
członkom  stowarzyszenia za w zoro­
we w ypełnian ie obowiązków. D zię­
kow ał VIP-om  za system atyczną  
w spółpracę w roku 2006 dla dobra 
Lubonia i jego mieszkańców. Nawią­
zał do tradycji opłatkowej. W w y­

Jolanta Korcz odpowiadała na py­
tania dzieci dotyczące imprez odby­
wających się w  Willi Montana. Prezes 
Edmund Kostrzewski zaprezentował 
program stowarzyszenia.

W szystkie dzieci dostały św ią­
teczne paczki ze słodyczam i. W  p o ­
dziękowaniu zaśpiewały przepiękne 

kolędy.
Dziękujemy przybyłym gościom.

R ob e rt K o rcz

pow iedziach Edm unda K ostrzew­
skiego jawiła się troska o realizację 

programu stowarzyszenia -  jak naj­
w iększą skuteczną pom oc najbied­
niejszym m ieszkańcom  miasta, krze­
w ien ie  w artości, które w noszą do 
społeczeństw a dobro.

Jan Kaczmarek stw ierdził, że 
m ądrość, dobroć, obow iązkow ość, 
przywiązanie do tradycji to cechy  

członków  stow arzyszenia -  ludzi 
o wyrazistych poglądach, kom peten­
tnych, o dużym  dośw iadczeniu ży­
ciowym , którzy gotowi są podjąć się 
każdego zadania dla m ieszkańców  
Lubonia i W ielkopolski.

Robert Korcz życzył, by w sp ó ł­
praca z samorządem Lubonia i rad­
nym i pow iatow ym i układała się 
dobrze.

W szczerej rozm ow ie każdego 
z każdym , niczym  „wielka rodzina” 
w ym ienialiśm y poglądy na życie 

i otaczającą nas rzeczyw istość.
Po odśpiewaniu kolęd spotkanie 

zakończono, życząc wszystkiego d o­
brego w  św ięta Bożego Narodzenia  
oraz w nadchodzącym  2007 r.

Jan K a c z m a re k

W
 listopadzie rezygnację z uczest­
nictwa w 3-osobowej Radzie 
Nadzorczej Translubu złożył 
powołany przez ustępującego burmistrza 

Włodzimierza Kaczmarka -  prof. Ma­
rek Ciesielski z poznańskiej Akademii 
Ekonomicznej. Dwaj pozostali człon­
kowie Rady: sekretarz Miasta -  Janusz 
Piasecki i radca prawny Urzędu Miasta 
-  Henryk Kuligowski, powołując się na 
niejednoznaczność prawną zaistniałej 
sytuacji (Rada powinna składać się z mi­
nimum 3 osób), oddali się do dyspozy­
cji nowego burmistrza. Dariusz Szmyt 
zdecydował się utrzymać Radę Nad­
zorczą Translubu i z dniem 2 stycznia 
dokooptował do jej składu radcę praw­
nego Przemysława Czaczyka (zastępca 
burmistrza -  Marian Walny, któremu 
podlega gospodarka komunalna mia­
sta, ocenia nowego członka Rady jako 
doświadczonego samorządowca).

Translub ma również problem z za­
rządzaniem. W związku z nieobecnością 
dyrektora Czesława Lepieszy (prezesa 
spółki, który od 6 miesięcy ma zwol­
nienie chorobowe) firmą nie miał kto

Inwestycje w grudniu
1. Kanalizacje sanitarne:
■  Firma INTER-TECH Dorota Rogo­
zińska z Poznania zakończyła budowę 
kanału sanitarnego w ul. Okrzei na 
odcinku od ul. Cieszkowskiego do ul. 
Dworcowej -  sieć została przekazana 

do eksploatacji AQUANET.
■  Firma W ODAN Andrzej Szypura 
z Lubonia kontynuuje budowę kolek­
tora sanitarnego fi 800 mm w  ul. Dwor­
cowej na odcinku od ul. Okrzei do ul. 
Mazurka.
■  Przedsiębiorstwo Instalacyjne Bu­
dowlane HARBART Sp. z o.o. z Pozna­
nia kontynuuje budowę kanału sanitar­
nego w odcinku ul. Konarzewskiego.

2. Modernizacje nawierzch­
ni ulic i chodników:
■  Firma TOR-BRUK Sp. z o.o. z Po­
znania kontynuuje budowę nowo pro­
jektowanej ulicy łączącej ul. Unijną ze 
Źródlaną.
■  Ogłoszono przetarg na wykonanie 

drugiego etapu modernizacji skrzyżowa­
nia ulic Poniatowskiego, Kościuszki i Unij­

nej. Składanie ofert do 31.01.2007 r.

3. Hala widowiskowo-spor­
towa:
■  JARBUD Zakład Ogólnobudowlany, 
Glinka Jarosław z Szamotuł w  ramach 
drugiego etapu realizacji, zakończyła 
roboty związane z wykonaniem instala­
cji kanalizacji sanitarnej podposadzkowej 
oraz podłoży pod podłogi i posadzki.

Leszek M ic h a lik  

B iu ro  M a ją tku  Kom unalnego

kierować. Zatrudniony w  kwietniu ub. 
roku przez Radę Nadzorczą drugi czło­
nek zarządu spółki -  Zbigniew Bernat 
(patrz „WL” 09/2006) nie posiada bo­
wiem  odpowiednich kompetencji, by 
zarządzać firmą transportową. Jest do­
piero w trakcie zdobywania certyfikatu 
wymaganego przez ustawę o transporcie 
drogowym i przewozach publicznych, 
i jak się wyraził burmistrz Walny, będzie 
musial znacznie ten proces przyspieszyć. 
Nie jest wykluczone, że pełniący obo­
wiązki dyrektora Lepieszy -  Z. Bernat, 
zostanie nowym  prezesem Translubu. 
Na razie nowy burmistrz ds. komunal­
nych zapewnił najeżonej problemami 
spółce „szeroką pom oc merytoryczną 
zaprzyjaźnionych firm”. HS

Z  ostatn ie j ch w ili:
Po up ływ ie  okresu zasiłkowego (na

początku stycznia) Czesław Lepiesza nie 

w róc ił do pracy. Od grudnia stara się o ren­
tę. W  po ło w ie  stycznia ZUS przyzna dy ­

rek to row i Translubu to  świadczenie albo 

p rzed łuży okres pob ieran ia  zasiłku.

M ie s z k a ń c y  re jo n u  u l. K o n a rze w sk ie g o  ska rżą  s ię  

na  w o ln e  te m p o  p rac  przy b u d o w ie  k a n a liz a c ji, 
b a ła g a n  o rgan izacy jny , zn iszcze n ia  i b ra k  b ezp ie ­

c z e ń s tw a  fo t .  Paw e ł Ja nko w iak

B u d ow a  o s ta tn ie g o  o d c in k a  k o le k to ra  w irs k ie g o  

(od  u l. Fabryczne j do  u l. M a zu rka ) zakończyć  s ię  

m a  do  p o ło w y  lu te g o  fo t .  P io tr P. R u szko w sk i
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Spłonął dom
Rodzinę pozbawioną dachu nad gjową objęto pomocową akcją społeczną, 
w  którą w łączyć się może każdy

W ybudow any s p o s o b e m  g o s p o d a r­

czym  d o m  przy u l. W aw rzyn iaka  

s p ło n ą ! fo t .  P. Ja nko w iak

W
 piątek, 29 grudnia, nad ranem, zapa­
lił się budynek przy uł. Wawrzyniaka. 
Ogień wznieciły iskry z kominka. Pożar 
strawił większą część domu, w którym  mieszkała 

4-osobow a rodzina państw a Roj.
Śpiących obudził sąsiad, który zauważył wy­

dobywający się z poddasza dym. Mimo natychmia­

stowej, bardzo sprawnej akcji ratowniczej Straży 
Pożarnej, budynek nadaje się do rozbiórki.

W  pierwszej kolejności pom ocy pogorzelcom 
udzielił burmistrz Dariusz Szmyt, który pokierował 
wstępnymi działaniami Urzędu Miasta w celu udzie­
lenia fachowej pom ocy dla pozyskania lokalu za­

stępczego oraz pozwoleń na budowę nowego domu. 
Rodzina zamieszkała w budynku komunalnym przy 
uL Źródlanej. Pomocy finansowej udzielił proboszcz 

parafii pw. św. Maksymiliana ks. Józef Majchrzak. 
Włączyły się do niej dzieci z klasy I b Szkoły Pod­

stawowej n r  4 i ich rodzice wraz z wychowawczy­
nią, organizując 11 stycznia podczas wywiadówek 
zbiórkę pieniędzy. Wsparcie zadeklarowali również 

pracownicy Miejskiego Ośrodka Pomocy Społecz­

nej w Luboniu, Centrum  Pomocy Bliźniemu MAR- 
KOT oraz kilka firm, instytucji i osób prywatnych. 
Firma budowlana Przybeccy Spółka z o.o. zobo­
wiązała się wybudować nowy dom  na podstawie 
typowego projektu.

Luboń w rankingu

T
ygodnik „W spólnota” (n r 45) 

z 11 listopada 2006 r. przedstawił 
ranking p o d  tytułem  „Sukces 
mijającej kadencji”. Luboń, k tó ry  za­

liczono w  grupie m iast małych, obej­
mującej około 600 gm in w Polsce za­
ją ł 18 m iejsce w kategorii -  Sukces 
in frastruk tu ralny .

W szystkie gm iny m ierzone były 
w trzech kategoriach: Sukces finanso­
wy, Sukces ekonomiczny (gospodarczy) 
i Sukces in fras tru k tu ra ln y . Pierwszy 
-  sukces finansowy m ierzony był za 
pom ocą dwóch wskaźników wzrostu: 
dochodów  budżetowych ogółem i do­
chodów własnych. Sukces ekonomiczny 
określono na podstawie pięciu wskaźni­
ków: spadek bezrobocia, wzrost liczby 
podmiotów gospodarczych, wzrost spółek 
z kapitałem zagranicznym, wzrost wpły­
wów z podatku dochodowego przed­
siębiorstw, wzrost wpływów z podatku 
dochodowego mieszkańców. Sukces in­
frastrukturalny obejm ował także pięć

W in ie ta  ty g o d n ik a  „W s p ó ln o ta "  -  P ism a  S a m o ­

s ą d u  T e ry to ria ln e g o  fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

K oordynatorem  akcji pom ocy 
pogorzelcom pod nazwą „Roj -  Nowy 
D om ” jest Katarzyna Przybecka. Do 
akcji m oże przyłączyć się każdy: in ­
stytucje, firmy i osoby pryw atne.

Telefony: koordynatora 692 807 200 
i Firm y budowlanej Przybeccy Spół- 
kazo.oO-618 105 332lub602 525 422 
czynne są od  poniedziałku do soboty, 

od  10:00 do 20:00.
Pieniądze można wpłacać na nr konta: 

70 8016 0003 2013 0046 0021 8069 
z dopiskiem  „Roj -  Nowy Dom”.

Bieżące informacje znajdują się na 
stronie www.Roj-NowyDom.cba.pl

K a ta rzyn a  P rzybecka

wskaźników: wzrost długości dróg lo ­
kalnych o nawierzchni ulepszonej (lata 
2000 - 2004), powierzchnia użytkowa : 
m ieszkań zbudowanych w  latach 2002
- 2005, wzrost liczby mieszkańców podłą­

czonych do oczyszczalni ścieków, wzrost 
liczby mieszkańców podłączonych do i 
sieci gazowej, liczba mieszkańców pod­
łączonych do kanalizacji. Jak zauważył 
autor artykułu -  Paweł Swianiewicz
-  Uwzględnienie powierzchni mieszkań | 
zbudowanych wskazuje, że uwaga jest 
zwrócona na całość infrastruktury lo- i 
kalnej, a nie wyłącznie na te inwestycje, \ 
które bezpośrednio prowadzą samorządy.
W innym miejscu autor przypomina,... że 
niektóre z  analizowanych zjawisk (...) tylko ; 
w niewielkim stopniu zależą od aktywno- | 
ści władz samorządowych. Sukces może i 

być w znacznym stopniu wynikiem np. 
położenia sprzyjającego koniunkturze (...). 
Przede wszystkim wymienia tu  sąsiedz­

two wielkich aglomeracji, gdzie ... gmina 
jest niemal skazana na sukces....

W  tym  ogólnopolskim  rankingu 
znalazło się najwięcej, bo aż 65, gm in 
z województwa wielkopolskiego. Z  17 
gm in Powiatu Poznańskiego, do k tó­
rych należy Luboń, na wysokich (do 
20) miejscach znalazły się także: Suchy • 
Las -  1 miejsce w sukcesie finansowym 
gm in wiejskich, Sw arzędz -  3 miejsce

w  sukcesie ekonomicznym  m iast m a­
łych, Tarnow o Podgórne  -  8 miejsce 
w sukcesie ekonomicznym  i 12 miej­
sce w  sukcesie finansowym jako gm ina 
wiejska, Rokietnica -  9 miejsce w sukce­
sie infrastrukturalnym  gm in wiejskich, 
Kleczew -  15 miejsce w sukcesie finan­
sowym m iast małych. W  podsum ow a­

Konkretna decyzja
Dotyczy: budowy s ta c ji bazowej te le fon ii cyfrowej 
przy ul. Lipowej 4 9  w  Luboniu

U
rząd Miasta Luboń, Wydział Za­
gospodarowania Przestrzennego 
i Ochrony Środowiska, w odpo­

wiedzi na Pana interpelację informuje, że 
w sprawie ww. wieży telefonii cyfrowej 
toczy się postępowanie administracyjne. 
Wnioskodawca zgłosił się do Urzędu między 
innymi o wydanie decyzji lokalizacji inwe­
stycji celu publicznego. Decyzja ta wyda­
wana jest odnośnie inwestycji publicznych 
dotyczących obszarów, gdzie jeszcze nie 

powstał miejscowy plan zagospodarowa­
nia przestrzennego. Urząd Miasta, mając 
na uwadze funkcjonalne rozmieszczenie 
elementów lokalnej struktury przestrzen­

L ist do redakcji

Bałagan przy osiedlu
wyjaśnienie

W
 ostatnim numerze pisma, na 
stronie 14, znalazłem notat­
kę „Czyste podwórko, a za 
płotem...”. Piszecie, że mieszkańcy nowego 

osiedla przy ul. Buczka i Panka (osiedla są 
dwa) mają porządek na swoim podwórku. 
Sugerujecie jednocześnie, że zrobili bała­
gan „za płotem”, co demonstruje załączone 
zdjęcie starych opon. Otóż jako mieszkaniec 
jednego z tych osiedli, a od  trzech mie­
sięcy również Lubonia, pragnę Państwa 
poinformować, że bałagan pokazany na 

zdjęciu jest dużo starszy niż oba osied­

Jesz... myślisz!

Ś
więta i związane z tym dni wolne 
zmuszają do grom adzenia zapa­
sów, np. żywności. W  przypadku 
osiedli m ieszkaniowych w  Lasku (nie 

skanalizowanych), należy pomyśleć także

Trzy s a m o c h o d y  a se n iza cy jn e  -  je d n o c z e ś n ie  -  n a  o s ie d lu  p rzy u l. R ydla  ro b ią  m ie js c e  

n a  ś w ią te c z n e  ś c ie k i fo t .  P aw e ł J a n k o w ia k

niu wszystkich trzech kategorii aż dwie 
gminy naszego powiatu uplasowały się, 
w  publikowanych we „W spólnocie” 20 
najlepszych miejscach. Pierwsze zajął 
Suchy Las (przed czterema laty na 41 
pozycji). 16 miejsce przypadło Tarno­
wowi Podgórnemu (przed czterema laty 
na 5 pozycji). PPR

nej oraz jej pozytywny wyraz estetycz- 
no-krajobrazowy, nie wyrazi zgody na 
zlokalizowanie wieży telefonii cyfrowej 
na  przedmiotowej działce.

Z  poważaniem  

Zastępca B urm is trza  M iasta

M a r ia n  W a ln y

Pism o inform ujące m ieszkań­
ców otrzym ał Paweł Krzyżostaniak 
-  radny, k tó ry  w  tej sprawie złożył 
interpelację. Problem  opisywaliśmy 

w ubiegłym miesiącu na str. 13 -  „Ko­
lejny protest”

la. Wystarczyło jedynie przesunąć obiektyw w  lewo, 
żeby uwiecznić prawdopodobnego sprawcę, który miał 
tam  jakiś auto-szrot (w obiektywie nie znalazły się 
elementy karoserii i zderzaki samochodowe, które 
również tam  zalegają). Nie chcę wskazywać palcem, 
który dom  łączy się ogródkiem z tym  bałaganem, 
ale jako dociekliwi redaktorzy z pewnością ustalicie 
to sami. Jako że dotąd odbierałem wasze pismo jako 
obiektywne, liczę na stosowne sprostowanie w na­
stępnym numerze.

PS Może warto zająć się generalnie problemem 
uporządkow ania ulic w tym  rejonie?

Z  poważaniem  

J. W iśn ie w sk i

o zapasie wolnego m iejsca w  zbiorni­
kach nieczystości płynnych -  szambach. 
O próżniane codziennie z wyjątkiem  
niedziel, w  przerw ie świątecznej sta­
now ią n ie lada problem . (B)

13i

http://www.Roj-NowyDom.cba.pl
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Poznań na „Wspólnej Dradze”
A ukc ja  prac a rtys tów  poznańskich na rzecz lubońskiego 
stow arzyszen ia

W
 dniach 8-10 grudnia, na 
terenie MTP w Poznaniu 
odbywał się III Festiwal 
Przedmiotów Artystycznych, które­

m u towarzyszyły aukcje charytatyw­
ne. Jedną z nich była przeprowadzona 

dnia 9.12.2006 r. aukcja prac członków 
Koła Naukowego „Niezależni” przy ASP 
oraz studentów ASP w Poznaniu na 
rzecz Stowarzyszenia Pomocy Osobom 
Niepełnosprawnym „Wspólna Droga”. 
Uczestnicy aukcji mieli wyjątkową okazję 
nabycia ciekawych i oryginalnych prac 
artystycznych (rzeźb, obrazów olejnych, 
akwareli, grafik), wspomagając tym sa­
mym działalność statutową „Wspólnej 
Drogi”.

Wynik aukcji przeszedł nasze ocze­
kiwania. Przyczyniła się do tego pani 
Monika Stachurska z TVP3, która bez­
interesownie zgodziła się prowadzić 
aukcję, wykazując wielkie zrozumienie 
potrzeby wspierania działalności cha­
rytatywnej. Gorąco dziękujemy za 
uśmiech, energię i skuteczność!

Jesteśmy także wdzięczni panu 
Wojciechowi Sikorskiemu z TVP3

(dawniej mieszkającemu w  Luboniu) { 

za zaangażowanie w naszą sprawę | 
i osobisty udział z kamerą (migawki | 

z aukcji pokazano 9 grudnia w  „Tele­
skopie”).

Nie byłoby jednak tej aukcji, gdy­
by nie przychylność pani Zofii Strzyż 
-  dyrektora festiwalu oraz wspaniała 
postawa pani Anny Słonki -  Moskwy, 
koordynatora i założyciela Koła Na­
ukowego „Niezależni” przy ASP w  Po­
znaniu, i nauczycielki Szkoły Podsta­
wowej nr 2 w Luboniu. Dzięki jej ini­
cjatywie i zaangażowaniu zgromadzo­
ne zostały prace studentów, zorgani­
zowano aukcję, a „Wspólna Droga” i 
zyskała wsparcie finansowe dla dalszej I 

działalności.
Dobrze, że znaleźli się hojni ofia­

rodawcy -  autorzy prac, a także spon- 
sorzy, którzy przyjęli zaproszenia | 

i wzięli udział w  licytacji. Większość 

z nich to mieszkańcy Poznania. Może 
w przyszłym roku odpowie także Lu­

boń?
Janina  Lew andow ska

sekretarz Stowarzyszenia

STOWARZYSZENIE POMOCY 
OSOBOM NIEPEŁNOSPRAWNYM  
„WSPÓLNA DROGA” 62-030 LUBOŃ 

nr rachunku:
1 1  9 0 4 3  1 0 3 8  2 0 3 8  0 0 4 7  0 1 9 3  0 0 0 1

Dow ód wpłaty należy zachować 
wraz z drukiem PIT. Wpłacać można 
od stycznia do końca kwietnia przed 
złożeniem zeznania podatkowego.

Wszystkim, którzy dotychczas 
wspierali naszą działalność, serdecznie 
dziękujemy. Jednocześnie zachęcamy 
do włączenia się w dzieło niesienia 
pom ocy osobom  niepełnosprawnym, 
którzy powinni znaleźć swoje miejsce 
w  środowisku.

0 sensie świąt

W
e wtorek, 12 grudnia gościem 
Klubu Ludzi Niewidomych 
i Słabo Widzących „Promyk” 
była pani Lucyna Kostrzewa, która przed­

stawiła historię adwentu, pochodzenia 
kolęd, choinki i przygotowania do Bo­

P odczas św ią te c z n e g o  s p o tk a n ia

Mamy nadzieję, że nasza prośba 
spotka się z pełnym zrozumieniem  
mieszkańców Lubonia. Będziemy bar­
dzo wdzięczni za każdy dowód ofiar­
ności na rzecz „Wspólnej Drogi”. Za­
pewniamy, że ofiarowane kwoty wy­
korzystamy na działalność statutową 

naszego Stowarzyszenia.
Ireneusz Z yg m a no w sk i 

prezes Stowarzyszenia

PS Informacje na temat Sto­
warzyszenia „Wspólna Droga” m oż­
na znaleźć na stronie internetowej: 
www.wspolnadrogalubon.republika.pl

żego Narodzenia. Przeczytała wiersze 
Jana Kasprowicza, Marii Konopnickiej, 
ks. Jana Twardowskiego oraz własne. Tą 
piękną poezją wprowadziła wszystkich 
w podniosły, pełen zadumy, przedświą­
teczny nastrój. (MS)

Jeden %
Co w a rto  w iedzieć o stow arzyszen iu  „W spólna Droga” 

i m ożliw ości je go  w sparc ia?

■

„W spólna Droga” to organizacja 
pozarządowa o statusie organizacji 
pożytku publicznego, zapisana w Kra­
jowym  Rejestrze Sądowym pod  

nr 0000228288, działająca w  Luboniu 

od 27.09.2005 r.
Nasze Stowarzyszenie powstało 

z inicjatywy rodzin osób niepełnospraw­
nych, przy poparciu władz miasta. 
Zrzesza niepełnosprawnych, ich rodzi­
ców, opiekunów oraz ludzi, którzy chcą 
im pomagać. Znaczną grupę podopiecz­
nych stanowią dzieci i dorośli z różne­
go typu upośledzeniem umysłowym, 
wymagający szczególnej opieki.

Stowarzyszenie „Wspólna Droga” 
wspiera środowisko osób niepełno­
sprawnych z Lubonia i okolic, pomaga 
w  procesie ich rehabilitacji oraz inte­
gracji ze światem ludzi zdrowych.

W Szkole Podstawowej nr 2 przy 
ul. Żabikowskiej 40, gdzie znajduje się 

nasza siedziba, prowadzone są zajęcia 
terapeutyczne dla podopiecznych (pla­

styczne, muzyczne, taneczne, sportowe, 
komputerowe).

Organizujemy wyjazdy integracyj­
ne, wspólne spotkania i zabawy. Uczest­
nicy zajęć uczą się samodzielności, 
umiejętności odnajdywania się w  róż­
nych sytuacjach życiowych. Ze zgro­
madzonych środków finansowych

kupujemy sprzęt rehabilitacyjny oraz 
specjalne pom oce naukowe.

Lubońskie środowisko osób nie­
pełnosprawnych potrzebuje dziennego 
ośrodka szkolno-rehabilitacyjnego. 
Wymaga to działań długofalowych 
i zgromadzenia znacznych środków  
finansowych. Realizację tego projektu 

musimy przeprowadzać od podstaw, 
gdyż w Luboniu nie było dotąd orga­
nizacji tego typu.

Chcemy, by rodzice dzieci niepeł­
nosprawnych nie czuli się bezsilni 
i osamotnieni. Chcemy, by osoby nie­
pełnosprawne z Lubonia nie pozosta­
wały na marginesie życia społecznego. 
Chcemy, żeby miały szansę na rozwój, 
prawo do radości i godnego życia.

Miło nam zawiadomić Państwa, iż 
od dnia 5.09.2006 r. „Wspólna Droga” 
posiada status organizacji pożytku 

publicznego.
Jeśli zechcą Państwo wesprzeć naszą 

działalność kwotą 1% należnego podat­
ku, można to uczynić w następujący 
sposób: obliczyć sumę należnego po­
datku i jednocześnie 1% tej kwoty za 
ostatni rok podatkowy. Kwotę 1% na­
leżnego podatku wpisać w odpowiednią 
rubrykę zeznania podatkowego (PIT). 
Określoną kwotę, tj. 1% podatku za rok 

2006 wpłacić na konto

Szampańska
zabawa
W  s a li Z a k ła d ó w  C hem icznych  o d ­

by ł s ię  s y lw e s te r  zo rga n izow a ny  przez 
R adę R odz iców  G im n az ju m  n r 1  

fo t .  P aw e ł Ja n k o w ia k

Nowy burmistrz -  nowe porządki

O
d wielu lat dół i przykrywający 
go właz na chodniku prowa­
dzącym do Ośrodka Kultury 
przy ul. Sobieskiego straszył przechod­

niów. Ruchoma i powyginana metalowa 

płyta ciągle odkrywała wnętrze, grożąc 
przechodzącym np. wpadnięciem lub 

skręceniem nogi. Niedogodność sygna­
lizowana kilkakrotnie na łamach „WL 
w rubryce „Sól w oku”, dopiero w grud­
niu doczekała się należytego zabezpie­

czenia. (B)

Od razu b e zp ie czn ie j! M o n tu ją c  d o d a t­

kow o  b a rie rkę , za be zp ieczo n o  m ie j­

s c e  przed ro z je c h a n ie m  s a m o c h o d a ­

m i fo t .  P aw e ł Ja n k o w ia k

http://www.wspolnadrogalubon.republika.pl
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„Szarotki” rosną w Lubonia
S zaro tka  to  roślina z rodziny astrow atych . W ystępuje na terenach 
gó rsk ich . W  Polsce można ją  zobaczyć w  zachodnich Karpatach. 
Jednak m ało k to  w ie, że w  Luboniu można spo tkać  aż 20  tych  
kw ia tków , ta k  w łaśnie bowiem  nazywa się zespół założony 2 0 0 3  r. 
przez panią Irenę Podżerek, k tó ry  w ykonu je pieśni biesiadne

Uhonorowanie dawców
Odznaczenia dla krw iodaw ców  i sponsorów z okazji Dni Honorowego 
K rw iodaw stw a ( 2 2 - 2 6  lis topada)

P
ani Irena Podżerek zna wiele 
pieśni z domu rodzinnego. Za­
wsze lubiła śpiewać. Początkowo 
gromadziła pieśni od swoich znajomych. 

To właśnie oni przynosili najróżniejsze 
śpiewniki, z których pani Irena wybie­
rała utwory nadające się do wykonania. 
W ten oto sposób powstał pierwszy 
śpiewnik przez nią sporządzony. Na 
nim się jednak nie skończyło, bowiem  
kolejne utwory były już spisywane z ka­
set. Część tekstów pani Irena otrzymała 
od Polskiego Radia, dokąd zwróciła się 
z prośbą o teksty piosenek zapomnia­
nych. Nie bardzo wierzyła, że otrzyma 
odpowiedź, a jednak... pewnego dnia 
odebrała przesyłkę z Warszawy zawie­
rającą teksty wielu piosenek.

Pani Irena wraz z sąsiadką -  Te­
resą Zarem bą -  rozp oczęły  k om ­
pletow anie śpiewników. Brakowało

Z e s p ó ł s e n io ró w  p o d cza s  w y s tę p u

jeszcze m iejsca, gdzie ci rozśpiewa­
ni ludzie m ogliby się spotykać. Pani 
Irena pokonała jednak i ten problem! 
Pracowała wtedy w  Zakładach Ziem ­
niaczanych z p. Romanem Haremzą, 
który skierował ją do pana Antonie­
go Przybylskiego. Ten zgodził się 
udostępnić pomieszczenie. Były więc 
pieśni, było pom ieszczenie. -  Z chęt­
nymi do śpiewania też nie było prob­
lemu, poniew aż przyszło kilka koleża­
nek, które wciągnęły z  kolei swoje 
znajome.. Pozostał problem z  akom ­
paniam entem  -  m ów i pani Irena. 
Jednak i z tym kłopotem  p. Podżerek 
poradziła sobie doskonale! Koleżan­
ka, p. Krystyna Kozłowska skierowa­
ła ją do pana Romana Kaczmarka, 
który zgodził się przygrywać. Pierw­
sze spotkanie odbyło się w lutym  
2003 r., w małej salce Ośrodka Kul­
tury przy ul. Sobieskiego.

„Szarotki” wykorzystują każdą 
okazję i miejsce, żeby śpiewać. Spo­
tykają się też w celach towarzyskich. 
W kwietniu 2003 r. odbyło się np. 
wspólne wielkanocne śniadanie. 31 
maja 2004 r., z okazji zakończenia 
rajdu rowerowego urządzono na pla­

cu przy Ośrodku ognisko z grochów­
ką i śpiewami. W  czerwcu 2004 r. 
zorganizowano rejs statkiem „Jagien­
ka” do Puszczykówka, gdzie pieczono 
kiełbaski. Przy pom ocy radnej Wandy 
Sulei-Kot i Romana Kaczmarka pani 
Irena wyjechała do D om u Pom ocy  
Społecznej Sióstr Urszulanek w  Po- 
krzywnie. Zespół zaśpiewał dla pod­
opiecznych tej placówki, a także p o ­
darował świąteczne paczki. -  Były 
kolędy, wiersze i łzy, których nie trzeba się 
wstydzić -  wspom ina pani Podżerek. 
Inne uroczystości z udziałem zespołu 
„Szarotki” to m.in. spotkanie opłat­
kowe w  styczniu 2005 r., na które 
przybyli zaproszeni goście, w tym pani 
Suleja-Kot, która zawsze służy Irenie 
Podżerek radą i pom ocną ręką. W  lu­
tym  2005 r. odbyła się w  Ośrodku 
Kultury zabawa pod  nazwą „Zapra­
szamy na stare melodie”. Poza tym we 
wrześniu 2005 r. rozśpiewane grono 
spotkało się w Klubie Country przy 
ul. Kwiatowej na Święcie Pieczonej 

Pyry „bez pyry”. W spom nieć należy 
również o takich inicjatywach jak: 
występ w  Bibliotece Miejskiej dla Klu­
bu „Promyk” (8 listopada 2004 r.) czy 
dla em erytów z Koła „Lubonianka”.

14 maja 2006 r. „Szarotki’ wspólnie 
z Ośrodkiem Kultury zorganizowały 
po raz pierwszy w Luboniu obchody 
„Dnia Polskiej Niezapominajki”. W  ra­
mach obchodów kawalkada ustrojonych 
samochodów, przy dźwiękach klakso­
nów  przejechała ulicami Lubonia. 
Uczestnicy przejazdu spotkań się póź­
niej w Ośrodku Kultury przy ul. Armii 
Poznań. Dyrektor Ośrodka -  Regina 
Górniaczyk dobrze zorganizowała to 
spotkanie przy kawie i śpiewie pięknych 
polskich piosenek. Bawiono się do 
późnego wieczora.

1 października 2006 r., z okazji 
Międzynarodowego Dnia Muzyki, 
w Ośrodku Kultury odbyło się, zorga­
nizowane przez dyrektor Górniaczyk, 
wspólne wielkopolskie śpiewanie. Ze 
specjalnie na ten dzień przygotowanych 
śpiewników popłynęły melodie: Ułani, 

ułani, O mój rozmarynie, Hej, tam na 
górze, Hej, bystra woda. Przy tych prze­
pięknych melodiach uczestnicy bawi­
li się do późna.

Tak w ięc „szarotki” rozkwitają 
także w Luboniu. Widać je w  mieście, 
poniew aż sw oim  śpiewem  urozm a­
icają różne uroczystości. Najważ­
niejsze jednak jest to, że chętnie  
śpiewają.

M o n ik a  O g rabek

Z
 tej okazji Zarząd Rejonowy 

Polskiego Czerwonego Krzyża 
i Rejonowa Rada Honorowego 
Krwiodawstwa w Poznaniu, w piątek, 8 

grudnia, w Kawiarni „Rarytas Wiedeń­
ski” na ul. Mielżyńskiego 21 w Poznaniu 
zorganizowali uroczystość. Przybyli na 
nią krwiodawcy z Poznania i powiatu 
poznańskiego, m.in. reprezentacja Klu­
bu Honorowych Dawców Krwi PCK 
„Lubonianka” im. Błogosławionego 
Edmunda Bojanowskiego z prezesem  
Jerzym Zielińskim na czele. Po wej­
ściu pocztów sztandarowych zebrani 
odśpiewali „Pieśń o Czerwonym Krzy­
żu”. W śród gości byli: prezes Zarządu 
Rejonowego PCK -  Jarosław Wyso- 
cki-Nagórny, prezes Rejonowej Rady 
HDK PCK -  Adam Kryszak, dyrektor 
Wydziału Zdrowia Starostwa Powia­
towego -  Teresa Urbanowska, wicedy­
rektor Wydziału Zdrowia i Spraw Spo­
łecznych UMP -  Urszula Dybowska,

L ub o ń scy  k rw io d aw cy  

na  u ro c z y s to ś c i w raz  

ze s p o n s o ra m i. D rugi 

od  lew e j s ied z i M a ­

r iu sz  H e rm a n n , o b o k  

n ie g o  K a z im ie rz  B a rt­

k o w ia k
fo t.  R o b e rt W rze s iń sk i

dyrektor Rejonowego Centrum Krwio­
dawstwa i Krwiolecznictwa -  Krzysztof 
Olbromski, dyrektor Wielkopolskiego 
Zarządu Okręgowego PCK -  Hanna 
Gajowiecka, wicedyrektor WZO PCK
-  Roman Klupieć.

Prezes Rejonowej Rady HDK PCK
-  Adam Kryszak przekazał inform a­
cje, że na terenie Poznania i Powiatu 
Poznańskiego działa obecnie 13 Klu­
bów HDK PCK (przy Wielkopolskim  
Zarządzie Okręgowym PCK, PKP 
Poznań Węzeł -  Główny, MPK Poznań 

Sp. z o.o., Dalkia ZEC-P SA, Straży 
Miejskiej Miasta Poznania, Zakładzie 
Linii Kolejowych w Poznaniu, Szpi­
talu Wojewódzkim w Poznaniu -  „Me­
dyk”, Komendzie Miejskiej Państwo­
wej Straży Pożarnej „Strażak”, Spół­
dzielni Mieszkaniowej w Swarzędzu, 
Urzędzie Gminy Komorniki, „Gośli- 
niacy” w  Murowanej Goślinie, „Lu­
bonianka” w  Luboniu, Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Kórniku), które 
zrzeszają około 2 600 członków i w o­
lontariuszy. Kluby zorganizowały 54 
akcje poboru krwi, pozyskując oko­
ło 1 730 litrów tego cennego płynu. 
Przygotowały też szereg akcji chary­
tatywnych oraz imprez dla członków  
i ich rodzin.

W yró żn ie n ie  o d b ie ra  Jerzy S to iń s k i, 

p ie rw szy  z lew e j w  rzędzie  odznacza ­
nych -  S ta n is ła w  S o b k o w s k i 
fo t .  R o b e rt W rze s iń sk i

Podczas spotkania honorowi daw­
cy krwi zostah odznaczeni: 4 osoby 
odznaką „Honorowy Dawca Krwi Za­
służony dla Zdrowia Narodu” nadaną 
przez ministra zdrowia, 14 osób Od­
znaką Honorową PCK IV i III stopnia. 
Honorową Odznaką PCK IV stopnia 
wyróżniono dwie firmy wspierające

działalność promującą honorowe krwio­
dawstwo. Obie wspomagają „Lubonian- 
kę”. Odznaczenia odebrań: współwłaś­
ciciel lubońskiego Przedsiębiorstwa 
Handlowego M & M Hermann -  Ma­
riusz Hermann oraz prezes Spółdziel­
ni Pracy „Ziołolek” z Poznania -  Ka­
zimierz Bartkowiak.

Pierwsza z wymienionych firm 
wspiera „Luboniankę” od kilku lat. Ma­
riusz Hermann uznaje ideę krwiodaw­
stwa i zaangażowanie dawców za bardzo 
szlachetne i nie do przecenienia.

Kazimierz Bartkowiak urodził się 
w Luboniu. „Ziołolek” ńczy 90 pracow­
ników, drugie tyle to emeryci, nad 
którymi firma roztacza opiekę. Wspie­
ra nie tylko Klub Honorowych Dawców 
Krwi PCK „Lubonianka” (od 7 lat), ale 
też innych potrzebujących pomocy. 
Kazimierz Bartkowiak uważa krwio­
dawców za bohaterów.

Wręczone zostały też odznaki „Za­
służony Honorowy Dawca Krwi” i wy­
różnienia. Otrzymało je dwóch krwio­
dawców z „Lubonianki”: członek Za­
rządu -  Jerzy Stoiński oraz sekretarz 
-  Stanisław Sobkowski.

Wszystkim krwiodawcom złożono 
gratulacje i wyrazy wdzięczności.

R o b e rt W rze s iń sk i
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Urodziwe święta Zbadaj się!

Ś
więta i podniosły nastrój wymagają 

przepięknej oprawy. Bożonarodze­
niowe dekoracje, wypieki, mięsiwa 
i porządki pochłaniają nas bez reszty.

Koalicja przeciw narkomanii

S
amorządy mają ustawowy obo­
wiązek opracowania Gminnych 
Programów Przeciwdziałania Nar­
komanii. Fundacja Rozwoju Demokracji 

Lokalnej na zlecenie Krajowego Biura ds. 
Przeciwdziałania Narkomanii realizuje 
projekt współfinansowany z funduszy 
UE w ramach programu Transition Fa- 
cility, którego celem jest powstanie do 
końca października 2007 r. blisko 800 
takich programów. Projekt zachęca do 
budowania w tym celu szerokich koalicji 
społecznych i angażowania lokalnych 

instytucji, organizacji i grup obywatel­
skich. W ramach projektu realizowany 
jest ośmiodniowy cykl szkoleń, podczas 
których uczestnicy zapoznają się z m e­
todami tworzenia gminnych programów 
przeciwdziałania narkomanii w oparciu 
o budowę lokalnych sojuszy. Po zakoń­
czeniu szkoleń zespół na terenie swojej 
gminy będzie tworzył szeroką koalicję 
w  celu przygotowania takiego progra­
mu, będzie m ógł również skorzystać 
z konsultacji specjalistów.

Zakłady Chemiczne
analizy, a także informacje o stanie 
bieżących zapasów, produkcji i sprze­
daży. Wdrożony został System Zarzą­
dzania Jakością, który wspomagany jest 
elektronicznym obiegiem dokumentów 

w programie Lotus Notes.
Od 2004 r. rozpoczęto także reali­

zację projektów bezpośrednio związanych 

z produkcją. Zmodernizowano system 
wizualizacji procesu granulacji talerzo­
wej oraz system sterowania wagami 
służącymi do dozowania składników 
mieszanek nawozowych. W maju 2005 r. 
uruchomiono system usprawniający 
wymianę informacji pomiędzy systema­
m i firmy a pracownikami w terenie.

Jednak na przekór przemęczeniu i ku 
budowaniu świątecznego nastroju i ro­
dzinnego relaksu Biblioteka Miejska za­
proponowała Drogim Paniom zadbanie 
o swój wygląd, samopoczucie i elegancję, 
organizując 8 grudnia spotkanie z przed­
stawicielami jednej z firm kosmetycz­
nych. Specjalistki od urody i pielęgnacji 
ciała podpowiedziały paniom, jak w tych 
dniach wyglądać świeżo, młodo i pach­
nąco. Podczas spotkania była możliwość 
sprawdzenia swego typu cery, poznania 
wymagań skóry, odkrycia podstawowych 
zasad pielęgnacji urody oraz przetesto­
wania produktów. Produkty kosmetyczne 
okazały się dobrym pomysłem na pre­
zent gwiazdkowy. Spotkanie cieszyło się 
dużym zainteresowaniem pań, które wy­
stąpiły z propozycją kolejnych imprez 

tego typu. (M S)

W W ielkopolsce przeszkolonych 
zostanie 96 zespołów, obecnie w  pro­
jekcie uczestniczy 31 grup, dalszych 30 
przesłało już swoje zgłoszenia na szko­
lenia. Organizatorzy czekają na wnio­
ski kolejnych 35 gmin.

Udział w  szkoleniach jest bezpłat­
ny, a projekt przeznaczono szczegól­
nie dla gm in m iejskich i miejsko- 
wiejskich. Zgłoszenia przyjmuje 

Ośrodek Regionalny Fundacji Roz­
woju Demokracji Lokalnej w  Pozna­
niu, ul. Szyperska 3/1, tel. 
0-618 533 433.

FuR D eL

Na 4 sesji Rady Miasta Luboń 
(21.12.2006), z dotychczasowego 
Gminnego programu profilaktyki i roz­
wiązywania problemów alkoholowych 
wydzielono Gminny program przeciw­
działania narkomanii, którego budżet 
określono w  kwocie 20 tysięcy zł.

Przedstawiciele otrzymują bieżące wy­
niki sprzedaży oraz informacje doty­
czące obsługiwanych przez nich klien­
tów. Obecnie prowadzony jest projekt 
wdrożenia portalu korporacyjnego, gdzie 
zarząd i pracownicy znajdą pełną in­
formację o firmie i który umożliwi 
integrację użytkowanych aplikacji.

Z Certyfikatem Innowacyj­
ności

23 października 2006 r., w  budyn­
ku Słodowni Starego Browaru prezes 
zarządu spółki Zakłady Chemiczne 
„Luboń” odebrał dokument przyznany 

w ramach II edycji Programu badań 
nad innowacyjnością polskich przedsię­

ZZOZ Profilaktyka Diagnostyka Leczenie zaprasza m ieszkańców Lubonia 
na badania w  ramach programu profilaktycznego, które finansuje 
W ielkopolski Oddział Wojewódzki Narodowego Funduszu Zdrowia.

MAMMOGRAFIA
Badanie bezpłatne dla pań w  wie­

ku 50 -  69 lat (rocznikowo), jeżeli w roku 
2005 (w ramach Programu Profilak­
tycznego) otrzymały wskazania do 
wykonania powtórnych badań po upły­
wie 12 miesięcy oraz dla kobiet z tego 
samego przedziału wiekowego, które 
nie wykonały badania w  ciągu ostatnich 
2 lat lub wykonują badanie po raz 

pierwszy.
Na badania należy zgłosić się z do­

wodem osobistym i wynikiem (zdjęcia 

i opis) ostatniego badania m am m o­
graficznego.

JASKRA
Badanie bezpłatne dla pań i panów 

od 35 roku życia, u których nie przepro­
wadzono bezpłatnych badań okulistycz­
nych w ciągu ostatnich 24 miesięcy.

^ I l l l l l ł i l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l ł l l l l l l l l l l l l l l l l l l l i l l l l l l l l l l l l l l l l i l l l i l l l l l l l l l l l l l l l l i l l ł l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l U -

|  A kadem ia W alki z Rakiem  w Poznaniu |  
I ul. W ierzbięcice 18/5,61-568 Poznań |
|  Zapraszamy wszystkie osoby zmagające się z chorobą |
|  now o tw orow ą  oraz ich  b lisk ich  do skorzystania =
|  z bezpłatne j po m ocy  psychologicznej, po rady die tetyka = 
1 i  p racow n ika  socjalnego. Z  po rad  korzysta ju ż  w ie lu  Lubonian. |

|  Zadbaj o siebie. P rzy jdź do nas. |
i  P odzie lim y się z Tobą naszym i dośw iadczeniam i! i

i  członkowie Akademii Walki z Rakiem =

= Zapisy p o d  num eram i te le fonów : |
|  0-618 202 746 oraz 503 037 827 |

|  Jesteśmy organizacją po ży tku  publicznego, |
|  możesz wesprzeć naszą działa lność, przekazując na nasze kon to  ś 
|  darow iznę lub  1% podatku : Fundacja „Ś w ia tło ”  Poznań, f

|  u l. G om brow icza 8 c /1 ,60-461 Poznań i
|  Bank PKO SA O /Poznań: 41 1240 1747 1111 0010 0869 3942 |

^ t l l l l l l l l l l l l l l l l l t l t l ł l l l t l l l l l ł l l l l l l l ł t l l ł l l l l l l l l l l l l l l l l l l l ł l l l l l l l l l l l l l l l f l l l l ł l l l l l l l t l l l l l ł l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l t l l l l l l l ł l l l F

biorstw, prowadzonego, by zidentyfi­
kować firmy o takich znamionach. 
Organizuje go BRE Bank wspólnie 
z Instytutem Nauk Ekonomicznych 

PAN i „Gazetą Prawną”. Liczą się na­
kłady poniesione przez firmę na bada­
nia i rozwój.

Ranking dotyczy 500 najbardziej 
innowacyjnych firm w Polsce. Zakła­
dy Chem iczne „Luboń” znajdują się 
na 4. miejscu w rankingu regionalnym, 
obejmującym województwo wielko­
polskie, zachodnio-pomorskie, kujaw­
sko-pom orskie i lubuskie. Na 6. p o ­
zycji plasuje się niegdyś luboński, a dziś 
komornicki NOVOL Sp. z o.o., a kon­
kurujące z naszą firmą Zakłady Che­
m iczne Police SA zajmują 16. lokatę.

Badania przeprowadzone zosta­
ną w  ambulansie m edycznym  26-27  
stycznia (piątek -  sobota) w godzi­
nach: 8.30-13.00 i 14.00-19.00 na 
parkingu przy OSP przy ul. Żabi- 
kowskiej 36.

Zapisy telefoniczne (niezbędne 
podanie numeru PESEL) w  godz. 8.00- 
16.00 od dnia 8 stycznia pod bezpłat­
nym  numerem: 0-800 101 201

Dla osób, które nie zdążą się zapi­
sać telefonicznie, istnieje możliwość 
rejestracji w  dniu badania w  ambulan­
sie (o ile będą wolne miejsca na liście). 
Mieszkańcy nie spełniający kryteriów 
badań bezpłatnych: mammografia -  70 zł, 
jaskra I etap -  40 zł, II etap -  50 zł.

Badania przeprowadza ZZOZ Pro­
filaktyka Diagnostyka Leczenie, 61-361 
Poznań, ul. Starołęcka 38.

Lider dynamiki i efektywności
W  rankingu najbardziej efektywnych 

w  2005 r. polskich przedsiębiorstw lu- 
bońska firma chemiczna uzyskała tytuł 
„Perły Polskiej Gospodarki” w  katego­
rii Perły Duże.

Tytuł przyznany został za konsekwen­
tną realizację polityki i strategii przedsię­
biorstwa oraz pozycję lidera wśród najbar­
dziej dynamicznych i efektywnych przed­
siębiorstw w Polsce. Ranking prowadzony 
jest przez redakcję magazynu „Polish Mar­
ket” wspólnie z Instytutem Nauk Ekono­
micznych Polskiej Akademii Nauk. Opra­
cowania weryfikowane są przez Centrum 
Informacji Społeczno-Gospodarczej Mi­
nisterstwa Gospodarki.

oprać. H anna  S iatka
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Felieton szlachetnie opieszały
M asoni, ge je  i Żydzi, czy li ca łkow ic ie  sub iektyw na ocena po litycznej 

do jrza łośc i Polaków w  kon tekśc ie  nie ta k  dawnych wyborów 
sam orządowych i nie ty lk o ...

W
 listopadowych wyborach sa­
morządowych wzięło udział 
ok. 40% uprawnionych do 
głosowania Polaków. Również w Luboniu 

frekwencja wyborcza zbliżona była do 
średniej krajowej, co oznacza, że miesz­
kańcy Naszej Małej Ojczyzny -  Lubonia, 
nie są ani mniej, ani bardziej zaangażowani 
w lokalne życie polityczne naszego kraju 
niż ogół obywateli Naszej Dużej Ojczyzny. 
Całkowicie abstrahując od wyników oma­
wianych wyborów, a skupiając się tylko 
na frekwencji oraz postrzeganiu urzędni­
ków przez statystycznego Polaka, spróbuję 
odpowiedzieć na to, jakże interesujące 
i wcale niełatwe pytanie: czy Polacy są 
narodem politycznie dojrzałym?

Na wstępie musiałbym chyba uspra­
wiedliwić się z całkowitego pominięcia 
aspektu wyników wyborów. Wbrew po­
zorom jest to posunięcie jak najbardziej 
uzasadnione i przemyślane. Uważam bo­
wiem, że każdy człowiek biorący udział 
w wyborach udowadnia w jakiś sposób 
swoje polityczne zaangażowanie, przekła­
dające się w jakiś sposób na polityczną 
dojrzałość, bez względu na to, której opcji 
politycznej udzielił swojego poparcia. To 
bowiem jest wynikiem stosowania przez 
wyborcę pewnych zasad zdrowo-rozsąd- 
kowo-moralno-etycznych. Nie wiem tylko, 
czy zdrowy rozsądek, moralność i etyka 
mają jakikolwiek, najmniejszy chociaż 
związek z polityką. Zresztą porzućmy zdro­
wy rozsądek... Zaproponowana przeze 
mnie wersja dojrzałości politycznej nie 
ma nic wspólnego z myśleniem -  gdyby 
w wyborach uczestniczyć mogli wyłącznie 
ludzie trzeźwo myślący, to liczba obywateli 
uprawnionych do głosowania niechybnie 
zmniejszyłaby się przynajmniej o dwie 
trzecie, jeżeli nie trzy czwarte... W obliczu 
tych faktów każdego uczestnika wyborów 
nazwać można Osobą Wstępnie Dojrzałą 
Politycznie. Ale tylko wstępnie.

Jak już pisałem, w wyborach wzięło 
udział około 40% osób do tegoż udzia­
łu uprawnionych. Na pierwszy rzut oka 
można zatem wysnuć wniosek, iż „więk­
sza połowa” obywateli Naszej Ojczyzny 
-  tej Małej i tej Dużej, jest politycznie 
niedojrzała i wszyscy ci, którzy w mi­
nionych wyborach obdarzyli swoich 
kandydatów dobrych, mniej dobrych 
i jeszcze lepszych, powinni się wsty­
dzić za wszystkich tych, którzy mniej 
lub bardziej świadomie zlekceważyli swój 
obywatelski obowiązek. Ci ostatni zaś 
niejednokrotnie zasłaniają się brakiem 
odpowiednich kandydatów, a ujmując to 
bardziej dosadnie -  brakiem jakichkol­
wiek dobrych kandydatów. Ale to raczej 
marne usprawiedliwienie: jeżeli ktoś jest 
przekonany o całkowitym braku dobrych 
kandydatów, powinien poprzeć tego naj­
mniej złego ze wszystkich złych, by nie 
wygrał ten najbardziej zły ze wszystkich 
złych. Kwestia ta ukazuje niejako drugie, 
a nawet trzecie dno drażliwej kwestii 
wyborczej frekwencji.

Gdy oceniam minione wybory z pew­
nej określonej perspektywy, rozpiera mnie 
duma. Dumny jestem, że aż 40% moich 
„sąsiadów” głosowało. Jak już pisałem, 
nie jest ważne, na kogo głosowali, ważne 
jest, że w ogóle głosowali. 40% obywateli 
wykazało się Niepospolitą Odpornością 
Psychiczną i Niepoprawnym Optymi­
zmem.

Trzeba bowiem posiadać Niepospo­
litą Odporność Psychiczną, by śledząc na 
bieżąco czy też pobieżnie „wyczyny” na­
szych polityków większych i mniejszych 
nie zniechęcić się do polityki całkowicie. 
Od dłuższego już czasu scena polityczna 
Naszego Kraju napawa mnie obrzydze­
niem, przeraża i śmieszy na przemian. 
I w tych jakże niestosownych odczuciach 
nie jestem wcale odosobniony. Wręcz prze­
ciwnie. Mimo to głosowałem.

Mój udział w wyborach wynikał też 
prawdopodobnie z Niepoprawnego Op­
tymizmu. Optymizm ten nie ma żadnego 
racjonalnego poparcia w działaniach na­
szych polityków większych i mniejszych, 
natomiast jest niejako trochę wymuszony. 
Nigdy bowiem nauka języków obcych nie 
była moją najmocniejszą stroną. Pisząc 
o wymuszonym Niepoprawnym Opty­
mizmie, należałoby także wspomnieć 
o niewymuszonym Poprawnym Patrio­
tyzmie, którego sam nie wiem, kiedy się 
nauczyłem. Bo, jak wiadomo, patriotyzmu 
trzeba się uczyć. Najlepiej w szkole, na 
specjalnie w tym celu skonstruowanych 
zajęciach. Ale ja nauczyłem się go, cho­
ciaż ominęły mnie lekcje wychowania 
patriotycznego, tak żarliwie propagowane 
przez Najdłuższego Ministra w Obecnym 
Rządzie. Wszystko to razem sprawia, że 
mój Niepoprawny Optymizm jest częścio­
wo wymuszony, a częściowo patriotycz­
ny. Bo skoro niespecjalnie „chcę-mogę” 
wyemigrować do Cywilizowanego Świata 
leżącego na Zachód od Odry, to nie po- 
zostaje mi nic innego jak wiara w to, że 
coś się w Mojej Ojczyźnie zmieni. Dla­
tego właśnie głosowałem. Podobnie jak 
40% moich „sąsiadów”.

Spoglądając z tej perspektywy na 
ową 40-procentową frekwencją, można 
mówić o Polakach jako Narodzie Bardzo 
Dojrzałym Politycznie. Jednak sposób, 
w jaki oceniamy urzędników admini­
stracji państwowej i samorządowej ob­
naża całą naszą narodową-polityczną- 
niedojrzałość. Więcej nawet. Pokazuje 
w częściowej (językowej, a w zasadzie 
tylko częściowo-językowej) okazałości 
nasz narodowy-brak-kultury.

Miałem niedawno okazję przeglą­
dać pracę zaliczeniową studenta pew­
nej poznańskiej wyższej uczelni, która 
to praca nosiła wszystko mówiący tytuł: 
Językowy stereotyp urzędnika administra­
cji państwowej i samorządowej. Powsta­
ła ona w oparciu o kilkadziesiąt ankiet. 
Respondenci zostali w nich poproszeni 
o wymienienie przynajmniej dziesięciu 
cech pozytywnych lub negatywnych cha­

rakteryzujących urzędników administracji 
państwowej i samorządowej.

Wyniki tego typu ankiety bardzo łatwo 
przewidzieć: wśród kilkuset odpowiedzi 
znalazło się zaledwie kilka pozytywnych 
określeń. Doceniono umiejętność wypo­
wiadania się, kompetencję, pracowitość, 
uczynność i życzliwość. Nawet jeżeli do 
cech korzystnie charakteryzujących urzęd­
ników zaliczymy określenia trudne do 
jednoznacznego sklasyfikowania, jak po­
mysłowość czy asertywność (oba raczej 
w kontekście określania przedstawicieli 
administracji państwowej i samorządowej 
niczego dobrego nie znaczą ...), to w ni­
czym nie zmieni to faktu, iż pozytywny 
stosunek do urzędników wyraziła margi­
nalna zaledwie część ankietowanych.

Dużo więcej do powiedzenia mieli 
przeciwnicy czy może raczej obywate­
le nieprzychylnie nastawieni względem 
przedstawicieli administracji państwowej 
i samorządowej. Najczęściej zarzucali oni 
im niekompetencję, nieprecyzyjne, bez­
sensowne i zbyt mądre wypowiedzi, za­
kłamanie, nieuczciwość, niekulturalność 
i wiele innych podobnych cech... Nie 
pominięto również finansowego aspektu 
działalności urzędników, wskutek czego 
chętnie zarzucano im nastawienie na zy­
ski, pazerność, chciwość, łapówkarstwo, 
skorumpowanie, złodziejską naturę i wiele 
innych podobnych cech...

Warto zauważyć, że spośród wszyst­
kich ankietowanych prawie połowa (sta­
tystycznie rzecz ujmując) brała udział 
w wyborach lub przynajmniej śledziła 
na bieżąco kampanię wyborczą, respon­
denci uwzględnili to bowiem w swoich 
wypowiedziach. Scharakteryzowali oni 
urzędników jako osoby walczące o sta­
nowisko, nie wywiązujące się z obietnic, 
kreujące wizerunek lepszego świata po 
wyborach, umiejętnie przekonujące ludzi 
do swoich racji, manipulujące ludzkimi 
wartościami i uczuciami, przedstawiające 
nierealne plany działania, układające za­
chęcające programy wyborcze i robiące 
wiele innych podobnych bezeceństw...

Wszystkie te epitety uznać należy 
jednak za komplementy po skonfronto­
waniu ich z najbardziej wyrafinowanymi 
określeniami szanownych respondentów. 
Ankietowani „ekstremiści”, całkiem licznie 
reprezentowani, scharakteryzowali bowiem 
urzędników jako nieludzkich, bezdusz­
nych, brudnych, niechlujnych i brzyd­
kich bydlaków. Nie chcę być posądzony 
o szowinizm, ale zaznaczę, że określenia te 
przytoczyły kobiety. Chociaż i mężczyź­
ni byli nie mniej pomysłowi, nazywając 
pracowników administracji państwowej 
i samorządowej masonami, gejami, Ży­
dami, jełopami, baranami i Giertychami. 
Nawiasem mówiąc zupełnie nie wiem, 
dlaczego, to ostatnie określenie wyda- 
je mi się najbardziej obraźliwe, wręcz 
obrzydliwie obraźliwe.

Zastanawiające jest i niepokojące 
zarazem, że mimo iż sami decydujemy 
o tym, kto będzie reprezentował nasze 
interesy w skali krajowej i skali lokalnej, 
zdecydowana większość obywateli ma 
bardzo złe zdanie na temat urzędników 
administracji państwowej i samorządowej. 
Chciałbym teraz powiedzieć choć dwa 
słowa, może i nawet jedno tylko słowo

w ich obronie, ale wątpię, by miało to 
jakikolwiek sens w obliczu tego, czym 
karmią nas politycy przez małe, średnie 
i duże „P”.

Ponieważ moją Radosną Twórczość 
Pseudofelietonową cechuje niczym nie­
uzasadniona opieszałość nierozerwalnie 
połączona z pewną szlachetną odmia­
ną flegmatyzmu, od momentu poczęcia 
niniejszego felietonu do chwili, gdy pi- 
szę te słowa, wiele zdążyło się zdarzyć. 
Zdążyło się zdarzyć między innymi to, 
że pewien pracownik MSWiA pomylił 
radiowóz z taksówką, a pewna Bogu 
ducha winna niewiasta zarzuciła roz­
wiązłe się prowadzenie pewnym sza­
nowanym posłom pewnej szanowanej 
partii. Tak na marginesie dodam, że do 
chwili obecnej nie wyjaśniła się jeszcze 
sprawa ojcostwa dziecka Bogu ducha 
winnej niewiasty i prawdę mówiąc, nie 
zdziwię się wcale, jeżeli prawdziwe oka- 
że się przypuszczenie, że dziecko swoje 
znalazła przypadkiem w kapuście. Przyto­
czyłem tu dwa tylko subiektywnie przez 
siebie wybrane i spektakularnie przez 
media nagłośnione wydarzenia, który­
mi żyła ostatnio Nasza Duża Ojczyzna. 
Skandale pomniejsze zaś pominąłem nie 
tylko z przyczyn dyplomatycznych, ale 
również, a właściwie przede wszystkim, 
z przyczyn technicznych. Jeżeli bowiem 
zapragnąłbym przytoczyć wszystkie skan­
dale z udziałem polityków, zarówno lokal­
nych jak i ogólnokrajowych, jakie miały 
miejsce w  IV RP, to przypuszczam, że 
gdyby je zapisywać, to cały świat nie 
pomieściłby ksiąg...

Mimo jakże niekorzystnych okoliczno­
ści, w jakich przyszło mi się wypowiadać, 
przedstawię moje własne zdanie, mój oso­
bisty pogląd, choćbym nawet narazić się 
miał na niechęć i niełaskę Czytelników. 
Nawet nie tyle przedstawię osobisty po­
gląd, co wygłoszę pewne ekstremalnie nie­
popularne i społecznie nieakceptowalne 
hasło: urzędnik również jest człowiekiem. 
Oczywiście jako osoba obdarzona pewną, 
minimalną wprawdzie, dozą zdrowego 
rozsądku, doskonale zdaję sobie sprawę, 
że glos mój pozostanie głosem wołające­
go na pustyni... Mimo to zawołam raz 
jeszcze: szanujmy urzędników. Oczywi­
ście tylko tych, którzy na szacunek sobie 
zasługują...

M a t e u s z  T r i t t

Krótko
Poślizgi

Otrzymujemy wiele sygnałów o nie­
zgodnym z rozkładem jazdy funkcjono­
waniem autobusów Translubu, spowodo­

wanym nie tylko inwestycjami drogowymi 

w  Lubon iu  i Poznaniu. N iepunktua lne 

są również autobusy, obsługujące rejony, 

k tó rych  rem onty nie dotyczą.

Kom-Lub w TV
W związku ze świętami, nową formę 

złożenia życzeń klientom połączonych 
z reklamą wybrała lubońska spółka ko­
munalna.

Emisja przypadła m.in. w TVP3 
w niedzielę, 17 grudnia o godz. 17.30.
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Kto jest kim w Luboniu
A gnieszka Łuczak -  p racow nik Oddziałowego Biura Edukacji 
Publicznej w  Poznaniu Ins ty tu tu  Pam ięci Narodowej

Urodziła się 2 6  grudnia 1 9 69  r. w  Poznaniu. W Luboniu m ieszka od 1 0  lat.

Obalanie stereotypów

P
odczas nauki w  II Liceum Ogól­
nokształcącym zafascynowała ją 
historia najnowsza i postanowiła 
kontynuować tradycje rodzinne. Jej nie­

żyjący dziadek był historykiem, a ojciec 
nadal pracuje jako nauczyciel historii. 
W  1993 r. ukończyła studia na Wydzia­
le Historycznym Uniwersytetu im. Adama 
Mickiewicza. Pracę magisterską pisała na 
temat: „Księgozbiór Izabelli z Czartory­
skich Działyńskiej w Gołuchowie”. Swoją 
wiedzę i zainteresowania okresem oku­
pacji hitlerowskiej na terenie Wielkopol­
ski wykorzystywała i poszerzała podczas

A g n ie szka  Łuczak 
fo t .  R o b e rt W rz e s iń sk i

pracy w poznańskiej filii Ośrodka Do­
kumentacji Zabytków (ODZ), w której 
została zatrudniona po zakończeniu stu­
diów. Zajmowała się wtedy grabieżą dóbr 
kultury i przygotowywała dokumentację. 
Organizowała imprezę „Europejskie Dni 
Dziedzictwa Kulturowego w Wielkopol­
sce” które odbyły się w 1995 r. pod patro­
natem Rady Europy. Dzięki dorobkowi 
naukowemu zdobytemu w ODZ, w 2000 r. 
uzyskała pracę w Biurze Edukacji Pub­
licznej w Poznaniu IPN. Zajmuje się tu 
pracą naukową, prowadzi lekcje muzeal­
ne, przygotowuje wystawy prezentowane 
w szkołach, domach kultury, muzeach 
w całej Wielkopolsce. W 2003 r., wspólnie 
z Aleksandrą Pietrewicz -  koleżanką z IPN 
przygotowała ekspozycję „Życie codzienne 

w okupowanej Wielkopolsce”. W  przy­
szłym roku planuje wystawę o podziemiu 
niepodległościowym, na którą złożą się 

m.in. więzienne grypsy.

Wasz radny 
Adam Dworaczyk
dworaczyk@wp.pl 
tel. 0-608-400-305

Jest współautorką publikacji „Zie- 
miaństwo wielkopolskie. W  kręgu ary­
stokracji” pod redakcją prof. Andrzeja 
Kwileckiego. Dotychczas opublikowa­
ła liczne prace naukowe i popularne 
w „Biuletynie IPN” (zamieszczającym  
publikacje popularne), naukowym piś­
mie IPN „Pamięć i Sprawiedliwość” oraz 
czasopiśmie „Zapiski Jarocińskie” Wspól­
nie z Aleksandrą Pietrewicz przygoto­
wała album „Wielkopolanki w  konspi­
racji 39-45” który ma ukazać się w  grud­
niu br. Ta publikacja wiąże się z pierw­
szym kręgiem zainteresowań badawczych 
Agnieszki Łuczak -  okresem okupacji 
hitlerowskiej na terenie Wielkopolski. 
Inny obszar badawczy to konspiracja 
antykomunistyczna w latach 1945-1956. 
Lubonianka współuczestniczy w  przy­
gotowaniu przez cały IPN, „Atlasu 
polskiego podziemia niepodległościo­
wego”, zajmując się terenem Wielko­
polski i Lubuskiego. Książka ta ukaże się 

w 2007 r.
Będąc pracownikiem naukowym  

IPN zamierza napisać pracę doktorską, 
którą już rozpoczęła. Praca dotyczy 
grabieży dóbr kultury podczas okupa­
cji hitlerowskiej.

Pani Agnieszka podkreśla kreatyw­
ność swojej pracy. Musi korzystać z kil­
ku źródeł, by dojść do prawdy. Należy 
przy tym bardzo nieufnie podchodzić 
do tego, czy dane źródło jest wiarygodne. 
W swojej pracy naukowej stara się po­
kazać stereotypy dotyczące konspiracji 
na terenie Wielkopolski, które jej zdaniem 
należy obalać (czytaj też obok).

Ma wiele zainteresowań, co, jej 
zdaniem, z jednej strony stanowi zale­
tę, ale jest też wadą, gdyż nie pozwala 
dobrze skupić się na jednym. Ze spor­
tów pani Agnieszka najbardziej lubi 
uprawiać pływanie i tenis ziemny. Chęt­
nie wyjeżdża na wycieczki, w tym za­
graniczne, podczas których zwiedza 
głównie muzea.

Luboń postrzega jako „sypialnię” 
Poznania. Za mało jest tu miejsc rekre­
acyjnych -  parków, placów zabaw. Jeśli 
ma to być miasto, które posiada swój 
klimat, brakuje w  nim centrum.

R ob e rt W rze s ińsk i

Serdecznie 
dziękuję Wszystkim, 
którzy poparli moją

kandydaturę 
w ostatnich 
wyborach

samorządowych.

B
ohaterka naszej rubryki: „Kto 
jest kim w Luboniu” -  Agniesz­
ka Łuczak wskazuje m.in., że 
wbrew potocznemu twierdzeniu, Wiel­

kopolanie mieli swój udział w walce 

z okupantem. Historycy zajmujący się 
konspiracją w  Generalnym Guberna­
torstwie (GG) nie dostrzegają należycie 
tego problemu w Wielkopolsce. Miał 
on swoją specyfikę. Tutaj ziemiaństwu 
odebrano majątki, które w GG stanowi­
ły zaplecze dla partyzantki. Nie można 
było nawet oficjalnie posługiwać się ję­
zykiem polskim. Okupant hitlerowski 
planował, że w ciągu 10 lat uda się mu 

na zgermanizować te ziemie. Polaków 
dotknęły liczne represje, które utrudniały 
codzienną egzystencję. Musieli praco­
wać 80 godzin tygodniowo. Małżeństwa 
mogli zawierać dopiero po ukończeniu 
25 roku życia. Wielkopolanie, wysied­
leni ze swoich domów, zasilili konspi­
rację w innych częściach kraju. Bardzo 
ważną cechą wielkopolskiej konspiracji 
było tajne nauczanie, które tworzyło się 
całkowicie oddolnie.

Trzeba też obalić pewne stereo­
typy dotyczące okresu powojennego. 
Przez szereg lat oddziały Armii Kra­
jowej, w  propagandzie PRL nazywano 
bandami. Tymczasem dla AK Związek 
Socjalistycznych Republik Radzieckich 

był kolejnym okupantem, z którym  
należało walczyć. Część żołnierzy 
Akowców nie miała innego wyjścia,

Zmiana w PKO BP

O
d 13 grudnia nowym dyrek­
torem Banku PKO BP przy ul. 
Sikorskiego jest mieszkaniec 
Poznania -  Leszek Łuczak. Objął sta­

nowisko po Dariuszu Szmycie, który 
w ostatnich wyborach samorządowych 

został burmistrzem Lubonia.
L. Łuczak m a 37 lat, m ieszka na 

poznańskich Ratajach, jest ekonom i­
stą (studia na AE w Poznaniu) z 14-
letnią praktyką pracy w PKO BP. Przed 
objęciem  stanowiska dyrektora pla­
cówki w Luboniu (oraz podporząd­
kowanych jej oddziałów  w  M osinie 
i Puszczykowie) zatrudniony był 
w  Regionalnym Oddziale Detalicznym 
PKO BP. W latach 2000 -  2004 kie­
rował VII O ddziałem  Banku w Po­
znaniu -  placówką o podobnym  
charakterze do lubońskiej, ale bez 

oddziałów  podporządkowanych. 
Większą część pracy L. Łuczak spędził 
na stanowiskach związanych z ob­
sługą klienta w różnych działach 
banku -  od  kasjera, poprzez obsługę 
rachunków po m.in. doradztwo ban­
kowe. N ow y dyrektor lubońskiej

jak tylko podjąć walkę. Inni próbo­
wali włączyć się w  nurt normalnego 
życia, co nie było wcale łatwe.

Podziemie antykomunistyczne 
miało swoich bohaterów. Jednym z nich 
był ppłk Andrzej Rzewuski, ps. „Hań­
cza”, komendant Wielkopolskiej Samo­
dzielnej Grupy Ochotniczej „Warta” 
wywodzącej się z AK, która dzieliła się 
na 7 rejonów, posiadała ok. 10 oddzia­
łów zbrojnych, skupiała ok. 5-6 tys. 
żołnierzy. Aresztowany w listopadzie
1945 r., w  1946 popełnił samobójstwo 
w  Wojewódzkim Urzędzie Bezpieczeń­
stwa Publicznego.

Partyzantka antyk om un istycz­
na w W ielkopolsce  była najsiln iej­
sza na terenach południowo-wschod­
nich -  obejm ując teren Koła, K o­
nina, Turku, Ostrowa Wlkp. W  1945 r. 
jej od d zia ły  rozbroiły  100 p o ste ­
runków  MO.

Zdaniem Agnieszki Łuczak trzeba 
też zweryfikować stereotypy dotyczą­
ce np. Milicji Obywatelskiej. Do ok.
1946 r. posterunki MO tworzyli często
byli żołnierze AK jako formę samo­
obrony społecznej. Wstępowali także 
do Straży Ochrony Kolei, by móc nosić 
legalnie broń. 11 sierpnia 1945 r„ w Sza­
motułach to właśnie funkcjonariusze 
Milicji Obywatelskiej i Urzędu Bezpie­
czeństwa stoczyli walkę z żołnierzami 
Armii Czerwonej napastującymi ludność 
cywilną. (RW)

N ow y d y re k to r lu b o ń s k ie g o  PKO 

-  L esze k  Ł uczak fo t .  H anna  S ia tk a

placówki zapowiada w ięc wynikają­
ce z tych doświadczeń zm iany skie­
rowane frontem do klientów.

Już w  styczniu, zgodnie z zapo­
wiedziam i poprzedniego dyrektora, 
przeprowadzony zostanie gruntow ­
ny rem ont części banku przezna­
czonej dla interesantów. N ie będzie  
boksów, a klienci, siedząc, obsłu g i­
wani będą kom pleksow o w jednym  

m iejscu. HS

mailto:dworaczyk@wp.pl


I «JULfiJllXJHLŁS

ą  1/2007

Jestem dumny, że jestem Polakiem
P atrio tyzm  w  odczuciu nasto le tn iego lubonianina, od 1 2  la t  przebywającego w  Chinach

ŁUUŻlt_______________________________

„D o  kra ju tego, gdzie pierwsze ukłony,

Są -  ja k  odwieczne Chrystusa wyznanie: 

Bądź pochwalony!

Tęskno m i Panie...”

(C. K. N orw id )

„Dawno, dawno temu...”

T
ak zw yk le  rozpoczynam  o p o ­

w iadan ie  b a jk i cz te ro le tn ie j 

M a ty ldz ie . A  to  przecież wcale 

n ie  tak  dawno. A  jednak. T ru d n o  m i 

od tw orzyć  w szystkie szczegóły k i lk u ­

nasto le tn ie j za ledw ie b io g ra fii Polaka. 

Polaka, choć nie mieszkam w  Polsce od 

11 lat. A le  może zacznę od  początku.

Jakub
S zym a ńsk i

U rodziłem  się w  pięknej s to licy  W ie l­

kopo lsk i, w  Poznaniu. P rzyjechałem  tu  

z rodzicam i jako małe dziecko w  1994 r. 

i wówczas by łem  jeszcze jedynak iem . 

N a jp ie rw  przez p ó ł ro ku  m ieszka liśm y 

w  Pekinie. Później na k ró tko  w róc iłe m  

z m am ą do Poznania, ale za p ó ł ro ku  

znów  przy jecha liśm y z m am ą do taty. 

Już do Szanghaju. Rodzice zapisali m nie 

do chińskie j szkoły, m im o że jeszcze n ic 

nie wskazywało na to, że większość życia 

spędzę w  jedn ym  z najw iększych m iast 

D alekiego W schodu. I tak  do ch ińskie j 

szkoły uczęszczam do dziś. Równolegle 

ze szkołą ch ińską rozpoczą łem  naukę 

w zerówce po lskiego Szkolnego P u n k ­

tu  K onsu ltacy jnego (SPK) i tu  w łaśnie 

kończę w  tym  roku  po lskie gim nazjum . 

D o po lskie j szko ły  m ogłem  uczęszczać 

ty lk o  w  weekendy. W  szkole ch ińsk ie j 

obow iązyw ała duża dyscyplina. O d p o ­

czątku uczyłem  się tru dne go  dla m n ie  

-  Polaka -  języka. A  tu  jeszcze w  p ią tk i 

w ieczorem  lub  w  sobo ty  rano m am a 

zawoziła m n ie  do po lskiego szkolnego 

p u n k tu . N ie  uk ryw a m , ze na począ t­
ku  w  po lsk ie j szkole m ia łem  tru dno śc i 

i z czytan iem , i  z p isan iem . W łaśc iw ie  

ze w szystk im . Dziś m i w styd, że pani 

pew n ie  w tedy m usia ła się ze m ną m ę­
czyć. O rłem  nie jestem. N ie zawsze z le­

n is tw a. Czasem po p ros tu  zwyczajn ie 
b raku je  m i czasu.

W  chińskie j szkole jestem jedynym  

uczniem cudzoziemcem i jedynym  Pola­

kiem. A  w  SPK m ogłem spotkać się z ro ­
dakami z Polski. Wówczas, w  zerówce by­

łem wśród nich najmłodszy, ale traktowa­

l i  m n ie  bardzo życzliw ie. N iektó rzy b y li 

dużo starsi ode mnie, więc stanowiłem dla 

n ich maskotkę. „M a ły  Kubuś” -  m ó w ili 

o mnie. W ątpię, czy wtedy rozum iałem , 
że jestem Polakiem, ale pam iętam  do­

brze atmosferę polskie j szkoły. Było nas 

n iew ie lu  -  po lskich uczniów, jednak to 

towarzystwo by ło  zżyte m im o  różn icy  

wieku. Joasia -  licealistka była najstarsza, 

a ja  w  zerówce -  najmłodszy.

W tedy, gdy rozpoczyna łem  naukę 

w  po lskie j szkole, b y ło  nas dużo w ięcej 

n iż  dziś. My, po lscy uczn iow ie, spo ty­

ka liśm y się n ie  ty lk o  na lekcjach. Pani 

organizowała jakieś uroczystości dla nas 

i dorosłych. I  k iedy je p rzygo to w yw a li­

śmy, a uczestniczyliśm y w  n ich wszyscy 

bez w yją tku , m ogliśm y ze sobą i pobyć, 

i pogadać, i powyglupiać się. Pamiętam, 

że to  by ło  dla m n ie ważne. A le  dziś do ­

p ie ro  rozum iem , dlaczego. Pani uczyła 

m nie przez 4 lata. Do trzeciej klasy pod­

staw ówki w łącznie. Pamiętam, że uczy­

łem  się po lsk ich  w ierszyków, że grałem  

jakieś epizodyczne ró lk i. N a jp ie rw  jako 

najmłodszy, potem jeden z najmłodszych. 
Bo w  drugim roku nauki pojawił się w  pol­

skiej szkole m łodszy ode m n ie  kolega. 
Czułem się wtedy ja k  człow iek doświad­

czony i tem u m łodszemu koledze udzie­

la łem  potrzebnych wskazówek. O n też 

przecież w ystępow ał jako  m ło d y  aktor. 

B y ły  po lsk ie  szkolne ch o in k i, b y ły  p re ­

zenty, b y ły  kon ku rsy  i dn ie  m a tk i, dn ie 

dziecka... To wszystko pozaciera ło się 

w  m oje j dziecięcej pam ięci i  ta k  n ie ­

wiele z tej polskości wtedy rozum iałem . 

Pam iętam jednak, że s tanow iło  to  dla 

m n ie  atrakcję, jako  dla dziecka.

K iedy urodz iła  się tu  w  A z ji m oja 

m łodsza siostra M a ty lda i k iedy zaczęła 

m ów ić  (a gada w  3 językach, ale w  żad­

nym  -  p łynn ie ), n ie wyobrażałem sobie, 

żeby nie rozm awiać z n ią  w  „lu d zk im ”  

języku, tzn. mówię, rozmawiam z nią ty l­

ko  po polsku.
D o polskie j szkoły chodzę ju ż  dzie­

siąty rok. Cieszę się z tego. Tym  bardziej, 

że w róciła  w  tym  roku Pani, k tóra uczyła 

mnie przez pierwsze 4 lata podstawówki. 

Ona na pewno nie ma pow odu do rado­

ści. Narzeka, że za m ało p rzykładam  się 

do jej przedm iotu. Kuba, za mało czytasz. 

Twój język polski jest wciąż taki ubogi. Ma 

rację. Ja się staram. Cóż, rzadko jest usa­

tysfakcjonowana. A  jednak ... W  polskiej 

szkole poznaję naszą litera turę, historię, 

bieżące wydarzenia i rodzinną geografię. 

Lubię dowiadywać się różnych nowych 

rzeczy o sw oim  kraju.

Polska wydaje m i się bardzo atrakcyj­

nym  krajem, bo w  Poznaniu np. -  małym 

przytulnym  mieście (Jakub ma tu  na myśli 

Luboń, gdzie mieszkają jego dziadkowie), 

babcia Irena opowiada m i o ... Bogu, kar­

miąc mnie po lsk im i smakołykami. Lubię 

te pogawędki z babcią, zajadając z ape­

ty tem  pom idorow ą ze św iderkam i. Zaś 
sam Poznań m a w iele ciekawych rzeczy. 

W  centrum miasta znajduje się przepiękny 
Stary Rynek. Pośrodku niego stoi o rene­

sansowej architekturze Ratusz, na w ieży 

którego, pod zegarem, tryka ją  się mecha­

niczne koz io łk i, z k tó ry m i związana jest 

legenda. Innym  atrakcyjnym miejscem jest 

Jezioro Maltańskie i  tereny otaczające je, 

zwane Maltą. Zoo poznańskie znajduje się 

też w  tym  miejscu. W zd łuż jeziora jeździ 

zabytkowa kolejka wąskotorowa, która jest 

w ie lką atrakcją dla dzieci i  n ie ty lko.

W  zeszłym roku  byłem  z po lsk im i 

rów ieśnikam i na obozie w  K ryn icy  M o r­

skiej. Pojechaliśmy do Trójmiasta. Wraże­

nie na m nie zrob iło  Westerplatte. Polscy 

żołnierze b ron ili się tam bohatersko przed 

napastnikiem. Pamiętam również pom nik 

z krzyżam i poświęcony pam ięci polskich 

stoczniowców. Polscy koledzy pozostawili 

m i wiele do myślenia: mają swoje poglądy, 

cele życiowe i są bardziej dojrzali n iż m oi 

rów ieśnicy w  Chinach. Kolega, z k tó rym  

dzieliłem pokój, poczęstował mnie i innych 

słodyczami, gdy nam się skończyły.

Polska jest p ięknym  krajem . K lim a t 

sprzyja życiu człowieka. Krajobraz Polski 

jest różnorodny. M am y dostęp do morza 

i piękne plaże z białym piaskiem i nadmor­

skim i lasami. Powietrze polskie jest czyste. 

Cztery po ry  roku są też łatwo „odczuwal­
ne”. Podobno góry w  Polsce są wspaniałe, 

ale jeszcze nigdy ich nie zwiedziłem. W ar­

szawę oglądałem 1 sierpnia, w  rocznicę 

Powstania Warszawskiego. Ludzie zapalali 

znicze ku  pamięci tych, któ rzy poświęcili 

swoje życie dla Ojczyzny.

Im ponująca jest różnorodność i  b o ­

gactwo zabytków architektury. Gdzie jest 

na świecie takie piękne m iasto ja k  K ra ­

ków?

Czy jak iko lw iek kraj ma równie inte­

resującą literaturę czy sztukę? A  przecież 
niezapomniane wrażenie na mnie wywarły 

s tro fy  „Pana Tadeusza”, a przecież to  m y 

możemy się poszczycić noblistami w  dzie­

dzin ie  lite ra tu ry  (S ienkiewicz, Reymont, 

M iłosz, Szymborska). To przecież Pola­

kam i b y li C hop in, Skłodowska, Koper­

n ik. To przecież nazwiska Pendereckiego, 

Paderewskiego, W ajdy czy Polańskiego są 

znane na świecie.

Czy i  ja  na swoim koncie mam jakieś 

sukcesy? W  polskie j szkole nauczycielki 

gimnazjum gonią mnie do roboty i czasem 

na m nie narzekają. Staram się jednak, jak  

mogę, bo m i wstyd i  na koniec semestru 

udaje m i się uplasować w  czołówce. Po­
nieważ w  chińskiej szkole jestem jedynym 

Polakiem, to  uważam, że to  m nie bardzo 

zobowiązuje. W  konkursie ze znajomości 

żywego języka chińskiego, w śród przed­

staw icieli obcych kra jów  zająłem I m ie j­
sce. M am  także inne drobniejsze sukcesy, 

np. I miejsce w  konkursie tanecznym, I I I  
w  konkursie języka angielskiego, występy 
w  chińskie j te lew iz ji. Piszę o tym , bo to 
dla m n ie  ważne z dw óch powodów . Po 

pierwsze: chcę być coraz lepszy -  pe r­

fekcyjny. Po drugie: jestem Polakiem 

i m iło  m i, że mogę się w  czymś w yróż-

_M« Kccna . . ib a y i dobra narodowi, nie znając jtg o  dziejów, 
bogatej tradygi i  kultury. Poltia potrzebuje łudzi otwartych na łwiat, 
ale kochających zwój rodzinny krąj. "

(Jan P aweł!I- 11 czerwca 1999 r.. Łowicz)

M IN IS T E R  E D U K A C JI N A R O D O W E J

D Y P L O M

D L A  J A K U B A  S Z Y M A Ń S K IE G O

U C Z N IA  SZK O LN E G O  P U N K T U  K O N S U LTA C Y JN E G O  PR ZY 
K O N S U L A C IE  G E N E R A LN Y M  RZECZYPO SPO LITEJ PO LSKIEJ

W  S ZA N G H AJU

A U T O R A  W Y R Ó Ż N IO N E J  P R A C Y  

W  K O N K U R S IE  irJESTEM D U M N Y , Ż E  JESTEM  P O L A K IE M ”

zorganizowanego w  roku szkolnym 2005/2006 
w e współpracy z  Rzecznikiem Praw Dziecka dla uczniów  Zespołu Szkół 

d la  D ziec i O bywateli Polskich Czasowo Przebywających za Granicą

W a rsza w a , c z e rw ic e  2 0 0 6  r.

■
Dyplom w konkursie
-  Jestem dumny, że jestem Polakiem

nić. W  przyszłości chc ia łbym  skończyć 

studia związane z m o im i zainteresowa­

n iam i, to  jest z b io lo g ią  i  podjąć pracę 

naukow ą w  Polsce.

Przez cały ro k  szkolny tęsknię do 

po lsk ich kiełbas z rożna, szczawiowej 

i  p ierogów  z kapustą. N ik t  na świecie 

nie przygotu je takiego makowca i  ser­

nika, ja k  babcia Irena w  Polsce. Nasze 

jedzonko jest cool! W iem , że tak jest, bo 

na bazarach charytatywnych nasze potra­

w y natychmiast znikają, kupowane przez 

cudzoziemców.

W  Szanghaju obchodzim y wszyst­

k ie święta kościelne i  narodowe. Inaczej 

n iż  w  Polsce. Skromniej. A le  staramy się 

o n ich pamiętać.

Czy „jestem dum ny z tego, że jestem 
Polakiem ?”  M oże nie nazw ałbym  tego 

dumą. M oże być Polakiem  to  zaszczyt. 

Znać w artość swojego narodu -  to  nie 

pycha i zarozumialstwo. Bo znać chlubne 

dzieje swojego narodu, znać tych, k tó ­

rzy  na fa l i  ślad swój zostaw ili -  to  m ój 

obowiązek. O m o im  kra ju  poeta m ów ił: 

Pawiem narodów byłaś i papugą, chcąc 

Polaków  nauczyć pa trio tyzm u. A  in n y  

poeta nazwał Polskę tą, co nie zginęła, 

podkreśla jąc w łaśnie ten pa trio tyzm .

M am  nadzieję, że jestem Polakiem. 

Należę do narodu, k tó rego  losy  b y ły  

tak  trudne , a k tó ry  wszystkie nieszczęś­

cia po kona ł, by  stać się w o ln ym . N ie  

m a takiego k ra ju  na św iecie, w  k tó ­

ry m  kruszynę chleba podnoszą z z iem i 

przez uszanowanie d la  darów  nieba... 

A  to  Polska w łaśnie .

Jakub Szymański I I I  G im nazjum

Jakub wraz z rodziną mieszka obecnie 

w  Szanghaju. Jest w nuk iem  lubonian , 

państwa Ireny i Mariana Szymańskich 

-  rodziców ojca chłopca. Przedstawio­

ny  wyżej tekst jest pracą nagrodzoną 

w  konkursie zorganizowanym  przez 
polskie M in is te rstw o Edukacji N aro ­

dowej pt. „Jestem dumny, że jestem Po­

lakiem”, nadesłaną przez Szkolny Punkt 

Konsultacyjny Zespołu Szkół dla Dzieci 

Obywateli Polskich Czasowo Przebywa­

jących za Granicą w  Warszawie.
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Życie Marty Król
Ze sw ojego dług iego życ ia  M arta  Król zachow ała w  pam ięci w ie le  
z łych wspom nień. M oże się  to  wydać dziwne, ale w łaśnie te raz 
czu je się szczęśliw a , zadowolona, je s t  je j dobrze. Urodziła się 21  
czerw ca 1 9 1 4  r. w  W estfa lii (N iem cy), gdzie o jc iec  -  M aksym ilian 
P a luszkiew icz pracow ał ja k o  gó rn ik . Jej mamą była Franciszka 
z domu Broździńska.

WSjESSSu j
1/2007 Ę ________________________________________

Ewakuacja z Warszawy

W
ojnę, której tragizm oglądała 

na własne oczy, pani M arta 

uważa za wielkie nieszczęście. 

W  1939 r. mieszkała ze swoim mężem Ja­

nuszem Królem w  Warszawie. Po wybuchu 

w ojny mąż dostał polecenie ewakuacji do 

Lublina. Pani M arta wspomina, że opusz­

czali stolicę 8 września przez most Kierbe­

dzia. Kazano im  to zrobić szybko, bo za 5 

m inu t most m ia ł być wysadzony i  nie by­

łoby możliwości przejechania nim . Lublin 

przeżył ciężkie bombardowanie. K iedy 18 

września pani M arta  ulokowała się pod 

stodołą, doszło do na lo tu bombowego. 

Przysypał ją  gruz. Pan Janusz z przera­

żeniem zaczął wołać: M oja żona nie żyje! 

Na szczęście pani Marcie nic nie stało się, 

zrzuciła z siebie gruz i  wstała.

Ponieważ wojsko nie chciało brać cy­

w iló w  na wozy, pani M arta  przebrała się 

za żołnierza, co u ła tw iło  je j transport. 

Państwo K ró low ie  przez 7 d n i jechali 

z w ojskiem  do Brześcia nad Bugiem.

W sowieckich rękach
D o ta rli do rzeki o nazwie M ucha- 

wiec. Na moście byli Rosjanie. W  mieście 

zaś stacjonowało pełno polskiego wojska. 

O ficerow ie zryw a li szlify, kaleczyli sobie 

dłonie. Pozbywano się dokumentów i bro­

ni. W szystko to, by  zm ylić  Rosjan co do 

swojego statusu. C i jednak przeprowadzili 

rewizję. Ustaw iali jeńców  w  g rupy  po 8 

osób i k ie row a li na rynek  w  Brześciu. 

Tam mężczyzna w  cyw ilu  w o ła ł do nich: 

Niech żyje Stalin. -  My was oswobodziliśmy 

-  przekonywał.

W  dzień Polacy m og li chodzić po 

moście, natomiast na noc b y li zamykani. 

N ic  nie można by ło  kup ić, sklepy zabito 

deskami. Jeńcy otrzym ali ty lko  beczki ze 

słonym i śledziami, po zjedzeniu k tórych 

dostali boleści. Po dwóch dn iach jakaś 

Żydów ka podeszła do państwa K ró lów  

i zaprosiła ich na talerz zupy. W  ty m  sa­

m ym  czasie do gmachu przyprowadzono 

więcej polskiego wojska będącego w  nie­

woli. Zapanowała w ielka ciasnota -  w  po ­

ko ju  było po 15 osób. Jeńcy już nie mogli 

w ychodzić w  dzień na miasto.

Ucieczka
Po tygodniu państwo K rólow ie ucie- 

k l i  na dworzec. Pan Janusz ustalił, że jeśli 

uda się im  przekroczyć granicę, to  pójdą 

przed siebie. Znajdowali się 2 km  od gra­

nicy rosyjsko-niemieckiej, byli bez chleba, 

pieniędzy. Pomogła im  pewna Rosjanka. 

Za przeprowadzenie przez granicę pań­

stwo K rólow ie da li je j ładną bransoletkę. 

Przewodnicy wzięli od nich jeszcze zegarek.

Uciekinierzy czuli strach, ale w  końcu zostali 

zaprowadzeni do domku, gdzie była stacja 

kolejowa. W yruszyli do Warszawy. D otarli 

do domu na ulicy Piusa X I 52, mieszkanie 2. 

Znaleźli rumowisko. Ostał się ty lko obraz 

Serca Pana Jezusa. Pani M arta  zabrała go 

ze sobą, a ramę i  szybę zostawiła. W  tym  

momencie to  b y ł je j cały majątek...

Małżeństwo postanowiło wrócić w  ro­

dzinne strony -  do Lubonia. Na warszaw­

skim  dworcu pani M arta  spotkała swoją 

byłą nauczycielkę z Lubonia -  panią H iib- 

nerównę. W  stolicy brakowało wody, były 

trudne warunki. W  pociągu do Poznania, 

w  wagonie IV  klasy pasażerowie jechali 

ściśnięci ja k  śledzie w  beczce.

W Luboniu podczas okupacji
-  ja k  dojechaliśmy do Lubonia, sfo­

tografowali nas esesmani, śm iali się z nas 

-  m ó w i pan i M arta. K ró low ie udali się 

do rodziców  pani M a rty  na ulicę Łącz­

ną 4 w  Lasku. Pani M arta  mieszkała tam 

przez całą okupację. Pracowała na rzecz 

jednej z poznańskich firm . W  swoim domu 

reperowała pończochy. By przeżyć, praco­

wała ciężko -  do godz. 12.00-1.00 w  nocy. 

K iedy jej mąż wraz z bratem (Gracjanem 

Kró lem ) znalazł się w  obozie koncentra­

cy jnym  w  Sachsenhausen-Oranienburg, 

pani M arta nie miała o n im  żadnych wia­

domości. Dopiero po roku dotarła do niej 

karteczka, że żyje i  jest w  obozie. Przesyłała 

m u swoje miesięczne racje chleba. M o d ­

liła  się w  kościele w  W irach, by  ocalał. 

M ąż pisał do niej listy, które zachowała 

do dzisiaj. Podczas okupacji prowadziła 

dziennik, zapisując w  n im  bieżące wyda­

rzenia, ale niedawno zniszczyła go.

Gracjan K ró l by ł poszukiwany przez 

gestapo, jako podporucznik rezerwy, który 

w  1939 r. znalazł się w  szeregach Obrony 

N arodow ej. W ydaje się, że gestapo nie 

orientow ało się, że on już  jest w  niem ie­

ckich rękach... Pewnego dn ia  przyszedł 

do pani M a rty  ta jem niczy mężczyzna. 

Pokazał je j zdjęcie z o ficeram i, w śród 

k tó rych  b y ł G racjan K ró l i zapytał, czy 

kogoś na n im  rozpoznaje. Poinform ował 

ją , że m a pó jść na u licę  Strusia w  Po­

znaniu , tam  spotka Gracjana. Jednak 

w  pew nym  m om encie  zauważył m u n ­

d u r żołn ierza W ehrm achtu, spłoszył się 

i poszedł sobie. Pani M arta uważa, że był 

to  gestapowiec -  prow okator. Tym cza­

sem n iem ieck i m u n d u r należał do je j 

rodzonego brata -  Telesfora Paluszkie­

wicza, k tó ry  będąc niem ieckim  obywate­

lem , został wcie lony do wojska. C zu ł się 

Polakiem , dobrze m ó w ił po  po lsku. Po 

25 latach od w ie dz ił siostrę w  drodze na 

fro n t w schodni -  do Rosji.

Po wyzwoleniu Lubonia
W  lu tym  1945 r. pani M arta w róciła  

do dom u męża na u licy  Skargi. Był w  fa­

talnym  stanie. Znajdował się w  n im  wtedy 

sztab A rm ii Czerwonej. Zamieszkała na 

piętrze, wojsko stacjonowało na parterze. 

Opuszczając dom, Rosjanie wpisali się jej 

do pamiętnika. Byli wdzięczni za to, że ich 

serdecznie ugościła. Jeden oficer zostawił 

nawet swój dom ow y adres.

Dramatyczne przeżycia
Po w ojn ie  pani M arta  szczególnie 

ciężko przeżyła koniec lat pięćdziesią­

tych, k iedy je j mąż został aresztowany 

pod zarzutem rzekomych malwersacji. 

W inny był inny człowiek -  członek PZPR, 

a że pan Janusz b y ł bezpartyjny, został 

kozłem  ofia rnym . W  w ięz ien iu  załam y­

w ał się, jednak na duchu podtrzym yw a ł 

go uw ięziony w spóln ie z n im  sekretarz 

prymasa Stefana Wyszyńskiego. Potem 

ten ksiądz, jeszcze przed wypuszczeniem 

Janusza Króla, odwiedził panią Martę w  Lu­

boniu. W  tym  trudnym  okresie, przez 10 

miesięcy musiała ciężko pracować fizycz­

nie w  Zakładach Ziemniaczanych. Bolało 

ją, że otoczenie ma jej męża za złodzieja. 

Po 10 miesiącach pan Janusz został unie­

w in n io n y  z braku dowodów.

Pasje pani Marty
M a rta  K ró l by ła  a k tyw n ie  zaan­

gażowana w  życie K ościo ła . Należała 

do G ru p y  Synodalnej, p rzew odn iczy ­

ła g rup ie  P om o cn ików  M a tk i K ośc io ­

ła, uczestn iczyła w  przygo tow an iach  

do p rzy ja zdu  b iskup ów  do pa ra fii św. 

Jana Bosko. O piekow ała się grobem  ks. 

Streicha. W  latach 1981-2000 by ła  za­

angażowana w  dz ia ła lność pa ra fia lne j 

Caristas, k tó ra  w  okresie la t 1981-1984 

rozdawała dary ludz iom  potrzebującym  

w parcia. W ykonano w tedy og rom  p ra ­

cy, m .in . p rzy  p rzyg o to w a n iu  dosta r­

czanej żyw ności. O becnie pa n i M a rta  

wspiera Caritas duchowo. Zwracają się 

do n ie j ludz ie  z ró ż n y m i p rob lem am i, 

a ona z ra c ji swojego życiowego d o ­

św iadczenia s łuży im  radą i  pom aga 

je  rozw iązyw ać.

Przez szereg la t je j ho bby  b y ło  

ha ftow an ie  ob razów  o różne j tem a ty ­

ce, p rzedstaw ia jących kw ia ty , pejzaże, 

sy lw e tk i m alarzy. W śród  n ich  jest też 

obraz M a tk i Boskiej Brzem iennej. K ilka  

p rac w ysła ła  nawet za granicę. W  su­

m ie stworzyła ok. 80 obrazów. Teraz już 

nie haftu je obrazów, ale jeszcze dzierga 

na d ru tach .

Z  dumą opowiada o 58-letnim  synu 

Tomaszu, k tó ry  20 listopada 2006 r. na 

poznańskiej Akadem ii Rolniczej ob ron ił 

pracę doktorską.

W ybaczyła ludz iom  uczynione jej 

krzyw dy, ale ich nie zapomniała.

Wspomnienie o Gracjanie 
Królu

Poprosiliśm y panią M artę  o wspo­

m n ien ia  na tem at szwagra -  Gracjana

M a rta  K ró l w ś ró d  obra zó w  w ła sn o rę czn ie  

w yh a fto w a n ych

Króla. Za to, że by ł oficerem O brony N a­

rodowej w  wojnie obronnej 1939 r., h itle ­

rowcy w ydali na niego trzykro tny  w yrok

śm ierci. N iek tó rzy  jego koledzy zostali

straceni w  w ięzien iu  na M łyńskie j. On

sam u k ry ł się w  Łodzi, potem  do ta rł do

Krakowa. Przybył tam również jego brat

-  Janusz. P lanowali uciec do polskiego

wojska. Jednak w  czasie, gdy m ieszkali J
w  pensjonacie „Helenka”  w  Zakopanem, 

złapali ich Niemcy. Spędzili 7 miesięcy 

w  ciem nicy więzienia na ul. M ontelupich j j

w  Krakowie. Gracjan siedział pod fałszywym 

nazwiskiem, stąd Niemcy nie zorientowali 

się, że ma już  trzy  w y ro k i śm ierci. Wraz 

z bratem  znalazł się w  obozie Sachsen­

hausen-Oranienburg i po w yjśc iu  m ia ł 

jeszcze odbyć karę 15 lat wiezienia...

Po wyzwoleniu obozu przez Anglików 

znalazł się wśród wyzwolonych Polaków 

w  Lubece w Niemczech. Zaangażował się do 

pracy przy wojsku amerykańskim, zajmo­

wał się organizacją wyjazdów do USA. Sam 

jednak pozostał w  Niemczech. Ożenił się 

z N iemką -  Renate, która -  jak  wspomina 

pani M a rta  -  była dobrą kobietą.

Pani Marta opowiada o Gracjanie Królu, 

że by ł wspaniałym człowiekiem, przystoj­

nym , m iłym  sympatycznym mężczyzną, 

k tó ry  podobał się kobietom. Cechowa, go 

w ie lk i patriotyzm . Toteż będąc z zawodu 

nauczycielem, opiekował się na obczyźnie 

po lsk im i dziećm i, zorganizował dla nich 

szkołę. U tw orzy ł też po lski m łodzieżowy 

chór „Orzeł Biały”  liczący 100 osób, którego 

był dyrygentem. Przyjeżdżał z koncertami 

do Polski. W ystępowali w  parku W ilsona 

w  Poznaniu, Ciechocinku. Gracjan K ró l 

stworzył także młodzieżowy zespół śpiewu 

skupiający osoby z miejscowości: Brauns- 

chwieg, H ildesheim , Hannower.

Jego ciało spoczywa na cm entarzu 

w  Żabikow ie.

R ob e rt W rzes ińsk i

O Gracjanie K ró lu  pisaliśmy 

w „W L” 10/1996 s. 8 i 9
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Osobliwy życiorys
Opowieść o Zygm uncie Koszycy -  m is trzu  Polski w  żeg la rs tw ie

L
ubonianin, Zygmunt Koszyca -  Ster­
nik Jachtowej Żeglugi Śródlądowej 

urodził się w 1920 r. w  Wiórku, 
w powiecie poznańskim. Ojciec Edward 

byl uwięziony, a następnie rozstrzelany

Z y g m u n t K oszyca 

w  sw o im  m ie s z k a n iu  
z tro fe a m i z m ło d o ś c i 
fo t .  K a ro lin a  B a n asza k

N ie k tó re  z o dznaczeń , n ag ród  by łego  

m is trz a  P o lsk i w  ż e g la rs tw ie  

fo t .  K a ro lin a  B a n a sza k

przez gestapo w  1939 r. Matka Maria 
zmarła w 1969 r. Wychowywał się z bra­
tem oraz dwiema siostrami. Gdy miał 
15 lat, w  1935 r. rozpoczął uprawianie 
żeglarstwa w  Kole Ligi Morskiej i Ko­
lonialnej przy Gimnazjum im. Bergera 
w Poznaniu. Dwa lata później był już 
członkiem Jacht Klubu Wielkopolski, 
zdobywając patent Sternika Jachtowej 
Żeglugi Śródlądowej.

W ciągu swojej 25-letniej kariery 
sportowej startował w 173 regatach,

Z y g m u n t K oszyca  w  m ło d o ś c i

z których 114 wygrał, 23 razy zajął 
drugie i 12 razy trzecie miejsce.

Pan Zygmunt aż trzykrotnie zdo­
bywał Mistrzostwo Polski w  klasie 
olimpijskiej 0 -3 6  w  latach: 1948, 49,

52, co zalicza do swoich najważniejszych 
i najbardziej prestiżowych osiągnięć. 
Prócz tego był również dziewięciokrot- 
nie Mistrzem Okręgu Wielkopolskiego 
oraz laureatem Międzynarodowego 
Pucharu Targów Poznańskich w  klasie 
FD. Imponująca działalność pana Zyg­
munta i niezwykły talent odbiły się 
szerokim echem w środowisku żeglar­
skim. W ten sposób za osiągnięcia 
sportowe pan Zygmunt został aż trzy­
krotnie uhonorowany najwyższymi 
odznaczeniami Głównego Komitetu 
Kultury Fizycznej i Sportu Polskiego 
Związku Żeglarskiego.

Niebywałe osiągnięcia pana Zyg­
munta to nie tylko jego talent, ale prze­
de wszystkim wytężona praca nad samym 
sobą, często kosztem życia osobistego. 
Sam Mistrz podkreśla dużą rolę studio­
wania oraz stosowania w  czasie trenin­
gów i regat taktyki i techniki regatowej, 
a tę nabył podczas II wojny światowej 
w  Myślenicach pod Krakowem. Prze­
bywając tam, z powodu braku akwenu 
do żeglowania, zajmował się teorią re­
gatową. Za pomocą modeli i rysunków 
rozstrzygał różne żeglarskie sytuacje.

Pan Zygmunt zakończył karierę 
w  1966 r. z powodów zdrowotnych. Mimo 
że nie może kontynuować swojej życio­
wej pasji, poczucie humoru nie opusz­
cza „Selera” (pod takim pseudonimem  
znany jest w  środowisku żeglarskim).

Z zawodu pan Zygmunt jest księ­
gowym. W  1944 r. zdał maturę na Taj­
nych Kompletach w  Myślenicach. 
W 1948 r. uzyskał dyplom ukończenia 
rocznego kursu Organizacji i Kierow­
nictwa Przedsiębiorstwami przy Aka­
demii Handlowej w  Poznaniu. Do 1965 r. 
pełnił funkcję głównego księgowego 
w Polskich Zakładach Zbożowych. Do 
emerytury, czyli do roku 1982 na tym  
samym stanowisku pracował w  Cen­
trali Nasiennej w Poznaniu.

Marcin Mazurek
Pow staniec W ie lkopo lsk i

S tarszy bra t Jana M azurka zam ordowanego w  1 9 4 4  r. w  obozie 
żab ikow skim  dzia łacza KPP, którego nazwę nosi jedna z u lic  Lubonia

M
arcin Mazurek, ur. 22. 10.
1899 r. w Skrzynkach koło 
Stęszewa, z ojca Franciszka 

i matki Marianny Kucharzewskiej. Był 
drugim synem z sześciorga rodzeństwa: 
Franciszek (1897-1923?) też powsta­
niec, Jan (1904-44), Stanisław (1907- 
1989), Katarzyna (1911-1989), Antonina 
(1912-1998).

Marcin ukończył 7-klasową szko­
łę powszechną w Skrzynkach. Tam też 
od 15 roku życia pracował w  600 ha 
majątku (Ifflandsheim) należącym od 
XIX w. do niemieckiej rodziny Iffland 
jako służący, magazynier podwórzowy, 
a po szkoleniu -  w  latach 1935-46 był 
urzędnikiem gospodarczym.

Rodzina praca
Ożenił się 3 czerwca 1923 r. z Zofią 

Sujak (1895-1987), byli bezdzietni. Po

Z e  s trz ę p u  zn iszczo n e j fo to g ra fii,  k tó ry

m ó g ł t ra f ić  d o  ko sza , u d a ło  s ię  w ydobyć 

p o r tre t M a rc in a  M a zu rka  w  m u nd u rze  
p o w s ta ń czym  w ś ró d  tow arzyszy  b ron i 

fo t .  P io tr P aw e ł R u szko w sk i

wojnie mieszkali w Luboniu na ul. Dą­
browskiego, gdzie w domu brata -  re­
wolucjonisty Jana Mazurka -  Marcin 
prowadził sklep spożywczy. Po likwi­
dacji sklepu w 1949 r., pracował jako 
magazynier zbożowy i zaprzysiężony 
wagowy w Gminnej Spółdzielni „Samo­
pomoc Chłopska” w Puszczykowie. Od

M a rc in  
M a zu re k

1950 r. był magazynierem w  Poznańskich 
Zakładach Koncentratów Spożywczych 
oddz. IV w  Luboniu. Po piętnastu latach 
w roku 1965 przeszedł na rentę. Państwo 
Zofia i Marcin ponadto mieszkali w  Lu­
boniu przy ul. Kościuszki 6, Puszkina 6 
oraz Dzierżyńskiego 48 (dziś ul. Armii 
P-ń). W  Luboniu mieszkało także młod­
sze rodzeństwo: Stanisław i Antonina 
(Armii P-ń 44).

W śród  n ie w ie lu  p a m ią te k , ja k ie  p o z o s ta ły  po 

p o w s ta ń c u  z a c h o w a ł s ię  s trz ę p , k tó ry  o k a za ł s ię  

fra g m e n te m  z d ję c ia  g ru p o w eg o  3  b a te r ii 1  Pu łku  
A rty le r ii P o lne j W ie lk o p o ls k i, z 2 7 .0 1 .1 9 1 9  r., 

w yko n a n e g o  p ra w d o p o d o b n ie  przez z a k ła d  fo to ­
g ra ficzn y  Ś n ie g o c k i (o dczy t z fra g m e n tu  p ie czą t­

k i). N a „z d ję c iu ” k to ś  d łu g o p is e m  p o s ta w ił m a ły  

krzyżyk i n a p is a ł -  M a rc in . Co u d a ło  s ię  re da kc ji 

„W ie ś c i L u b o ń s k ic h "  w ydo b yć  z te g o  k a w a łka  

zn iszczo n e go  zd ję c ia , m o żna  zobaczyć o bo k . 
(C zarną  ra m k ą  i s trz a łk ą  za zna czy liśm y fra g m e n t 

zd ję c ia  p o d d a n e g o  s p e c ja ln e j o b ró b ce .) 

fo t .  P io tr P. R u szko w sk i

Służba zbro jna
Od czerwca 1917 r. do 20 listopa­

da 1918 r. Marcin powołany został do 
armii pruskiej w  artylerii. Do Powsta­
nia Wielkopolskiego zaciągnął się jako 
ochotnik pod koniec grudnia 1918 r. 
w Dopiewie pod dowództwem  kpt.
Kopy. Walczył na froncie pod Zbąszy­
niem, później wrócił do Poznania do 
artylerii pod dowództwo por. Nieży- 
chowskiego. 5 stycznia 1919 r. z dwo­
ma armatami brał udział w  zdobywa­
niu lotniska Ławica. Pod dowództwem  
ppor. W ładysława Mettlera walczył
pod Szaradowem, Łabiszynem, Szu- c^'

* ris str
binem, Rynarzewem. 27 stycznia 1919 r. 28 
gdy tworzyło się wojsko wielkopolskie,
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W pobliżu wiaduktu kolejnwego...
Podczas w a lk  w  1 9 4 5  r., 2 3  s tyczn ia  w  Łęczycy zatrzym ano n iem ieck i pociąg ew akuacyjny. Sprawa ta  
od 2 0 0 2  r. wzbudza duże za in teresow anie, jednak  brak m ate ria łów  arch iw a lnych powoduje, że trudno je s t 
w  pełni i jednoznacznie zrekonstruow ać przebieg wydarzeń. Z tego  też  w zględu k luczow e znaczenie 
m ają re lacje św iadków . Poniższa je s t rezu lta tem  spo tkan ia  autora z m ieszkańcem  Lasku -  Zdzis ław em  
K aczm arkiem  -  w  s tyczn iu  2 0 0 5  r.

1/2007 Ib________________________________________________

W
 styczniu 1945 r. Zdzi­
sław Kaczmarek miał 12 
lat i mieszkał przy obec­
nej ul. Jana III Sobieskiego w  Lasku.

LEGENDA
—  pozycje wojsk rosyjskich
—  pozycje wojsk niemieckich
X  miejsce zatrzymania parowozów 
> koniec zaatakowanego składu 
■  dom Zdzisława Kaczmarka 

O  mogiła kolejarzy niemieckich 
n  mogiła żołnierzy niemieckich

P lan sy tu a cy jn y  zdarzeń . M ie js c e  za trzym a n ia  

p o c ią g u  e w a ku a cy jn e go  w  nocy 2 3  s tyczn ia  

1 9 4 5  r. u m ie szczo n o  w e d łu g  re la c ji Z d z is ła ­

w a  K a czm arka .
O prać, i rys. P rzem ys ław  M a ć k o w ia k , 2 0 0 5

L in ia  k o le jo w a  Poznań-W rocław  w  p ob liżu  d rog i 

łączą ce j K ą tn ik  z Łęczycą. Z p raw e j la s , z k tó re g o  

p o c ią g  e w a ku a cy jn y  z a a ta k o w a ło  w o js k o  rosy j­
s k ie , z lew e j w  g łę b i s to k , na  k tó ry m  zn a jd o w a ­

ły  s ię  pozyc je  n ie m ie c k ie
fo t.  P rzem ys ław  M a ć k o w ia k , 2 0 0 5 .

W  czasie okupacji uczęszczał do nie­
mieckiej szkoły podstawowej i dobrze 
znał język. Życie było wtedy bardzo 

ciężkie. Chłopcy z okolicy zaprzyjaź­
nili się z żołnierzami pilnującymi węzła 
komunikacyjnego w Łęczycy. Przy ul. 
Krętej, w pobliżu wiaduktu stał barak 
i my się u Niemców żywiliśmy, bo w wojnę 
nic nie było. Obok baraku urządzono 
niewielki plac apelowy, gdzie w trakcie 
okresowych inspekcji niewielki oddział 
odbywał musztrę. Pilnujący żołnierze 
frontowi byli inwalidami i jak się rano 
myli, to widzieliśmy zabliźnione rany.

Betonowy płot odgradzał drogę od linii 
kolejowej, natomiast przy przyczółkach 
kratownicowego wiaduktu zbudowano 
stanowiska karabinów maszynowych. 
O 20.00 żołnierze stawiali na drodze kozły 
z  zasiekami i przejść można było tylko za 
okazaniem stosownej przepustki.

Kolega Kaczmarka, wówczas 14- 
letni Władysław Hildebrandt, widział 
także stanowisko niemieckich karabi­
nów maszynowych znajdujące się na 
górce w  pobliżu ul. Dworcowej. Nato­
miast w lesie po wschodniej stronie 
torów do Wrocławia wojsko zbudowa­
ło duży drewniany barak na funda­
mentach z cegły. Nie wiadomo, co się 
w nim znajdowało, gdyż był szczelnie 
ogrodzony zasiekami. Krótko przed 
walkami Niem cy wszystko stamtąd 
wywieźli. W styczniu 1945 r. piechota 
niemiecka okopała się wzdłuż ul. Po­
znańskiej, wówczas brukowanej i po­
łożonej nieco niżej niż obecna droga, 
na poziomie łąki. Kaczmarek wspomi­
nał, że po walkach pozostały tam Pan- 

cerfausty. Miałem na plecach jednego, 
ale nie wystrzeliłem, bo bałem się, że 

może mnie przewróci (Pancerfaust był 
typem niemieckiego bezodrzutowego 
granatnika przeciwpancernego -  pan- 
cerzownicy -  lekkiej broni piechoty 
przeznaczonej do zwalczania celów  
opancerzonych na bliskich odległoś­
ciach).

Doskonale pamięta styczniowe 
wydarzenia. Była to piękna, bezwietrz­
na i księżycowa noc, bardzo chłodna, 
bez śniegu. Ukrywaliśmy się w piwnicy 
w sąsiadów, gdyż w naszym domu jej 
nie było. W  mroźnym powietrzu bardzo 
dobrze rozchodziły się dźwięki i słysze­
liśmy, jak Rosjanie cięli drzewa, przygo­
towując przeprawę po drewnolodzie przez 
Wartę. Po północy usłyszałem natomiast 

jadący po torach jakiś pociąg. Parowozy 
ciężko i mozolnie „sapały”... W pewnym  
momencie rozległa się głośna strzelani­
na. Trwała dosyć długo, po czym wszyst­
ko ucichło. Poranek był pogodny i ju ż  
około siódmej pobiegliśmy z  kolegami 
zobaczyć, co się stało. Na torach stał 
długi i ciężki pociąg! Za dwoma paro­
wozami stały: cztery -  pięć pulmanów, 
a następnie kilkanaście dwuosiowych 
wagonów towarowych. Pierwszy z  nich 
stał na przejeździe kolejowym do Kąt- 
nika, blokując przejazd, więc później 
Rosjanie wysadzili go, a następnie ze­
pchnęli na bok, po  zachodniej stronie 

nasypu kolejowego.
A  jak  pociąg wiara szabrowała?! 

Niemców ju ż  nie było, tylko dwa mes-

serschmitty ostrzeliwały skład z  karabi­
nów maszynowych oraz zrzucały nie­
wielkie bomby (Samolot marki Messers- 
chmitt Bf 109 był podstawowym typem 
myśliwca Luftwaffe w trakcie całej II 
wojny światowej, jego późne wersje 
m ogły także przenosić bomby). My 
chowaliśmy się pod wagony i słyszeliśmy 
tylko, jak kule odbijały się od ich dachów. 
Szabrowano okropnie, bo każdy był bied­
ny i głodny! A wszystko tam było, meb­
le, żywność, narzędzia, wanny, motocy­
kle, dwa wagony z  komyśniakiem roz- 
kradziono w  trzy godziny... Później 
utworzyła się milicja obywatelska i cy­
wile w opaskach odbierali co cenniejsze 
przedmioty. M y jednak z  kolegami inte­
resowaliśmy się przede wszystkim paro­
wozami, a szczególnie „zegarami” w ka­

binie maszynisty...
W  trakcie jednego z  ataków lotniczych 

zginął mój dziadek wracający z  kolegą 

z  „dobrami” z  pociągu. Został ranny przy  
ul. Krętej odłamkiem w tętnicę udową. 
Poszedł po pomoc do sąsiadów, jednak 

rana była bardzo poważna i się wykrwa­
wił. Ja w tym czasie chowałem się pod  
wiaduktem, nic nie wiedząc o tragedii. 

Gdy szedłem do domu, zdziw iłem  się, 
gdyż cały chodnik był we krwi. Przecho­
dząc obok posesji sąsiadów, usłyszałem  
tylko krzyk dochodzący z  podwórza... 
Ruscy chcieli go potem pochować na polu, 
jednak zainterweniował wuj będący 
w milicji obywatelskiej. Sąsiad zrobił 

trumnę i pochowaliśmy dziadka na cmen­

tarzu w Żabikowie.
Wtedy m iędzy drogą do Mosiny 

a torami kolejowymi teren był otwar­
ty i nie rosły tam żadne drzewa. Pan 
Kaczmarek nie widział martwych kobiet 
czy też dzieci, pamięta tylko czterech 

zabitych kolejarzy leżących po stronie 
wschodniej torów kolejowych. W  noc­
nym zamieszaniu uciekali do lasu i za­
pewne zastrzelili ich Rosjanie. Słyszał 
on opinię, że większość pasażerów 
uciekła wzdłuż torów do Puszczykowa, 
gdzie zabrał ich w  dalszą podróż spe­
cjalnie podstawiony skład.

Władysław Hildebrandt wspominał 
natomiast o dwóch zbiorowych mogiłach 

pasażerów feralnego pociągu. Kopanie 
grobów po obu stronach torów w pobliżu 
przejazdu do Kątnika zorganizował soł­
tys. Pochowanych tam było z  dwadzieścia 
osób, w tym dwie kobiety, jedna bardzo 
młoda, druga stara. Do zakopywania 
trupów Rosjanie zmusili m.in. miejsco­
wego volksdeutscha Scheibego.

Pierwsze zmotoryzowane oddzia­
ły rosyjskie przedostały się starym

Z d z is ła w  K a czm are k  w ska zu ją cy  m ie js c e  za trzy­
m a n ia  s ię  parow ozów . W  g łę b i p rze jazd ko le jo w y  

na  d rodze  d o  K ą tn ik a  fo t. P rzem ys ław  M a ćko ­
w ia k , 2 0 0 5

W  p ob liżu  przyczó łka  w ia d u k tu  lin ii ko le jo w e j do  

G ro d z iska  zn a jd o w a ło  s ię  s ta n o w is k o  n ie m ie ­
ck ic h  k a ra b in ó w  m aszynow ych . Z  lew e j o d c in e k  

lin ii ko le jo w e j d o  W ro c ław ia , na k tó ry m  u n ie ru ­

c h o m io n o  p o c ią g  e w a ku a cy jn y  fo t .  P rzem ys ław  
M a ć k o w ia k , 2 0 0 5 .

korytem Warty. Kaczmarek widział 
transportery wyładowane żołnierzami, 
które po dotarciu na ulicę Poznańską 
od razu kierowały się na Puszczykowo. 
Żołnierze siedzieli wyprostowani i zmarz­

nięci, bo pojazdy były bez „budy”. Pa­

miętam jak  we wrześniu 1939 r. „wita­
łem tutaj Niemców, Rosjanie teraz 
jechali w przeciwną stronę! Była to 

pierwsza szpica, która miała okrążyć 
Poznań i szybko udać się na Berlin.

W  tra k c ie  p rac  e k s h u m a cy jn ych  p row adzonych  
w e  w rz e ś n iu  2 0 0 3  r. w  pob liżu  p rze jazdu  do  

K ą tn ik a  zn a le z ion o  szczą tk i d w u n a s tu  n ie m ie ­

c k ic h  ko le ja rzy . W śród  w ie lu  p rz e d m io tó w  o s o b i­

s tych  by ły  ta k ż e  d ro b n e  m o n e ty  

fo t .  A dam  H ip p m a n n , 2 0 0 3

Dopiero Rosjanie następnego rzutu 
szukali niemieckich żołnierzy po domach. 
Widziałem, jak zastrzelili dwóch Niem­

ców, jeden m iał może 18 lat, drugi 
starszy około 50, może 60. Jeden z nich cd. 
prosił o darowanie życia, lecz Ruscy byli obok 

nieugięci. Żołnierz m iał pistolet z  dłu-



m aiuniH 1/2DD?

Ślady II wojny

Na bud yn ku  przy u l. A rm ii P oznań 3 2  b 
w id a ć  w yraźne  ś la d y  ku l ka rab in ow ych  

fo t .  P io tr P. R uszkow sk i

W
 styczniu przypada kolejna -  62. rocz­
nica wyzwolenia Lubonia. W niektó­
rych miejscach miasta napotkać można 
jeszcze ślady wojennych zmagań.

Do wykorzystania

P odczas b udow y ka na lizac ji 

s a n ita rn e j, ty m  razem  w  re jo n ie  
u l. K o n a rze w sk ie g o  w ydo b y to  

ko le jn y  g ła z  n ad a jący  s ię  na 
o k a z jo n a ln y  o b e lis k . M ie js c  

i ro czn ic  w  L u b o n iu  n ie  b raku je . 
M o żna  by w z ią ć  p rzyk ład  z s ą ­

s ie d n ic h  W ir, k tó re  n ie d a w n o  na 

b az ie  ta k ic h  g łazów  u fu n d o w a ły  

ta b lic ę  p a m ią tk o w ą  p o w s ta ń c o m  

w ie lk o p o ls k im  (p a trz  „W L ” 

1 2 /2 0 0 6 ,  s . 1 8 ) fo t .  P io tr P. 

R uszko w sk i

gim magazynkiem... Gospodarza Leona Roszyka, 
który opatrzył rannego niemieckiego dowódcę, 
także zastrzelono.

W  pobliżu wiaduktu kolejowego zginęło na 
pewno siedemnastu żołnierzy niemieckich. Ze 
względu na silne mrozy pochowano ich we wspól-

nej mogile dopiero w marcu w  pobliżu przepustu 
strumyka pod torami do Grodziska. We wrześniu 
1993 r. przeprowadzono ekshumację szczątków, 
które następnie przeniesiono na cmentarz na po­
znańskim Miłostowie. Wiek żołnierzy był bardzo 
zróżnicowany, od osób sześćdziesięcio- do nasto­
letnich. Wśród rzeczy osobistych znaleziono m.in. 
harmonijkę ustną, szczoteczkę do zębów, port­
monetkę, widelec, fajkę, papierośnicę a także 
resztki ubrań. W  grupie pochowanych żołnierzy 
były zapewne osoby, których rozstrzelania świad­
kiem był pan Kaczmarek.

Przem ysław  M a ć k o w ia k

Wcześniej, w numerze 2/2004 „WL” opubli­
kowaliśmy pierwszą próbę rekonstrukcji praw­
dopodobnego przebiegu wydarzeń w  świetle 
szczątkowych materiałów źródłowych oraz do­
stępnej literatury. W artykule znalazła się także 
relacja z ekshumacji pasażerów feralnego pociągu 
przeprowadzonej we wrześniu 2003 r. w  pobli­
żu przejazdu do Kątnika. Natomiast w numerze 
1/2006 „WL” zaprezentowaliśmy relację jednego 
ze świadków wydarzeń -  Światosława Borszczo- 

wa z niemieckiego Kassel.
Osoby szerzej zainteresowane tematem od­

syłamy do obszernego artykułu Przemysława 
Maćkowiaka „Ostatni pociąg ewakuacyjny” za­
wartego w „Kronice Wielkopolski” w numerze 
1/2005. Jest to, jak dotąd, najpełniejszy materiał 
opisujący i rekonstruujący przebieg zajścia.

W e w rz e ś n iu  1 9 9 3  r. e k s h u m o w a n o  w  pob liżu  

w ia d u k tu  ko le jo w e g o  s z czą tk i s ie d e m n a s tu  

żo łn ie rzy  n ie m ie c k ic h
fo t.  P io tr P aw e ł R u szko w sk i, 1 9 9 3

Realizując funkcję kronikarskiego odnotowywania i przypomina­
nia ważnych zdarzeń dotyczących Lubonia, prowadzimy rubrykę 
- „Kalendarium lubońskie". Przedstawiamy fakty, które miały 
miejsce w konkretnych miesiącach 5,10,15... lat temu.

Kalendarium
Lubońskie

styczeń -  okrągłe rocznice

130  la t temu
■  28 stycznia 1877 r. w Żabikowie powstało Kółko 
Rolnicze.

80 la t temu
■  16 stycznia 1927 r., we wsi Żabikowo, należącej wów­
czas do parafii wirowskiej, założono Katolickie Stowa­
rzyszenie M łodzieży Męskiej (KSMM).

30 la t temu
■  19 stycznia 1977 r. Miejska Rada Narodowa jedno­
myślnie przyjęła herb Lubonia wg projektu Eugeniusza 
Kowalskiego za symbol miasta. Herb podzielony na 3 
pola symbolizujące 3 wsie, z których powstało miasto, 
obowiązywał przez 23 lata. W 2000 r. zastąpiono go 
obowiązującym obecnie.

25 la t temu
■  W styczniu 1982 r. odbył się VI Międzywojewódzki 
Rajd Śladami PZPR (Polskiej Zjednoczonej Partii Ro­
botniczej) pod patronatem Komitetu Miejskiego PZPR 
w Luboniu. W imprezie wzięli udział uczniowie z wo­
jewództwa kaliskiego, leszczyńskiego i poznańskiego, 
ze szkół noszących imię działaczy PPR (Polskiej Partii 
Robotniczej) oraz postaci związanych z ruchem re­
wolucyjnym.

1 5  la t temu
■  22 stycznia 1992 r. Rada Miasta nadała nazwy uli­
com: Jaworowej (Żabikowo) oraz Grodzkiej i Kaszte­
lańskiej (Lasek).
■  W styczniu 1992 r. wybudowano nową linię gazociągu 
na ul. Okrzei, Powstańców Wlkp. i Żabikowskiej. Użyto 

po raz pierwszy w Luboniu rur z tworzywa sztucznego, 
odpornego na korozję, dzięki czemu skończyły się awarie 
starego gazociągu wykonanego z rur stalowych.

10  la t temu
■  2 stycznia 1997 r. trenerem LKS-u został Jarosław 
Szuba -  zawodnik i trener poznańskiej Olimpii.
■  W  styczniu 1997 r. uruchomiono zlewnię ścieków  
przy ul. Żabikowskiej. Zlikwidowano dotychczasowy 

punkt zlewczy usytuowany ok. 150m dalej, przy skrzy­
żowaniu ulic Puszkina i Żabikowskiej.
■  24 stycznia 1997 r., podczas tradycyjnego Koncertu 
Noworocznego organizowanego przez władze miasta 
dla osób, których działalność służy Luboniowi, wystąpił 
zespół Affabre Concinui.

5 la t temu
■  31 stycznia 2002 r. Rada Miasta uchwaliła przystą­
pienie do sporządzenia planu zagospodarowania prze­
strzennego terenu cmentarza komunalnego przy ul.
Armii Poznań.

Mieszkańców, organizacje oraz instytucje prosimy 
o uzupełnianie naszego kalendarium i przesyłanie in­
formacji: telefonicznie, listownie, pocztą elektroniczną 
lub osobiście.

*  i 73
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Piszemy historię

P
rzed 80 laty, 16 stycznia 1927 r., 
w  Żabikowie założono Katoli­
ckie Stowarzyszenie Młodzieży. 
Przed wojną organizacja ta dzieliła się 

na męską i żeńską. Część informacji na 
ten temat zawarta została już w książce

Je dn a  z pow o jen n ych  w yc ie cze k  K S M . K to k o lw ie k  m ó g łb y  ro zszy fro w a ć  o s o b y  p rze d s ta ­

w io n e  na  zd ję c iu , je s t  p roszo n y  o k o n ta k t z re da kc ją .

Stanisława Malepszaka „Luboń i okolice”. 
W  związku z rocznicą „Wieści Luboń- 
skie” chcą tę historię zgłębić. Prosimy 
o wspomnienia, fotografie, pamiątki, 
informacje na temat osób i pełnionych 

przez nie funkcji w KSM itp..

Dużo tommotu
W zw iązku z grudniowym , lubońskim  Przeglądem  Kapel Rockowych, 
prezentu jem y ko le jną  grupę m uzyczną -  Łom m ot

Z
esp ó ł pow stał 3 lata tem u  

i w y łon ił się z chóru frażo- 
letow ego (wszyscy członko­
wie Łommotu: M ichał Hirsch -  w o­

kal, Łukasz Kachel -  gitara basowa, 
Tomasz Rzepecki -  perkusja, Jakub 
M rugalski -  gitara, należeli do tej 
grupy). W miarę ew oluow ania m u­
zycznych gustów zespół przechodził 
metamorfozy. O becnie grają covery  
znanych w ykonaw ców  jak: T.Love 

czy D żem . Po raz pierw szy m o g li­
śmy ich usłyszeć na Dniach Lubonia 

w czerw cu 2006 r. Jak sam i m ówią, 
każdy z nich  ma w łasne zaintere­

sow ania m uzyczne, choć ostatnio, 
po film ie „Skazany na bluesa” sku­
p ili się szczególn ie  na m uzyce Ry­
szarda Riedla.

Ł om m otu  m ożna p o słu ch a ć  
w  każdy czw artek  w  L ubońskim

Ł o m m o t p od cza s  czw artkow e j p róby 
w  L u b o ń s k im  O ś ro d ku  K u ltu ry

s
*

O środku K ultury przy ul. S o b ie ­
sk iego. Tam dopracow u ją  sw oją  
m uzykę. Ich cel stan ow i nagranie  
profesjonalnej płyty. W rep ertua­
rze Ł om m otu  je st czeg o  p o s łu ­

I
i
I

ch a ć ... (K .B . )

Uwaga! Konkurs ofert
Organizacje, k luby i ins ty tuc je  ubiegające się o pieniądze publiczne 
z Urzędu M iasta  ty lko  do 1 2  lu tego mogą zgłaszać w n iosk i!!!

Wyciąg z komunikatu Burmistrza
Miasta Luboń, podpisanego przez Da­
riusza Szmyta i ogłoszonego 10 stycz­
nia 2007 r.

Ogłasza się konkurs ofert na wsparcie 
realizacji następujących zadań publicznych 
przez organizacje i podmioty wymie­
nione w art. 3 ustawy z dnia 24 kwietnia 
2003 r. o działalności pożytku publicz­
nego i o wolontariacie (Dz.U. z 2003 r. 
Nr 96 poz. 873 ze zmianami).: 

Zadania:
1. Przygotowywanie i wydawanie mi­

nimum 20 obiadów dziennie dla 
osób wskazanych przez MOPS i or­
ganizacje charytatywne w 2007 r.; 
(wysokość środków publicznych 
planowanych na realizację tego 
zadania to 16.000 zł)

2. Zorganizowanie obozu lub kolonii 
letnich (lipiec-sierpień) dla grupy 
30 dzieci i młodzieży z rodzin skie­
rowanych przez MOPS, pedagogów 
szkolnych i organizacje charyta­
tywne; (wysokość planowanych 
środków -  17.000 zł)

3. Zorganizowanie dla osób niepełno­
sprawnych z terenu miasta Luboń 
zajęć rehabilitacyjno-terapeutycz- 
nych w 2007 r.; (wysokość środków 
20.000 zł)

4. Przygotowanie wystaw o tematy­
ce, w  szerokim pojęciu, związanej 
z Luboniem i jego mieszkańcami; 
(wysokość środków 2.400 zł)

5. Imprezy turystyczne
a. zorganizowanie jednodniowej im­

prezy turystycznej o tematyce hi­
storycznej dla dzieci i młodzieży 
z Lubonia;

b. zorganizowanie jednodniowej im­
prezy turystycznej o tematyce pa­
triotycznej dla dzieci i młodzieży 
z Lubonia;

c. zorganizowanie jednodniowego 
rajdu rowerowego o charakterze 
historycznym dla dzieci i młodzieży 
z Lubonia;

d. zorganizowanie jednodniowej im­
prezy turystycznej o tematyce kra­
joznawczej dla dzieci i młodzieży 
z Lubonia;

e. zorganizowanie rajdu pieszego 
o tematyce przyrodniczej dla dzieci 
i młodzież z Lubonia;

f. zorganizowanie wycieczki autoka­
rowej o tematyce patriotyczno-re- 
gionalnej dla dzieci i młodzieży 
z Lubonia;
(wysokość środków publicznych 
planowanych na realizację zadań 
od „a”do „f” to 20.000 zł)

6. W ypoczynek letni
a. zorganizowanie wypoczynku let­

niego na terenie miasta Luboń dla 
dzieci i młodzieży z terenu miasta 
Luboń-Żabikowo (1 tydzień)

b. zorganizowanie wypoczynku let­
niego na terenie miasta Luboń dla 
dzieci i młodzieży z terenu miasta 
Luboń-Lasek (1 tydzień)

c. zorganizowanie wypoczynku let­
niego na terenie miasta Luboń dla 
dzieci i młodzieży z terenu miasta 
Luboń -  rejon dawnej dzielnicy 
miasta Luboń (1 tydzień) 
(wysokość środków publicznych 
planowanych na realizację zadań 
od „a” do „c” to 5.600 zł)

7. Zorganizowanie przeglądu twór­
czości amatorskiej mieszkańców 
Lubonia w kwietniu 2007 r.; (wy­
sokość środków -  1.500 zł)

8. Zorganizowanie przeglądu m ło­
dzieżowych zespołów muzycznych; 
(wysokość środków -  3.000 zł)

9. Organizacja szkolnych igrzysk spor­
towych w terminach wynikających 
z kalendarza imprez sportowych; 
(wysokość środków publicznych
-  14.000 zł)

10. Udział dzieci i młodzieży w mię­
dzyszkolnych rozgrywkach spor­
towych w terminach wynikających 
z kalendarza imprez sportowych; 
(wysokość środków -  11.000 zł);

11. Utrzymywanie współpracy i zorgani­
zowanie wymiany grup mieszkańców 
miasta Luboń i gmin partnerskich; 
(wysokość środków -  8.000 zł)

12. Działalność wspomagająca rozwój 
wspólnot i społeczności lokalnych
- szczególnie wspieranie organizacji 
ludzi starszych -  emerytów i reni- 
stów (brak określonej wysokości 
środków przeznaczonych w budże­
cie miasta)

Oferty na realizację zadań, zgodnie 
z art. 14 Ustawy, należy składać do 12. 
02. 2007 r. w Urzędzie Miasta Luboń. 
Rozstrzygnięcie konkursu nastąpi do 
23.02.2007 r.

Więcej szczegółów w „Informatorze 
Miasta Luboń”, lub na stronach inter­
netowych Urzędu Miasta.

Dodatkowych informacji udziela 
Kierownik Wydziału Oświaty, Zdrowia 
i Kultury w Urzędzie Miasta Luboń 
-  Ewa Szymańska-Świerkiel, pok  006, 
tel.0-618 130 011 w. 39

Uwaga kluby sportowe!
Konkurs na udział w rozgrywkach 

sportowych i szkolenie młodzieży zo­
stanie rozpisany później (najprawdopo­
dobniej jeszcze w styczniu; przewidy­
wana wysokość środków publicznych 
na zadania -  112.000 zł).

Camelot
Nasze małe historie.
Projekt współpracy i wymiany 
międzypokoleniowej.

STWÓRZMY RAZEM 
PIERWSZĄ PISANĄ 

HISTORIĘ MIASTA LUBOŃ!

Zapraszamy seniorów i młodzież 
na spotkanie, które odbędzie się 

2 lutego o godzinie 17.00 
w Ośrodku Kultury w Luboniu 

ul. Jana III Sobieskiego 97
Akademia kęz.węju g  
FlLANTtsęNI W bpLiCE

AuKM.ny ttw Owclopn w.| ot P rv l» n u m Potond

Łączymy fundacja. 
pokolenia

Informacje o projekcie:
Centrum Innowacji Społecznej SIC!, 
tel. 0618521643,60631595 
Ośrodek Kultury w Luboniu,

9A



hULIIIKA ; a uionłHi'
1/20D7 ,

Niezwykła akademia
Jak w  Szkole Podstawowej nr 1  obchodziliśm y 88 . rocznicę 
Pow stania W ie lkopo lsk iego

W
ydarzenia i bohaterów tamtych 
dni, tak dla nas Wielkopolan 
ważnych, przybliżyła nam 
akademia szkolna, która odbyła się 19 

grudnia w oparciu o montaż słowno- 
muzyczny przygotowany przez panią 
Małgorzatę Kubiak. Uczniowie klasy

N ajw ię ksze  z a in te re s o w a n ie  b ud z iły  m u nd u ry  

z cza sów  p o w s ta n ia  o raz  rekw izy ty , k tó re  m oż­
na  by ło  w z ią ć  d o  ręk i fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

G o śc ie  w ś ró d  k tó rych  by li AK-owcy i p rz e d s ta w ic ie le  w ła d z  m ia s ta  fo t .  P aw e ł Ja nko w iak

środowiska „Pałac”: prezes por. Han­
na Nowicka, por. Wojciech Bociański, 
por. Stefan Broniecki, sekretarz Maria 
Mańkowska oraz pracownik Muzeum  
Martyrologicznego Renata Wełniak.

Bardzo ciekawym elementem uro­
czystości było zaprezentowanie przez 
członków grup rekonstrukcyjnych: 
„Salamandra” w  osobie p. Roberta 
Kasztelana, „Wiarus” -  p. Adama Ol­
szewskiego oraz prezesa Przemysława 
Maćkowiaka z Sekcji Historycznej 
TMML mundurów i broni z okresu 
Powstania Wielkopolskiego. Pan Krzysz­
tof Koskowski (firma Hero Collection) 
wypożyczył specjalnie dla naszej szko­
ły zaprezentowane mundury.

Podczas apelu zostały ogłoszone  
wyniki konkursu historyczno -  pla­
stycznego na kom iks o Powstaniu 
W ielkopolskim . Najciekawsze prace 
zostały nagrodzone, a wśród jego 
laureatów znaleźli się: Anna Gabler

Nietypowe sesje fotograficzne

W
 trakcie przygotowań do 
inscenizacji historycznej 
związanej z obchodam i 

w naszym  m ieście 88. rocznicy w y­
buchu Powstania W ielkopolskiego  
członkow ie Sekcji H istorycznej 
Towarzystwa M iłośn ików  Miasta 
Lubonia, Grupy Rekonstrukcyjnej 
„Salamandra” z Lubonia oraz W iel­
kopolskiej Grupy Rekonstrukcji H i­
storycznych „W iarus” uczestniczyli 
w  dw óch dość nietypow ych sesjach 
fotograficznych. Zdjęcia wykonane  
w Zakładzie Fotograficznym  M ał­
gorzaty i Stefana Krukowskich na­
w iązyw ały konwencją do dawnych  
-  pamiątkowych, często traktowanych 
przez żołnierzy jako karty pocztowe. 
Natomiast Paweł Jankowiak wykonał 
fotografie w plenerze, m.in. na rynku 
żabikowskim, gdzie jako tło posłużyła 
zabytkowa architektura pamiętająca 
czasy pow stania.

Relację z inscenizacji zaplanowanej 
na 14 stycznia przedstawimy w  nume­
rze lutowym „WL”.

P.M.

R o b e rt K a s z te la n  z G rupy R e k o n s tru k ­

cy jne j „S a la m a n d ra " , P rzem ys ław  
M a ć k o w ia k  z S e kc ji H is to ryczn e j 

T M M L  o raz  A dam  O lsze w sk i z W ie lko ­

p o ls k ie j G rupy R e k o n s tru k c ji H is to ­

rycznych „W ia ru s "
fo t .  M a łg o rz a ta  K ru ko w ska

R om an  K o p ru ck i o raz  P rzem ys ław  M a ć k o w ia k  

z  S e k c ji H is to ryczn e j T M M L  na  rynku  ża b ik o w s k im  

fo t .  Paw e ł Ja nko w iak

Zw yciężczyn i k o n k u rs u  -  A n n a  G a b le r o d ­

b ie ra  g ra tu la c je  z rą k  b u rm is trz a  D ariusza  

S zm yta  fo t .  Z b ig n ie w  C zeka ła

VI a przed licznie przybyłymi gośćmi 
i społecznością szkolną recytowali wiersze, 
prezentowali komentarze historyczne 
i śpiewali pieśni ilustrujące wydarzenia 
jedynego w historii Polski zwycięskiego 

powstania. W śród gości uświetniają­
cych naszą szkolną uroczystość znaleźli 
się: p. burmistrz Dariusz Szmyt, p. Ewa 
Szymańska-Świerkiel i przedstawiciel 

Związku byłych żołnierzy Armii Krajowej

(kl. VI b) -  I miejsce, Katarzyna Pem- 
pera (kl. VI b) i Edyta Cieślak (VI a)
-  II miejsce, Damian Strojny (kl. IV d)
-  III m iejsce i wyróżnieni: Martyna 
Czajkowska (kl. V b) oraz Kelvin 
Krupka i Jakub Rotnicki z klasy IV d. 
W szyscy uczestnicy konkursu wyka­
zali się, poza zdolnościam i plastycz­
nymi, także wiedzą historyczną, któ­
rą wykorzystali w sw oich pracach. 
U roczystości szkolnej towarzyszyła 
prezentacja multimedialna przedsta­
wiająca oryginalne zdjęcia z 1918 
i 1919 roku oraz obrazy i m iejsca 
związane z powstaniem. Nagłośnieniem 
i akustyką podczas apelu zajął się 
p. Zbigniew  Czekała.

Jako laureatka konkursu historycz- 
no-plastycznego mogłam utrwalić 
sobie zdobyte wcześniej wiadomości 
na ww. temat i podziwiać występ m o­
ich rówieśników a także zaprezento­
wane mundury żołnierskie z tego 
okresu.

A n n a  G ab le r

B ib lio teczny In form a to r K u ltu ra lny

■  22 -  26 stycznia, godz. 10.00-13.00 -  „Śladami baśni polskich” -  ferie 

w  Bibliotece Miejskiej w Luboniu. W stęp 3 zł dziennie;
■  26 stycznia, godz. 16.00 -  „Trzy św inki” -  przedstawienie dla dzieci 
w  wykonaniu Studia Małych Form Teatralnych, Scenografii i Reżyserii ART- 
RE z Krakowa;
■  27 stycznia, godz. 9.00 i 11.00 -  „Kolorowe m alowanie” -  działania pla­
styczne dla dzieci pod kierunkiem plastyka Anny Przybylskiej;
■  30 stycznia, godz. 17.00 -  V Edycja cyklu „Cały Luboń czyta dzieciom ” 
-  swoje ulubione bajki czytają lubońscy farmaceuci;
■  3 i 10 lutego, godz. 9.00 i 11.00 -  „Kolorowe m alowanie” -  działania pla­
styczne dla dzieci pod kierunkiem plastyka Anny Przybylskiej;
■  7 lutego, godz. 19.00 -  „Aby czas n ie zatarł pam ięci” -  wystawa prac ar­
tystów, którzy gościli w  Galerii na Regale w  ostatnim dwudziestoleciu;
■  12 lutego, godz. 19.00 -  francuski w ieczór poetycko-m uzyczny w wyko­
naniu m.in. Mariusza Puchalskiego i Radosława Elisa
■  13 lutego, godz.14.00 -  karnawałowe spotkanie w  Klubie Ludzi N iew i­
dom ych i Słabo W idzących „Promyk”;
■  13 lutego 2007r. godz. 19.00 -  „Paryż -  strofy zalotne...” -  Mariusz Pu­
chalski, Radosław Elis
■  wtorki i czwartki, godz. 9.00-14.00 -  Klub Przedszkolaka -  integracyjno- 
rekreacyjne formach edukacji dla dzieci w wieku 2-6 lat.

I 95
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Konferencja u Fiedlerów
„S an ta  M aria ”  to  na js łynnie jszy s ta te k  z p ierwszej wyprawy 
w ie lk iego  podróżnika -  odkryw cy Am eryki -  K rzysztofa Kolumba. 
Od dw óch la t je go  rep likę , w  ska li 1 :1 ,  budują w  swoim  Ogrodzie 
Tolerancji w  Puszczykow ie po tom kow ie  naszego rodzim ego 
podróżnika I pisarza -  Arkadego Fiedlera

Z
akończenie kolejnego etapu bu­
dowy statku w roku w 2006 (500 

lat po śmierci Kolumba), oraz 
80 rocznica wydania pierwszej książ­

ki Arkadego Fiedlera pt. „Przez wiry 
i porohy Dniestru” (jedynej podróż­
niczej książki autora dotyczącej ziem  
ówczesnej Polski) były przyczyną zor­
ganizowania przez rodzinę Fiedlerów 
konferencji prasowej, która odbyła się 

18 grudnia, o godz. 12.00. Na począt­
ku goście oprowadzeni przez Arkadego

R e k o n s tru o w a n a  S a n ta  M a ria  w  s k a li 1 :1  

w  ogro d z ie  m u ze u m  fo t.  P aw e ł J a n ko w ia k

M o żna  by ło  zw iedz ić  z a k a m a rk i XV-w ieczne- 

g o  s ta tk u  K rzysz to fa  K o lu m b a  

fo t .  P aw e ł J a n ko w ia k

Kubuś Puszatek i gwiazdor
Ś w iąteczne prezen ty B ib lio te k i M ie jsk ie j dla dzieci

B
iblioteka Miejska przygotowała 19 
grudnia gwiazdkowy upominek 
dla najmłodszych czytelników  

-  spektakl pt. „Kubuś Puszatek i przy­
jaciele” w wykonaniu Studia Małych 

Form Teatralnych, Scenografii i Reży­
serii ART-RE z Krakowa. Dzieci witane 
były przez gwiazdora, który zbierał od 
nich zużyte baterie, były one bowiem  
„biletem wstępu”, gdyż biblioteka włą­

Radosława Fiedlera mieli okazję wejść 

na pokład statku i zwiedzić jego za­
kamarki, zapoznali się też z dalszymi 
planami i zamierzeniami dotyczącymi 
budowy „Santa Marii”.

Drugą część spotkania stanowiła 

prezentacja reprintu wspomnianej 
wcześniej książki Arkadego Fiedlera.

4  n . Y ^  F I  E D L E 1 2 .

'PRZnM12Yb

O k ła d k a  re p r in tu , k s ią ż k i A rkadego  
F ied le ra  w yda n e j w  1 9 2 6  r. z podróży 

na  ó w cze sn e  k re s y  P o lsk i w zd łuż  
D n ie s tru . K s ią żka , ze  w zg lę d ów  p o li­

tycznych , n ig d y  po  w o jn ie  n ie  z o s ta ła  

w zno w io n a . O ryg ina ł d ru k o w a n y  był 

w  za k ła d a c h  ch em ig ra fic z n y c h  (d ru k a r­

n i) A n to n ie g o  F ie d le ra  w  P oznan iu . 

„W ie ś c i L u b o ń s k ie "  o trzym a ły  re p r in t 
w  darze  fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

Prezentacji dokonał syn autora -  Ma­
rek. Książka wydana została przez 

wydawnictwo Bemardinum w nakładzie 
jedynie kilkudziesięciu sztuk z prze­
znaczeniem m.in. dla mediów. (Jak się 
dowiedzieliśmy od jego przedstawicie­
la -  wydawnictwo planuje komercyjną 

edycję wszystkich książek autora; pierw­
sza z nich „Madagaskar. Gorąca wieś 
Ambinanitelo” jest już w sprzedaży).

Przedświąteczny czas był okazją do 
złożenia sobie życzeń i podzielenia się 
tradycyjnym opłatkiem.

Paweł Ja nko w iak

czyła się do akcji ekologicznej polega­
jącej na zbieraniu tych niesprawnych 
źródeł energii.

Spektakl był muzyczną opowieścią 
o tytułowym Kubusiu Puszatku i jego 
przyjaciołach: Krzysiu, Osiołku Kłapo- 
uchu, Kangurzycy, Króliku, Prosiaczku, 
Sowie Przemądrzalskiej i brykającym 
Tygrysku. Błyskotliwa muzyka, nieza­
pomniane motywy, atrakcje wynikają­

ce z połączenia ożywionego dialogu 
z publicznością, humor słowny i sytu­
acyjny, zagwarantowały wyśmienitą 
zabawę.

Spektakl dał wiele radości małym  
widzom. Na zakończenie dzieci otrzy­
mały od gwiazdora upominek -  zacza­
rowany dzwonek z piernika i szczęśli­
we wracały do domu.

Biblioteka Miejska serdecznie dzię­
kuje Przedsiębiorstwu Innowacyjno - 
Wdrożeniowemu LUBANTA SA za 
współfinansowanie spektaklu. (M .S .)

F ra g m en t p rz e d s ta w ie n ia

Galeria debiutów
M ie jsce na prezen tację  tw ó rcó w  nieprofesjonalnych

U
dostępniamy łamy Niezależ­
nego Miesięcznika Mieszkań­
ców z myślą o tych, którzy 

swoją twórczość chcą pokazać innym. 
Nasza „Galeria” ma formułę otwartą. 
Zapraszamy i zachęcamy wszystkich, 
którzy swoją wrażliwością, przełożoną 
na język, obraz itp., chcą podzielić się 

z innymi.
Dziś prezentujemy wiersz Zygmun­

ta Kukuły.

Z y g m u n t K u ku ła  ze s w o im  u lu b ie ń ­

c e m  fo t.  M a łg o rz a ta  K ru k o w s k a

B ile te m  w s tę p u  na  s p e k ta k l byty 
zużyte  b a te r ie , k tó re  p rzy jm o w a ł 

g w ia zd o r

Urodzony w Kępnie autor, od 30 
lat mieszka w Luboniance. Jest magistrem 
ogrodnictwa (Szkoła Główna Gospo­
darstwa Wiejskiego w  Warszawie), 
w Luboniu od wielu lat prowadzi dzia­
łalność polityczną (obecnie związany 
z PiS). Ma 71 lat. (red.)

Mały pies Tricolor 
-  Voxterier

Wychodzimy z domowych pieleszy, 
z brudnych naczyń 
i cieknących kranów.
Ciągle szybko, ciągle nam się spieszy. 
Jeśli tęsknimy 
to tylko do tapczanów.
A w domu pies gospodarzem jest, 
mały pies.

Po drodze z życiem się mijamy 
popieprzonym jak 
nigdy dotąd.
W skwerach płoną roz­
wichrzone kany.
Woła pustką 
plastikowe okno.
A w domu pies gospodarzem jest, 
mały pies trójkolorowy jest.

Gdzie idziemy, gdzie 
kres naszej drogi.
Czy wrócimy do 
domu raz jeszcze.
Czy wytrzymają obciążone nogi.
Czy nie zawiedzie 
nasz kompas wewnętrzny.
A w  domu pies gospodarzem jest, 
„Czak” -  mały pies.

Z y g m u n t K u k u ła
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Srebro dla chórzystów
Chór M ęsk i „A rio n ”  z Centrum  Kultu ry „Z a m e k ", k tórego cz łonkam i 
są lubonianie, zdobył srebrny medal na XVI M iędzynarodowym  
Festiw a lu P ieśni A dw entow ych i Bożonarodzeniowych w  Pradze

Kantyczki z nutami

W
 festiwalu, któremu nasi po­
łudniowi sąsiedzi nadali imię 
Petra Ebena (Mezinarod- 
ni Festival Adventni a Vanoćni Hudby 

s Cenou Petra Ebena), wzięły udział 64 
zespoły z 17 krajów świata z 3 konty­
nentów, m.in. z Belgii, Niemiec, Wielkiej 
Brytanii, a nawet Cejlonu i Singapuru. 
Z Polski wystąpiło 8 chórów, w tym  
poznański „Arion”, w  którym śpiewa 3 
mieszkańców Lubonia: Rajmund Kru­
siński (tenor II) oraz Zbigniew Ścigocki 

i Hieronim Sobik (basy). Dyrygentem  
zespołu od ponad 20 lat jest dyrektor

L u b o n ia n in  R a jm u nd  K ru s iń s k i (cz ło ­

n ek  za rządu  ch ó ru  „A r io n ")  w ś ród  

zw yc ięzców  fe s tiw a lu  -  c z ło n kó w  6 8 - 

o sob o w go  c h ó ru  z S ing a p u ru

C hórzyśc i na  m o ś c ie  K a ro la  w  P radze. 
D rugi z lew e j -  Z b ig n ie w  Ś c igo ck i, 

w  ś ro d k u  -  R a jm und  K ru s iń s k i

Go zrobić z synagogą?

Szkoły Muzycznej w  Zbąszyniu -  A n­
drzej Niedziałkowski.

Chór wystąpił w  idealnej harmonii, 
tj. zestawie głosowym 4 x 9  (po 9 osób 
w  każdym z 4 głosów: tenorze I i II, 
barytonie i basie). Spośród polskich 
kolęd i pieśni adwentowych wykonanych 
przez „Arion” jury festiwalu najwyżej 
(maksymalnie) oceniło trzy utwory: 
„Alleluja, chwalmy Pana” Romualda 
Twardowskego, „Bacowska kolynda” 
Jana Pasierba -  Orlanda i „Bracia, patrz­
cie jeno” Tadeusza Flasza.

Podczas pobytu w  Pradze chórzy­
ści wysłuchali koncertów: muzyki 
klasycznej -  W.A. Mozarta w  wykona­
niu artystów Pragha Theatre oraz no­
woczesnej -  „Alternatywny rock”. 
Mieli też okazję zwiedzić stolicę 

Czech.
Chór Męski „Arion” działa od 95 

lat. W  jego repertuarze znajdują się 
polskie pieśni ludowe, patriotyczne oraz 
utwory muzyki dawnej, sakralnej i ope­
rowej. Koncertuje w szkołach, zakładach 
pracy, domach kultury, kościołach, fil­
harmoniach, również za granicą (Roy- 
ai Concert Hall i Nottingham -  Anglia, 
Rennes -  Francja, studio Raia Nord 

w Groningen -  Holandia). Jest inicja­
torem wielu cykli koncertowych i w y­
darzeń muzycznych. Za swą działalność 
otrzymał wysokie odznaczenia pań­
stwowe i regionalne, w  tym m.in. Zło­
ty Krzyż Zasługi oraz najwyższe w  Pol­
sce odznaczenia śpiewacze.

W  Luboniu gościliśmy Chór,,Arion” 
3 maja 2005 r. Śpiewacy uświetnili 

wówczas obchody święta narodowego. 
W  niedzielę, 14 stycznia br. zaśpiewał 
podczas Mszy św. o godz. 12.30, a po 
niej wykonał krótki koncert.

H S

D
o redakcji trafił ciekawy śpiew­
nik z bożonarodzeniowymi 
pieśniami. Książeczka formatu

10,5 x  14 cm na ponad 500 stronach za­
wiera 265 kolęd i pastorałek z nutami. 
Książka ta wydana została dokładnie 
przed 95 laty, jako noworoczny poda­
rek dla czytelników „Prawdy”. Zawarte

| w śpiewniku utwory zebrał Jan Kaszycki 
: -  kierownik szkoły ludowej w Krakowie, 
I muzykę konsultował -  Feliks Nowowiej­

ski, a wydał w Krakowie w  1911 r. ks. 
Melchior Kądzioła -  redaktor „Prawdy”. 
Losy tego polskiego śpiewnika jeszcze 
z czasu zaborów są nieznane. Trafił do 
nas przypadkowo, znaleziony podczas 
robienia przedświątecznych porządków. 
Z pieczątki znajdującej się na stronie 
tytułowej wiemy jedynie, że należał kie­
dyś do Związku Polaków w Niemczech 
i z Niem iec do Polski przywędrował.

Wśród nocnej ciszy, głos się rozchodzi/ 

W stańcie pasterze, Bóg się wam  ro dz i/ 

Czem prędzej się wybierajcie/ do Betlejem 

pospieszajcie/ Przyw itać Pana.

Poszli, znaleźli Dzieciątko w  żłobie/ 

Z  wszystkiemi znaki danym i sobie/ Jako 

Bogu cześć M u  da li/ a w itając zawołali/ 

Z  w ie lk ie j radości.

Ach witaj Zbawco z dawna żądany!/ 

Cztery tysiące lat wyglądany/ Na Ciebie 

kró le, p ro rocy / Czekali, a Tyś tej nocy/ 
N am  się ob jaw ił.

I  my czekamy na Ciebie Pana/ A skoro 

przyjdziesz na głos kapłana/ Padniemy 

na tw arz przed Tobą/ W ierząc, żeś jest 

pod  osobą/ Chleba i w ina.

G LO R IA
Pienia A n io łów  brzm ią pod niebio- 

syl Śpiewajmy z n im i wspólnym i glosy/ 

Chwała Bogu w  wysokości/ A  ludziom na 

tej n iskości/ N iech pokó j będzie!

Ojcze przedwieczny, K ró lu  na n ie ­

bie!/ Coś nam dał Syna, w ielbim y Ciebie/ 

Chwała Bogu w  wysokości/ A  ludziom na 

tej n izkości/ N iech pokó j będzie!

KANTYCZKI Z NUTAMI

ZEBRAŁ JAN KASZYCKI, KIEROWNIK SZKOŁY 
LUDOWEJ W KRAKOWIE — MUZYKĘ PRZEJRZAŁ 
FELIKS NOW OW IEJSKI, DYREKTOR TOWA­
RZYSTWA MUZYCZN. W KRAKOWIE -  WYDAŁ 
X. MELCHIOR KĄDZIOŁA. REDAKTOR .PRAWDY*

Związek Polaków 
w Niemczech To w. z.

BY TOG, Kiisicśa 10
KRAKÓW 1911

DRUKARNIA .PRAWDY* POD ZARZĄDEM JÓZEFA JONDR7

S tro n a  ty tu ło w a  ś p ie w n ik a  

fo t .  P io tr P. R u szko w sk i

Jedną z ciekawych kolęd znajdujących się 
w śpiewniku, a śpiewanych do dziś jest 
„Wśród nocnej ciszy”, która posiada aż 
11 zwrotek i śpiewana była w  stałych 
częściach m szy św. (patrz niżej)

PPR

CREDO
W ierzę w  jednego Boga na niebie/ 

O jca, co ten św iat s tw orzy ł dla Siebie/ 

I w  Jezusa, Syna Jego/ We w szystkiem  

O jcu  ró w n ego / Pana naszego.

K tó ry  chcąc zbaw ić, nas lud zk ie  

p le m ię / Z  gó rnych  n ieb iosów  zstąp ił 

na z ie m ię / Z  D ucha św iętego poczę­

ty /  R odzi się m ięd zy  b y d lę ty / Z  M a ­

r y i  Panny.

SANCTUS
Śpiewajcie wespół glosam i sw ym i/ 

A n ie li w  niebie, a m y na z iem i/ Świę­

ty, Święty, zawsze Święty/ Bóg zastępów 

n iepo ję ty / W  swym  majestacie!

PO D N IESIEN IE
Zawitaj Jezu dziś narodzony/ A  w Sa­

kramencie tym  utajony!/ Padamy na twarz 

przed Tobą/ Wierząc, żeś jest pod osobą/ 

Chleba i  w ina.

AG N U S D EI
B aranku  Boży! co lu d z k ie  w in y /  

P rzyszed łe ś  g ła d z ić , Boże Je d yn y / 

I  zaraz od  n a ro d z e n ia / R o zp o czy ­

nasz Swe c ie rp ie n ia / P rzepuść nam  

P anie!

M sza  św . 

ze  ś p ie w a ­

m i „W ś ró d  

nocne j 

c is z y ”

M iędzynarodow y konkurs  dla m łodzieży

O
d 15 stycznia do 15 kwietnia 
2007 potrwa pierwszy z ośmiu 
etapów międzynarodowego kon­
kursu organizowanego przez Poznań 

Synagogue Project (PSP), amerykań­
ską organizację pozarządową zajmują­
cą się promowaniem i wprowadzaniem 
w życie idei demokracji, transparentności 
i społeczeństwa obywatelskiego w Polsce. 
Konkurs dotyczy dawnej poznańskiej 
synagogi przy ul. Wronieckiej otwartej 
w 1907 r., największej między Berlinem 
i Warszawą i pod wieloma względami 
unikatowej, która od czasu jej zdesa- 
kralizowania przez nazistów popadła 

w zaniedbanie.

P ierw szy konkurs jest przezna­
czony dla każdego, kto posługuje się 
językiem  polskim  w m ow ie i w  p iś­
m ie i m ieści się w  przedziale w ie ­
kow ym  od  15 do 25 lat. Składa się 

z 90-m inutow ego testu oraz z eseju  
na temat: Co n a leży  zro b ić  z p o ­
znańską  synagogą? Pierwsza, dru­
ga i trzecia nagroda, w ynoszące  
odp ow ied n io: 1000 $, 665 S i 335  
$, zostaną przyznane autorom  naj­
lepszych prac.

Zasady konkursu dostępne są 
na stronie internetow ej PSP (www. 
pozsyn pro .org).

Osobliwy życiorys
Pan Zygmunt dwukrotnie wstę­

pował w związek małżeński. Po raz 
pierwszy w 1954 r. ze Stefanią Ropusz- 
ką, która zmarła w 1959 r. 10 lat póź­
niej ożenił się ze zmarłą w  1992 r. 
Danutą Ostrowską. Z drugiego m ał­
żeństwa pan Zygmunt ma córkę Ma­
rię. W 1994 r. przyszedł na świat wnuk 
Krzysztof. Prywatnie pan Koszyca jest 
kibicem sportowym, a w  wolnych 
chwilach pomaga wnukowi w zbiera­
niu znaczków. Jest również członldem  
lubońsldego oddziału PTTK.

K a ro lin a  Banaszak L ub o ń s k i żeg la rz  na  O lim p ijce

97ł

pozsynpro.org
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Ze statystyki parafii
Tradycyjnie w styczniu przedsta- w poszczególnych parafiach. W tym roku 

wiamy dane dotyczące udziela- dodatkowo przedstawiamy rok poprzed- 
nych sakramentów i pogrzebów ni -  dla porównania.

S ta ty s ty k a  p a ra f ia ln a  
o s ta tn ic h  d w ó c h  la t

ś w . B a rb a ry ś w . J a n a  B o s k o
ś w . M a k s y m il ia n a  

M. K o lb e g o

la ta 2006 2 00 5 2006 2 00 5 2006 2 00 5

o c h rzcze n i 160 147 90 74 59 77

d z ie c i u 1 K o m un ii św. 169 174 59 62 68 56

b ie rzm o w a n i 154 174 n ie  b y ło n ie  by ło n ie  b y ło 54

ś lu b y 43 44 19 27 22 25

z g o n y 126 130 80 62 51 39

Zdjęcia z lamusa

N
iedawno odnalezione fotografie 
przedstawiają wygląd kościoła 
pw. św. Barbary w  latach 50.,

O łta rz  g łó w n y  w  la ta c h  5 0 . D ziś  n ie  m a  

ju ż  ozdó b  z lew e j i p raw e j s tro n y  an i 

b a la s e k  z p rzodu  o łta rza . B ra ku je  te ż  

m .in . fig u ry  a n io ła  na  a m b o n ie

kiedy proboszczem parafii był ks. Ro­
man Mieliński. Obecny proboszcz -  ks. 
Bernard Cegła -  kompletuje informa­
cje na temat wcześniejszego wystroju 
świątyni i za pośrednictwem „Wieści” 

zwraca się z apelem o pom oc w  usta­
leniu szczegółów.

Dla dzieci

Krótko

W id o k  ty ln e j czę śc i ś w ią ty n i, w  tym  

o rga n ó w

O łta rz , k tó ry  w  la ta c h  5 0 .  zn a jd o ­

w a ł s ię  w  b oczne j naw ie  k o ś c io ła .
D z iś , zn aczn ie  uboższy, s to i w  ka p licy  

s ió s t r  s łu że b n icze k . P ra w d o p od o b n ie  

p o ch o d z i je s z c z e  z p rzed w o je n ne j 
ś w ią tyn i.

M arcin Mazurek
wstąpił na ochotnika do 3 baterii 1 
Pułku Artylerii Polnej W ielkopolski, 
gdzie był bombardierem. Po poległym  
w Szubiniu ppor. Mettlerze dowodził 
por. Breliński. Oddział przekształcono 
później w 3 baterię 15 Pułku Artylerii 
Polowej (pap). Marcin Mazurek brał 
także udział w wojnie bolszewickiej 
w  1920 r. Do rezerwy zwolniono go 
28 kwietnia 1921 r. Podczas żołnierskiej 
służby M. Mazurek był ranny w lewą 
stopę i brzuch. Jako inwalida wojenny 
należał też do Koła Żabikowo Związ­

ku Inwalidów Wojennych RP.

Odznaczenia

20 lutego 1921 r. bombardier Mar­
cin Mazurek z 3 b. 15 pap odznaczony 
został przez dowódcę 15 Dywizji Pie­
choty Wlkp. -  Krzyżem Walecznych. 
Za udział w  Powstaniu, Uchwałą Rady 
Państwa z 11 listopada 1972 r„ został 
mianowany na stopień podporucznika. 
6 marca 1974 r. odznaczono go W iel­
kopolskim Krzyżem Powstańczym, a 30 
października Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski.

Marcin Mazurek zmarł 12.04.1976 r., 
jest pochow any na żabikowskim  

cmentarzu.
Na podstawie dokumentów siostrzenicy

-  Z o fii Tomaszewskiej -  oprać. PPR

N o w o śc ią  w p a ra fii św . Jana 

B o s k o  je s t  d rug i -  um ie szczo n y  

na  zew ną trz  k o ś c io ła  ż łób e k . 
S ta n o w i g łó w n ie  a tra k c ję  d la  

dz ie c i (R)

Z Betlejem do Lubonia
W tym roku Betlejemskie Światło 

Pokoju z Groty Narodzenia Jezusa do­
tarło do Lubonia w niedzielę, 17 grudnia 
Płomyk przewieźli do naszych świątyń 
lubońscy harcerze, którzy uczestniczyli 
we mszy św. o godz. 16.00 w poznańskiej 
farze, dokąd spod słowackiej granicy 
ogień dostarczyli polscy skauci. W przed­
świątecznym tygodniu lubonianie prze­

nosili następnie światełko z kościołów 
do swoich domów, by mogło zajaśnieć 
na ich wigilijnych stołach. (S)

Z serca
W przedświątecznej akcji w para­

fii św. Jana Bosko zebrano na potrzeby 
Caritas 2400 zł. Z pieniędzy tych ufun­
dowano paczki świąteczne dla najbar­
dziej potrzebujących rodzin. (I)

Psycholog w zerówce
Podsum owanie obserw acji w stępnych w oddzia łach „O” 
w  roku szkolnym  20 06 -2 0 0 7

W
 ramach realizowanego przez 
Poradnię Psychologiczno- 
Pedagogiczną (PPP) w Lu­
boniu „Programu budowania dojrzałości 

szkolnej” pracownicy poradni przepro­
wadzili we wszystkich lubońskich od­
działach „0” obserwacje wstępne i prze­
siewowe badania logopedyczne. Łącznie 
w październiku, listopadzie i grudniu 
odwiedzili 17 zerówek liczących 295 
dzieci. Po zajęciach odbywały się rozmo­
wy z nauczycielami, w ramach których 
omawiano spostrzeżenia i zalecenia do 
pracy z dziećmi wymagającymi indy­
widualnego podejścia.

W  wyniku przeprowadzonych obser­
wacji wstępnych i przesiewowych badań 
logopedycznych wyłoniono ogółem:
■  104 dzieci z trudnościam i w za­

kresie percepcji słuchowej lub 

wzrokowej,
■  69 dzieci ze słabszymi możliwościami 

ruchowymi i manualnymi,
■  64 dzieci ze skrzyżowaną laterali- 

zacją,
■  13 dzieci z nieustaloną lateralizacją, 

(lateralizacja -  sprawność rucho­
wa obu stron ciała w porównaniu 
z funkcjami i budową mózgu)

■  145 dzieci z wadą wymowy,
■  15 dzieci zakwalifikowano wstęp­

nie do badań psychologiczno-peda­
gogicznych pod kątem dojrzałości 
szkolnej.

10 dzieci z zaburzeniami społeczno- 
emocjonalnymi,

We wszystkich placówkach roz­
dano nauczycielom  Skalę Ryzyka 
Dysleksji (SRD). W ypełnione arkusze 

zostaną zebrane pod  koniec marca 
w celu opracowania danych i prze­
kazania szkołom podstawowym  licz­
by dzieci, które będą wym agały p o ­

m ocy w ramach zespołów  korekcyj­
no-kompensacyjnych lub dydaktycz- 
no-w yrów naw czych już od 1 klasy.

Wnioski:
1. Odnotowano większą niż w ubie­

głym roku liczbę dzieci z wadami wy­
mowy (przy mniejszej ogólnej liczbie 
zerówkowiczów).

2. Nadal konieczne jest zorgani­
zowanie dodatkowych godzin prze­
znaczonych na terapię logopedyczną 
na terenie szkół (przedszkola mają 
taką opiekę zapewnioną).

3. W porównaniu z rokiem ubiegłym 
zmniejszyła się liczba dzieci z niepra­
widłowościami w rozwoju społeczno- 
emocjonalnym.

4. Zmniejszyła się także liczba dzie­
ci z trudnościami w zakresie analizy 
i syntezy wzrokowej oraz słuchowej 
oraz wykazujących mniejszą sprawność 
ruchową a także manualną.

Iw o na  R. B łach o w ia k  

psycholog-logopeda

i
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Jasełka
Gimnazjum n r 2

O
statni dzień przed zimową 
przerwą świąteczną to tra­
dycyjnie czas refleksji, kolęd, 
życzeń i prezentów. Tymi m iłym i ak­

centami wypełniony był w  Gimnazjum 
nr 2 piątek, 22 grudnia.

G im n a z ja liś c i w  p rze d s ta w ie n iu  h is to r ii n a ro d ze n ia  Jezusa  C h rys tu sa

Tornistry i podręczniki zostały 
w domach, a uczniowie przyszli do 
szkoły odświętnie ubrani, by obejrzeć 
przedstawienie jasełkowe i przeżyć 
klasowe spotkania opłatkowe.

W gimnazjalnych uroczystościach 
uczestniczyli: burmistrz Dariusz Szmyt, 
przedstawicielka Rady Powiatu Po­
znańskiego -  Irena Skrzypczak, kie­
rownik Wydziału Oświaty UM -  Ewa 
Szymańska -  Świerkiel oraz radny 

miasta i równocześnie przedstawiciel 
Rady Rodziców -  Stefan Krukowski.

Jasełka zaprezentowali m łodzi 
adepci sztuki aktorskiej ze szkolnego 
koła teatralnego. Przygotowali je pod  
kierunkiem pani Jolanty Turzańskiej 
oraz księdza Wojciecha Słomińskiego. 
Hol wypełniły dekoracje: świerki, po­
lana górska z ogniskiem, tron Heroda 
i szopka. Służyły one jako tło poszcze­
gólnych scen spektaklu: próby znale­
zienia noclegu przez Maryję i Józefa, 
góralskich dysput i rozważań nad 
światem, prezentacji postaci Heroda

SP3

W
 przedświąteczny czwar­
tek, 21 grudnia na scenie 
Trójki w postacie Heroda, 

śmierci, Maryi, Józefa i innych w cie­
liły  się dzieci z klasy IV a. M łodzi 
w ykonaw cy z powagą potraktow a­
li pow ierzone im role, starannie się 
do nich przygotowując pod  opieką 

w ychow aw czyni p. M arzeny Kinas. 
Barwną oprawę m uzyczną inscen i­
zacji stanowiły kolędy w wykonaniu  
chórku pod kierunkiem  p. M alwiny

kuszonego przez czartowskie m oce  
oraz radości z cudu narodzin małego 
Jezusa. Punktem kulminacyjnym przed­
stawienia było przybycie trzech królów 
-  w tych rolach wystąpili: ksiądz Woj­
ciech Słomiński oraz nauczyciele wy­

chowania fizycznego -  panowie Łukasz 
Budzyński i Maciej Pawłowski. Oczy­
wiście, tekstom towarzyszyły kolędy, 
do śpiewania których przyłączyła się 
cała społeczność szkolna. Jasełka przy­
pomniały to, co ważne: bycie dobrym  
człowiekiem zbliża do Boga, pozwala 

odnaleźć sens istnienia.
Po tym pięknym duchowym prze­

życiu uczniowie spotkali się w  gronie 
klasowym. Razem z wychowawcami 
oraz asystentami wychowawców p o ­
dzielili się opłatkiem i złożyli sobie 

nawzajem serdeczne życzenia. W szy­
scy śpiewali kolędy. Nie zabrakło pre­
zentów. M łodzież i nauczyciele skosz­
towali również ciast upieczonych przez 
uczniów i ich rodziców na tę okazję. 
Było bardzo miło.

Pragniemy, aby refleksje wynika­
jące ze szkolnych jasełek oraz pod­
niosłe słowa wypowiadane w trakcie 
składnia życzeń powracały do nas przez 
cały rok, na stałe pozostając w  naszych 
sercach i myślach. (JW )

Gajdziel, a nastrojową dekorację two­
rzyła szopka oraz ciekawie ozdobione 
choinki. W tym  roku zawieszono na 
nich tyle aniołków, ilu jest uczniów, 
nauczycieli i pracowników adm ini­
stracji w Trójce. Na widow ni zasiedli 
znakomici goście: p. Anna Pawłowicz 
-  wizytator i p. Rafał Marek -  zastępca 
burmistrza, których dyrektor Graży­
na Leciej poprosiła o udekorowanie 
drzewek aniołkam i specjalnie na tę 

okoliczność przygotowanym i. W y­

różnienie spotkało p. Beatę Janicką, 
bowiem  p. wizytator wręczyła jej akt 
nadania tytułu nauczyciela dyp lo­
m owanego. Rozstrzygnięto również  
konkurs plastyczny „Choinka marzeń” 
i przedstawiono m istrzynie powiatu  
w  pływaniu.

Radosną now inę o przyjściu na 
świat małego Jezusa uczniowie Trój­
ki głosili również m ieszkańcom  Lu­
bonia 17 grudnia -  podczas występu 
w  Taniej Jadłodajni na prośbę para­
fialnej Caritas oraz 21 grudnia -  na 
scenie Przedszkola Tip-Topka O d­
krywcy. (e m ka )

S P 4

J
uż od wielu lat w ostatni dzień nauki 
przed świętami Bożego Narodze­
nia wszyscy uczniowie spotykają się 
w sali gimnastycznej, by obejrzeć jasełka 

-  historię o narodzeniu Jezusa, a później 
w  klasach przełamują się opłatkiem.

Tegoroczne jasełka dla klas IV-VI 
przygotowane zostały przez reprezen­
tantów wszystkich oddziałów starszej 
grupy wiekowej. Nad tą „megaproduk- 
cją” czuwała opiekunka Samorządu 
Szkolnego -  p. Grażyna Przybył, która 
przygotowała scenariusz i całość wy­
reżyserowała. Każda klasa współtwo­
rzyła sztukę, przedstawiając jej fragment 
oraz jedną kolędę. Za oprawę muzycz­
ną wzięły odpowiedzialność panie 
Helena Piątek i Anna Poprawka, które 
swoimi głosami i akompaniamentem  
gitarowym (A. Poprawka) wspierały 

chóralne wykonanie utworów bożona­
rodzeniowych.

Młodsza grupa wiekowa także 
spotkała się na sali gimnastycznej. Na 
początku klasy O-III obejrzały urokliwe, 
tradycyjne jasełka przygotowane przez 
uczniów II a pod kierunkiem p. Rena­
ty Świerszczyńskiej. Później panie Ma­

ria Zgrzeba i Grażyna Kulińska prze­
prowadziły konkurs muzyczny. Dzieci, 
wysłuchawszy fragmentu melodii, od­
gadywały tytuł kolędy. Entuzjastycznie 
w  nim  uczestniczyły i świetnie sobie 
poradziły, rozpoznając wszystkie pieś­
ni. Na zakończenie klasa III a pod  
kierunkiem Katarzyny Nowackiej wy­
stawiła oryginalną, uwspółcześnioną 
wersję jasełek, którym można by nadać 
tytuł „Z korytarza szkolnego”. Przed­
stawienie zachwyciło młodszą i starszą 
publiczność.

Po kilku godzinach uczniowie 
opuścili szkołę, w  której rozchodził się 
zapach pierników i choinki, by rados­
ny nastrój oczekiwania na Boże Naro­
dzenie przenieść do swoich domów.

S.H.

J a s e łk a  w  w yko n a n iu  u czn iów  k la sy  

czw arte j fo t .  K inga  H arem za

N ie typ o w e  p rze d s ta w ie n ie  (p od  k ie ru n k ie m  w ycho ­
w aw czyn i -  G rażyny K u liń s k ie j)  p rzygo tow a li 2 1  g rud ­

n ia  rodz ice  d la  dz ie c i z k la s y  I b. P oc iechy  z dużą  
c ie k a w o ś c ią  o g lą d a ły  w y s tę p . M a m y  i o jco w ie , je d n i 

tro c h ę  s tre m o w a n i inn i z pe łn ym  „ lu z e m ” , re cy to w a li 
sw o je  ro le . P on iew aż d la  m łod ych  w idzów  b y ła  to  
ś w ią te c z n a  n ie s p o d z ia n k a , ta k  w ię c  c z ę s to  ze zdzi­

w ie n ie m  o dk ryw a li, ja k ą  p o s ta ć  o dg ryw a ją  ich  rodz i­
ce . Późn ie j w szyscy  w s p ó ln ie  z a s ie d li przy u d e ko ro ­

w an ych  s to lic z k a c h , a  d o  d z ie c i p rzyszed ł je szcze  
je d e n  n ie s p o d z ie w a n y  g o ś ć  -  św . M ik o ła j 

fo t .  B e a ta  J a n ko w ia k

P rze d s ta w ie n ie  k la s o w e  w  w yko n a n iu  
uczn ió w  k l. III a  w yda w a ło b y  s ię  -  
ba rdzo  tra d ycy jn e , w  tre ś c i b y ło  je d ­

n a k  n ow o cze sne  -  naw iązyw a ło  d o  
c h a ra k te ró w  i za cho w a ń  uczn ió w  

w  s z k o le , a  ro le  z o s ta ły  d o s k o n a le  

d o b ra n e  d o  te m p e ra m e n tu  dz ie c i.

Po w y s tę p ie  rodz ice  z o s ta li o bd a ro w a ­

ni o ryg in a ln ym i a n io ła m i w ykon a n ym i 

w ła s n o rę c z n ie  z m a s y  p ap ie row e j 

p rzez d z ie c i fo t .  B e a ta  Ja n k o w ia k
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Św iąteczne klim at;
Akcje i zabawy w SP1 W Przedszkolu nr 1

N
ajpierw w tygodniu misyjnym 
odbyła się zbiórka pieniędzy, za 
które siostry misjonarki zakupiły 
żłóbki i zawiozły dar naszych serc wraz 

z życzeniami świątecznymi dla dzieci z Ka­
zachstanu Następnie samorząd naszej szkoły 
zorganizował akcję, której głównym celem

Zw ycięzcy i w yróżn ien i w  k o n k u rs a c h  uczn io w ie  

fo t .  Z b ig n ie w  C zeka ła

było niesienie radości najbardziej potrzebu­
jącym uczniom naszej szkoły. Uważaliśmy, 
że święta Bożego Narodzenia to dobra 
okazja, aby podzielić się z innymi tym,

W świetlicy
socjoterapeutycznej SP 4

D
zieci ze świetlicy socjotera­
peutycznej swoje spotkanie 
opłatkowe miały 18 grudnia. 
Z pomocą opiekunek przygotowały stół 

wigilijny. Na białym obrusie pyszniły się 
wielobarwne pierniczki, które dzieci 
samodzielnie upiekły i polukrowały 
dużo wcześniej. Były też inne ciasta, 
ciasteczka, cukierki, owoce cytrusowe 
oraz barszcz i paszteciki nadziewane 
kapustą oraz grzybami.

U czestnicy zajęć w  św ietlicy so ­
cjoterapeutycznej m ieli okazję prze­
łamać się opłatkiem  nie tylko ze 
swym i opiekunkam i, ale także z d o ­
brym i aniołam i, które dbały o nie 
w  ciągu m inionego roku. W śród za­
proszonych gości byli: dyrektor szko­
ły Izabela Poprawka, dyrektor O d­
działu Banku Zachodniego WBK 
w  Luboniu Marek Tuczyński, kierow­
nik W ydziału O światy i Zdrowia 
Urzędu Miasta Luboń Ewa Szymań- 
ska-Świerkiel, przedstawicielki Sto­

warzyszenia Ludzi Dobrej Woli: Iza­
bela Szczepaniak i Zofia Skok-Łukom- 
ska oraz terapeutka-psycholog D o ­
rota W ąsiewicz.

Po wspaniałej wieczerzy śpiewali­
śmy kolędy, dzieci słowami K. I. Gał­
czyńskiego wyjaśniły, skąd się biorą

co możemy. Dlatego przez miesiąc Samo­
rząd Szkolny prowadził zbiórkę zabawek, 
przyborów szkolnych, książek i słodyczy. 
Nasza akcja powiodła się. Zgromadziliśmy 
wiele darów, które przekazaliśmy kolegom 
i koleżankom, dzieląc się dobrym odru­
chem naszych serc.

Klasa V c przygotowała kiermasz 
mikołajkowy, na którym można było 
nabyć własnoręcznie wykonane ozdo­
by choinkowe, kartki świąteczne i oko­
licznościowe zakładki. Dziewczynki 
sprzedawały pyszne ciasta przygoto­
wane przez mamy. Jednym słowem było 
słodko, przyjemnie i kolorowo.

Mikołajki w  naszej szkole stały się 
dobrą zapowiedzią nadchodzących świąt 
Bożego Narodzenia. Samorząd Szkol­
ny ogłosił kilka przedświątecznych 
akcji, m.in. konkurs na najładniejszą 
ozdobę choinkową, kartkę świąteczną 
i wystrój sali.

Najładniejsze prace zostały nagro­
dzone i można je było oglądać w holu 

szkoły.
H an n a  H n a t

choinki. Później przyszedł czas na nie­
spodzianki.

Dyrektor Oddziału Banku Zachod­
niego WBK w  Luboniu Marek Tuczyń­
ski -  w imieniu Fundacji „Bank Dzie­
cięcych Uśmiechów” wręczył czternaś- 
ciorgu dzieciom upominki za udział 
w  konkursie plastycznym „Wigilia m o­
ich marzeń” zorganizowanym przez tę 

fundację. Każdy uczestnik konkursu 
otrzymał bon o wartości 50 zł, za który 
może zrobić zakupy w  sklepie „H&M”.

Później św. Mikołaj wręczył wszyst­
kim dzieciom paczki świąteczne, wśród 
których były ciepłe koce, ręczniki ką­
pielowe i mnóstwo słodyczy.

Korzystając z okazji -  w imieniu 
dzieci -  pragniemy podziękować za 
pom oc i współpracę Fundacji „Bank 
Dziecięcych Uśmiechów”, członkom  
Stowarzyszenia Ludzi Dobrej Woli, 
a także Gminnej Komisji Rozwiązywa­
nia Problemów Alkoholowych, dzięki 
której istnieją w Luboniu świetlice so­
cjoterapeutyczne. Wszystkim życzymy 
zdrowia i pomyślności w  Nowym Roku. 
Dziękujemy, że dzielą się Państwo ser­
cem z naszymi dziećmi.

A . S a w icka - B a ra n ia k  i  H . Strzesak 

o p ie ku nk i św ie tlicy  

socjoterapeutycznej p rzy  SP 4

Wśród nocnej ciszy
Jasełka to nawiązywanie do trady­

cji kolędniczych wywodzących się ze 
średniowiecznych misteriów francisz­
kańskich. Z biegiem czasu, statyczne 
początkowo jasełka przeradzały się 
w dynamiczny spektakl o Świętej Ro­
dzinie przybyłej do Betlejem. I tak jest 
do dzisiaj, jasełka -  historia narodzenia 

Jezusa Chrystusa -  są ściśle związane 
z symboliką świąt Bożego Narodzenia 
-  z jednej strony ewangeliczny przekaz, 
z drugiej -  zrodzona z niego obycza­
jowość i tradycjonalizm.

W tym roku jasełka w  Przedszko­
lu nr 1 przy ul. Sobieskiego zaprezen­
towały sześciolatki, 21 grudnia przed 

uroczystą wigilią.
Pierwsze obrazy z przedstawienia 

rozgrywają się w ciszy nocy. Pojawiają 
się pastuszkowie (Dominik Walkiewicz, 
Kamil Czajka, Maksymilian Zieliński, 
Olek Soroko) zaskoczeni światłem bi- 
jącym z oddali i widokiem aniołów  
(Marianna Późniak, Zuzanna Pilżys, 
Kalinka Piskorska, Maja Malinowska, 
Natasza Pawlicka, Julia Przybylska, 

Donata Tomaszewska).
Aniołow ie, w  pięknych strojach, 

relacjonują w ydarzenia W ielkiej 
Nocy, upom inają ludzi: ...niech w a­
sza myśl stanie się czysta , wskazują 
na trzech podróżników  -  Trzech 
Króli (Bartek Sow iński, O lek Soro­
ko, Adrian G regor). Stajenkę, do  
której kierują się królow ie, ogląda­
m y w łaśn ie ich oczam i ...zobaczyli 

niską szopę. Pojawienie się na scenie 
G w iazdeczki (O la M arcinkowska) 

to preludium  do najistotniejszej 
treści jasełek. Bo oto  w stajence  
w idzim y Józefa (Szym on Mendyka) 
i Maryję (Kinga Schneider) pochy­
lonych nad D zieciątkiem . K ołysan­
kę śpiewa Jezusowi świerszcz (Kuba 
Juraś) i jest to piosnka o zielonym , 
ciepłym dniu, który kiedyś nadejdzie, 
pachnący macierzanką i rumiankiem. 
W zruszająca kołysanka świerszcza, 
stworzenia bliskiego dzieciom, przy­

J a se łka  w  w yko n a n iu  s z e ś c io la tk ó w

pom ina, że Boże N arodzenie przy­
chodzi dla każdego.

W drugiej części pojawiają się 
postacie z baśni: Śnieżynka (Natal- 

ka Szymańska), Mikołaj (Daniel Czub), 
Choineczka (Kinga Kawecka). Skła­
dają wszystkim  życzenia.

Przedstawienie przygotowały w y­
chowawczynie: Magda Socha i Kasia 
Pellowska.

W rodzinnych gniazdach
Dzień wcześniej (20 grudnia) dzie­

ci czteroletnie gościły rodziców na 
swoim przedstawieniu świątecznym. 
Spektakl oparty był na motywach baś­
ni Andersena „Dziewczynka z zapał­
kami”. Na początku, wierszami i pio­
senkami dzieci przedstawiły tradycje 
świąteczne: ubieranie choinki, kolędo­
wanie, oczekiwanie na Mikołaja. W pew­
nym m om encie pojawiła się mała 
sprzedawczyni zapałek (Weronika Rak), 
żaliła się dzieciom i od nich usłyszała 
słowa otuchy: nikt w tym dniu smutnym 
być nie może... ugościmy i pomożemy 
każdemu. Dzieląc się z nieznajomą 
opłatkiem, dzieci przekazały widzom  
najgłębszy sens i duchowe przesłanie 
tych świąt. Kiedyś mówiono, że kto 
podzieli się podczas wigilii opłatkiem, 
temu nigdy nie zabraknie chleba.

C z te ro la tk i w  p rz e d s ta w ie n iu  

„D z ie w czynka  z z a p a łk a m i”

Ustroimy resztę domu
Przez cały okres świąt okna przed­

szkola ozdabiały barwne witraże wy­
konane przez rodziców naszych dzieci.
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Bezcenne doświadczenia
W ażna w ystaw a w  G im nazjum  nr 1

„Ci, którzy nie chcą pamiętać o przeszło­
ści, są skazani jeszcze raz to przeżyć...”

„Z pokolenia niech głos nasz idzie w po ­
kolenia.

O pamięć, nie o zemstę proszą nasze 
Cienie.
Los nasz dla Was przestrogą.
Jeśli ludzie zamilkną, głazy wołać 
będą.”

T
e istotne dla ludzkości motta 

przyświecały powstaniu wysta­
wy: Robotnicy przymusowi na 
wyspie Rugia. Ofiary systemu narodo- 

wo-socjalistycznego. Raj „W spólnoty 
Narodu N iem ieck iego”.

N o rb e rt W id o k  a u to r  ks ią ż k i w s p o m n ie n io ­
w e j p t. „P rzeżyć" ś w ia d e k  h is to r ii fo t.  

P aw e ł Ja n ko w ia k

W ys taw a  zg ro m a d z iła  hono row ych  
g o ś c i w ie lu  ś ro d o w is k  

fo t .  Paw e ł Ja n ko w ia k

P odczas  zw ie d za n ia  e kspo zyc ji

Ponad 60 lat dzieli nas od zakoń­
czenia II wojny światowej. Ten dystans 
czasowy nie m oże jednak zepchnąć 
w niepamięć cierpień ofiar i zbrodni 
sprawców. Żeby wydarzenia te się nie 

powtórzyły, musimy zrozumieć, jak do 

nich doszło. W tym sensie zachowanie 
i pielęgnowanie pamięci oraz przeka­

zywanie historii, głównie młodemu  
pokoleniu, jest zadaniem wszystkich 
ludzi dobrej woli.

Wystawa powstała dzięki staraniom: 
Polskiego Związku Byłych W ięźniów  
Hitlerowskich Więzień i Obozów Kon­
centracyjnych Okręg Poznań, Fundacji 
„Neue Kultur” z Berlina, Urzędu Mar­
szałkowskiego Województwa W ielko­
polskiego, Fundacji „Polsko-Niemieckie 
Pojednanie” Unii Europejskiej -  Program 
Kultura 2000.

Od 6 do 13 grudnia Gimnazjum 
nr 1 im. Kardynała Stefana Wyszyń­
skiego w Luboniu miało zaszczyt goś­
cić tę wystawę u siebie. Uroczyste ot­
warcie połączono ze spotkaniem z by­
łym więźniem obozów koncentracyjnych 
i autorem książki „Przeżyć”, panem  
Norbertem  W idokiem . Przybyli za­
proszeni z Fundacji „Neue Kultur” 
w  Berlinie goście Jurgen i Katharine 
Rostock. Obecni byli także kierownik 
Wydziału Oświaty w  Luboniu Ewa 
Szymańska-Swierkiel, Anna Ziółkow­

ska -  kustosz Muzeum Martyrologicz- 
nego w Żabikowie, ks. kanonik Karol 

Biniaś i ks. Jacek Jakubowicz -  dusz­
pasterze z parafii pw. św. Jana Bosko, 
przedstawiciele lubońskich stowarzyszeń 
i organizacji oraz prasy, rodzice, na­
uczyciele i m łodzież gimnazjum.

Rozpoczynając uroczystość, dyrek­
tor gimnazjum, Maria Nowak podkre­
śliła wagę spotkań ze świadkami histo­
rii dla młodzieży. Pan Norbert Widok 
wyraził opinię, że przypominanie bo­
lesnej historii jest obowiązkiem star­
szego pokolenia. Książka, w  której 
opisał swe wojenno-obozowe losy, jest 
nie tylko próbą uporania się z tragicz­
ną przeszłością. Jest wołaniem: nigdy 
więcej wojny, nigdy więcej faszyzmu. 
Pamięć winna umożliwić wszystkim  

narodom świata budowanie nowej 
rzeczywistości bez nienawiści, w  po­
koju i sprawiedliwości społecznej. On 

sam, m im o tylu doznanych ze strony 
hitlerowców krzywd, przebaczył opraw­
com. Na to, że wybaczenie nie zawsze 
jest możliwe (potrzeba upływu wielu 
lat, by ten proces dokonał się), zwrócił 
z kolei uwagę ks. proboszcz Biniaś. 
Konieczność tworzenia porozumienia 
i pojednania na bazie poznania praw­
dy historycznej zaakcentował niem ie­
cki gość, Jurgen Rostock. Choć w  pierw­
szej połowie XX wieku miliony Niem ­
ców dały się opętać hitlerowskiej na- 
rodowosocjalistycznej ideologu, część 
niemieckich obywateli przeciwstawia­
ła się i była z tego powodu prześlado­
wana. Polacy zaś stanowili jeden z naj­
bardziej represjonowanych narodów.

Wystawa w  postaci 32 barwnych 

plansz dokumentuje sposób i drogę prze­

istaczania się narodowego socjalizmu 
niemieckiego w  bestialski system terro­
ru, gwałtu i niesprawiedliwości społecz­
nej. Jest ona przedsięwzięciem podjętym 
wspólnie przez Polaków i Niemców.

Głównym adresatem wystawy jest 
młodzież, która z dużym zaintereso­
waniem uczestniczyła w  jej otwarciu. 
Grupa uczniów zaprezentowała krót­
ki montaż poetycko-muzyczny, przy­
gotowany pod kierunkiem Barbary 
Szczepaniak.

Podziel sio śniadaniem

T
o hasło akcji, którą w  Trójce 

prowadzi katechetka -  p. Irena 
Gierach. Uczniowie i nauczyciele 
składają do okazałej skarbonki pienią­

dze, dzięki czemu raz w miesiącu odby­
wa się wspólne śniadanie. W październiku 
częstowano chrupiącymi bułeczkami, 
a w listopadzie wspaniałymi rogalikami 
(p. I. Gierach upiekła ok. 400 sztuk!).

W sp ó ln e  

ś n ia d a n ie  

fo t .  K inga  

H arem za

Telewizja w szkole!
Apel z okaz ji Św ia tow ego Dnia T e lew iz ji w  SP 4

W
 szkole zwykle nie ogląda się 
telewizji, ale 15 grudnia było 
inaczej. Uczniowie pokazali 
na żywo kilka programów. Najpierw 

z nutką humoru, „wyświetlono” wia­
domości. Można było dowiedzieć się 
z nich o wizycie wicepremierów A n­
drzeja Leppera i Romana Giertycha 

w  Paryżu. Ten zabawny i nieco kon­
trowersyjny występ przerywany był 
aplauzem uczniów.

Lecz telewizja to nie tylko infor­
macje. To także film, publicystyka 
i oczywiście rozrywka. W szyscy byli 
rozbawieni występem kabaretu „Tofik”,

W  Przedszkolu n r 1
Były misternie przygotowane, ze szkie­
łek, folii, ścinek, kolorowego papieru, 
różniły się kształtem i przedstawiony­
m i symbolami. Witraże dostarczali 
rodzice na kolejny konkurs „Pogodyn- 
ki” -  naszej gazetki. Pierwsze miejsce 
zajęła Kalinka Piskorska i Adam Okup- 
niak. Gratulujemy.

Iw o n a  K m ie c ik

W  bezpośrednich rozmowach z pa­
nem Norbertem Widokiem młodzi ludzie 
starali się bliżej poznać jego wojenne losy. 
Niemieckich gości pytali natomiast o za­
interesowanie prawdą historyczną wśród 
młodzieży niemieckiej.

Dyrekcja Gimnazjum nr 1 zapro­
siła do zwiedzenia wystawy nauczy­
cieli i uczniów wszystkich lubońskich 
szkół.

B a rba ra  Szczepaniak

Natomiast 6 grudnia -  w  mikołajki -  
wszyscy zostali uraczeni hot-dogami, 
które zadowoliły nawet najwybredniej­
szych konsumentów.

Pomysłodawczyni akcji należy życDjć 
wytrwałości oraz zawsze pełnej skar­
bonki -  przecież wiadomo nie od dziś, 
że apetyt rośnie w  miarę jedzenia.

(em ka)

wzorowanym na słynnym skeczu gru­
py „Ani Mru Mru”.

Z programów rozrywkowych nie 
zabrakło również popularnego show  
Szymona Majewskiego „Rozmowy 
w  tłoku”. Potem „wyemitowano” teledysk 
o piłkarzu Ronaldinho. Na koniec roz­
dano uczniom  programy TV.

Apel był nie tylko bardzo zabawny, 
ale uświadomił wszystkim, jak wiele 
twarzy ma współczesna telewizja, jak 
wiele różnych funkcji m oże spełniać. 
W szyscy wychodzili z sali w dobrych 
humorach.

M ic h a ł M ik a , V I  c

Z okazji Nowego Roku najser­
deczniejsze życzenia zdrowia, pomyśl­
ności w  życiu osobistym i sukcesów  
w  zawodowym, wiele radości, speł­
nionych marzeń dla czytelników  
„Wieści” oraz sympatyków naszej 
placówki przesyłają dzieci i pracow­
nicy Przedszkola nr 1.
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Cieszkowianka w Znojmo
Społeczność S zkoły Podstawowej nr 2  od b lisko  trzech  la t 
w spółpracu je ze szkołam i w  W iedniu i czesk im  Znojm o, w  ramach 
pro jek tu  eko log icznego ECO -  FAIR. To czysta Europa. Na początku  
grudnia Dw ójka z łożyła  ko le jną w izy tę  w  zaprzyjaźnionej szko le , tym  
razem w  Znojm o

Dzień Matematyki
Prom ocja logicznego m yślenia i rozw ijan ie  zdo lności 
m atem atycznych pod hasłem  „W ażne figu ry ”  w  SP 3

W
 dniach 3 - 7  grudnia sześ­
cioro uczniów i trzech 
nauczycieli z SP 2 gości­
ło w  tym malowniczym miasteczku. 

Nasi uczniowie zostali zaproszeni do 
czeskich rodzin i to z nimi spędzali 
popołudnia, zwiedzając najciekawsze 
znojemskie zakątki. Z kolei zadaniem

N asza  g rup a  w  V ranov

nauczycieli było zaprezentowanie efek­
tów dotychczasowej pracy szkoły nad 
zagadnieniami dotyczącymi wody, którą 
to uczyniliśmy myślą przewodnią te­
gorocznych działań.

Podczas wspólnych spotkań m ie­
liśmy okazję wymienić się doświad­
czeniami zebranymi podczas pracy 
w swoich środowiskach, wśród uczniów 
różnych poziom ów wiekowych oraz 
porównać możliwości zapoznania dzie­
ci z tematyką wodną w  naszych pań­
stwach. Okazało się, że m im o braku 
jakichkolwiek ustaleń, mieliśmy po­
dobne pomysły na przybliżenie uczniom 

najważniejszych zagadnień, co bardzo 
nas ucieszyło. Wspólne rozmowy wzbo­
gacały wycieczki edukacyjne do pobli­
skich miejscowości. Zwiedziliśmy 
i zostaliśmy zapoznani z zasadami 
działania elektrowni wodnej w Dale- 
sicach oraz potężnej elektrowni ato­
mowej Dukovany.

Nasi gospodarze zadbali również 
o to, by obok codziennej pracy nad 
projektem znalazł się czas na zwiedza­
nie i zapoznanie nas z czeską kulturą. 
Wielu emocji dostarczyło nam spot­

Pani Lucynie Osik
k ie ro w n ik o w i „B iosm ed” -u  i je j R odzin ie 

serdeczne w yra zy  w spółczucia z po w odu  śm ierciO jca
składają P racow n icy  G im naz jum  n r  1 im . K a r­

dynała Stefana W yszyńskiego w  Lubon iu .

kanie ze światowej sławy artystą sztu­
ki niekonwencjonalnej -  Lubo Krystkiem. 
Spędziliśmy popołudnie w  jego pry­
watnym domu, pełnym kontrowersyj­
nych obrazów i rzeźb, niosących głę­
bokie, ponadczasowe przesłania. At­
mosferę tych niezwykłych chwil uwiecz­
niliśmy rzecz jasna na fotografiach 
z mistrzem, któremu mogliśmy zadawać 
pytania (oczywiście w  języku niem ie­
ckim -  wiodącym w  projekcie). Innym 
razem poczuliśmy na sobie chłód sta­
rego, zabytkowego zamku w  miejsco­
wości Vranov nad rzeką Tają, w Czechach 
nazywaną Dyją, a zwiedzając Moraw­
ski Krumlov cieszyliśmy oczy efektami 
twórczości znanego miłośnikom sztu­
ki malarza Alfonsa Muchy, poznając 
jednocześnie jego bogaty życiorys.

Z uwagi na fakt, iż wizyta odby­
wała się w  okresie przedświątecznym, 
przygotowano dla nas sporo bożona­
rodzeniowych atrakcji Uczestniczyliśmy 
w  szkolnym koncercie mikołajkowym, 
podziwiając muzyczne, taneczne i ak­
torskie zdolności czeskich uczniów. 
Wybraliśmy się na znojemski rynek, 
gdzie zauroczyła nas atmosfera bardzo 
popularnego w wielu krajach świątecz­
nego jarmarku i po którym w  wigilię 
mikołajek, czyli 5 grudnia, chodzą, 
niczym polscy kolędnicy, anioły i dia­
bły oczywiście w towarzystwie św. 
Mikołaja. Zostaliśmy także poproszeni 
o zorganizowanie polskiego straganu 

z ozdobami świątecznymi wykonany­
mi wcześniej przez naszych uczniów  
podczas lekcji sztuki.

W wieczór poprzedzający dzień 
powrotu do Polski zasiedliśmy wszyscy 
do wspólnej kolacji, podczas której ura­
czono nasze podniebienia czeskimi 
specjałami Nadszedł czas podsumowań, 
podziękowań, podarunków i świątecz­
nych życzeń. Nazajutrz rano musieliśmy się 
pożegnać. Ale nie na długo. W  czerwcu 
czeka nas wizyta w Austrii - ostatnia, 
podsumowująca trzyletni projekt. Już się 
do niej przygotowujemy.

A n e ta  Jurga

D
o zdrowej rywalizacji zaproszeni 
zostali 4 grudnia uczniowie 
klas od 0 do VI oraz wszyscy 
nauczyciele. Program obchodów Dnia 

Matematyki obejmował:
- konkurs matematyczny dla ucz­

niów klas II -  VI, w  którym uczniowie 

samodzielnie rozwiązywali zestawy 
zadań praktycznych i teoretycznych 
odpowiednio przygotowanych do każ­
dego poziomu kształcenia oraz prezen­
towali swoje plakaty dotyczące zagad­
nień geometrycznych,

- konkurs plastyczny pt. „Matema­
tyczny sen o wielokątach -  komiks”, 

Nad całością czuwała komisja 
w składzie: wicedyrektor W. Haremza 

oraz panie: M. Gabler i M. Gajdziel, 
która miała trudne zadanie przy wy­
borze laureatów konkursu, ponieważ 

poziom był bardzo wysoki. Konieczne 
były dogrywki, które pozwoliły wyło­
nić zwycięzców. Mistrzami matema­
tycznymi zostali: N. Pachocka (kl. II b),
K. Torz (III a), J. Będziechowska (IV a),
M. Nowacka (V a), M. Radziszewska 
(VI a).

W konkursie plastycznym za naj­
lepszy komiks wyróżnienia otrzymali: 
D. Czajka (VI a), M. Nowacka (V a),
K. W ięckowska (V a), M. Biderman  
(IV a), O. Kaczmarek (IV b). W szyst­
kim laureatom gratulujemy.

Podsumowaniem Dnia Matema­
tyki był wytęp artystyczny bogaty

Wrocławskie mikołajki
W ycieczka szós to k las ls tó w  SP 3 do św ią tecznego W rocław ia

W
 środę, 6 grudnia klasa VI 
a z SP 3 pojechała na wy­
cieczkę do Wrocławia. To 
był bardzo udany dzień. Zwiedzanie roz­

poczęliśmy od obejrzenia słynnej Pano­
ramy Racławickiej. Zrobiła na nas duże 
wrażenie. W pełnym skupieniu wysłu­
chaliśmy historii powstania tego dzieła 
i tego, co ono przedstawia. Przy okazji 
wstąpiliśmy do Muzeum Narodowego, 
aby choć na chwilę stanąć przed dzie­
łami wybitnych artystów. O godz.12.00 
byliśmy na wrocławskim Starym Rynku, 
gdzie „Śnieżynki” rozdawały upomin­

ki, a z wieży kościoła garnizonowego 
spadały cukierki. Największą atrakcją 
było lądowanie na spadochronie św. Mi­
kołaja z workiem prezentów. Po tym  
mikołajkowym szaleństwie wróciliśmy 
na turystyczny szlak. Zachwycił nas ra­
tusz i kamienniczki (najsłynniejsze -  Jaś 
i Małgosia). Na „jatkach” oglądaliśmy 
pomniki... zwierząt domowych. Wstąpili­
śmy na Uniwersytet potem, z wypiekami 
na twarzy, obejrzeliśmy posąg studenta.

P okaz m o dy  g eo m e tryczn e j

w liczne scenki matematyczne, piosen­
ki i rap, których zadaniem było zain­
teresowanie uczniów ogromnym dzia­
łem  matematyki, jakim jest z pewnoś­
cią geometria. Największą atrakcją 
okazał się natomiast pokaz mody geo­
metrycznej na cztery pory roku. Dzień 
zakończył się wręczeniem dyplomów, 
nagród ufundowanych przez Radę 
Rodziców oraz złożeniem gratulacji 
zwycięzcom przez dyrektor Grażynę 
Leciej.

Mam nadzieję, że ten dzień pozo­
stanie w  pamięci uczniów oraz zachę­
ci do poznawania i lepszego rozumie­
nia geometrii. Widząc radość dzieci 
oraz ich wielkie zaangażowanie w  przy­
gotowaniu imprezy, jestem pewna, że 
takie uroczystości warto organizować. 
Do zobaczenia za rok!

K in g a  H arem za

organizator

W e W ro c ław iu  z M ik o ła je m

O zmroku trafiliśmy na Ostrów Tum­
ski -  fantastycznie oświetlony. Wycięte 

z ciemności zabytki i ich detale sprawiały 
nierealne wrażenie. Byliśmy świadka­
mi uroczystego włączenia świątecznego 
oświetlenia Starówki, pokazów na lodo­
wisku. Świetnie bawiliśmy się na placu 

zabaw, udzielaliśmy wywiadów dla radia, 
telewizji, prasy.. Wszystko to wraz ze sło­
neczną pogodą sprawiło, że wróciliśmy 
z wycieczki bogatsi w wiedzę, wrażenia 

i zafascynowani Wrocławiem.
M.G.
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Gwiazdkowe
zawody

W
 sobotę, 9 grudnia, na tere­

nie Poznańskiego Ośrodka 

Sportu i Rekreacji przy uL 

Chwiałkowskiego odbyły się Gwiazdkowe 

Zawody Pływackie. Brały w nich udział 

dwie uczennice Szkoły Podstawowej nr 1 

w Luboniu: Kinga Szymańska z klasy

P ie rw s z o k la s is tk i z S P 1  z m e d a le m  

za u c z e s tn ic tw o  w  zaw odach  
fo t .  I. B y liń ska

la  oraz Aleksandra Kowańska z klasy 

lb. Za swoje uczestnictwo i wolę wal­

ki w zawodach dziewczynki otrzymały 

piękne pamiątkowe medale.

I. B y liń ska

Niezapomniana
wycieczka

W dniu świętego Mikołaja 
6a do Wrocławia pojechała. 
Doskonale się bawiła 
bo pogoda była miła.
Słonko ładnie przygrzewało 
i energii dodawało.
W szystkim nam się podobało 
Zwiedzaliśmy co się dało.
Ogrom wrażeń nam podała 
Racławicka Panorama 
I muzeum i katedra 
I fontanna cudnie lśniąca 
Kolorami się mieniąca.
Wielką frajdę nam sprawiła 
Niespodzianka bardzo miła.
W  Starym Rynku lądowanie 
Mają święte Mikołaje.
Pana z brodą witaliśmy 
I prezenty dostaliśmy.
Fajnie było, wesolutko 
Szkoda tylko, że tak krótko. 
Chętnie byśmy tam wrócili 
I wycieczkę powtórzyli.

W e ro n ik a  B am ber

Nepal -  inny świat, 
Himalaje -  góry gńr
Kolejna w ysokogórska wyprawa lubonian

L U B O N IA L
G E O G R A P H I C

W
 piątek, 6 października 2006 r., 
o godz. 17.40, w samolocie 
z Warszawy do Moskwy roz­
poczęła się kolejna trekkingowa wypra­

wa Michała Lecieja (zapowiadaliśmy ją 
w  „WL” 9/2006, pisząc o innych podró­
żach luboniania). Tym razem celem był 
Nepal -  królestwo w  Azji Południowej, 
w środkowej części Himalajów, grani­
czące na północy z Chinami, a na po­
łudniu, wschodzie i zachodzie z India­
mi. W  wyprawie uczestniczyło 7 osób, 
w tym dwie z Lubonia: Michał Leciej 
i Rafał Ossowski. W  ciągu 23 dni pie­
szej wędrówki grupa pokonała prawie 
300 km. Większości turystów udaje się 
przebyć jedynie połowę tej trasy.

Trekking w Himalaje został zorga­
nizowany przez prezesa Klubu W yso­
kogórskiego GRAŃ z Poznania. Michał 
Leciej znał już tego człowieka, ponieważ 
właśnie z nim brał udział w  wyprawie 
na Aconcaguę w Andach, w  roku 2003 
(czytaj „WL” 11/03).

Bez pizzy i spaghetti
Na początku grupa znalazła się 

w Kathmandu, stolicy Nepalu, mieście 
w środkowej części kraju, gdzie znaj­
duje się także m iędzynarodowy port 
lotniczy. Pierwsze dwa dni upłynęły 
na zwiedzaniu miasta i przede wszyst­
kim na przygotowaniu do ciężkiej, 
wyczerpującej wędrówki. Należało 
skompletować sprzęt, zakupić gaz oraz 
żywność. Nie m ogli wziąć tego z Pol­
ski, ponieważ obecnie wszyscy prze­
woźnicy wydają pozwolenie na prze­
wóz jedynie 20 kg bagażu. Musieli 
wynająć tragarzy i wykupić zgodę na 
wejście do parku Annapurna (park 
wziął nazwę od szczytu Annapurna 
-  8091 m  n.p.m., dziesiątego co do 
wysokości na Ziemi. Co ciekawe, miej­
scowa nazwa jest połączeniem  san- 
skryckich słów „anna” -  „pożywienie” 
i „purna” -  „wypełniona” i oznacza 
W ypełnioną Pożywieniem).

Grupa wynajęła trzech tragarzy, 
z czego każdy niósł po 25 kg. Jednak 
nie odciążyło to całkowicie Michała, 
Rafała i ich towarzyszy od niesienia 
ciężkich plecaków. Po dwóch dniach 
spędzonych w Kathmandu wędrowcy 
przemieścili się busem do oddalonego 
o 200 km od stolicy Nepalu parku An­
napurna Conservation Area. Tam spę­
dzili swój pierwszy „wędrowny” nocleg. 
Mimo że mieli swoje namioty, w  ciągu 
23 dni wędrówki spali w lodżach -  pry­
mitywnych, drewnianych kwaterach. 
Nocleg taki kosztował 0,5-1 dolara, pod 
warunkiem, że grupa wykupiła posiłek 

u gospodarza. Najczęściej jadali lokal­

□

ną potrawę Dal Bat -  ryż, curry, wa­
rzywa i specjalny sos z zielonych chwa­
stów (posiłek taki kosztował od 1-2 
dolarów). Można było również dostać 
potrawy rodem z Europy, np. pizzę czy 
spaghetti, ale w wersji nepalskiej mało 
przypominały znany nam smak. Tak 
więc kolację jadali u tubylców, a śnia­
dania robili w swoim zakresie z zaku­
pionej wcześniej żywności.

Himalajskie dylematy
Pierwsza nocka na trasie przypad­

ła na wysokości 2300 m  n.p.m. Z tego 
miejsca w ciągu 8 dni wędrowali doli­
ną rzeki Marsjandi, szli w  stronę prze­
łęczy Thorung-La na wysokość 5400 m
n.p.m. Aby pokonać taki odcinek, wę­
drowcy wstawali zazwyczaj o 7.00 rano 
i szli do 17.00, bowiem wraz zachodem 
słońca robiło się tam momentalnie 
bardzo zimno.

Prócz wcześniej wykupionego bi­
letu wstępu do parku Annapurna gru­
pa musiała ponieść dodatkową opłatę, 
którą na szlaku pobierali partyzanci, 
pozostający w  konflikcie politycznym  
z aktualną władzą Maoiści.

W  trzecim dniu wędrówki Michał 
Leciej oraz Rafał Ossowski mieli okazję 
zobaczyć swój pierwszy ośmiotysięcznik 
-  Manaslu -  8163 m n.p.m., który wy­
łonił się gdzieś wysoko ponad chmura­
mi. Należy dodać, iż warunki atmosfe­
ryczne im sprzyjały, albowiem nie 
spotkali się, jak dotąd, z żadnymi opa­
dami czy załamaniami pogody. W koń­
cu jesień w  Himalajach jest najprzyjaź- 
niejszą porą roku i gwarantuje dobre 
i dość stabilne warunki pogodowe.

Dopiero po 6 ,7  dniach osoby bio- 
rące udział w trekkingu zobaczyły szczyt 
Annapurna (8091 m  n.p.m., dziesiąty 
co do wysokości szczyt Ziemi). Zwie­
dzane tereny były tak interesujące, że 
grupa nie była w stanie wszystkiego 
zobaczyć dokładnie i dlatego często 
stali przed dylematem, co wybrać: wejść 
na jakiś szczyt czy może iść dalej. Tak 
było też, gdy w  miejscowości Manang 
postanowili dojść nad jezioro Tilicho, 
jedno z najwyżej położonych na świę­
cie jezior, znajdujące się na wysokości 
4919 m n.p.m. (ma głębokość 85 m  
i dlatego najprawdopodobniej nigdy 
nie zamarza). Widok zachwycił wszyst­
kich turystów i nikt tak naprawdę nie 
żałował 4 dodatkowych dni poświęco­
nych na dojście nad Tilicho (patrz 
zdjcie na okładce).

Nocleg na wysokości 4800m
Po kolejnych dwóch dniach grupa 

doszła do ostatniego schroniska przed

W rubryce -  LUBONIAL GEO­
GRAPHIC, zamieszczamy reportaże 
z odwiedzanych przez lubonian egzo­
tycznych miejsc. Przedstawiamy też 
ciekawostki: etnograficzne, arche­
ologiczne, przyrodnicze, turystycz­
ne, architektoniczne itd., które nasi 
mieszkańcy dostrzegli. Zapraszamy 
więc do nadsyłania tekstów, a także 
ciekawych zdjęć.

W id o k  na  m a syw  M o u n t E ve res t. P o dczas lo tu  

z D e lh i d o  K a th m a n d u  a u to r  p o zn a ł p ew nego  

N epa lczyka , by łego  p ilo ta  h e lik o p te ra  g rupy 

ra tu n k o w e j, z a jm u ją ce g o  s ię  o b e c n ie  lo ta m i 

w id o ko w ym i nad  M o u n t E v e re s t i z o s ta ł zapro ­

szo ny  na  d a rm o w y  lo t  s a m o lo te m  je g o  b iu ra

T horung-La  -  tru d n o d o s tę p n a  p rze łęcz  d z ie lą ca  

d o lin ę  M a rs ja n d i i K a li G h a n da k i

przełęczą Thorung-La. Tu już panowa­
ły warunki prawdziwie zimowe, a w  do­
datku, aby dojść do przełęczy (jej wy­
sokość to 5416 m n.p.m.) trzeba było 
wstać o 4.00 i wyjść o 5.00. Uczestnicy 
wyprawy chcieli zdobyć także szczyt 
Thorung Peak. Niestety, mróz docho­
dzący do minus 15°C, przy porywistym  
wietrze i zawiei śnieżnej nie pozwolił 
im na zrealizowanie tego marzenia.
Z wielkimi trudami udało się przejść 
przez przełęcz. Wynikiem zmagań z gó­
rami było tego dnia odmrożenie palców 
u jednego z uczestników, czego skutki 
odczuwa do dziś. Na szczęście obyło się 
bez ingerencji chirurga i powoli wszyst­
ko wraca do normy.

W dół
Kolejny etap wędrówki prowadził 

wzdłuż rzeki Kali Ghandaki, której do­
lina jeszcze kilkadziesiąt lat temu była 
ważnym szlakiem handlowym pomiędzy 
Tybetem i Nepalem. Niestety, po oku­
pacji Tybetu przez Chiny jest to tylko 
szlak trekkingowy. Od tego momentu 
lubonianie wraz ze swoimi towarzysza­
m i zaczęli schodzić w dół, a co za tym  
idzie, mogli pokonywać dziennie więcej 
kilometrów. Po drodze zwiedzili większe c<̂ ’ 

wioski, takie jak Jomoson (przed tą 

miejscowością wędrowców spotkała
3 3
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Nepal -  inny świat, Himalaje -  góry gór
burza z silnymi opadami gradu i śniegu). 
Jest to jedyne miejsce na szlaku, z któ­
rego można dolecieć do Kathmandu 
samolotem. To właśnie tu większość 
turystów kończy swoją trasę trekkingo- 
wą. Większość, ale nie dzielni lubonianie 
i ich towarzysze. Oni szli dalej. Minęli 
wioskę Muktinath, gdzie zwiedzili świą­
tynię buddyjską. Następnego dnia cze­
kał na nich kolejny ośmiotysięcznik, 
Daulaghiri -  8167m n.p.m.

Po p rze jśc iu  

p rzez Tho- 

rung-La. 
M u s ie liś m y  

u c ie ka ć  

przed  lo d o ­

w a tym  
w ia tre m  

i za w ie ją  
ś n ie ż n ą

N ie b e zp ie czne  o s u w is k a  p od cza s  
p o d e jś c ia  d o  je z io ra  T ilich o

Dolina Kali Ghandaki jest południo­
wą. W odróżnieniu od północnej doli­
ny rzeki Marsjandi panuje tu inny klimat 
-  było mniej śniegu, wyższa tempera­
tura, a roślinność zielona okrywała 
wyższe partie zboczy górskich. Momen­
tami panował klimat dżungli z bujną 
roślinnością. Tu grupa stanęła przed 
kolejnym wyborem -  wejść na sześcio- 
tysięcznik Dhampus Peak czy iść do 
obozu pod Annapurną. Wybrała obóz.

W sanktuarium góry świata
Po 14 dniach wyczerpującej wę­

drówki, w miejscowości Chhomorang 
na wysokości 2170m n.p.m. zorganizo­
wano upragniony odpoczynek. Tu wę­
drowcy mogli zrobić pierwsze od dwóch 
tygodni pranie. Po nabraniu sił wyru­
szyli w dalszą drogę. Po 2 dniach doszli 
do Annapurna Base Camp. Wejście na 
wysokość 4130m  n.p.m., gdzie uloko­

wano bazę stanowiąca wrota na Anna­
purnę, nie jest łatwe, ale trudy wspi­
naczki zostały sowicie wynagrodzone 

piękną panoramą Himalajów roztacza­
jącą się dookoła bazy. Lubonianie zo­
baczyli także oświetloną, 4-kilometrową 
ścianę -  najbardziej majestatyczny punkt 
sanktuarium Annapurna. W końcu wy­
prawa do bazy pod Annapurną to wę­

drówka w  samo serce gór. Szlak kończy się 
w  miejscu, które zewsząd otoczone jest 
wysokimi masywami himalajskich szczy­
tów -  stąd nazwa: „sanktuarium”. Dalej 
idą już tylko profesjonalne wyprawy 
himalajskie.

Na wschodzie uwagę wędrowców  
przykuła święta góra Machhapuchha- 
re. M im o że ma 6993 m  n.p.m. (czy­
li nie jest wcale najwyższa), nikt do 
tej pory na nią nie wszedł. Nepalczy-

cy bow iem  nie wydają na to zezw o­
lenia, uważając M achhapuchhare za 

świętą górę.
W ciągu 3 kolejnych dni znów  

zeszli, by skontaktować się z cywiliza­
cją -  do miasta Pokhary, najbardziej 
wypoczynkowego miejsca w Nepalu. 
Tam przez 2 dni odpoczywali, po czym 
autobusem wrócili do Kathamndu, 
a stamtąd do Polski.

Wyprawa miała aspekt bardziej 
turystyczny niż sportowy. Michał przy- 
znaje, że Nepal jest cudownym miejscem. 
Zderzenie europejskiej cywilizacji z ne­
palskim „brakiem” cywilizacji było 

w pewnym sensie szokiem -  przenie­
sieniem do innego świata, gdzie nie 
zapomniano, co daje człowiekowi Zie­
mia i czym jest życie w zgodzie z nią. 
Ludzie tam są uśmiechnięci, przyjaźni, 
nie śpieszą się nigdzie, żyją w zgodzie 
z naturą. Tam nawet psy nie szczekają. 
Lubonianin nie ukrywa, że to idealne 
miejsce na odnalezienie spokoju i wy­
ciszenie, którego brakuje na co dzień 
mieszkańcom „cywilizowanych” części 
świata. Niebosiężne skalisto-śnieżne 
ośmiotysięczniki i inne szczyty, które 
były codziennym towarzyszem zmagań 
wędrowców, dopełniają wrażenia wę­
drówki po innym świecie.

Michał żałuje, że nie udało mu się 
wejść na żaden sześciotysięczny szczyt. 
Nic straconego, w końcu istnieją p o ­
wroty. Gdyby w przyszłości jeszcze raz 
wraz z Rafałem mogli pojechać w Hi­
malaje, skupią się przede wszystkim na 

zdobyciu jakiegoś szczytu.
M o n ik a  O g rabek

Na o k ła d c e : T ilic h o  Lakę  -  rza dko  od­
w ie d za ne  przez tu ry s tó w  je z io ro , p o ło ­

żone  wyżej n iż  M o n t B lan c . N a zd jęc iu  

lubon ian ie , z lew ej R afa ł O sow ski i M icha ł 

Lec ie j

Viara dominuje, 
4 x 4  awansuje
Lubońska P iłkarska Liga Halowa

C
zwarta i piąta kolejka rozgrywek 

Lubońskiej Piłkarskiej Ligi Ha­
lowej potwierdziła dominację 
zespołu Viara Gra. Ekipa Przemysława 

Grobelnego -  kapitana drużyny, a za­

F ra g m en t m eczu  5  ko le jk i C o n d o r P o lska  -  P e u g e o t S u rd y k  (0 :4 ) 

fo t .  K a ro lin a  W in ia rs k a

razem organizatora ligi nadal jest nie 
do zatrzymania! Teraz czas na ligowy 

przerywnik, którym będzie rozgrywany 
3 lutego Puchar Ligi.

I liga
Dużym krokiem w kierunku tego­

rocznego mistrzostwa był dla Viary 
niewątpliwie pojedynek 4. serii z od­
wiecznym rywalem Peugeotem Surdyk 
Ten niezwykle ciekawy m ecz zakoń­
czył się triumfem Viary 4:2. Kolejne 
wygrane z Wartą Luboń 7:5 oraz z Nie­
przemakalnymi 4:0 spowodowały, że 

Viara Gra pozostaje nadal bez strat 

punktowych!
Wyraźny kryzys dopadł zwycięzcę 

poprzedniej edycji -  Condora Polska 
oraz zespół IKA Team. Condor w 5 
kolejce najpierw nie sprostał drużynie 

„4 x 4” (porażka 5:6), a następnie Peu­
geotowi (przegrana 0:4). Natomiast 
m łody zespół IKA Team uległ Warcie 
Luboń 2:4, pom im o że cały mecz grał 
z przewagą jednego zawodnika (z p o ­
wodu braków kadrowych Warty)! Na­
stępnie przegrał z drużyną „4 x  4” 2:5. 
W łaśnie ta ostatnia ekipa jest niewąt­
pliwie największym objawieniem roz­
grywek. W  tej chwili zajmuje już 3 
lokatę w ligowej tabeli!

II liga
W drugiej lidze trwa zażarta walka 

o pierwsze miejsce. W tej chwili pro­
wadzi zespół Przyjaciół, który jednak 

wyprzedza Ziomali tylko lepszym bi­
lansem bramek. Trzecie miejsce oku­
puje debiutująca w rozgrywkach dru­
żyna KPH Luboń, a czwarte Las Palmas. 
Bez punktu pozostaje ciągle inny de­
biutant -  Los Amators, który zamyka 

ligową tabelę.

A już 3 lutego rozegrany zosta ­
nie Puchar Ligi -  jed n o d n io w y  
turniej, w  którym  uczestn iczyć b ę ­
dzie 16 najlepszych zespołów  pierw­
szej fazy rozgryw ek. O zw ycięzcy

oraz przeb iegu  zaw odów  p o in fo r­
m ujem y w następnym  num erze  
„W ieści”.

Ciekawsze wyniki I ligi
Warta Luboń -  Viara Gra 5:7
Viara Gra -  Peugeot Surdyk 4:2 
Condor Polska -  4x4 5:6
Warta Luboń -  IKA Team 4:2
Peugeot Surdyk -  Condor Polska 4:0 
4 x  4 -  IKA Team 5:2

Tabela po V kolejkach
1. Viara Gra 8 24 42:10
2. Peugeot Surdyk 8 18 27:16
3. 4x4 8 15 30:19
4. IKA Team 9 13 26:25
5. Condor Polska 7 10 22:19
6. Bronx 7 10 17:29
7. Warta Luboń 7 9 16:20
8. Zmarnowane Talenty 8 2 12:31
9. Nieprzemakalni 8 1 10:33

Ciekawsze wyniki II ligi
Ziomale -  KPH Luboń 3:3
Las Palmas -  Przyjaciele 1:4
Przyjaciele -  Ziomale 3:2
Camel -  Las Palmas 0:3
Leśmiana Street -  Ziomale 0:1
Cyryla -  KPH Luboń 2:6

Tabela po 5 kolejkach
1. Przyjaciele 8 19 32:7
2. Ziomale 8 19 30:13
3. KPH Luboń 8 17 29:16
4. Las Palmas 7 15 37:11
5. Camel 8 12 19:24
6. Leśmiana Street 8 9 15:18
7. Cyryla 8 7 21:36
8. Jokers 8 3 9:39
9. Loa Amators 8 0 8:39
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Halowe granie UKS
Turnieje w Kicinie

H
alowe granie chłopcy Jedyn­
ki zaczęli już w  listopadzie 
udziałem w  cyklu turniejów 
dla orlików i młodzików w Kicinie or­

ganizowanych przez Kadet Kicin. 11 li­
stopada zagrało 8 zespołów młodzików. 
UKS Jedynka w  swojej grupie grał z SP 
Kicin, wygrywając 6:0 oraz z II zespo­
łem  SP 89 Poznań 3:0 i przegrywając 
z Kostrzynem 0:1. W  walce o finał Je­
dynka przegrała z I zespołem SP 89 0:4, 
w meczu o III miejsce pokonała Kadet 
Kicin 2:0. W finale SP 89 wygrała z Le- 
chią Kostrzyń 3:0.

Dyr. J a n ko w sk i o raz  o rg a n iz a to r tu r ­

n ie ju  Lech  B a rtk o w ia k  w ręcza ją  s ta tu ­

e tk ę  n a jle p s z e m u  b ram ka rzo w i tu r ­
n ie ju  fo t .  M iro s ła w  K lecz

II turniej rozegrany został 2 grud­
nia z udziałem 9 zespołów. Jedynka 
w swojej grupie pokonała FUKS Poznań 
1:0 oraz Kadet Kicin 4:0. W  następnym 
meczu był remis 1:1 z Kostrzynem oraz 
porażka 0:1 z Kobylnicą. Wyniki te 
pozwoliły zagrać tylko o 5 lub 6 miej­
sce, a przeciwnikiem był ponownie  
zespół FUKS, którego pokonaliśmy 5:1. 
Zwycięstwo w turnieju odniósł zespół 
SP 89 Poznań przed Kostrzynem i Ko­
bylnicą.

Orlicki w  pierwszym turnieju za­
grały z Kadetem Kicin, Przemysławem 
Poznań i MKS Luboń. Spisały się zna­
komicie, wygrywając wszystkie mecze, 
zajmując I miejsce. II miejsce przy- 
padło MKS-owi Luboń, III -  Przemy­
sławowi, a IV -  Kadetowi Kicin.

W drugim turnieju udział wzięło 
7 zespołów. Jedynka w grupie wygrała 
z Kadetem 4:1 i przegrała 2:4 z Prze­
mysławem. W meczu półfinałowym  
przeciwnikiem był zespół MKS Luboń, 
który wygrał 2:1. Jedynka zagrała o III 
miejsce z Przemysławem, wygrywając 
6:3. W finale Suchary Suchy Las 2:1 
pokonały MKS Luboń. Dalszy ciąg 
turnieju rozegrany będzie w  2007 r.

O puchar władz
Na przełomie listopada i grudnia 

chłopcy Jedynki rocznika 95 grali w  tur­
nieju w SP 34 Poznań organizowanym 
przez UKS Śmiały Poznań. Jest to już 

17 edycja Halowego Turnieju Piłki 
Nożnej Szkół Podstawowych o Puchar

Zastępcy Prezydenta Poznania, Wielko­
polskiego Kuratora Oświaty i Prezesa 
WZPN w  Poznaniu.

Udział wzięły zespoły z Poznania, 
Swarzędza, Murowanej Gośliny.

W  stawce 13 zespołów  Jedynka 
Luboń odniosła 5 zwycięstw, jeden  
remis oraz poniosła 6 porażek i za­
jęła VII m iejsce. Zwyciężyła SP 27 
Poznań przed SP 2 M urowana G o­
ślina i SP 13 Poznań. W styczniu 2007 r. 
do rozgrywek przystąpią chłopcy  

z rocznika 96.

Piłkarskie Mikołajki 2006 r.
9 i 10 grudnia 2006 r. UKS Jedyn­

ka Luboń organizowała tradycyjny 
turniej piłki nożnej dla orlików i m ło­
dzików. W  sobotę, 9 grudnia w  sali SP 1 
Luboń, w VI turnieju o Puchar Dyrek­
tora SP 1 Zbigniewa Jankowskiego 
zagrały orliki. Udział wzięło 6 zespołów: 
MKS Luboń, Kadet Kicin, EWPA Ko­
morniki, PKS Racot oraz dwa zespoły 

UKS Jedynka.
Turniej rozegrano systemem figo­

wym, tzn. każdy z każdym. Zwycięzcą 
okazał się I zespół UKS Jedynki, któ­
ry wygrał wszystkie mecze: z Komor­
nikami 3:1, z Jedynką II -  4:1, MKS-em 
Luboń 3:2, Kadetem Kicin 5:1 oraz 
z Racotem 4:2. Drugie miejsce zajął 
zespół z Racotu, trzecie MKS Luboń, 
czwarte Komorniki, piąte Kicin, a szó­
ste II zespół Jedynki.

Jako ciekawostkę można podać, że 
w II zespole Jedynki grały dwie dziew­
czyny, które z tej okazji otrzymały 
upominki. Rozegrano również konkurs 

rzutów karnych, w którym zwycięzcą 
został R. Tomczak z Komornik. Otrzy­
mał plecak. W  klasyfikacji najlepszego 
Strzelca turnieju wygrał Bartosz Antczak 
z MKS Luboń, a najlepszym bramkarzem 

został Kamil Kubera z Racotu. Otrzy­
mali oni pamiątkowe statuetki. Zwy­
cięski zespół I Jedynki Luboń otrzymał 
puchar oraz złote medale. Zespołom  

z Racotu i MKS Luboń za 2 i 3 miejsca 
wręczono srebrne i brązowe medale. 
Wybrani przez opiekunów chłopcy 
z zespołów, które zajęły miejsca od 4 

do 6, otrzymali pamiątkowe statuetki, 
zaś chłopcy o im ieniu Mikołaj zostali 
wyróżnieni piłkami.

Nagrody i upominki wręczał na 

zakończenie turnieju dyrektor Zbigniew 
Jankowski wraz z organizatorem -  Le­
chem Bartkowiakiem. Wszyscy uczest­
nicy otrzymali od organizatorów sło­
dycze i napoje.

Zespół Jedynki grał w składzie: 
bramkarz -  Mikołaj Okupniak, zawod­
nicy z pola: Jakub Tomczak, Bartek 
Kufel, Mikołaj Małecki, Hubert i Maciej 
Jakubowscy, Cezary Strugała oraz Ad­
rian Szynka.

W  niedzielę, 10 grudnia, w  sali 
SP 2 w  Luboniu, w  XI turnieju o Pu­
char Prezesa UKS Jedynka Mirosława 
Klecza grały młodziki. Udział wzięło 
8 zespołów  podzielonych na dwie 

grupy:
Grupa I: UKS Jedynka I, Kadet 

Kicin, Las Puszczykowo, I EWPA Ko­
morniki

Grupa II: SP 89 Poznań (zwycięzca 
turnieju rocznika 1994), Lechia Kostrzyn, 
Stella Luboń, UKS Jedynka II.

Po rozegraniu meczów grupowych 
w  pojedynku o pierwsze i drugie miej­
sce spotkały się zwycięskie zespoły 
z Grupy I -  EWPA Komorniki, z Gru­
py II -  SP 89 Poznań. Wygrał zespół 
z Poznania wynikiem 3:0, tym samym 
zostając zwycięzcą turnieju.

W  meczu o 3 i 4 miejsca -  UKS 
Jedynka I pokonał Lechię Kostrzyn 2:1. 
W  spotkaniach u o 5 i 6 miejsca Las 
Puszczykowo pokonał Jedynkę II 3:1, 
a o miejsca 7 i 8 Stella Luboń, po do­
grywce, zwyciężyła Kadet Kicin 2:1.

Najlepszym strzelcem turnieju 
okazał się P. Król, a najlepszym bram­
karzem P. Zych, obaj z zespołu SP 89 
Poznań.

Zwycięski zespół otrzymał puchar 
oraz złote medale. A zespoły z Komor­
nik i UKS Jedynka I za 2 i 3 miejsca 
odpowiednio srebrne i brązowe m e­
dale. Za miejsca 4-8 opiekunowie ze­
społów wytypowali w  swoich zespołach 
zawodników, którzy otrzymali pamiąt­
kowe statuetki.

Wyróżnienia i upominki wręczał 
prezes UKS Jedynka Mirosław Klecz 
w  towarzystwie opiekuna Jedynki L. 
Bartkowiaka.

Wszystkie zespoły w  czasie turnie­
ju otrzymały napoje. Mecze prowadzi­
li sędziowie z Wielkopolskiego Kolegium 
Sędziów w  Poznaniu.

Zadecydowały drapieżniki
Z ac ię ta  w a lka  o m iano w ędkarza roku w  Kole „Lubon ianka”

D
o ostatniej chwili toczyła się 
rywalizacja o miano najlep­
szego wędkarza koła PZW  
„Lubonianka” wśród seniorów. Przed 

kończącymi tegoroczny sezon wędkarski 
zawodami o Puchar Drapieżnika, które 
odbyły się na Warcie w Obrzycku, aż 3 
wędkarzy miało szansę na ostateczny 
triumf. Byli to Tadeusz Nowicki, Ta­
deusz Podbylski oraz Piotr Skibiński. 
W efekcie najlepiej spisał się niewątpli­
wie najbardziej utytułowany zawodnik 
z tej trójki -  Tadeusz Nowicki, który 
łowiąc 1600g ryb, zajął co prawda 2 
lokatę (najlepszym okazał się Stefan 
Araszkiewicz), ale wyprzedził swych 
najgroźniejszych konkurentów i wygrał 
końcową klasyfikację.

Dyr. J a n ko w sk i w ręcza  m e d a le  zw ycię­
s k ie j d rużyn ie  UKS Jedynka  Luboń  

fo t .  M iro s ła w  K lecz

Nad przebiegiem obu turniejów 
czuwali działacze i sympatycy UKS 
Jedynka. Organizator oraz Dyrekcja 
SP 1 w Luboniu dziękują dyrektor SP 2 
Teresie Zygmanowskiej za bezpłatne 
udostępnienie sali na turniej m łodzi­
ków.

Sponsorami obu imprez byli: UKS 
Jedynka Luboń, SP 1 w  Luboniu oraz 
firma KREISEL z Poznania.

Świątecznie
20 grudnia na tradycyjnym spot­

kaniu świąteczno-noworocznym z chłop­
cami grającymi w  klubie spotkali się 
prezes Mirosław Klecz, trener i opiekun 
zespołu Lech Bartkowiak oraz kierow­
nik zespołu Maciej Raźniak, którzy 
złożyli zawodnikom życzenia now o­
roczne. Każdy z chłopców otrzymał 
kalendarz klubu 2007 oraz tradycyj­
nego gwiazdora.

Zarząd klubu dziękuje Urzędowi 
Miasta Luboń za dotacje na działalność 
klubu, darczyńcom wspierającym oraz 
rodzicom pomagającym w  transporcie 
na m ecze i turnieje. Bez pom ocy tych 
ludzi niemożliwa byłaby tak szeroka 
działalność Jedynki.

Oprać, na podstaw ie re lacji 

L. B a rtk o w ia k a

Oto dokładna punktacja najlepszych 
seniorów 2006 r.
1. Tadeusz Nowicki -  472 pkt.
2. Tadeusz Podbylski -  447 pkt.
3. Piotr Skibiński -  433 pkt.

W kategorii juniorów walka była 
równie zacięta, ale nie dotyczyła pierw­
szego miejsca. Bezapelacyjnie zwycię­
żył bowiem Dam ian Ratajczak, który 
zgromadził 500 pkt. Drugie miejsce 
zajął Tomek Orzechowski -  372 pkt, 
a trzecie Bartek Bugaj ewski -  
368 pkt.

Puchary oraz dyplomy najlepsi 
zawodnicy otrzymają 21 stycznia pod­
czas Walnego Zgromadzenia Kola PZW 
„Lubonianka”.

P rzem ysław  K w ia tk o w s k i
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Tym razem się uda? W Stelli średnio
W ładze Lubońskiego Klubu Sportowego zakłada ją  drugi k lub 
o nazwie: Luboński Football Club ja ko  spó łkę prawa handlowego

B
y dokonać tego zabiegu w pią­
tek, 1 grudnia zwołano Walne 
Zgromadzenie, na którym wy­
brano zarząd nowego klubu. Docelowo 

wchłonięty przez spółkę LKS ma nosić 
nazwę Luboński Football Club (Lu­
boński FC). Pomysł wynika zapewne 
z ciążącego na LKS-ie nieszczęsnego 
długu wykazanego w 2003 r. przez NIK 
(około 47 tys zł), który miano spłacić 
lubońskiemu Urzędowi Miasta. Przypo- 
mnijmy, że już raz próbowano „uciec” 
przed długiem  i przemianować LKS 
na Miejski Klub Sportowy, ale tamte 
działania zakończyły się fiaskiem po­
mysłu władz LKS-u (MKS odciął się 
od zobowiązań LKS-u). Czy zmiana 
nazwy i formy doprowadzi tym  ra­
zem do uniknięcia spłaty zadłużeń 
i um ożliw i ubieganie się o dotację 
z Urzędu Miasta? Luboński FC jako 
spółka m oże prowadzić działalność 
gospodarczą, LKS natomiast jest sto­
warzyszeniem zwykłym.

LKS w liczbach

P
o rozegraniu 17 meczów m i­
strzowskich w  rundzie jesien­
nej nasza ekipa plasuje się na 11 
miejscu w ligowej tabeli. Piłkarze Hen­

ryka Wróbla zgromadzili 18 punktów, 
strzelili 21 bramek, tracąc 29. Na taki 
bilans zebrały się 4 wygrane mecze, 6 
remisów oraz 7 porażek. Zdecydowanie 
lepiej lubonianie spisywali się na włas­
nym boisku, gdzie odnieśli 3 zwycięstwa, 
uzyskali 3 remisy i ponieśli 3 porażki 
(bilans bramek 15:13). Na wyjeździe udało

Borykin na celowniku
Treningi Lubońskiego Klubu Sportowego

P
o przerwie zimowej, 10 stycznia 
dla prowadzonych przez Henryka 
Wróbla zawodników zaplanowa­
no serię sparringów, które mają ich od­

powiednio przygotować do wznawianej 
w połowie marca rundy wiosennej.

Pierwszym rywalem lubonian ma być
27 stycznia ekipa Lipna Stęszew. Tydzień 
później zespół zagra z grającą w  klasie 
okręgowej Unią Swarzędz, a 17 lutego 
z Tamovią Tarnowo Podgórne. Kolejnym 
przeciwnikiem drużyny z ul. Rzecznej 
będzie Polonia Środa (24 lutego), a ostat­

nim sparringpartnerem przed ligą -  Ko­
twica Kórnik (10 marca). Wszystkie wy­
mienione potyczki LKS zagra na obiektach 
rywali. -  Kolejny rok z  rzędu nie możemy, 

niestety, rozgrywać meczów towarzyskich 
w przerwie zimowej na swoim boisku. Jest 
to spowodowane przede wszystkim oszczę­
dzaniem głównej murawy przed spotkania­
mi mistrzowskimi -  zaznacza opiekun 
zespołu Henryk Wróbel.

Prezesem Lubońskiego FC został 
mieszkający w Puszczykowie Lech Pawlak, 
wiceprezesem August Krawiec, skarb­
nikiem Janusz Matłoka, a członkiem  
zarządu Marek Bernaś. Pełnom ocni­
kiem zarządu wybrano Ryszarda Dolatę. 
Prawie wszyscy wym ienieni byli już 
kiedyś prezesami lubońskich klubów: 
Marek Bernaś, Ryszard Dolata i Janusz 
Matłoka -  włodarzami LKS-u, nato­
miast August Krawiec -  Stelli Luboń. 
Rodzynkiem w tym towarzystwie po- 
zostaje Lech Pawlak, który będzie miał 
okazję sprawdzić się w  tej roli.

Jak dowiedzieliśmy się w W ielko­
polskim Związku Piłki Nożnej, przy 
zachowaniu ciągłości rozgrywek i zgody 
obu podm iotów na przejęcie drużyny, 
zmiana nazwy nie powinna mieć wpły­
wu na sportowy aspekt. Luboński FC 
będzie m ógł kontynuować rozgrywki 
w  IV lidze rozpoczęte przez LKS.

W ła dys ła w  Szczepaniak, 

P rzem ysław  K w ia tko w sk i

im się wygrać tylko raz (z Huraganem 
Pobiedziska 4:2), 3 spotkania zremiso­
wać i 4 przegrać. Na obcych boiskach 
zdobyli 6 goli, a stracili 16.

Oto strzelcy bramek dla LKS-u w 17 
ligowych meczach: 4 -  Krzysztof Bar- 
toszak, Robert Siejek; 3 -  Jonasz Jeżew­
ski, Bartosz Kania; 2 -  Szymon Piecho- 
wicz; 1 -  Wojciech Głowiński, Maciej 
Królik, Sławomir Marchewka, Mateusz 
Michalski, Mateusz Poniatowski.

Przem ysław  K w ia tko w sk i

Ponadto planowany jest udział eki­
py w jednym z turniejów halowych 
(w Swarzędzu bądź w Buku), ale o szcze­
gółach na razie nic nie wiadomo.

Na temat ruchów transferowych też 
brakuje konkretów. W orbicie zaintere­
sowań klubu jest grający ostatnio w Hu­
raganie Pobiedziska, a wcześniej w War­
cie Poznań Radosław Borykin, który 
byłby dla drużyny niewątpliwym wzmoc­
nieniem. Jak podkreślił trener Wróbel, 
prawdopodobnie nikt nie odejdzie z ka­
dry zespołu.

Warto zaznaczyć, że jednym z odkryć 

tego sezonu jest wychowanek LKS- 
u Krzysztof Bartoszak, który zdobył do 
tej pory 4 bramki: Gdyby Krzysztof solid­
niej przyłożył się do treningów, ju ż dawno 
mógłby grać wyżej niż w IV-lidze. Uważam, 
że nie byłby bez szans nawet w szerokiej 
kadrze Lecha Poznań -  podkreślił szko­
leniowiec lubońskiej drużyny.

Przem ysław  K w ia tko w sk i

Zespół seniorów S te lli w  liczbach

P
o 13 meczach Stella ma 7. miej­
sce w tabeli A-klasy. Zdobyła 16 
punktów, stosunek bramek to: 
16:22. Odniosła 4 zwycięstwa (1 wy­

jazdowe), 4 remisy (2 wyjazdowe), 5 
poniosła porażek (3 wyjazdowe).

Bramki w  meczach ligowych zdo­
bywali: Sławomir Kleiber -  5, Tomek 

Smura, Marek Wiórek, Mariusz Cie­
sielski, Robert Szynka -  po 2; Robert 
Twardowski, Arek Nowicki -  po 1.

Statystyka m eczów rozegranych 
w lidze przez poszczególnych zawod­
ników: Marek Filipiak -  11, Paweł 
Dębski (drugi bramkarz) -  3, Robert 
Twardowski, Paweł Soroko, Jacek Mro- 
czyński -  13 (komplet), Robert Szynka, 
Arkadiusz Nowicki, Sławomir Kleiber 
-  12, Marek Wiórek -  11, Mariusz Cie­
sielski, Jakub Ratajczak -  9, Sebastian 
Karasiński, Tomasz Smura -  8, Maciej 
Owczarczak -  7 (w tym miejscu prze­
praszam kol. Macieja za błędną pisow­
nię nazwiska w  poprzednich numerach 
„WL”), Paweł Kotliński, Przemysław 
Szubert, M iłosz Goździewski -  po 6; 
Piotr Murcha, Krzysztof Wawrzyniak, 
Przemysław Zgoła -  po 2.

Jak czytelnicy zauważyli, w  kadrze, 
która jest mieszanką rutyny i młodości, 
przewinęło się 20 zawodników. Stara

Spór o trenera
Zm iany trene ra  w  MKS-ie prawdopodobnie nie będzie!

I
nformowaliśmy w poprzednim nu­
merze „WL”, że Robert Tomkowiak 

prawdopodobnie przestanie być tre­
nerem B-klasowego Miejskiego Klubu 

Sportowego. Okazuje się jednak, że nie 
dojdzie do zmiany na stanowisku szko­
leniowca, m im o że chcą jej kierownik 

drużyny i zawodnicy!
-  Premierowy sezon MKS-u w B- 

klasie nakierowany był przede wszystkim 
na budowę zespołu, a wyników będzie­
my wymagać dopiero w przyszłym  se­
zonie. Dlatego też trener Robert Tomko­
wiak pozostanie na swoim stanowisku 
-  zakomunikował prezes Miejskiego 
Klubu Sportowego Jerzy Tomkowiak.

Tymczasem kierownik ekipy Tomasz 
Rybak zaznacza: Jeśli nie dojdzie do 
zm iany trenera klub nie będzie miał 
zawodników do gry! Piłkarze otwarcie

Spotkanie w Stelli

W
 grudniu zarząd TMS „Stel­
la” spotkał się w budyn­
ku klubowym  z zastęp­
cą burmistrza -  Rafałem Markiem  

i przedstawicielami W ielkopolskiego 

Związku Piłki Nożnej -  z dyrektorem 
M irosławem Jankowskim na czele.

gwardia, w osobach Filipiaka, Wiórka, 
Twardowskiego, Soroki, Kotlińskiego, 
Szynki, Kleibra ma m ocne wsparcie 
dzięki Mroczyńskiemu, Nowickiemu, 
Ratajczakowi, Karasińskiemu, Smurze, 
Goździewskiemu i Wawrzyniakowi. 
Trzeba przyznać, że brak superstrzelca 
-  Plucińskiego, Korcza czy Krzyżania­
ka, zmusił trenera Perza do sięgnięcia 
po jeszcze młodszych, co zwiększyło 
rywalizację w  zespole.

Bardzo udany start w Pucharze 
Polski, przejście trzech rund i zatrzy­
m anie się na LKS-e w derbach Lu­
bonia także ma swą wymowę. Kończąc 
podsum owanie, przedstawię wyniki 
małego plebiscytu (głosowania wśród 
piłkarzy). Najlepszym zawodnikiem  
rundy został Marek Filipiak, odkry­
ciem  sezonu są Sebastian Karasiński 
i Jakub Ratajczak, wartościowym  
zawodnikiem  -  Paweł Soroko, w zo­
rowym kapitanem -  Robert Szynka, 
a za dobre posunięcie trenera uzna­
no zmianę pozycji na boisku Mariu­
sza Ciesielskiego.

Treningi zostaną wznowione w stycz­
niu. Piłkarze pod okiem trenera Perza 
będą „ładować akumulatory”. Do zo­
baczenie na boiskach.

A . Szna jder

mówią, że nie chcą ju ż  pracować z  tym  
szkoleniowcem i szczerze mówiąc, wca­
le im się nie dziwię! Patrząc na zajęcia 

treningowe oraz podejście do piłkarzy  
trenera Tomkowiaka w ciągu całej run­
dy jesiennej, gołym okiem było widać, 

że coś tu nie gra -  podkreśla.
Cała sprawa rozstrzygnie się za­

pewne w  najbliższym czasie, jeśli już się 
nie rozstrzygnęła. W  drugim tygodniu 
stycznia, a w ięc już po zamknięciu  

tego num eru gazety, rozpoczęły się 
bow iem  przygotowania do rundy 

wiosennej wszystkich drużyn M iej­
skiego Klubu Sportowego, w  tym  
także seniorów. Przy jakiej frekwen­
cji toczyć się będą treningi B-klaso- 
wej drużyny? O tym  napiszemy w lu­
towych „WL”.

P rzem ysław  K w ia tko w sk i

O m awiano bieżące sprawy, a także 
perspektywy wielkopolskiej i luboń­
skiej piłki.

Na koniec spotkania złożono so­
bie wzajemnie życzenia świąteczne 

i noworoczne.
A . Szna jder
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Kronika Policyjna
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Kronika Straży Miejskiej
■  2.12. -  między 6.30 a 9.30 z ul. Koś­
ciuszki skradziono sam ochód marki 
Renault Cango.
■  1/2.12. -  między 21.30 a 14.00 z ul. 
Topolowej skradziono sam ochód  
marki Ford Focus.
■  07.12. -  między 19.00 a 19.45 w ła­
m ano się do dom u przy ul. Buczka. 
Skradziono pieniądze i aparat fo to­
graficzny.
■  8/9.12. -  między 21.40 a 11.00 w ła­
m ano się do sam ochodu marki Golf. 
Skradziono radioodtwarzacz.
■  10.12. -  na ul. Kościuszki włamano się 
do sam ochodu marki Ford Focus. 
Skradziono radioodtwarzacz i p o ­
duszki powietrzne.
■  09.12. -  o godz. 16.15 na ul. Żabi- 
kowskiej zatrzym ano nietrzeźwego  
kierowcę forda Eskorta (1,5 promi­
la).
■  l l . 1 2 . - o  godz. 18.30 na ul. Wojska 
Polskiego zatrzym ano nietrzeźwego  
rowerzystę (1 promil).
■  10/11.12. -  włamano się 
do warsztatu przy ul. Łącz­
nej. Skradziono narzę­
dzia.
■  1 3 .1 2 .-o  godz. 20.20 na 
ul. 11 Listopada zatrzyma­
no nietrzeźwego kierow­
cę volkswagena Polo (1,14 promila).
■  14.12. -  o godz. 18.30 na ul. Kościusz­
ki skradziono telefon komórkowy.
■  15-17.12. -  między 9.00 a 12.00 z ul. 
Sikorskiego skradziono sam ochód  
marki Toyota Corolla.
■  18.12. -  o godz. 8.05 na ul. Dworco­
wej znaleziono zwłoki mężczyzny -  40- 
letniego mieszkańca Lubonia. Zgon 
naturalny.

W grudniu 
w Luboniu 
skradziono 

4 samochody.

Kronika Strażacka
0-618 130 0 0 8  lub 0-618 102 8 2 6

W
 grudniu lubońska jednost­
ka OSP odnotowała 28 in­
terwencji: 13 pożarów, 14 
miejscowych zagrożeń oraz 1 fałszywy 

alarm. Akcje odbyły się w: Poznaniu, 
Stęszewie, Komornikach, Łęczycy, Lu­
boniu oraz na autostradzie A2.

Do najważniejszych m ożem y za­
liczyć:
■  pożar pomieszczenia warsztatowego 
w Luboniu (3.12.), gdzie spaleniu uległ 
stół lakierniczy, puszki po lakierach 
oraz nadpaliła się jedna belka stropo­

wa;
■  zadymienie mieszkania w Luboniu 
(8 grudnia) wskutek niedopilnowania 

gotowanej żywności;
■  wypadek drogowy na autostradzie 
A 2 -  węzeł Dębina, kierunek Świe­

cko (9 grudnia) -  w wyniku którego

■  18.12. -  o godz. 16.30 pijany k ie­
rowca (1,8 promila) fiata 126p spowo­
dow ał kolizję drogową na ul. Żabi­
kowskiej.
■  20.12. -  w  trakcie interwencji domo­
wej przy ul. Żabikowskiej zatrzymano 
dwudziestolatka, który posiadał nar­
kotyki.
■  16-20.12. -  na ul. Szafirowej miało 
miejsce uszkodzenie samochodu mar­
ki Mercedes Vito (porysowanie karo­
serii oraz uszkodzenie zamka drzwi).
■  20.12. -  między 18.00 a 19.20 z ul. 
Sikorskiego skradziono sam ochód  
marki Fiat Brava.
■  21.12. -  o godz. 0.30 na ul. Żabikow­
skiej zatrzym ano nietrzeźwego kie­
rowcę (0,54 promila) samochodu 
marki BMW.
■  22.12. -  o godz. 3.20 partol policji 
udarem nił włam anie do sklepu przy 
ul. Leśmiana. Dwaj zatrzymani m ęż­
czyźni nie są mieszkańcami Lubonia

i byli karani już wcześniej 
za podobne czyny.
■  22/23.12. -  z posesji przy 
ul. Złotej skradziono siłow­
niki do bram.
21/22.12. -  na ul. Rydla wła­
mano się do pomieszczenia 
gospodarczego. Skradziono 

kosiarkę do trawy.
28.12. -  na ul. Armii Poznań skradzio­
no telefon kom órkowy.
28.12. -  o godz. 3.25. na ul. Sobieskie­
go zatrzymano nietrzeźwego kierow­
cę (0,56 promila) fiata Seicento.

Na podstaw ie danych z P o lic ji 

sporządziła

K a ta rzyn a  F rą cko w ia k

dwie osoby zostały przewiezione do 

szpitala;
■  pożar budynku mieszkalnego w Lu­
boniu (11 grudnia) -  spaleniu uległo 

wyposażenie pokoju;
■  pożar budynku mieszkalnego w  Lu­
boniu (29 grudnia) -  spaliło się pod­
dasze oraz boczna ściana budynku;
■  wypadek drogowy w  Luboniu (30 
grudnia), gdzie zderzeniu uległy dwa 
samochody osobowe -  trzy osoby, w tym 
jedno dziecko (dostało od nas „misia 
ratownika”) zostały przewiezione do 
szpitala;
■  wypadki drogowe w  Komornikach 
(1 ,8  i 21 grudnia) -  w ostatnim wzię­
ło udział aż 5 samochodów, a dwie 
osoby przewieziono do szpitala.

R. S o boc ińsk i 

sekretarz OSP w  Lub o n iu

0-618 131 0 8 6

C
hcę dziś przedstawić Czytel­
nikom „Wieści Lubońskich” 
kilka danych obrazujących 
pracę Straży Miejskiej Miasta Luboń 

w roku 2006. W tym  okresie strażnicy 
wykonali łącznie 5213 różnego rodzaju 
interwencji (w 2005 r. -  5105), z czego 
3325 to tzw. interwencje własne.

Nałożyliśmy w minionym roku 502 
mandaty karne kredytowane na sumę 
60 750 zł. Kierujących pojazdami m e­
chanicznymi, którzy nie przestrzegali 
przepisów prawa o ruchu drogowym, 
ukaraliśmy w  sumie 1862 punktami 
karnymi.

W  m inionym  roku wykonaliśmy 
273 konwoje dokumentów oraz walo­
rów pieniężnych. Do izby wytrzeźwień 
lub miejsca zamieszkania przewieźliśmy 
50 osób (2005 r. -  54).

Zabezpieczaliśmy także do czasu 
przyjazdu stosownych służb 58 razy 
miejsca kolizji i wypadków drogowych. 
Do schroniska Towarzystwa Opieki nad 
Zwierzętami w  Swarzędzu trafiło z te­
renu miasta na skutek naszych inter­
wencji 36 zwierząt (2005 r. -  23).

W  ramach współpracy z funkcjo­
nariuszami Komisariatu Policji w Lu-

, boniu wystawiliśmy w 2006 r. w  sumie

Gospodarstwo Autostrady

S tru m ie ń  po  o czyszczen iu  

fo t .  Jan B taszczak

W id o k  przed 
u p o rzą d ko w a n ie m  

fo t.  Jan B taszczak

O
czyszczono i uporządkowa­
no brzegi i nurt Strum ie­
nia Junikowskiego. Wycięto 
trzciny rosnące przy przepuście pod  

autostradą przy ul. Unijnej od strony 
południowej. Szkoda tylko, że przy 
okazji usunięto rosnące na brzegu  

m łode wierzby. (J.B.)

Czystki

W  o s ta tn im  m ie s ią c u  w yc ię ­

to  k ilk a  przydrożnych  drzew , 
m .in . p rzy u l. A rm ii P oznań. 

N a  z d ję c iu  u l. P o w sta ńcó w  

W lkp . i ś c ię ty  je s io n , 

fo t .  P io tr P. R u szko w sk i

146 wspólnych patroli (2005 r -  142). 
Były to patrole prewencyjne, piesze 
patrole dzielnicowych, patrole kontro­
lujące przestrzeganie przepisów prawa 
o ruchu drogowym w  obrębie lubońskich 
szkół oraz patrole nocne, których celem 
było m.in. przeciwdziałanie kradzieżom 
samochodów. We wszystkich lubońskich 
szkołach w  klasach 0-III przeprowa­
dziliśmy zajęcia dotyczące bezpiecznej 
drogi do szkoły.

Zabezpieczaliśmy ład, porządek 
i bezpieczeństwo podczas niemal wszyst­
kich imprez o charakterze sportowo 
-  rekreacyjnym, edukacyjnym, kultu­
ralnym oraz podczas świąt państwowych, 
samorządowych czy religijnych.

Ten skrócony i z konieczności 
wyrywkowy opis naszej działalności 
pragnę zakończyć informacją o spot­
kaniach z m ieszkańcam i naszego 
miasta (maj -  czerwiec), których ce­
lem  było rozszerzenie w iedzy dziel­
nicowych o sprawach stanowiących  
największą uciążliwość w poszczegól­
nych częściach Lubonia i wykorzy­
stanie tych w iadom ości w naszej 
codziennej pracy.

Paweł D yb c z y ń s k i

kom endant Straży M ie jsk ie j
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Nasza krzyżówka

L
itery z pól ponumerowanych od 
1 do 23 tworzą rozwiązanie, które 
po wpisaniu do kuponu należy do 
końca stycznia, na kartce pocztowej do­

starczyć do redakcji (uL Sikorskiego 46) 
lub wrzucić do którejś z pięciu niebieskich 
skrzynek „Wieści Lubońskich” na tere­
nie miasta. Wśród osób, które popraw­
nie odgadną hasło, wylosujemy odbiorcę 
nagrody ufundowanej przez lubońską 
firmę: WILLA MONTANA.

Rozwiązanie krzyżówki świątecz­
nej, zamieszczonej w ub. m iesiącu  
brzmiało: „W wigilijny wieczór ocze­
kujem y w izyty  Św iętego M ikołaja”. 
Nagrody wylosowali panowie: Daniel 
Kurowski z Puszczykowa i Kazimierz 
Stachow iak z ul. Fabrycznej w  Lu­
boniu . Gratulujemy! Po odbiór nie­
spodzianek zapraszamy do redakcji 
(ul. Sikorskiego 46) w  godzinach dy­

żurów.

Poziomo:
3) synagoga
7) rodzaj słomianej maty
8) miasto w dawnym woje­

wództwie suwalskim
9) wysokie odbicie piłki tenisowej

10) robot kuchenny
11) odmiana esperanta
12) pierwiastek chemiczny
14) człowiek wierzący w przeznaczenie 
16) kapitan łodzi podwodnej
18) cięgi, baty
19) herbata paragwajska
20) figura w kartach
22) straż przednia
27) rockowy zespół młodzieżowy
29) krzew podobny do czarnej porzeczki
30) martwica
31) cyganeria artystyczna
32) przezroczysta tkanina jedwabna
33) dawniej opłata za naukę

Pionowo:
1) obraz o tematyce morskiej
2) przykrywka metalowa na butelkę
3) gra z rozrzuconych patyczków
4) rodzaj damskiej marynarki
5) domek Eskimosów
6) klaser

13) syn Noego
14) program rozrywkowy „Dwójki”
15) z mitologii greckiej uratowana 

i poślubiona przez Perseusza
17) starogrecki poemat epiczny 
21) krem z roztartych owoców
23) splecione włosy
24) absurd, głupstwo
25) dochody rodziny królewskiej
26) poligraf
27) puchary zdoby­

te przez sportowca
28) wcielenie boga Wisznu

(B.S.)

W  ubiegłym  m iesiącu n ie fo rtun n ie  um ieśc iliśm y kupony k rzyżów ki świątecznej i Koła 
Fortuny, co u tru d n iło  dostarczenie rozw iązań do redakcji. W  zw iązku z ty m  uwzględ­
n iliśm y  wszystkie rozwiązania, dostarczone nie ty lk o  na kuponach.
Za błąd przepraszamy, (red.)
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Z serca
■  Kochanemu Ojcu, Dziadkowi i Pra­
dziadkowi -  Kazimierzowi Kędziorze, 
z okazji ukończenia 90. roku życia -  dużo 
zdrowia życzą synowie z żonami oraz 
wnuczęta i prawnuki.
■  Z okazji imienin Sebastianowi Lut­
kiewiczowi życzymy szczęścia, zdrowia, 
pomyślności oraz sukcesów zawodowych 
-  „WL”
■  Naszej kochanej Babci Irence z oka­
zji Dnia Babci -  dużo zdrówka i radości 
a w życiu wiele obfitości życzą wnuczęta: 
Monia i Filip.

■  Z  okazji im ien in  Antoninie Kozłowskiej
-  dużo zdrowia, szczęścia i wielu radości 
życzy syn i wnuczki z rodzinami.
■  Z okazji 17. urodzin Magdaleny Torz
-  najserdeczniejsze życzenia płynące z głębi 
serca składają rodzice z siostrą Joasią.
■  Karolinie Winiarskiej, z okazji urodzin
-  uśmiechu w każdej sekundzie, radości 
w każdej minucie, przyjaźni w każdej 
godzinie, szczęścia każdego dnia, miło­
ści przez całe życie!!! życzy  kochający 
Przemek.

Kolacja we dwoje
I ■  Kochanym Rodzicom Łucji i Le- lata wspólnego pożycia składają kole- 

chow i Galasom , z okazji 25. roczni- żanki z pracy, 
cy ślubu -  dużo zdrowia, szczęścia ile
trzeba, trzosu złota, łaski nieba, ducha 

pogodnego i wszystkiego dobrego życzy 

córka Monika.
■  Annie i P iotrow i Baraniakom  -
z okazji 25. rocznicy ślubu -  życzenia 
zdrowia, szczęścia i radości na dalsze

W tym miesiącu na kolację we 
dwoje do restauracji NOVA w Pusz­
czykowie pojadą państwo Galasowie. 
Życzymy przyjemności. Prosimy o zgło­
szenie się do redakcji w godzinach 
dyżurów.

Krzyżówka Sportowa

Z SERCA /  KOLACJA WE DWOJE - STYCZEŃ 2007

Rozw iązanie

P
rawidłowym rozwiązaniem świą­
tecznej krzyżówki sportowej jest 
hasło: Luboński, MKS, Stella. 
Spośród nadesłanych do redakcji kupo­

nów wylosowaliśmy odbiorców 2 atrak­
cyjnych piłek nożnych, ufundowanych 

przez Sklep Spożywczo-M onopolowy

Marzeny i Rafała Mierzejewskich z ul. 
Osiedlowej 10 w Luboniu. Nagrody 
przypadły: M arkowi Kolarzowi z ul. 
Żabikowskiej oraz H ieronim owi Bie­

lawskiem u z ul. Armii Poznań. Zwy­

cięzcom gratulujemy!
W.S.

adres Jub ila tów  (K o lac ja  w e  dw oje)
I M I O N A  I N A Z W I S K A  P R O S I M Y  P I S A Ć  D R U K O W A N Y M I  U T E R A M I

TO8UMCUA'8£ZPWtNA

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 3 serdecznie dziękuje Firm ie Części 
i Akcesoria do Aut Terenowych z ul. Armii Poznań za dostarczenie choinek, 
które ozdobiły hol w okresie świąt Bożego Narodzenia.

O prócz podziękow ań proszę przyjąć życzenia pom yślności w  N o ­
w ym  Roku.

G rażyna  Lcc ic j

■■I9 0



OGŁOSZENIA

y, Śluby
Informacje do obu rubryk pochodzą 
z Urzędu Miasta. Brak danych może 
wynikać z niezgody nowo poślubio­
nych na publikację deklarowanej przez 
małżonków w  USC Luboń.

Zgony:

Rada Rodziców Gim nazjum  nr 1 
zaprasza na 

zabawy karnawałowe 
27 stycznia oraz 17 lutego 

w  sali Zakładów Chem icznych przy ul. Rom ana Maya 1. 
Zapewniam y: doskonałą zabawę przy akom paniam encie zespołu  

m uzycznego, ciepły posiłek, kawę, herbatę, ciasto, napoje 
oraz zim ny bufet.

Koszt zabawy -  160 zł od  pary.
Zgłoszenia -  tel. 0-618 934 771 oraz 0-618 105 043.

27.11.2006 r.
■ Andrzej Chrzanowski, 48 lat 
08.12.2006 r.
■Aniela Brzozowska, 74 lata 
11.12.2006 r.
■ Helena Franciszka Iczakowska, 85 lat
14.12.2006 r.
■Jerzy Stajszczak, 70 lat
18.12.2006 r.
■Jerzy Ryszard Marczak, 40 lat
21.12.2006 r.
■ Józefa Czajka, 95 lat

W iesława Voelkel
kierownik USC

Walne P Z W  „Lubonianka”
21 stycznia 2007 r „  o godz. 10.30 odbędzie się

Walne Zgromadzenie Sprawozdawcze 
koła wędkarskiego PZW „Lubonianka”.
Siedzibą zebrania tradycy jn ie  będzie św ietlica 

Spó łdz ie ln i M ieszkan iow ej „Lubon ianka”, a celem 

przedstaw ienie dzia łań zarządu oraz ko ła  w  m in io n y m  roku. 

W szystkich zainteresowanych serdecznie zapraszamy! P.K.

24  s ty cz n ia , 

o  g o d z . 16.45, 

w  sali 

S p ó łd z ie ln i 

M iesz k an io w e j 

„ S p ó jn ia ”, 

n a
u l. 3 m a ja  78 

o d b ę d z ie  się

z e b r a n ie  

sp r a w o z d a w c z e  

K o ła  P Z W  

p rzy
W P P Z  L u b o ń .

Zapraszają!!!
Wszystkie lubońskie środowiska do współre­

dagowania Niezależnego Miesięcznika Mieszkańców -  czasopisma sam o­
rządowego o charakterze obywatelskim. Jeżeli masz coś do powiedzenia 

na temat Lubonia, niezależnie od przekonań politycznych, wieku, statusu 

społecznego możeszwypowiedzieć się na łamach „Wieści Lubońskich”. W Twojej 

gazecie zaistniejekażdy temat związany z naszym miastem!!!

Poszukujemy także korespondentów...
Uwaga! Jesteś spostrzegawczy, nurtują Cię problemy lubońskie, tryskasz 

pomysłami, posiadasz ciekawe informacje czy zdjęcia, chcesz się podzielić 

z innymi i przy okazji trochę dorobić? Zadzwoń! Przyjdź na spotkanie re­

dakcyjne! Każdy m oże realizować swoje ambicje dziennikarskie.

I fotoreporterów
Umiesz fotografować? Masz aparat? Znasz się na kompozycji obrazu? 

Masz trochę czasu? Spróbuj swoich sił jako fotoreporter!

Zadzwoń! Napisz! Przyjdź!
Telefony: 0-618 104 335, kom. 609 616 290 lub 609 616 277 e-mail: 

redakcja@wiescilubonskie.pl adres: Luboń, ul. Sikorskiego 46 (w godzi­

nach dyżuru)

Koto Fortuny
Rozwiązanie

D
użym zainteresowaniem cie­
szył się konkurs Koło Fortu­
ny, który opublikowaliśmy 
w grudniowych „WL”. Prawidłowym  

rozwiązaniem zabawy były życzenia: 
W szystkim  Czytelnikom  zdrowych, 
pogodnych świąt Bożego Narodzenia 
oraz do siego roku 2007 życzy redak­
cja „W ieści Lubońskich”.

Nagrody -  parasole -  trafią do:
Zdzisława Dotki z ul. Dożynkowej, 
Haliny Matuszewskiej z ul. Ratajskiego,

Magdaleny Szymańskiej z ul. Sobieskie­
go, Genowefy Jaworskiej z ul. Żabikow- 

skiej, Elżbiety Damulis z ul. Sikorskie­
go oraz Alicji Kozłowskiej z ul. Buczka. 
W szyscy laureaci są mieszkańcami 
Lubonia. W  imieniu redakcji gratulu­
jemy!

Sponsorem konkursu była firma: 
„Grupa Słowianie” SC. Importer Ga­
dżetów  Reklam owych, ul. Jeziorna 1 
z Komornik.

W.S.

Rajd zimowy
W  sobo tę , 27 s tyczn ia

S tow arzyszen ie  K u ltu ra ln o -O św ia to w e  
„ F o ru m  L ubońsk ie” lubońskie

zap rasza  n a  ko le jny

pieszy rajd ciekawą trasą dydaktyczną
z k o n k u rsa m i i n ag ro d a m i.

M eta  -  tra d y c y jn ie  w  sp raw d zo n y m  m ie jsc u  w  Puszczykow ie. 

Z b ió rk a  o godz. 11.00 p rzy  s ta d io n ie  n a  ul. R zecznej. 

Z g ło szen ia  p ro s im y  n ad sy łać  e-m ailem : 

redakcja@ w iescilubonsk ie .p l

lub  te lefon iczn ie : 0 618 104 3 3 5 ,6 0 9  616 2 9 0 ,6 0 9  616 277.

Idę d o  B a b c i.. .

Idę d o  Babci -  

n a  b ia ły m  o b ru s ie  

ko lo ro w e p ie rn iczk i, 

d y m ią ca  h e rb a ta  

Idę d o  b ab c i -  

c iep ła , k o c h a n a  d ło ń , 

d o b re  sp o jrzen ie , c ie rp li­

w ość, w y ro z u m ia ło ść , m iłość.

Idę do  D ziad k a  -  

w  b ib lio tece  najciekaw sze książki, 

n a  p ó łce  w sp an ia łe  p am ią tk i, 

w  d z iad k a  p o k o ju  k w ia ty  w  d on iczkach .

D łu g ie  o pow ieśc i, n u r tu ją c e  p y ta n ia , 

w  o czach  d z iad k a  ciekaw ość, życzliw ość, m iłość!

B abciu , D z iad k u  -  z życzen iam i 

i m iło śc ią  d la  W as -  o d  w nuków !
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Ogłoszenia drobne
■  Niemiecki -  korepetycje, tel.0600 351 347 
(001)
■  Korepetycje: angielski: tel. 50 530 690, 
chemia: tel. 607 476 839 (002)
■  Keyboard,pianino -nauka,teL0618105254 
(003)
■  Zakład szklarski -  szklenie okien i  drzwi 
u klienta i  w  warsztacie, Luboń, ul. M a­
zurka 8, tel. 0618 131 631, 0607 671 377 
(004)
■  P ITY  -  tanio, tel. 0503 138 846 (005) 
Tapicerstwo meblowe -  usługi, Luboń ul. 
Jagiełły 12A, tel. 0618 130 540 (w  godz. 
16 .00-20 .00) (006)
■  Korepetycje z m ikroekonom ii, mate­
m atyki i chem ii, tel. 0509 728 962 (007)
■  N iem iecki -  korepetycje, matura, t łu ­
maczenia, tel. 0604 067 273 (008)
■  Zaopiekuję się dzieckiem lub osobą 
starszą, tel. 0609 378 831 (009)
■  Układanie p łytek, tel. 602 443 352;
■  Księgową do biura rachunkowego przyj- 
m ę KPiR, KH, Płatnik, kadry, teł 0618 995121, 
C V  -  na e-mail: cash@sote.pl;
■  Przyjmę do pracy pracow ników  do 
docieplania budynków. Praca stała, na 
terenie Lubonia, tel. 510 330 227;
■  Zatrudn ię  -  Luboń. Praca przy w try ­
skarkach -  produkcja, tel. 602 340 470, 
602 336 069;
■  Zaopiekuję się starszą osobą lub dzie­
ckiem, tel. 516 698 050 Luboń;
■  Szukam sympatycznej pani do opieki 
nad dwoma dziewczynkami, k ilka godzin 
dziennie od poniedzia łku do piątku, tel. 
0605 920 046, 0618 106 029 (dzwonić 
w ieczorkiem!);
■  Tanio sprzedam nową kabinę i  brodzik, 
tel. 0602 706 864

UWAGA!!! 
Zaginęła suczka 

rasy West Highland 
W hite Terrier
-  m ały, biały, 
p rzy jazn y  pies 

o  im ien iu  
Sweety.

K ontak t: 0-618 131 3 2 1 ,6 6 2  033 856. 
D la  zna lazcy  p rze w id z ia n o  nagrodę!!!

2 C IIO D  B U D
PRODUKCJA *** MONTAŻSCHODY

g J a c e k  K ę d z i o r a  
-  L U B O Ń , u l. D w orcowa 33 
tel. (061) 810 60 58, kom . 0501 307 180

www.schodbud.nazwa.pl

■  Poszukuję osoby do pomocy przy przy­
gotowaniu przyjęcia komunijnego, tel. 
(061) 8933 737, kom. 0602 706 864
■  Szukasz pracy? M oże chcesz ty lk o  
dorobić? Zadzwoń 0-612 821 105; 500- 
150-810. M ile  w id z ia n i em eryci i  re n ­
c iśc i (p o szu ku je m y  p ra c o w n ik ó w  na 
te ren  Lu b o n ia , M o s in y , P uszczyko­
w a).
■  Matematyka, Fizyka - korepetycji udzie­
la absolwent Politechniki Poznańskiej, tel. 
813 07 15,0606 44 33 79
■  Chemia - tel. 813 07 15, 0606 44 33 
79
■  Testy gimnazjalne - przygotowanie do 
testów matematyczno-przyrodniczych tel. 
813 07 15,0606 44 33 79
■  Piln ie zatrudnię magazyniera, praso­
wacza, krawcowe -  Luboń, ul. Wschodnia 2 
-B O G T E R . ( rX II - I I)
■  Transport -  Renault Master, tel. 0- 
602 299 071. (X II-V I)
■  Lekcje gry na gitarze - inne niż wszyst­
kie, tel. 606-44-90-19.
■  Fizyka -  LO, matura, tel. 512 074 756. 
(X II-I1)
■  ING -  II filar OFE, teL 501 707 842. (X II- 
D)
■  Kupię działkę w  Luboniu 500-1000 m 2, 
kom . 604 41 39 54, tel. 8 106 202
■  D o wynajęcia wolnostojący budynek 
w  Puszczykowie na działalność gospodar­
czą. Do dyspozycji: 5 poko i hotelowych, 
salka konferencyjna, świetlica, pomiesz­
czenie gospodarcze oraz własny parking. 
O bok restauracja, tel. 0618 517 936.
■  Z a tru d n ię  m u ra rzy  i  p o m o cn ikó w  
m u ra rsk ich ; te l. 0-618 993 010; 
0-501 259 104 (h )

3 stycznia 2007, 
w okolicy ulic: 

Lipowej, 
Szafirowej

zaginął p ies  
„M aks”.

Z na lazcę  p ro s im y  o p iln y  kon tak t 

te le foniczny: 0618 131 156 lu b  691 490 378. 

Czeka nagroda.

K up iłeś  sam ochód, przy jdź 
do nas! P om oc w  za ła tw ien iu  

akcyzy i zaśw iadczen ia  
VAT-25, odp raw y ce lne, Intrastat, 

re jes trac ja  po jazdów

-K A B E K -B IS -
K ata rzyna  H offm ann 

62 -030  Luboń, ul. C hop ina  9 
te l. kom . 0501-303 -126  
te l./fa x  0 -618  131 676

W 6 0 2 3 )

■  Fizyka, matematyka -  dojazd; tel 660 541029 
(h)

■  Nauka tańca -  m łodzież, dorośli (g ru ­
powo, indyw idualn ie); tel. 0 607 268 470 
(h X /06-IX /07)
■  Zakłady Chemiczne LU B O Ń  sp. z o.o. 
poszukują kandydatów  na stanow isko: 
e lek tryk . O czekiw ania: w ykszta łcen ie  
średnie techniczne o specjalności tech­
n ik  e lektryk, upraw nien ia  energetyczne 
do 1 KV. Tel. 0618 130 251; e-m a il: 
lubon@ lubon .com .p l;
■  Zakłady Chemiczne LU BO Ń  sp. z o.o. 
poszukują  kandydatów  na stanow isko: 
p ra co w n ik  p ro d u kc ji. O czekiw ania: 
w ykszta łcen ie  średnie lu b  zasadnicze 
zawodowe. Tel. 0618 130 251; e-m a il: 
lubon@ lubon.com .p l

■  Zespół muzyczny -  karnawał; tel. 
0-600 228 085
■  Matematyka, fizyka -  korepetycji udzie­
la absolwent Politechniki Poznańskiej, tel. 
0-618 130 715,0-606 443 379;
■  Chemia -  tel. 0-618 130 715, 
0-606 443 379;
■  Testy gimnazjalne -  przygotowanie do 
testów matematyczno-przyrodniczych tel. 
0-618 130 715,0-606 443 379;
■  Korepetycje: matematyka, fizyka, chemia 
-  gimnazjum , 20 zł/h , tel. 0-618 104 380, 
kom . 668 833 428 (h)

■  Powierzchnia do wynajęcia w  Luboniu, 
ok. 25 m2 na b iuro  lub  działalność han­
dlową; tel. 504 22 70 60,0-618 104 466.

■  P okó j z ku c h n ią , 4 p o ko je , garaże, 
w yd z ie rża w ię , u l. Leśm iana , te l. 
0-509 602 654;
■  Lokal na usługi, sklepy lub biura (30 m2), 
ocieplone garaże z miejscem do wykorzy­
stania na usługi, ul. Leśmiana, tel. 
0-509 602 654;
■  3 pokoje z kuchnią w  Poznaniu na ul. 
B iskupińskiej, 2 poziomy, IV  p iętro wy- 
najmę; tel. 509 602 653;

■  Stacja Paliw PKN ORLEN w  Luboniu, 
ul. Sobieskiego przyjm ie do pracy na sta­
nowisko: pracownik podjazdu i pracownik 
obsługi klienta. Zgłoszenia osobiście na 
stacji lub pod telefonem 0-695 355 079;

■  W ynajm ę p iw n icę  80 m 2 z zapleczem 
s a n ita rn y m , n ie za leżne  w e jśc ie , b l i ­
sko a u to s tra d y , te l. 605 822 856, 
0618 139 606 (h )

REMONTY
od Ado Z

łazienki kompleksowo 
panele-cyklinowanie
Luboń, tel. 513035469 I__________I____ ____________ a
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KONSTRUKCJE STALOWE
SPAWANIE ALUMINIUM

KRATY PŁOTY BRAMY SCHODY
P uszczykow o ul. K lonow a 8 

Tel. 0-618 133 310 
kom . 0-609  817 296 

O tw arte:
Pn.-P t. 8 .00-20.00  

Sob. 8 .00-18.00  ,„naB

GARNITURY, MARYNARKI,
SPODNIE, KOSZULE, KURTKI

Drobne przeróbki-gratis
LODOWK/
ZAMRAŻARKI

{ > 0 6  1 -  8  -  3  0  0  -  1 1 2  
1 2  -  3  0  9  -  3  0  9  

L U B O Ń ,  U L .  KOŚCIUSZKI 
N I M  U KLIENTA

Usługi introligatorskie
- oprawa prac dyplom ow ow ych, 

m ag isterskich, usługi ekspresowi 
- książek, czasopism 

- inne prace in tro liga to rsk ie  
- w izytów ki

c e n y  k o n k u r e n c y j n e ! ! !
L u b o ń , u l. P a d e re w s k ie g o  29
te l.8 1 0 -2 4 -3 5 , 0 6 0 3 -3 1 7 -2 5 6

c z y n n e  d o  g o d z . 2 0 .0 0  <r6057> 1

(M MHPI AfT)

62-030 Luboń, ul. Pułaskiego 6
teł. (061) 810-29-38, fax 893-37-46 (B 6023)

Autostrada
Eksploatacja S.A.

Autostrada Eksploatacja S.A., spółka powołana do eksploatacji i  poboru opłat na autostradzie A2, 
poszukuje kandydatów na stanowisko:

K A S J E R
(praca w Punkcie Poboru Opłat w Gołuskach gmina Dopiewo)

W ym agania:
• w y k s z t a ł c e n i e  m in i m u m  z a s a d n i c z e  z a w o d o w e ,  m i le  w i d z i a n e  w y k s z t a ł c e n i e  ś r e d n i e ,  
• m i l e  w i d z i a n e  d o ś w i a d c z e n i e  w  b e z p o ś r e d n i e j  o b s ł u d z e  k l ie n t a ,
• a t u t e m  b ę d z i e  d o ś w i a d c z e n i e  w  p r a c y  z w i ą z a n e j  z  o b s ł u g ą  k a s y  f i s k a ln e j ,  
• d o k ł a d n o ś ć ,  s u m i e n n o ś ć
• k o m u n i k a t y w n o ś ć ,  k u l tu r a  o s o b i s t a  o r a z  d u ż a  m o t y w a c j a  d o  p r a c y .

Firm a oferuje:
• d o b r e  w a r u n k i  z a t r u d n i e n i a ,  p r a c a  n a  p e ł e n  e t a t  n a  p o d s t a w i e  u m o w y  o  p r a c ę  
• p e ł e n  p a k i e t  s o c j a l n y  ( w c z a s y  p o d  g r u s z ą  b o n y  ś w i ą t e c z n e ,  o p i e k a  m e d y c z n a )  
• p r o f e s j o n a l n e  s z k o l e n i a  i m o ż l i w o ś ć  r o z w o ju
• p r a c ę  w  f i r m ie  z  d u ż ą  p r z y s z ł o ś c i ą

P i s e m n e  o f e r t y  ( c v  i l i s t  m o ty w a c y j n y )  w r a z  z e  z g o d ą  n a  w y k o r z y s t a n i e  d a n y c h  
o s o b o w y c h  d o  c e l ó w  z a t r u d n i e n i a  p r o s i m y  p r z e k a z a ć  n a  a d r e s :

A u to s t r a d a  E k s p lo a ta c ja  S .A .  
u l. G ło g o w s k a  4 3 1  

6 0 -0 0 4  P o z n a ń  
k a d r y @ a e s a .p l

S k o n ta k tu je m y  s ię  ty lk o  z  w y b ra n y m i o s o b a m i.

Autostrada 
Eksploatacja S.A.

Autostrada Eksploatacja S.A., Spółka pow ołana do eksploatacji i  poboru opłat na Autostradzie A2 poszukuje  
kandydatów  do pracy  w  Obwodzie Utrzymania Au tostrady Poznań Kotowo na stanowiska:

PRACOWNIK UTRZYMANIA AUTOSTRADY
W y m a g a n ia :
• p r a w o  j a z d y  k a t e g o r i i  B  i C  ( p r a w o  j a z d y  k a t e g o r i i  E  b ę d z i e  a tu te m )  
• w y k s z t a ł c e n i e  z a w o d o w e  b u d o w la n e ,  m e c h a n ic z n e  lu b  p o k r e w n e  
• u m ie j ę tn o ś ć  o b s łu g i  s p r z ę tu  d o  u t r z y m a n ia  d r ó g  p r e f e r o w a n a  
• o d p o r n o ś ć  n a  p r a c ę  w  t r u d n y c h  w a r u n k a c h  a tm o s f e r y c z n y c h  
• a tu t e m  b ę d z i e  p o s i a d a n ie  u p r a w n ie ń  A D R  o r a z  u p r a w n i e ń  d o  p r a c y  

z  u ż y c i e m :  n a r z ę d z i  u d a r o w y c h  r ę c z n y c h ,  s p r ę ż a r e k  p r z e w o ź n y c h ,  
p r z e c i n a r e k  d o  n a w ie r z c h n i  d r ó g ,  w ie r tn i c  o r a z  z a g ę s z c z a r e k  w i b r a c y jn y c h  

• m i e j s c e  z a m ie s z k a n ia  m a k s y m a ln i e  2 0  k m  o d  O b w o d u  U t r z y m a n ia  A u t o s t r a d y  
Z ak res obow iązk ów :
• b i e ż ą c e  u t r z y m a n ie  a u to s t r a d y  z  u ż y c i e m  p o ja z d ó w  i  s p r z ę tu  t e c h n ic z n e g o  
• w y k o n y w a n i e  p r a c  f i z y c z n y c h  z w ią z a n y c h  z  z a b e z p ie c z e n ie m  a u to s t r a d y  

z g o d n ie  z  o b o w ią z u j ą c y m i  s t a n d a r d a m i
F irm a oferuje:
• d o b r e  w a r u n k i  z a t r u d n ie n i a  p r a c a  n a  p e ł e n  e t a t  n a  p o d s t a w ie  u m o w y  o  p r a c ę  
• p e ł e n  p a k ie t  s o c j a ln y  ( w c z a s y  p o d  g r u s z ą ,  b o n y  ś w i ą t e c z n e ,  o p i e k a  m e d y c z n a )  
• p r o f e s j o n a l n e  s z k o le n i a  i m o ż l iw o ś ć  r o z w o ju
• p r a c ę  w  f i r m ie  z  d u ż ą  p r z y s z ł o ś c i ą

P i s e m n e  o f e r ty  ( c v  i l i s t  m o t y w a c y jn y )  w r a z  z e  z g o d ą  n a  w y k o r z y s t a n i e  d a n y c h  
o s o b o w y c h  d o  c e l ó w  z a t r u d n ie n i a  p r o s i m y  p r z e k a z a ć  n a  a d r e s :

A u to s t r a d a  E k s p lo a ta c ja  S .A .  
u l. G ło g o w s k a  4 3 1  

6 0 -0 0 4  P o z n a ń  
k a d r y @ a e s a .p l

S k o n ta k tu je m y  s ię  ty lk o  z  w y b ra n y m i o s o b a m i.  '

■ IN FO R M A TO R  LUBONSKI ©  KI
•komisariat policji

ul. P ow s ta ń ców  W lkp . 34 
tel. 8 13 -0 9 -97  lub  8 93 -1 0-97

■ P O G O T O W IE  O Ś W IE T L E N IA  
D R O G O W E G O
tel. 8 56 -1 7-22

■ P O G O T O W IE  R A T U N K O W E
ul. P u łask ie g o  15, te l. 8 13 -0 9 -99

■ P O G O T O W IE  W O D . -  K A N .
M osina, te l. 8 13 -21-71 , 8 19 -7 7 -85  (24h)

■ P O S T E R U N E K  E N E R G E T Y C Z N Y
ul. F a bryczna  2, te l. 8 13 -0 3 -02  (6 .00 - 
16 .45) po  tych  godz . 991 (pog. P oznań)

■ S T R A Ż  M IE J S K A
ul. P on ia tow sk ieg o  20, te l. 813 -1 9-86  
(pon: 9 .0 0 -2 2 .0 0 , w t-p t:7 .30 -2 2 .0 0 , 
sob :7 ,0 0 -15 .00 ), FAX 813-90-91

■ S T R A Ż  P O Ż A R N A
ul. Ż a b ikow ska  36, tel. 813 -0 9-98  
0 -618  102  826

■A P TE K I
p l. B o ja n o w s k ie g o  3, te l. 813 -0 2-82  
czynna  8 .0 0  -  20 .00, w  so bo ty  8 .00  - 
14.00
u l. Ż a b ik o w s k a  16 (Z ło ty  L e k ), tel. 
813-08-11
czynna  9 .0 0  -  2 2 .00 , w  so b o ty  9 .00  - 
18.00
u l.  Ż a b ik o w s k a  62 (p a w ilo n ) , te l. 810 - 
25-70
czyn na  8 .00  -1 8 .0 0 ,  w  so b o ty  8 .0 0  - 
13.00
u l. K o ś c iu s z k i 51, te l. 8 10 -3 1 -85  
czynna  8 .00  -  2 1 .00 , so bo ty  8 .00  - 
14.00
u l. K rę ta , te l. 810 -5 5-93
czynna  9 .00  -  18.00, so b o ty  9 .00  -
13.00
C e n tru m  P a jo , pn. -  sob. 9 - 2 1 ,  n iedz. 
1 0 - 1 9
u l. K s . S tre ic h a  27, tel. 813-07-81  
czyn na  8 .00  -1 9 .0 0 ,  so b o ty  8 .0 0 -1 4 .0 0

■biblioteka miejska -
W ® M 3 - 0 9 - 7 2  

c z y n n a : pn, śr, pt. 12 -  20, w t, czw, 9  - 
, 1 5  sob. 9 - 1 3
■nlie biblioteki miejskiej

N I a  n r  2  -  ul. A rm ii P ozn a ń  (Ośr. 
K u ltu ry)
E } ; ' Pt. 1 2 - 1 9 ,  tel. 0505-267-061  
N Ha n r  3 - Z a k ła dy  C hem iczne  
(P rzych o dn ia )

9  -1 5 ,  czw. 12 -1 9 ,  tel. 0 50 5-26 7 - 

P llia  n r  4  -  ul. S ob ie sk ie go  97  (O środek

K u ltu ry )
w t., czw. 12 -1 9 ,  p t 9  - 1 5 ,  tel. 0 60 7 -87 4 - 
382

■ B U R M IS T R Z  L U B O N IA
d r W ło d z im ie rz  K aczm arek, 
tel. 813-01-41

■ G A B IN E T Y  S P E C J A L IS T Y C Z N E  
P O S IA D A J Ą C E  K O N T R A K T  Z  NFZ
Poradnia G inekologiczno-Położnicza
- GIN-POL, ul. P on ia tow sk ieg o  20, te l. 0- 
6 18 -1 30 -9 1 7
- Gabinet O kulistyczny,,OKO", ul. 
P on ia tow sk ieg o  20,

pok. 204 , tel. 0 -618 -104-831
- M E D  LU X , ul. K ośc iuszk i 53, tel. 
0 -6 18 -1 39 -2 23  (oku lis ta , ka rd io log , 
o rtopeda , de rm a to lo g , la ryngo log, 
a le rgo lo g )
- L O G O S , ul. S ob ie sk ie go  55A , tel. 
0 -6 18 -1 05 -9 06  (P o radn ia  Zd ro w ia  
P sych iczne go , P orad n ia  Leczenia  
U za le żn ie ń )
- ART-MED, ul. ks. S tre icha  27, tel. 
0 -6 18 -1 39 -9 23 , fax. 0 -6 18 -1 39 -2 57  
(ch iru rg , la ryngo log , n eu ro log)
- PERFEKT-DENT, P rzychodn ia  
S to m a to log iczn a , u l. P on ia tow sk ieg o  20, 
te l.0 -6 1 8 -1 3 0 -9 0 1
-M ILM ED , ul. L eśm iana  10 

tel. 0 -6 18 -9 31 -2 50
Gabinety Stomatologiczne
-  u l. d r R o m a na  M aya  1A, te l.0 -6 1 8 -9 9 4 - 
862
- u l. A rm ii P ozn a ń  32, te l. 0 50 3  518  740
- u l. S zko lna  36A , te l. 0 -6 18 -9 92 -1 47
- u l. K ośc iuszk i 17, te l. 0 -6 18 -1 39 -2 85

■ G IM N A Z J A
N r 1, u l. A rm ii P ozn a ń  27, 
te l.8 1 0 -2 8 -3 8
N r 2 . u l. K o łłą ta ja  1, te l. 893 -2 3-16

■ G R U P A  A A  A v a n t i
sp o tka n ia : ś roda , godz. 18.00 
w  O śro dku  K ultu ry , A rm ii P ozn a ń  51 a

IK O M -L U B  - w w w .ko m -lub .com .p l 
u l. N ie p od le g łośc i 11, te l. 813-05-51  
e -m a il: ko m -lu b @ ko m .lu b .co m .p l

I K O M U N IK A C J A  A U T O B U S O W A  
S pó łka  z  o .o . "T R A N S L U B " ul. 
P rze m ys ło w a  13, te l. 8 13 -0 1 -45

■ L IC E U M  O G Ó L N O K S Z T A Ł C Ą C E  
Z a o c z n e  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c e  
P o lic e a ln e  S tu d iu m  In fo rm a ty c z n e
ul. A rm ii P oznań  27, te l. 8 10 -2 2 -78

■ L U B O Ń S K I O Ś R O D E K  K U LTU R Y
ul. S ob ie sk ie go  97, te l. 813 -00-72  
P n.-czw .: 8 -20, pt. 8 -15

■ M IE JS K I O Ś R O D E K  P O M O C Y  
S P O Ł E C Z N E J
ul. Ź ró d lan a  1, te l. 810 -5 0-85

■ M U ZE U M  M A R T Y R O L O G IC Z N E
ul. N ie z łom nych  2, te l. 813-06-81

■P O C ZTY
L u b o ń , ul. Ż a b ikow ska  62, te l. 8 1 3 -0 3 - 
52
czyn na  pn. pt. 8 .0 0  -1 9 .0 0 ,  so bo ty  8 .00 
-1 4 .0 0
O d d z ia ły :
-  ul. P on ia tow sk ieg o  3, te l. 8 13 -0 2 -33  
czyn na  pn. -  pt. 8 .0 0  -  19.00,
-  ul. S ob ie sk ie go  97, te l. 813 -0 2-64  
c zyn na  pn. -  pt. 8 .0 0  -1 8 .0 0

■ P O R A D N IA  
P S Y C H O L O G IC Z N O - 
P E D A G O G IC Z N A
te l. 8 13 -0 1 -73  pn-pt: 7 .00 -1 5 .0 0

■ P R Z Y C H O D N IE
P rz y c h o d n ia  L e k a rz a  R o d z in n e g o  
ul. O krze i 65, te l.8 1 3 -0 3 -6 2  
P rz y c h o d n ia  L e k a rz a  R o d z in n e g o  
ul. P on ia tow sk ieg o  20, te l. 810-48-31  
G a b in e ty  L e k a rz y  R o d z in n y c h  
ul. dr. R om ana  M aya 1a, te l. 890 -0 4-85  
P o m o c  d o ra ź n a  p o  18 .00, w  n ie d z ie le  
i ś w ię ta
- P og o to w ie  R a tunkow e, ul. P u łask ie g o  

tel. 8 13 -0 9-99
P ie lę g n ia rs k i O ś ro d e k  M e d y c y n y
Ś ro a o w is k o w o -R o d z in n e j
“ P A N A C E U M ”
ul. P on ia tow sk ieg o  20, te l. 813-12-11

■ S P Ó Ł D Z IE L N IA  M IE S Z K A N IO W A  
“ L U B O N IA N K A ”
ul. Ż a b ikow ska  62, te l. 813-01-71

■ S T A C J A  P K P
ul. D w orcow a , te l. 6 33 -3 8 -16  (6 .00 - 
16 .45) o k ie n ko  kasow e

■ S Z K O Ł Y  P O D S TA W O W E
N r 1, u l. P on ia tow sk ieg o  10, 
te l. 813 -0 4-92
N r 2, u l. Ż a b ikow ska  40. te l. 8 13 -0 3-92  
N r 3, u l. D ą b row sk ieg o  2a, te l. 813 -0 4- 
4 2
N r 4, u l. 1 M a ja  10. te l. 813-03-81

■U R ZĄ D  M IE JS K I w  L U B O N IU
pl. B o jan ow sk ieg o  2, tel. 813-00-11 
e -m a il: o ff ice @ lub o n .w o k iss .p l 
czyn n y  pn.: 9 -1 7 , w t.-p t.: 7 .30  -1 5 .3 0

IL U B O Ń S K IE  S TO W A R Z Y S Z E N IE  
H IS TO R Y C ZN E
ul. A rm ii P ozn a ń  51 a

■P TTK
ul. Ż a b ikow ska  6 0  - pon. 1 7 .1 5 -1 9 .0 0

■TOW . M IŁ O Ś N IK Ó W  M IA S T A  
L U B O N IA
ul. S ob ie sk ie go  97,
SEKCJA HISTORYCZNA,
K om . 0604 -86 9 -1 02 , e -m a il: 
p rze m ys la w .m a ckow iak@ w p .p l

■ P R Z E D S Z K O LA
P rz e d s z k o le  S ió s tr  S łu ż e b n ic z e k , pl.
E. B o jan ow sk ieg o , te l. 8 13 -0 1 -22  w.
61
N ie p u b lic z n e  P rz e d s z k o le  
„C z a ro d z ie js k i O g ró d ” , ul. 
K on o pn icka  14, tek 8 10 -2 0-32  
N ie p u b lic z n e  P rz e d s z k o le
„C a lin e c z k a " ,u l.  P on ia tow sk ieg o  42a, 
te l. 8 13 -9 5 -55
N ie p u b lic z n e  P rz e d s z k o le  „C h a tk a  
S k rz a tk a " ,  u l. 11 L is top ad a  63, tel. 
8 10 -2 7-53
P rz e d s z k o le  n r  5  „W e s e li 
S p o r to w c y ” , ul O s ie d lo w a  19, tel. 
8 13 -0 9 -40
P rz e d s z k o le  n r  1 “ P o g o d n e  
P rz e d s z k o le ” , u l. S ob ie sk ie go  65, 
te l.8 1 3 -01 -0 2
P rz e d s z k o le  “ T ip -T o p k a  O d k ry w c y ” ,
u l. K on a rzew sk ie go  10, te l. 810 -2 3-06

■ K O M IN IA R Z , tel. 0 -6 18  192 538, 
kom . 5 03  092  500

■K O Ś C IO Ł Y  
św . B a rb a ry
Pl. B o jan ow sk ieg o  12, tel. 813-04-21
św . J a n a  B o s k o
ul. Ja g ie łły  11, te l. 813-04-51
ś w . M a k s y m il ia n a  K o lb e
ul. 1 M a ja  4 , tel. 813 -0 6-70
S A N K T U A R IU M  B Ł . E D M U N D A
B O J A N O W S K IE G O
pl. E. B o janow sk iego , te l. 813 -0 1-22

■ B A N K O M A T Y  C Z Y N N E  24  G O D ZIN Y
W B K , u l. K ośc iuszk i,
P K O  BP, ul. S iko rsk ie go  
P eK aO  S .A ., u l. Ż a b ikow ska  66 
(C en trum  P ajo)
SBL, pl. B o jan ow sk ieg o  2

RUM ACZ K R ( H  
JEŻYKA NIEMIECKIEGO 

[dokumenty samocłiDdowel 
tel. 0-S18 999 UZ 

kom. 0-686 484 905
[““ TŁUMACZ
PRZYSIĘGŁY

JĘZYKA
FR A N C U S K IE G O

L U B O Ń
tel. 0-618 141 425 

L 503 818 439 ,

N A P R A W A
PRALEK

w s z y s tk ie

kom. 504-274-213 
tel. 0-618 331 296

(B6004)

Laureat konkursu 
"Najlepsze w Polsce”

JI1

mailto:kadry@aesa.pl
mailto:kadry@aesa.pl
http://www.kom-lub.com.pl
mailto:kom-lub@kom.lub.com.pl
mailto:office@lubon.wokiss.pl
mailto:przemyslaw.mackowiak@wp.pl


SKLEP „SKRZAT"
POLECA:
- szeroki wybór zabawek  

(Fisher-Price, Barbie, Polly 
Pocket, kucyki Pony,
Hot Wheels, W ader i inne)

- art. szkolne i papiernicze
- art. do Chrztu św.

(świece, ozdoby do świec, koszulki)
- w  karnawale prowadzimy wopożyczalnię

strojów balikowych dla dzieci
Czynny:

Poniedziałek - Piątek 10.00-18.00, Sobota 10.00-14.00

Luboń, ul. Żabikowska 47, tel. 810-36-34(W6031)

, FIRMA
OGÓLNOBUDOWLANA 

„M H - BUD”
H ie r o n im  B e r d y s z a k

ul. Armii Poznań 57a 
62-032 Luboń 

te l./fax  813-18-00 w .33 
kom. 0601-574-487

Oferuje profesjonalne 
wykonanie usług w zakresie: 

•  m a lo w a n ia
•  ta p e to w a n ia

•  s z p a c h lo w a n ia
•  m o n ta żu  śc ian  d z ia ło w y c h  
z p ły t g ip s o w o -k a rto n o w y c h

•  m o n ta żu  su fitów  
p o d w ie s z a n y c h  z p ły t 
g ip s o w o -k a r to n o w y c h  s

_____• u k ła d a n ie  p ły te k ____ f
G w a ra n tu je m y  w ysokq jakość  

usług w y ko n yw a n ych  
now oczesnym i te c h n o lo g ia m i 

oraz konku rency jne  ceny . 
W ys taw iam y fak tu ry  VAT,

Kontakt telefoniczny w  godz. 18-22

(F6020)

M A L I  B U

LUBOŃ

OPONY
I3 IU K O  U S Ł U G  

P R O J E K T O W Y C H

Firm owy Serwis

Luboń, ul. ks. Streicha 23 
(500 metrów od dworca PKP)

sprzedaż - w ym iana  - w yw a ża n ie  - w u lka n iza c ja

(b3051)

ZAPRASZAM Y pn-pt 9-17 
tel.0-618-130-622 sobota 9-14

mgr inż. Krzysztof Jachna 
rzeczoznawca budowlany

tel. 602 220 560
oferuje:
.wykonanie projektów wszystkich obiektów, 

.wydawanie opinii rzeczoznawcy budowlanego, 

•wykonywanie inwentaryzacji,

. udzielanie porad w zakresie prawa budowlanego. 
POLECAM BEZPŁATNE KONSULTACJE PRZEDPROJEKTOWE

ZAPRASZAM

nr zezw. 00343021

"Lj <K<Niy>
ZAPRASZA NA KURS NAUKI JAZDY KAT. A, B. C. E

ZA P IS Y  W  K A ŻD Y W TO R E K  
O G O D ZIN IE  18.00

UL. GEN. SIKORSKIEGO 9

SOLARIUM
©  0-618 103 714 
•  GABINET 

KOSMETYCZNY 
•FRYZJER 

DAMSKO-MĘSKI 
©0-618139187

miejsce spotkania: DOM KULTURY 
W LUBONIU - ul. Sobieskiego 97

TE L. 810-69-65  lub 0602-533-529
M a te r ia ły  s z k o le n io w e S U P E R

C E N A

BIURO RA CH UN K O W E ““
Pełna K sięgow ość, KPiR, Ryczałt, PIT,VAT, Z U S, KADRY; rozliczenia roczne

U BEZPIEC ZEN IA
OFE, życie, m ieszkania, domy, firmy, komunikacja

TANIO OC
a w  pakietach jeszcze  TANIEJ

HESTIA

BENEFIT -  Centrum Usług Finansowych 
62-030 L u b o ń , u l. J. P on ia tow sk iego  2 0 ,1 p ię tro  Te l. 061 810 37 13,

0606 603 222, 0601 557 337, w w w .b e n e fit-c u f.c o m , e -m a il: b iu ro @ b e n c fit-cu f.co m

S U P E R  N O W O C Z E S N E

KARNISZE
PRODUCENT:

P A R P L A S T

H U R T  - D E T A L
L U B O Ń

ul. Chopina 16 
tel. 813 08 44

(63020)

K A F L O W E
K O M I N K I
X ‘-J I Ł J l l  I I 1 IP R A C E

R E M O N T O W O -  
■ B U D O W L A N E

Z a M acI R e m o n t o w o  - BudowlANy 
W a H e m a r  L e It m a n n  

LuboŃ, ul. ŻAbikowskA 25
^ teL  81 5-19-60 (B6018)y

m a

NAPRAWA
TELEWIZORY

magnetowidy, piloty, 
tunery satelitarne, magnetofony, 

radia samochodowe

tel. 810-25*43 
Luboń, ul. Pułaskiego 14

kom. 505-584-276

g ra tis  
Naszym atutem:
- nauka na nowych samochodach Fiat Punto iii
- możliwość wjazdu na plac manewrowy własnym pojazdem
- raty: 50zł miesięcznie (b6006)

JU LIU S Z  M IC H A LA K  

wynób ' spRZEcki
motoryzacyjne i  specjalne 

Lu boń
u l. A rm ii P oznań 3 8  
te  l . / fa x  8 1 3 -1 6 -9 5  (b6025)

LUBOŃ
UL. 11 LISTOPADA 140a

SOLARIUM
•GABINET

KOSMETYCZNY
•  FRYZJER 

MĘSKI
©0-618992 182

Z A P R A S Z A M Y

i’m  lo v in ’ it'
Jeśli jesteś osobą ambitną i energiczną, zdecydowaną 

wziąć swoją przyszłość we własne ręce, ta oferta pracy na pewno Cię 
zainteresuje.

ZOSTAŃ PRACOWNIKIEM  
restauracji M cDonald’s w Poznaniu 

przy ul. Głogowskiej 432 (przy C.H. Auchan)

McDonald's proponuje atrakcyjną pracę, poprzedzoną 
profesjonalnym, bezpłatnym szkoleniem, po którym: 

poznasz wszystkie zasady produkcji w wielkiej firmie,
zaczniesz pracę odpowiedzialną, w doskonale zorganizowanym zespole. 

Otrzymasz pracę, która będzie wyzwaniem dla Twoich ambicji 
i umiejętności, dając Ci możliwości awansu w myśl zasady: 

WSZYSTKO JEST MOŻLIWE, JEŚLI ZECHCESZ

Doświadczenie w gastronomii nie jest wymagane.

Osoby zainteresowane ofertą prosimy o zgłaszanie się do restauracji McDonald's 
w Poznaniu przy ul.Głogowskiej 432 (przy C.H. Auchan) tel. 89350-77

kom.0694 495 978 (H 3034)

http://www.benefit-cuf.com
mailto:biuro@bencfit-cuf.com


SKROK ■ UBEZPIECZENIA-KREOHY
TANIE OC

ATRAKCYJNE PAKIETY

SKLEP ARTYKUŁY INSTALACYJNE
LUBO Ń, UL. SIKORSKIEGO p a w . 10, T E L ° S £ 3 J S 6

OFERUJE:
- rury, kształtki kanalizacyjne i sanitarne PCV Wavin, 

miedziane, PP-zgrzewane, PE, ocynk i czarne klejone,
- grzejniki PURMO, HENRAD, RADSON,

- junkersy, piece gazowe,
- umywalki, kompakty, wanny, brodziki, kabiny, baterie

- wyposażenie łazienek: wieszaki, półki, lustra itp.

RATY
BEZ

PORĘCZYCIELI

CZYNNE: 
PON-PT: 8-18 

SOB: 10-14
fh 6 0 8 1 )

•  U bezpieczenia  
kom unikacyjne: 
OC, AC, NNW, 
ZK, Assistance, 
O chrona prawna

•U b e zp ie cze n ia  
m ieszkań, 
dom ów  
i budynków  
w  budow ie

•  U b e z p ie c z e n ia  
na życ ie

•  O FE , IKE 
•T u ry s ty c z n e
•  NNW

SKLEP ARTYKUŁY INSTALACYJNE
LU BO Ń, UL. SIKORSKIEGO p a w . 10, TE LOS K S 5 *

S Y S T E M Y  IN S T A L A C Y J N E

Biuro: Luboń, ul. Paderewskiego 18, tel. 810 46 79, kom. 602 139 517 
www.skrok-ubezpieczenia.webpark.pl, e-mail: gings@pro.onet.pl

MYJNIA
RĘCZNA

u l. 11 L i s t o p a d a  1 0 4  
k o m .  0 6 9 3 - 8 2 2 - 7 9 5

(W6009)

(h3088)
_ l
i *

LU
O

I— 
o r  
Z ) 
ZE

HURTOWNIA
CZĘŚCI

JAPOŃSKICH 
I KOREAŃSKICH

© /g \f f iś tK & X ć § K K

@ & 6 W E

VAT
COAT1NGS

BOAZERIA
W T R Ó B -S P R Z E D A Ż

OFERUJEMY PEŁEN 
PAKIET UBEZPIECZEŃ 

POJAZDÓW MECHANICZNYCH, 
MIESZKAŃ, BUDYNKÓW, 

KOMPLEKSOWE UBEZPIECZENIE FIRM 
KONSULTACJE I DORADZTWO

®  toyota mazoa h o n d a
(k jĄ )  DAEWOO „S ..

LAKIERY 
W SPRAYU £MaxMeyer

-  C A R  R E F I N I S H #

M I E S Z A L N I A  K O M P U T E R O W A

sze rokość  k ry c ia  85 m m  (112)

sze rokość  z  p ió re m  95 m m  (120)

Z A K Ł A D  STO LAR SKI <s4006) 
ANDRZEJ R A TA JC ZA K

ul. JU R A N D A  24, 62-032 LU B O Ń  
TEL./FAX 810-53-J3

(PRZYJMĘ U C ZN IÓ W ) M

NAJTANIEJ OC
czynne:

pn-pt 10-18, sob 10-14
(W 6007)

Luboń, ul. 11. L istopada 104 
tel. 899-21-64, kom. 601-318-367

U sługi te rapeu tyczne - N O W O Ś Ć ?
► m a sa ż e  le c z n ic z e  k rę g o s łu p a
► d re n a ż e  l im f a ty c z n e
► u l t r a d ź w ię k i
► u s u w a n ie  p la m  s ta rc z y c h , b ro d a w e k ,  

p a ją c z k ó w , z a m y k a n ie  n a c z y n e k  k rw io n o ś n y c h

*• mikrodermabrazja diamentowa
► re fle k so lo g ia
► K -lin k -K in o ta k a ra ,  O rg a n ie  K -b io  G re e n ,

S p iru lin a , R o o ib o s- te a :
- o c z y s z c z a n ie  o rg a n iz m u  z  to k s y n
- ła g o d z e n ie  n e rw o w o ś c i ,  b ó lu , o p u c h l iz n y
- p o b u d z a n ie  k rą ż e n ia  k rw i
- p rz y w ra c a n ie  fu n k c j i  o rg a n ó w  c ia ła
-  b u d o w a n ie  o d p o rn o ś c i
- o b n iż e n ie  c h o le s te ro lu

Jean dA rcel
S o la r iu m  

6 5  g r / m i n  
N o w e  la m p y  

K osm etyka
► z a b ie g i n a  tw a r z  i c ia ło
► m a s a ż e  re la k s a c y jn e

► m a s a ż e  p r ó ż n io w e  
( a n ty c e l lu l i to w e )

► m a n ic u r e ,  p e d ic u r e
► w o s k o w a n ie ,  h e n n a

► t ip s y

BeRaf
W

Luboń, ul. A rm ii Poznań 23B
te l. 061 8 1 3 1 -7 3 4 , 8 1 3 9 -3 3 3 , w w w .b e ra f.p o z n a n .p l

USŁUGI ŚLUSARSKIE 
KRATY, OGRODZENIA 
PRACE SPAWALNICZE

Krzysztof Goździewski 
ul. 11 Listopada 106 * 62-031 LUBOŃ 

(W6004) tel. 813-16-67* kom. 0502-225-667

(W 6010)

HURTOWNIA HRAI

SERDECZNIE ZAPRASZAMY
Pon-Pt:ll.00-I9.00 Sob: 8.00-14.00
LUBOŃ, UL. MAZURKA 1,

tel. 0-618 102 573 kom. 0-501 215 558

Fryzjerstw o
► s trz y ż e n ie  i m o d e lo w a n ie  

f r y z u r  o d  28 z ł
► b a le ja g e + ś c ię c ie + m o d e lo w a n ie  o d  8 8  z l
► p a s e m k a + ś c i ę c ie + m o d e lo w a n ie  o d  6 0  z ł
► f r y z u r y  fa n ta z y jn e , u p ię c ia  o d  4 0  z ł

POLECA W  SPRZEDAŻY HURTOWE) I DETALICZNE
: BRANKI ŻAKARDOWE, HAFTOWANE, WOALE I GIPUI 
: OBRUSY, BIEŻNIKI, SERWETKI

RĘCZNIKI FROTTE I ŚCIERKI KUCHENNE 
KOCE, KOŁDRY 1 ARTYKUŁY POŚCIELOWE

> PARASOLE
> I INNE ARTYKUŁY DEKORACYJNE
> SZYCIE FIRAN NA WYMIAR
> ROLETKI MATERIAŁOWE - CENY PROMOCYJNE

LUBOŃ, UL. ARMII POZNAŃ 57a
(w ja z d  p r z y  s k le p i e  "SEZA M ”)

TEL. 8 1 3 -1 8 -0 0 , 8 1 0 -2 8 -2 7
ZAPRASZAMY

PON, W T, C ZW , PIĄTEK 9 .0 0  - 16 .00  
ŚRO DA 10 .00  - 2 0 .0 0  

SO BO TA 1 0 .0 0 -  13 .00
ŻYCZYMY UDANYCH ZAKUPÓW

http://www.skrok-ubezpieczenia.webpark.pl
mailto:gings@pro.onet.pl
http://www.beraf.poznan.pl


^BIURO RACHUNKOWE^
„CASH”

62-031 Luboń , ul. K ośc iuszk i 8 
te l. 8 99 -5 1 -21 , kom . 0 50 2 -59 49 4 0  

e -m a il: ca sh@ so te .p l
czynne od 10.00 do 16.00

B iu ro  is tn ie je  od 1995 roku.
P os iada  ŚWIADECTWO KWALIFIKACYJNE 
w yd a n e  p rzez  M in is tra  F ina nsó w  nr 831 4 /9 8

Pełna profesjonalna obsługa firm  w zakresie:
- ks ią żka  p rzych o d ó w  i rozch od ów
- ks ięg i han d low e  <R6009>
- rycza łt Uwaga:
- e w id e n c ja  p łac  Przygotowujemy
.  ka d ry  wnioski o zwrot VAT-u
- Z U S  w y s y ła n y  e le k tro n iczn ie  materiałów
- pom oc  w  za k ła d a n iu  firm  remontowo-budowlanych

•PŁYTKI CERAMICZNE
• PANELE PODŁOGOWE
• ARMATURA SANITARNA
• KABINY NATRYSKOWE, BATERIE 
•MEBLE KUCHENNE
• ZABUDOWY WNĘK
• USLUGI-WYKONAWSTWO

----------- - ZAPRASZAMY:
RATY!!! RA BATY pn-pt 9.00-17.00

M M H M M M M M B a  SOb 9 00_1 4.00

SKLEP t ieszmar luboń „
aci - projekt uL Fahyeaia 21

t e l .  8 1 0 - 2 1 - 6 5 ,  t e l .  8 1 0 - 2 1 - 6 7

POZBĄDŹ SIĘ STARYCH SPOSOBÓW CZYSZCZENIA

WYPRÓBUJ KARCHERA

OFERTA:
♦  CZYSZCZENIE DYWANÓW I WYKŁADZIN 

♦CZYSZCZENIE MEBLI TAPICEROWANYCH 
♦C ZYSZCZENIE TAPICEREK SAMOCHODOWYCH

r6050)

TEL. 0-618 104 583 
KOM. 508 212 958 

DOJAZD DO KLIENTA GRATIS

I z M a r k
OFERUJE:

Firany (szycie na miarę). 
Obrusy, serwetki 

Bieliznę damskq, męskq, 
dziecięcq

Rajstopy, pończochy, skarpety 
Dresy, bluzy, leginsy

ŻALUZJE POZIOME
134 kolory

ROLETKI MATERIAŁOWE
320 wzorów

ŻALUZJE PIONOWE 
220 wzorów

ROLETY ZEWNĘTRZNE

produkcja-montaż-serwis 
2 LATA GWARANCJI

wymierzanie gratis!!!!!
CF6O18)

Luboń, ul. Sobieskiego 2
tel. 893-26-49, kom. 601-712-606

B iu r o  O b r o tu  N ie ru c h o m o ś c ia m i

“ L E G A T ® "
mgr Elżbieta Mizerka-Szmyt

Licencja nr 1363
Kupno, sprzedaż, zamiana, 
najem, podział lokali, 
nieruchomości. Doradztwo 
Pełna obsługa prawna, 
notarialna, geodezyjna. (fóo24>

Luboń, ul. Drzymaly3 
leL/fax+48/0618130491, lei 0618932389 

www.legat-mizerka.pllegat@legat-mizerka.pl

USŁUGI
BUDOWLANE

KOMPLEKSOWE 
R E M O W Y  MIESZKAŃ, 

MALOWANIE,
SZPACHLOWANIE, PŁYTKI, 

PANELE, ADAPTACJE 
PODDASZY, PŁYTY GK

P io tr Łyskaw a 
Luboń , ui. Leśna 8 

kom . 6 9 6  9 4 5  4 6 0  (t6044)

WYKŁADZINY,
CHODNIKI

O b s z y w a n ie , la m o w a n ie  - 
ró w n ie ż  u k lie n ta , 

w y k o n y w a n ie  n a s to p n ic ,
o b s z y w a n ie  p askó w , s

Luboń , ul. P rusa  3 £

L te l. 81 0  24  92, kom . 0 6 0 2  32 7  011 J
OBUWIE

OTW ARTE: PN-PT 10.00 - 17.00 
(noas) SOBOTA 10.00-13.00

TŁUMIKI
KATALIZATORY
- s p o r to w e  t łu m ik i
-  s p o r to w e  k o ń c ó w k i
- s t r u m ie n ic e
- t łu m ik i  d r g a ń
- w ie s z a k i  g u m o w e
- u s z c z e lk i

SPRZEDAŻ - MONTAŻ - NAPRAWA
WSZYSTKIE MODELE

RÓWNIEŻ DO SAMOCHODÓW  CIĘŻAROWYCH

’62

www.tlumiki-motor.poznan.pl
Luboń, ul. Mokra 3 (,3068>

(do jazd  ul. P anka  - p ie rw sza  w  p raw o  za  s tac ją  O R LE N , k ie runek  W iry)

SCHODY
- p ro je k to w a n ie , 

d o ra d z tw o
- w y k o n a n ie
- m o n ta ż
- in n e  u s łu g i 

s to la rs k ie
(R6060)

TEL. 810-39-38 lub 283-02-83 
KOM. 0606-431-419,0608-356-242

D O M E X
S tyrop ian  s

Tynki akry low e  - n ied rogo  |  
Tynki m inera lne  

P ły ty  g ipsow e  i konstrukc je  
W ełna  w  ro lkach  IS O V E R  

Papy m .in. B A U D E R  
R ynny: p lastik , m iedź, tytan

P u s z c z y k o w o ,  ul. O g ro d o w a  4
te l. 0 - 6 1 8  1 9 4  3 5 9
(2 0 0  m  o d  s z o s y  m o s iń s k ie j)

NAPRAWA
LODÓWEK - ZAMRAŻAREK

Naprawy w domu klienta
Ekspresowo - Tanio! «

tel. 810-75-30, kom. 0501-48-22-21

mailto:cash@sote.pl
http://www.legat-mizerka.pllegat@legat-mizerka.pl
http://www.tlumiki-motor.poznan.pl


GABINET URODY LODÓWKI K O M I S  a ,  s
N A R C I A R S K I  £

KOSTKARKI SERWIS NARCIARSKI

Luboń, ul. Kurowskiego 10 G/2 
zapisy pod nr tel. 0-501 221 24-2

(j3034)

ZAMRAŻARKI
T a n iu tk o  u  k l ie n ta !

(13021)

T E L . 810-74-54

I SNOW BOARDOW Yp^pp. . Y 
S K L E P  R O W E R O W Y  r f 1 U  K t L A A

L U B O Ń , ul. S t r u m y k o w a  1 6 , te l. (6 1 )  8 1 3  1 8  1 8  
c z y n n e  p n -p t:  1 0 .0 0 - 1 8 .0 0 ,  s o b o t a  1 0 .0 0 - 1 4 .0 0

= N A P R A W A  = E L E K T R O M E C H A N IK A  
S  A  M O  C H O  D O W A AQU ALAK Z b i g n i e w  T o m a s z e w s k i

= L O D Ó W E K  = 
= ZAMRAŻAREK =

03022)

Naprawa: wystawiamy Sprwis lakipmifzn-blarharski (kabina bpzpyłnwa)
-Rozruszniki faktury vat

-Alternatory Montaż:
- Instalacje elektr. . Radia

-Alarmy
7-0^9 - Blokady Niedźwiedź Lock

Michał Roszak (r3056>

•  osobowe •  dostawcze •  autobusy Ł—
oraz lakierowanie przem ysłowe YT ijgHgj

T E L . 0602-672-815 62-030 Luboń te l.8 1 3 -1 5 -1 8
ul. Dożynkowa 7A kom . 0602-555-346 Luboń, u l. K rę ta  24a, tel. 0-502 103 101, te l. / fa x  0-618 934 473

U S Ł U G I T R A N S P O R T O W E  „ K O M B I”
O f e r u je m y :

■ d la  o s ó b  p r y w a t n y c h  - p r z e p r o w a d z k i ,
t r a n s p o r t  z a k u p io n y c h  t o w a r ó w
( n p .  m e b l i ,  m a t e r ia łó w  b u d o w la n y c h )

■ d la  f i r m  - t r a n s p o r t  k r a jo w y
i z a g r a n ic z n y  d o  1 ,5  t o n y  

TEL. 505-803-803, 0-618 130 396 
Luboń, ul. Jod łow a 3_____________ [____________________________________ (11037)___________________

* dogodne  raty
* P unto li

* tes ty  CD gratis 
p lac m anew row y

Ośrodek Szkolenia Kierowców

Z A P R A S Z A  N A  K U R S  P R A W A  J A Z D Y  K A T . B 
N o w e  z a s a d y , s ta re  c e n y  
S z k o ła  P o d s ta w o w a  n r 1,

L u b o ń , u l. P o n ia to w s k ie g o  16 
W y k ła d y  w  p o n . i c z w . o g o d z  1 8 

w w w .o s k k o m b i.p l
Z  T Y M  K U P O N E M  2  G O D Z IN Y  G R A T IS !!!

ul. Zab ikow ska  47 
* lekc je  doszka la jące C 5 0 1 - 0 1  5 - 9 8 3

(J3023)

=-̂ £>
B I U R O  R A C H U N K O W E

KOMPLEKSOWA OBSŁUGA PODMIOTOW GOSPODARCZYCH 
ELEKTRONICZNE PRZEKAZYWANIE DOKUMENTACJI ZUS 

ODBIÓR DOKUMENTÓW OD KLIENTA ■ GRATIS!!!

te l. 813-06-88 (od  9.00 d o  12.00), te l. 899-05-11
ko m . 0603-194-378 (R6005)

PRODUCENT WYROBOW Z PLEXI 6 2 -0 3 1  L u b o ń , u l. S p o k o jn a  6  

te l . / fa x  0 61  8 9 3  2 7  0 7  

te l.k o m . 0  5 0 2  4 7  4 6  2 8  

w w w .u lto m .p o z n a n .p l 

e -m a il: to m a s z @ u lto m .p o z n a n .p l

O  FREZOWANIE 
O  GIĘCIE 
O  POLEROWANIE 
O  GRAWEROWANIE

REKŁAW łf
KASETONY 

o REGAŁY
o GABLOTY 

oWYSTAWKI (r6064)

(f1084)

USŁUG I J f f i h  
K O P A R K O -^ O c '  
-ŁA D O W A R K A

tel. kom. 
0-668 125 665

Montaż Anten RTV-SAT
INSTALACJE INDYWIDUALNE 
i ZBIORCZE
NAPRAWY, MODERNIZACJE 
KABLOWANIE BUDYNKÓW 
DOMOFONY

CYFRA +
Jerzy Sassek

kom. 0-608 369 652 
J b 6 0 2 1 ) tel. (061) 63-36-525

mercedes

AUTO-MECHANIKA
Tomasz Mroskowiak

W iry k. Poznania, ul. K om ornicka 70, tel. 0-618-106-786

POLECA:
naprawy samochodów:
•osobowych •dostawczych •ciężarowych

Masaż Rolletic 
Luboń
ul. Poniatowskiego 2a

D E L IK A T E S Y  C O R M E R pieczywo • n a b ia ł

PRZYJDŹ DO NAS 
A SCHUDNIESZ W OCZACH!

■ p o p r a w  k r ą ż e n ie
■ u s u ń  c e llu li t is

dobra dieta = SUKCES!
0 -6 1 8  139 4 90  

* *  0 -501 577  098

Specjalność - słodycze zachodnie 

w super cenie. 
Oferujemy alkohole 

oraz wędliny
Tanie papierosy

P N . - S O B .  6 . 0 0 - 2 1 . 0 0  
M I E D Z .  9 . 2 0 - 1 6 . 0 0

skrzyżow anie  u l. Poznańskie j i B uczka  iS ł 0 -6 1 1 ?  9 9 2  117

http://www.oskkombi.pl
http://www.ultom.poznan.pl
mailto:tomasz@ultom.poznan.pl


Usługi 
Instalator

Wod-kan, gaz, C.O. 
ul. Skowronkowa 4 

tel. 502 582 311

(F6057)
s z k o ła  j ę z y k o w a  =

GERMAN
u l .  D w o r c o w a  2, L u b o ń  

t e l .  0 - 6 1 8  1 0 2  3 9 9 /  0 6 0 1  1 6  9 9  0 8  

w w w .s z k o la -q e rm a n .c o m

ANGIELSKI, NIEMIECKI,
FRANCUSKI, ROSYJSKI
N ow ość: j .  h iszpańsk i

KURSY MATURALNE

GINEK0L0GIA-P0Ł0ZNIC1W0
Doc. Jacek  Koźlik  

Diagnostyka i leczenie

USG
Głowica brzuszna i dopochwowa

Rejestracja telefoniczna 
0-602-312-392 

lub wieczorem 810-29-41 
Luboń, ul.ŻABIKOW SKA 20A

o fe ru je m y :
- a d a p ta c ja  p o d d a s z y  n a  c e le  m ie s z k a ln e
- w e n ty la c ja  d la  d o m u
-  p ra c e  b la c h a rs k o -d e k a rs k ie
- p ra c e  c ie s ie lsk ie
-  p ra c e  re m o n to w o -b u d o w la n e

ZAKŁAD BUDOWLANO-REMONTOWY
" D A C H  -  SER W IS"

T o m a s z  J u rg a  
Z a k ła d  d y p lo m o w a n y  

CZŁO NEK POLSKIEGO STOWARZYSZENIA DEKARZY

(l3070)|

Luboń, ul. Nowa lc 
kom. 0604-214 390 

tel. 0-618 934 466 
www.dach-serwis.net

e-mail: biuro@dach-serwis.net

TI IJillT. - KOKS - M IU
LUBOŃ, UL. DWORCOWA 15 A

CZYNNE CODZIENNIE OD 7.00 - 15.00 
W SOBOTY 7.00 - 13.00

<  TEŁ./FAX 0-618 102 247
T307T

U S Ł U G I  K R A W I E C K I E
w  k o m p l e k s i e  „ G E S A ”  u l .  P a d e r e w s k i e g o  1 8  

( n a p r z e c i w  „ P A J O ” ) , t e l .  6 0 4  6 6 2  8 5 9

- szycie m iarowe dam skie, m ęskie
- poprawki, przeróbki, w szyw anie zam ków
- szycie firan
- naprawy m aszyn do szycia (rów nież dom owe)
- nabijanie nap
g o d z .  o tw a rc ia :  p n .-p t .  1 0 -1 6 , s o b .  1 0 -1 3

BIURO RACHUNKOWOŚCI „CALCULUS”
Ewa Ceglarek

Doradca podatkowy nr 00984
Od 1991 roku prowadzimy kompleksową obsługę firm w zakresie: 
ODoradztwo podatkowe
fflKsięgowość (pełna, KPiR, ryczałt, ewidencje VAT, ...) $
tUKadry i płace S
fflZUS elektronicznie tel. 061 8102 458

kom. 601 769870
Luboń ul. J. Mazurka 17 calculustćłcalculUS.COm.pl

w w w .ca lcu lus .com .p lczynne od pn. do pt. w godz. od 10.00 do 17.00

MIAŁ •  KOKS •  ORZECH •  GROSZEK

NAJNIŻSZE CENY TRANSPORT GRATIS
_____________ (F1080)

o p a ł o w e  -  k o m i n k o w e
D Ą B  •  B R Z O Z A  •  S O S N A  •  G R A B  •  I IN N E  

D R E W N O  Z  W Ł A S N Y C H  W Y R Ę B Ó W  
N A J W Y Ż S Z A  J A K O Ś Ć
T R A N S P O R T  G R A T IS

(F1081)

Z A M Ó W I E N I A
K O N T A K T 0-509 795 169 Z A M Ó W I E N I A

K O N T A K T 0-509 795 169
(J6027)

E R G O

H E S T I A
U B E Z P IE C Z E N IA

KOMUNIKACJA * MAJĄTEK * BIZNES
u l.L e ś m ia n a  17A , 62-031 Luboń  
t e l / f a x  061 813  9 8  3 5  , k o m . 0  5 0 9  9 1 4  0 0 9  

e -m a i l  : s la w o m ir .k o n ie c z k a @ a g .h e s t ia .p l

O ś r o d e k  s z k o l e n i a  k i e r o w c ó w  
K A J A

Z A P R A S Z A  N A  K U R S  P R A W A  J A Z D Y  K A T .B  
C5OO 1 0 5  1 7 1 ,  5 0 1  8 9 4  5 0 7

SZCZEGÓLNE PROMOCJE PATRZ: w w w .naukajazdy-kaja.pl 
Z A P I S Y  i W Y K Ł A D Y :

P o n ie d z ia łe k g o d z . 1 6 . 0 0 S z k o ła P o d s t a w o w a n r 3  
w  L u b o n iu  u l .  D ą b r o w s k ie g o  2 a  ( s a la 4 4 )

W to r e k  g o d z .  1 7 .0 0  G im n a z ju m  
w  K o m o r n ik a c h  u l.  P o c z to w a  3 0  ( s a l a l )

A tr a k c y jn a  c e n a , R a ty , N o w e  A u ta ,
M a te r ia ły  s z k o le n io w e  w  c e n ie  k u rs u  (k s ią żk i, tes ty , p ły ty  C D ), 

D u ż y  p la c  m a n e w r o w y

AKADEMIA 
JĘZYKÓW OBCYCH

A N G I E L S K I
H I S Z P A Ń S K I

N I E M I E C K I

w programie dla dorosłych i młodzieży
O ferujem y:
W Y S O K I K O M F O R T  N A U K I
- klimatyzowane sale
- dogodny parking
- przyjazna atmosfera 
WYSOKI STANDARD NAUKI
- wspomaganie nauki metodami 
audiowizualnymi
- grupy konwersatoryjne (4-6 osób)
- atrakcyjna oferta programowa 
(Business English)
- wysoka efektywność nauczania

J e ż e li c h c e s z  s ię  n a u c z y ć  
ję z y k a  o b c e g o  - d o łą c z  d o  n a s !

Nowe Centrum Lubonia
Luboń, ul. W schodn ia  24/3 

kom . 0501-870-971

Ręczna M yjn ia  
S am ochodow a

Luboń, ul. Traugutta 3 
w okresie zimowym ogrzewana 

tel. 513 320 663 
«3oo2> kom. 501 437 397 
Czynne od pon. do soboty 9-20

OPAŁ
* k o k s

* w ę g ie l w o r k o w a n y

L u b o ń  <J6029) 
u l. P o d g ó rn a  19B  
te l .  0 -6 1 8  105 21306028)

http://www.szkola-qerman.com
http://www.dach-serwis.net
mailto:biuro@dach-serwis.net
calculust%c4%87%c5%82calculUS.COm.pl
http://www.calculus.com.pl
mailto:slawomir.konieczka@ag.hestia.pl
http://www.naukajazdy-kaja.pl


SALON OPTYCZNO-OKULISTYCZNY ERENSKA
PAJO C E N TR U M  - u l. Żabikowska 6 6 ,  P iętro  -  BOX 17, ta l .  8 9 9 -4 1 -3 2  

otw arte: poniedziałek-sobota 1 0 .0 0 - 2 1 .0 0 ,  niedziela 1 0 .0 0 - 1 9 .0 0
ATRAKCYIŃE I I I

KOMPLEKSOWE BADANIE OKULISTYCZNE ceny I I I
- komputerowe badanie wzroku

USŁUGI OPTYCZNE
soczewki okularowe, sferyczne, cylindryczne, 

dwuogniskowe, progresywne (wieloogniskowe)
- drobne naprawy okularów 

- okulary do komputera

- badanie dna oka 
mierzenie ciśnienia wewnątrzgałkowego 

- aplikacja soczewek kontaktowych

Informacja
telefoniczna
899-41-32

r r r
10% ZNIZKI

DLA EM ER YTÓ W  I R E N C IS TÓ W

- POSEZONOWA OBNIŻKA CEN 
OKULARÓW PRZECIWSŁONECZNYCH

oprawy od 17zł!
BADANIE WZROKU GRATIS!!.'

przy zakup ie  kom pletn e j pary okularów (F6006)

GABINET
STO M A TO LO G  IC ZN Y

Renata Przybylska
Luboń, ul. Dr R. M aya 1a 

(przy Zakładach Chemicznych)

tel. 0-618-994-862
U m o w a  z  N F Z  (k a s ą  c h o r y c h )  

L e c z e n ie  d o r o s ły c h  i d z ie c i

g o d z .  p r z y ję ć :  
p o n . ,  ś r ., p t :  8 -1  3 
w t . ,  c z w . :  1 3 -1  8  (B3001)

dr med. W. Skorupski
KARDIOLOG

gabinet Poznań, ul. Palacza 86 
rejestracja telefoniczna codziennie

tel.0-618-619-740
£ § 6 0 0 2 ) /

PRYW ATNA PRZYCHODNIA  
STOM ATOLOGICZNO - PROTETYCZNA  
LUBOŃ, UL. KOŚCIUSZKI 53, TEL. 0-618-103-031

ZAPRASZAMY PONIEDZIAŁEK-PIĄTEK 10 .00  - 2 0 .0 0  
CODZIENNIE SOBOTY 9 .00  - 13.00

STOMATOLOGIA
•  Leczenie 

(dorośli i dzieci) 
zachodnie 
materiały
i znieczulenia

•  Chirurgia 
stomatologiczna

PROTETYKA
•  Protezy szkieletowe 

akrylanowe
•  Korony, mosty 

porcelanowe, 
metalowe, akrylanowe

•  Wkłady dokorzeniowe
•  Naprawa protez

ORTODONCJA

•  Aparaty 
korekcyjne

•  Diagnozy 
ortodontyczne

_ (r6052)

•  PO R A D Y I K O NSU LTAC JE BEZPŁATNE

D r m ed . R o m a n  K lim as
PRÓBY W YSIŁKOW E, EKG, HOLTER, ECHO-SERCA

G A B IN E T: Luboń, ul. 3 M aja 12 
C zynny: Pn., Śr.: 17°°-20°°

Poradnia kardiologiczna
Poznań, ul. O po lska  58

Rejestracja teletoniczna - tel. 813-10-31 tbó03°l

Alina Kasprowicz
s p e c j a l i s t a  c h o r ó b  

w e  w n ę t r z n y c h

[
EKG
b a d a n ia  w s tę p n e  
b ad a n ia  o k res o w e  
b ad a n ia  k ie ro w c ó w  
w iz y ty  d o m o w e  

przyjęcia: czwartki 17.00 • 18.00 
(po uzgodnieniu telefonicznym)
Luboń, ul. Armii Poznań 49 (b6016)
(na terenie Zakładu „Lubanta")
tel. kom. 0 508-965-825, tel. dom. 813-07-38

G A B I N E T  L E K A R S K I
Dr n. m ed.

Lukrecja S ITflR Z-W flS IE W IC Z
* Porady ogólnolekarskie 

i anestezjologiczne
* Wizyty domowe
* Zwolnienia ZUS 

•Szczepienia przeciw grypie
i żółtaczce

* Refleksoterapia (b6014)
LECZENIE BÓLU I ZMIAN SKÓRNYCH 

duią LAMPĄ BIOPTRON 
REJESTR AC JA  TELEFO N IC ZN A :

62-031 LUBOŃ, ul. Rejtana 2 
tel. 813-02-07, tek kom. 0602-595-708

G A B IN E T 
LO G O PED YC ZN Y 

lo g o p e d a  p e d ag o g  
m g r Ewa P rz y b y ł

I  usuw anie wad w ym ow y 

I  praca z dzieckiem

dyslektycznym  

■ fachow a pom oc dziecku
z problem am i w  nauce 

Z klaS I - I I I  (B3003)

62-030 Luboń 
ul. ks. Streicha 15
tel. 0-618 102 220 
kom. 506 201 108

PRYWATNA PRAKTYKA 
STOMATOLOGICZNA

LUBOŃ, ul. KOŚCIUSZKI 64A
(vis a vis sklepu spożywczego SPOŁEM) 

telefony: 893-16-97,608-030-760

♦  KOMPLEKSOWE LECZENIE DOROSŁYCH I DZIECI
♦  CHIRURGIA STOMATOLOGICZNA W PEŁNYM ZAKRESIE
♦  USUWANIE ZĘBÓW I WYKONYWANIE PROTEZ
♦  PROTETYKA W PEŁNYM ZAKRESIE ■ PROTEZY NYLONOWE
♦  NAPRAWY PROTEZ NA POCZEKANIU (24h) kom , 602-178-989
♦  NAGŁE PRZYPADKI POZA GODZINAMI PRZYJĘĆ MOŻLIWE

PO UZGODNIENIU TELEFONICZNYM: kom. 608-030-760

P R Z Y JM U J E
lek. storn. M ałgorzata  K O R S A K -FR Ą TC ZA K
poniedziałek-piątek: 10.00-13.00 i 16.00-20.00 
w soboty po uprzedniej rejestracji telefonicznej: 10.00-12.00

ni



PIERROT STOMATOLOGIA
LUBOŃ, ul. SOBIESKIEGO 55a
(CENTRUM HANDLOWE „VENUS”) |
S 0 -6 1 8 -3 2 4 -7 7 0  r j i

ESTETYKA KOMPETENCJE JAKOŚĆ BEZ *
INDYW IDUALNIE LECZENIE BEZ KOMPROMISU j

DLA CIEBIE STRESU *

•  L E C Z E N IE  Z A C H O W A W C Z E
•  K O R O N Y  I M O S T Y  P O R C E L A N O W E
•  P R O T E Z Y  N A T Y C H M IA S T O W E

I B E Z K L A M R O W E
•  P R A C E  Z  W Ł A S N E G O  L A B O R A T O R IU M
•  W Y B IE L A N IE

Z R Ó B  T E R A Z  Z A P Ł A Ć  P Ó Ź N I E J  
R A T Y  0 %

GABINET
GINEKOLOGICZNO ■ POŁOŻNICZY
Lek. med. Daniela Rogal-Przybylak 

położnik-ginekolog 
homeopata

Leczenie homeopatyczne 
wszystkich schorzeń

Luboń , ul. D w o rco w a  20  
te l. 0 -618  130 830  t ° ' e

Pn - godz. 19-20, Śr - godz. 17-20 
w pozostałe dni po uzgodnieniu tel.

1STALACYJNO - METALÓW^

a r ty k u ły  in s ta la c y jn e :
miedziane, zgrzewane PP, 
kanalizacyjne, sanitarne 

GRZEJNIKI ALUMINIOWE
a r ty k u ły  m e ta lo w e : 
śruby, wkręty, gwoździe, 

narzędzia, łączniki ciesielskie 
PIECE GAZOWE, 

WĘGLOWE, MIAŁOWE

in s ta la c y jn e  
w o d -k a n -g a z -c o  

ś lu s a rs tw o  
re m o n ty  

ZAPRASZAMY'
Luboń, ul. Skowronkowa 4 
tel. 810-18-95, 502-582-311 
CZYNNE i . i l  J A  

pn-pt8-18 " ■Tli •  B
sob 8-14 (F6014,

P R Z Y C H O D N IA
ST O M A T O L O G IC Z N A

M1LMED
P E Ł E N  ZAKRES U SŁ U G

P rz y ję c ia :  
pn. i p t. 15-20, 

w t., śr., czw . 9-20 
sob. 9-13 

U m o w a  z N F Z  
Luboń-Żabikow o, ul. L eśm iana 10 

(w jazd od Poniatow skiego)
tel. 893-12-50(fóoi?

G A B IN E T
LEK A R ZA

R O D Z IN N E G O
Lek. Med. JAN BANASIUK
czyNNy od poNiedziAłku do piórku 

LuboŃ, ul. R. MAyA 1A

REjesTRAcjA 0 -6 1 8  9 0 0  4 8 5  
qAbiNET 0 -61  8 9 9 4  861

(0073)

P R Y W A T N Y  G A B I N E T  L E K A R S K I
Lek. Med. JAN BANASIUK

ul. dit. Ro m a n a  M aya l a  (pmy ZAkłAdAch ChiMiczNych), teL 0-618 900 485, teL 0-618 994 861

- porady internistyczne - badania kierowców
- EKG - możliwe przejęcie opieki

- badania profilaktyczne lekarskiej (profilaktycznej) nad
(wstępne, okresowe, kontrolne) pracownikam i zakładów  pracy

(13067)

GABINET CZYNNY od poNirdziAłku do piĄiku: 8.00-12.00, 16.00-18.00 

Posiadamy LABORATORIUM ANALITYCZNE czynne od 7.30-9.30

K O M P U T E R Y  D O W O L N E J  K O N F I G U R A C J I

K O M PU TER Y
• KOMPUTERY _
•DRUKARKI sklep internetowy: D
• MONITORY www,mą?tęrbit,£gm.pl 1 \
• OPROGRAMOWANIE ą
• AKCESORIA f\
• ELEMENTY SIECIOWE

►SPRZEDAŻ
► NAPRAWA KOMPUTERÓW 1

1 MONITORÓW . .
► MODERNIZACJA Y

Luboń E-m@il: biuro@masterbit.poznan.pl ■ 
ul. Kościuszki 1a
tel./fax 813-10-69 <F6O22>

GABINET LEKARZA RODZINNEGO
lek. med. Hanna Krzyżańska

ul. Romana Maya 1a (przy Zakładach Chemicznych) 
tel. 0-618 900 485

Gabinet czynny od poniedziałku do piątku
Leczenie w ramach Narodowego Funduszu Zdrowia (bezpłatnie)
- p o ra d y  a m b u la to ry jn e  -  b a d a n ia  la b o ra to ry jn e

- w iz y ty  d o m o w e  - E K G
(F3036)

GABINET ORTOPEDYCZNY
POZNAŃ, UL. OPOLSKA 58, tel. 83 23 497 

(BUDYNEK BYŁEGO ZOZ-u, 1 kilometr od PAJO CENTRUM)
w PONIEDZIAŁKI i CZWARTKI od godz. 19.00 

(konieczna rejestracja telefoniczna)
PRZYJMUJE

lek. med. TOMASZ WIŚNIEWSKI 
O rd yn a to r O d d z ia łu  O rto p ed ii i T raum ato log ii w  C en tru m  M e d y czn ym  HCP

również wizyty domowe - tel. kom. 0 601 - 720 -119
_________________________________  ( F 6 0 1 7 y

Niepubliczny Zespól Opieki Zdrow otnej 

Poradnia Ginekologiczno-Położnicza 

„G in -P o l"

62-031 Luboń, ul. Poniatowskiego 20 
tel. 0-618 130 917

re jes trac ja  w  go dz inach  

p rz y jm o w a n ia  czynna: 
pon. 9 .0 0 -1 3 .0 0  

w t. 1 4 .0 0 -1 9 .0 0  
śr. 9 .0 0 -1 3 .0 0  

czw . 1 5 .0 0 -1 9 .0 0  
pt. 9 .0 0 -1 2 .0 0

USG brzuszne i dopochwowe
iF6oi5i U m o w a  z  N F Z

SPECJALISTA
DERMATOLOG

SPECJALISTA
LARYNGOLOG

Danuta Dańczak
tel. 0-618-131487
godziny przyjęć: 
poniedziałek, czwartek 
1 8 .0 0 -1 9 3 0

dr nauk medycznych
Jakub Pazdrowski
rejestracja telefoniczna  

kom . 6 9 4 -4 8 2 -8 9 4  
tel. 0 -6 1 8 -1 3 1 -4 8 7  

Przyjęcia we wtorki
GABINET 1 7.00-18.00

Luboń, ul. Szafirowa 23 (200m od Urzędu Miasta)____ (F6O25

Niepubliczny Specjalistyczny
Zespól Opieki Zdrowotnej “ART-MED”
Luboń, ul. Ks. Streicha 27, tel. 813-99-23, fax 813-92-57

u m o w a  z  N F Z
Chirurg Laryngolog Neurolog
-małe zabiegi -małe zabiegi EEG

-badanie słuchu -również domowe 
Poradnie czynne od poniedziałku do piątku: 8.00-20.00,

we wtorki: 14.00-20.00, w soboty: 8.00-12.00 <FI035)
Rejestracja w godzinach działalności przychodni!

mailto:biuro@masterbit.poznan.pl


•  w szystkie rodzaje rozliczeń
•  p ity  roczne
•  kom pleksow a obsługa firm
•  doradztw o
•  odbiór dokum entów

(H 6099)

M

konsulting
K R Z Y Ż O S T A N I A K

P a w e ł R a d o s ła w  K rz y ż o s ta n ia k  
L ice n c ja  M in is tra  F in a n s ó w  

te l. 0 -6 1 8  7 8 7  298  
0 -6 0 6  2 5 4  638  

w w w .k rz y z o s ta n ia k .p l

• foldery ♦ katalogi ♦ etykiety ♦ wizytówki ♦ listowniki ♦ ulotki ♦ czasopisma

d r u k a r n i a  t o m

te l .  0 6 1  8 1 3  1 9  4 5
-------------------------------  Luboń, ul. Rivoliego 8 —

<Anel(e

K O M IS SU K IEN  ŚLU BN Y C H  
SPRZED A Ż H U R T O W A  I D ET A L IC Z N A

(J6035)

C O L L E C T I O N
62-030 Luboń 
ul. Sobieskiego 100A 
tel. 0-618 105 492

Poleca:
► suknie ślubne
► suknie w ieczorow e
► garsonki

> ► kostium y 
► KREACJE NA 

S T U D N IÓ W K Ę

Szycie 
na w ym iar 
i przeróbki 

G RATIS

dr n. med. Anna HORNOWSKA - BANACH
specja lista  ch orób  w e w n ę trzn ych ,b a ln eo k lim a to lo g ii i m ed ycyn y fizykaln ej

CHOROBY WEWNĘTRZNE
Osteoporoza
o komputerowe oznaczanie gęstości kości (densytometria) 
o kompleksowe leczenie
USG jamy brzusznej i prostaty, EKG
o konsultacje internistyczne

dr n. med. Małgorzata 
Karolczak-KuleszaNOWOŚĆ

USG 3D/4D 
(trójwymiarowe)

DLA KOBIET W  CIĄŻY

specjalista chorób oczu

OKULISTYKA
o op eracy jn e  leczenie zeza 

o operacy jna  korek ta  pow iek  
o USG oczodołu  

Rejestracja: pn.-pt.: 9.00-19.00
tel. 0-618-391-950 lub 0-618-321-708 

Klinika PRO BONO Poznań, ul. Leszczyńska 5A (b6026)

lin

http://www.krzyzostaniak.pl


I 62-051 ‘A^k'/7//7’/
|  Zdbil&ptka 61 

tel. OÓJSTO XI 24
mai istyk.coin.pl'

E io t Ê IS T Y L E

6idizna 6ezszwowa

szybko lekka  m iękka 
sch n ąca

O d w ie d ź  n ow y  
sk le p

L u b o ń , u l. Ż a b ik o w s k a  

N a p rz e c iw k o  C e n tru m  P ajo

GABINET
(F3061)

WETERYNARYJNY
dr Paweł Antosik
Luboń, ul. Siostry Faustyny 1

czynne  pn .-p t. 
16 .30-20 .00

sobo ty  - w izyty  um ów ione

imim FMZMiKi mw®
FRYZJERSTW O  
DAMSKO MĘSKIE
z  tra dyc jam i, m odne 
s trzyże n ia  za rów no  
da m sk ie  ja k  i m ęsk ie , w  tym  
s trzyże n ie  nożem  ch ińsk im
- ko lo ryzac ja  w łosów
- ba llayage
-  trw a ły  s ty lling
- fryzu ry  w ie czo ro w e

i ś lubne
- spe c ja ln o ść  - koki

KOSMETYKA DŁONI
MANICURE 
T IP S Y -ŻE LO W E  

-Ż E L  KOLOR 
-A K R Y L 
- FIBERGLASS 

ZABIEGI PARAFINOWE 
NA DŁONIE

MALOW ANIE ARTYSTYCZNE 
PAZNOKCI - DUŻY W YBÓR 
W ZORÓW

M AKIJAŻE
pon-p t: 9 .00 -19 .00  sob: 8 .00 -14 .00

LUBOŃ, UL. SIKORSKIEGO PAWILON 1 TEL. 0-618130-634

< 7 * 0 -6 1 8 -9 9 -1 0 -2 7  
W  0 -6 0 1 -4 0 5 -2 5 4

profilak tyka i leczenie zw ierząt 
dom ow ych i egzotycznych

zabiegi stom atologiczne, w tym: 
ultradźw iękow e u su w an ie  
kam ien ia  nazębnego

zabiegi ch irurg iczne 
pełne bad an ie  krwi 
szczepienia profilaktyczne 
bad an ie  USG, RTG, EKG 
biopsja cienkoigłowa 

badan ie  cytologiczne 
pochwy su k

(określanie dni płodnych)
SZCZEPIENIA PRZECIW  

WŚCIEKLIŹNIE

*S U K IE N  Ś LU BN YC H  I G AR N ITU R Ó W

*  E LE G A N C K IE J K O N FE K C JI
D A M S KIE J I M ŁO D ZIEŻO W EJ

*  UNIKATOW YCH FORM UBIORU
*  O K A ZJO N A LN Y C H  SU KIE N E K

DZIECIĘCYCH
PONADTO O FERUJEM Y:

*  DODATKI Ś LU BN E

*  FA C H O W Ą  POMOC P R O JEKTAN TA
UBIORU

Z A P R A S Z A M Y
PN. - PT. 10 .00-18.00, S O B . 10.00-13.00 

LU B O Ń , u l. S IE N K IE W IC ZA  43/2 

te l .  0 -6 9 1  7 8 5  0 0 6  
e - m a i l :  s t u d io b a r b a r a @ o p . p l

w w w . r e p u b l ik a . p l / s t u d io _ b a r b a r a  
A T R A K C Y J N E  C E N Y !

Pimw

poleca atrakcyjną garmażerią bankietową w szerokim asortymencie 
oferujemy wyroby gotowe na różnego typu imprezy: prosiaki pieczone, 
bażanty, indyki, kaczki, ebementyz dziczyzny

#  zapewniamy najniższe ceny oraz dowóz do %bienta
*  zachęcamy do wspóbpracy odbiorców indywidualnych oraz przedsiębiorstwa, 

proponując kpmpbeksową obsbugę imprez okpbicznościowych, plenerowych, 
bankietów, uroczystości komunijnych, świątecznych itp.

Firma „Sepilux"
Zakład Produkcji Garmażeryjnej

Luboń, ul. Romana Maya 1 
Tel./fax 0-618 900 488

(h6005)

mailto:studiobarbara@op.pl
http://www.republika.pl/studio_barbara


A U T O R Y Z O W A N A  S T A C J A  O B S Ł U G I
Stanis ław  Nagórski & Synowie

Łęczyca k. Poznania, ul. Północna 33/28 tel./fax (0-61) 810-65-83 tel. (0-61) 810-67-60

pv&
,t^° N A P R A W Y  G W A R A N C Y J N E  ( F IA T )

I P O G W A R A N C Y J N E  ( W S Z Y S T K I E  M A R K I )  
S E R W IS  B L A C H A R S K O - L A K IE R N IC Z Y

’*c,
I L I  P C A Z D O W
E S T R A 'O Y J N E

Stanisław Nagórski & Synowie 
Łęczyca k. Poznania, ul. Poprzeczna 3 

tel./fax (0-61) 810-65-83 tel. (0-61) 810-67-60

M A R E K  S A M O C H O D Ó W
OFERTA FIRMY: p n .-p t.  7 -17
- naprawa klimatyzacji s o b o t a  8 -13
- serwis opon-sprzedaż, wyważanie, przechowywanie
- przeglądy i naprawy systemów AIR-BAG i ABS
- serwis blacharsko-lakierniczy
- montaż Car-Audio
- montaż systemów alarmowych i antynapadowych
- POMOC DROGOWA

KARTA RABATOWA
DOKONUJĄC ROCZNEGO PRZEGLĄDU 
SAMOCHODU MOZESZ SKORZYSTAĆ 
W CZASIE ROKU Z JEDNEJ BEZPŁATNEJ 

o zbieżność USŁUGI
° światła
o sprawdzanie hamulców  
a sprawdzanie zawieszenia 
□ spr. amortyzatorów  
o wymiana oleju 
o wyważanie kól 
o analiza spalin

Łęczyca k / Poznania ul. Poprzeczna 3 
62-051 Wiry. tel./fax 061/810 65 83 
tel. 061/810 67 60

n n n n  s,an,s,a*L i? !PkJb  t.oęc- ■ i. 2--.,e

SERWIS WSZYSTKICH MAREK SAMOCHODÓW
(H 6052) Przy przeglądzie samochodu otrzymasz

^yiso ,̂

■ S e rw u je m y  p rz e p y s z n e  ś n ia d a n k a  
lu n c h e , o b ia d y , w y ją tk o w e  k o la c je .

■ K o r to w o  t o  n ie b a n a ln e  m ie js c e  
na p rz y ję c ia  o k o lic z n o ś c io w e .

ul. Kotowo 62 / Poznań 
rezerwacje: tel. /61 / 899  10 20

rezerwacja@kortowo.com.pl
[(H6086)

ZAPRASZAMY
na bezp ła tne  p rze g lą d y  i  ko n su lta c je

o p t im a
S T O M A T O L O G IA

T T

- p ro te ty k a ,
- p ro f ila k ty k a ,

- s to m a to lo g ia  dz iec ięca ,
- c h iru rg ia  s to m a to lo g ic z n a ,

- s to m a to lo g ia  zachow aw cza ,
- w yb ie lan ie ,

- RTG zębów.le k . s to rn .  K a ta r z y n a  W ie w ió ra  

le k . s to rn .  A g a ta  K a c z m a r e k

ul. Sikorskiego 44, Luboń 
P o n ie d z ia łe k -P ią te k

9-20
S o b o ta

(r6002) 9-14 w w w . o p t i m a - s t o m a t o l o g i a . p l

Sala
Ba n k ie t o w a

JAN III SOBIESK
r  p o le c a :

o rg a n iz a c ję  w e s e l, 
k o m u n ii,  s typ , b a n k ie tó w  
o ra z  in n y c h  u ro c z y s to ś c i

o k o lic z n o ś c io w y c h

ZABAWYMME
Zapraszamy:
LUBOŃ

ul. Sobieskiego 126A
te l. / fa x  813-19-63 - p raca  
tel. 8 1 3 -0 7 -5 0 - d o m  
kom . 6 9 2 -4 4 8 -5 2 5

mailto:rezerwacja@kortowo.com.pl
http://www.optima-stomatologia.pl


SALE BANKIETOWE
C A P P U C C I N O

ORGANIZUJE PRZYJĘCIA:
URODZINY, IMIENINY,
CHRZTY, KOMUNIE, 

LECIA, STYPY  
I INNE UROCZYSTOŚCI

fitn e s s  2 0 0 7

ZA P R A S ZA M Y
Luboń,

ul. 11 Listopada 54 
telefony: 813-04-47, 

810-27-51
kom.: 0509-602-653 

Informacje 
od poniedziałku 

do piątku 
godz. 16.30-18.30

(r6066)

n a u k a  p ły w a n ia

aerobic B|SH|
ta ń c e  to w a r z y s k ie  

a q u a a e r o b ic  PUK?

-10%
°  “ 0 %

" J 1

do tyczy ka rn e tó w  3 -m iesięcznych zakup ionych  w  styczn iu  i lu tym

(r1070)

w w w .s p a la r n ia .c o m .p l

KOM INIARZ
m is t r z  k o m in ia r s k i  

J a c e k  C h r z a n o w s k i

(r3062)

►czyszczenie p rze w o d ó w  e o p in ie  w  ce lu  pod łączen ia  
k o m in o w y c h  urządzeń gazow ych

► p rzeg lądy  ro czn e  •  o d b io ry
i u su w a n ie  u s te re k  •  d o radz tw o

S  0 - 6 1 8  1 9 2  5 3 8 ,  0 - 5 0 3  0 9 2  5 0 0

paSBUd 6 2 -0 3 0  L u b o ń , u l. K s . S tre ic h a  3 7  
te l/ fa x  0 -6 1 8  1 3 0  7 5 5

RABATY!!!

k o m . 0 -6 0 7  3 7 4  5 4 5

OKNA I DRZWI
DREWNO-PCV-ALU

(H3095)ROLETY i ZALUZJE
PARAPETY ZEWNĘTRZNE I WEWNĘTRZNE

w w w .b p h .p l

W Twoim 
sąsiedztwie

rv  p o c z ą t e k ’
• rfna Z pierwszych ,h  
>ed.™  u s t a l i  naszych

W  T w o im  s ą s ie d z tw ie  o tw o rz y liś m y  p u n k t  U s łu g  F in a n s o w y c h , p ro w a d z o n y  p rz e z  a u to ry z o w a n e g o  P a r tn e ra  B a n k u  BP H . 

M o że sz  w  n im  s p ra w n ie  i  ta n io :

•  z a ło ż y ć  k o n to  o s o b is te  lu b  f irm o w e  

z l im ite m  d e b e to w y m
•  d o k o n a ć  p rz e le w ó w , p ła tn o ś c i za  ra c h u n k i

•  u z y s k a ć  s z y b k ą  p o ż y c z k ę  g o tó w k o w ą  

lu b  k re d y t  d la  f i r m y

•  o trz y m a ć  a t ra k c y jn y  k re d y t  m ie s z k a n io w y , 

s a m o c h o d o w y  lu b  k o n s o lid a c y jn y

•  w p ła c ić  p ie n ią d z e  n a  k o rz y s tn ie  o p ro c e n to w a n ą  lo k a tę

•  w p ła c ić  i  w y p ła c ić  p ie n ią d z e  z k o n ta  w  B a n k u  BPH

•  o trz y m a ć  k a r tę  k re d y to w ą

P a ń s tw a  p ła tn o ś c i są g w a ra n to w a n e  p rz e z  B a n k  B P H ! Z a p ra s z a m y !

Bankv BPll

Luboń, ul. Sobieskiego 55 (Centrum  H andlow e Venus), te l. 061 893 44 98
U s łu g i F in a n s o w e  

Partner Banku BPH SA
03036)

http://www.spalarnia.com.pl
http://www.bph.pl


E s t e t y c z n a  s t o m a t o l o g i a  i p r o t e t y k a  o d t w ó r c z a
c h i r u r g i a  p l a s t y c z n a  p r z y z ę b i a  
i m p l a n t o l o g i a

S p e c j a l i s t y c z n a  e n d o d o n c j a  m i k r o s k o p o w a
z a a w a n s o w a n o  t e c h n i k i  l e c z e n i a  k a n a ł o w e g o  
w s z y s t k i e  z a b i e g i  z  w y k o r z y s t a n i e m  s t o m a t o l o g i c z n y c h  

m i k r o s k o p ó w  z a b i e g o w y c h
O r t o d o n c j a

a p a r a t y  s t a ł e  i r u c h o m e

O d m ł o d z e n i e  s k ó r y ,  l i k w i d a c j a  z m a r s z c z e k
p e e l i n g i  -  l i k w i d a c j a  p r z e b a r w i e n ,  
t r ą d z i k u  i z m i a n  p o t r ą d z i k o w y c h  
z a m y k a n i e  p o s z e r z o n y c h  n a c z y ń  
o d c h u d z a n i e

P o w i ę k s z a n i e  i k o r e k c j a  k s z t a ł t u  u s t  
L e c z e n i e  n a d p o t l i w o ś c i  
L e c z e n i e  ł y s i e n i a ,

(r6003)

z w a l c z a n i e  c e l l u l i t u  
u j ę d r n i e n i e  s k ó r y  
z m n i e j s z e n i e  r o z s t ę p ó w  
m o d e l o w a n i e  s y l w e t k i  
z m n i e j s z e n i e  t k a n k i  t ł u s z c z o w e j  
p o p r a w a  j a k o ś c i  s k ó r y  p o  c i ą ż y

N a jw ię k s zy  
w y b ó r w  
okolicy!!!

Montaż podłóg

u l. Z a k ą te k ,  L u b o ń
( o d  u l .  F a b r y c z n e j )

9-20
SOBOTA 9 - 1 4

MIKRODERMABRAZJA 
MAKIJAŻ PERMANENTNY 
ZABIEGI KOSMETYCZNI

p ie lę g n a c y jn e  i leczn icze
w s p o m a g a ją c e  za b ie g i m e d y c y n y  es teyczn e j

RESTAURACJA
"NOVA"

ORGANIZUJEMY 
IMPREZY OKOLICZNOŚCIOWE, 

WESELA, PRZYJĘCIA KOMUNIJNE

PUSZCZYKOWO
UL. POZNAŃSKA 47  

Jr6004) TEL. 8 13 -30 -12

P A N E L E
PODŁOGOWE
ŚCIENNE

PRZESUWNYMI

PROM OCJA!!!

Montaż 50% 

rabatu

ISprzcdaż: P n -P t 1 0 - 1 8 ,  S ob . 1 0 - 1 4
P io tr  G o ry n ia k  
L ub o ń , u l. D łu g a  6 
(do jazd  od C P N /O R L E N )

810 55 20 
0601 719 742

www.panele.net

A P T E K A  - Z Ł O T Y  L E K
N IS K IE  C E N Y ,  M I Ł A  I F A C H O W A  O B S Ł U G A  

m g r fa rm a c ji A n d rz e j K o ś c ie ln ia k  
u l. Ż a b ik o w s k a  16
62-031 L u b o ń
te l. 813-08-11, te l. / fa x  810-18-44 

pon -p t 9 .00 -22 .00  
sobo ta  9 .00 -18 .00

ZAPRASZAMY (h6050

PRACOWNIA
HAFTU
ARTYSTYCZNEGO
M a ł g o r z a t a  G r z e l a k

• s z t a n d a r y
• r e n o w a c je  s z ta n d a r ó w  
• p r o p o r c e  • c h o r ą g w ie  

• s z a t y  l i t u r g ic z n e
P o z n a ń ,  u l .  K i l i ń s k i e g o  1 1 / 1  

t e l .  0 - 6 1 8  3 3 5  1 7 4
k o m .  0 - 5 0 1  7 8 5  6 7 0 ,  k o m .  0 - 5 0 9  4 3 1  6 6 0  

h a f c i a r s t w o . t r i p o d . c m  w w w . p h a . p o z n a n . p l  
h a f c i a r s t w o @ p o c z t a . o n e t . p l

(F 6 0 0 7 )

PZOO

F irs t
K M aĴ YKA ANGIELSKIEGO

PAJO 
CENTRUM 

(piętro) 
BOX19

W sprzedaży:
‘ ry b k i, g a d y  i g ry z o n ie  

‘ r y b y  m o r s k ie  

*  w y s o k ie j ja k o ś c i 

ś ro d k i p ie lę g n a c y jn e  

d la  p s ó w  i k o tó w

*  p o k a rm  d la  z w ie rz g t  d o m o w y c h ,  

ry b , g a d ó w  i g ry z o n i (s z e ro k i a s o r ty m e n t)

‘  a r ty k u ły  w ę d k a r s k ie  

* r e a liz u je m y  z a m ó w ie n ia  in d y w id u a ln e  

pn-sb 10-21, nd 10-19
ZAPRASZAMY

tel. 0509-018-174

sobota , n iedzie la
RABAT!!!!

(h1079

K u rs y  ję z y k a  ang ie lsk iego  d la  w s zys tk ich

©dla dzieci w w ieku przedszkolnym , 
o d ia  dzieci szkół podstawowych, 
© m łodzieży gim nazjalnej,
©szkół średnich i maturzystów, 
o d ia  dorosłych

INFORM ACJE I ZAPISY:

512 074 892,512 074 893 
e-mail: first.school@interia.pl 
http://first.school.w.interia.pl

z a j ę c i a  o d b y w a j ą  s i ę  w  S P 1  i S P 3

•  PŁYTKI 
CERAMICZNE

•  CHEMIA 
BUDOWLANA

• DACHÓWKI
Luboń, ul. Chem ików 2 

(obok Zakładów Chemicznych) 
tel./fax (061) 813-19-12, 810-29-65 

www.hermann.pl

PONIEDZIAŁEK - PIĄTEK
8.00 - 18.00 

SOBOTA 8.00-14.00 (r6034)

http://www.panele.net
http://www.pha.poznan
mailto:first.school@interia.pl
http://first.school.w.interia.pl
http://www.hermann.pl


u l. P o w s ta ń c ó w  W ie lk o p o ls k ic h  4 8  
6 2 -0 3 1  L u b o ń

te l. ( 0 6 1 )  8 1 3 - 1 2 - 4 6 ,  8 1 3 -0 2 -4 1 poIAgrD
AUTORYZOWANY SERWIS OPON 

OFERUJE OPONY GRUPY GOODYEAR

G O O D Y E A R

0 -

RZZFULDA

(W6002)

ZAPRASZAMY DO AUTORYZOWANEGO SERWISU OGUMIENIA 0S0B0W0-CIĘŻAR0WEG0 

GODZ. OTWARCIA PN.-PT. 7-19, SOB. 7-13

5 1 5 - 5 1 5

C/icesz szybko 
dojechać?

Tanio, sprawnie 
■ DZWOŃ!

ZNIŻKA DLA 
STAŁYCH KLIENTÓW

(B6055)

(W6003) PENSJONAT
w i w a ,

LUBOŃ, UL. PONIATOWSKIEGO 14

ZAPRASZA
SMAKOSZY CENIĄCYCH

KAMERALNĄ ATMOSFERĘ 
W STYLOWYCH WNĘTRZACH 

DO

© A iF ir ia

ORGANIZUJEMY RÓWNIEŻ 
PRZYJĘCIA OKOLICZNOŚCIOWE 
W SALACH NA 30 I 70 OSÓB: 

CHRZTY, KOMUNIE, WESELA, STYPY.TEL. 810-34-21, 810-33-43

R e s t a u r a c ja  , , S K A R P A "  uu R o g a l in k u  

KLIMATYZOWANA SALA

O f e r u j e :
Wesela 
Komunie

■+ Dancingi (czwartki)
; tradycyjne obiady rodzinne 

inne imprezy

j1008)

ujujw.restauraciaskarpa.pl
fcel./fax 0-618-938-041 

509-572-743 
czynne wt.-niedz. 

12.00-21.00

(w 6028)

DOJAZD DO KLIENTA!!!

A T R A K C Y J N IE  C € N V U !

T e l .  k o m .  + 4 8  0 - 5 0 4  3 9 2  0 9 4

(R 1071)

tuu ...
G O TO W K A

Zap raszam y do naszych punktów:

LUBOŃ, ul. Jana III Sobieskiego 55a, 
(061) 899 25 15;
POZNAŃ, ul. 28 Czerwca 1956 roku 344, 
(061)832 93 95;
ul. Mielżyńskiego 14, (061) 853 22 21; 
ul. Piątkowska 112/1/2, (061) 827 47 11

K E S «

N IER U C HO M O ŚC I
SE.RAFIN

l i c e n c ja  z a w o d o w a  n r  5 0 8 0

--------------------------------------------------------------------------------------- [O T2T

-p o ś re d n ic tw o  w  k u p n ie , s p rz e d a ż y , 
w y n a jm ie , n a jm ie , z a m ia n ie  lo k a li i 
n ie ru c h o m o ś c i,

-p o m o c  w  u z y s k a n iu  k re d y tu  o ra z  o b s łu g i p ra w n e j, 
-u b e z p ie c z e n ia  n ie ru c h o m o ś c i

N IE R U C H O M O Ś C I
te l. 061 899  48 81 kom . 0607  668 987 

Luboń, u l.T .Kościuszki 4 pon-p t 9 .00 -17 .00 , sob 9 .00 -14 .00  
w w w .res .n ie ruchom osc i.p l e -m ail b iu ro@ res .n ie ruchom osc i.p l

ujujw.restauraciaskarpa.pl
http://www.res.nieruchomosci.pl
mailto:biuro@res.nieruchomosci.pl


•s r ł i? .1

ARKABZWBK
ZRÓWNOWAŻONY FIO

wciągu

od la t
Odsetki z lokat przestały Cię satysfakcjonować? Wybierz fundusz 
Arka BZ WBK Zrównoważony FIO, który od lat przynosi największe zyski.

T o  f u n d u s z  A rk a  B Z W B K  Z ró w now ażony F IO :
•  w  c ią g u  o s t a t n ic h  3  l a t  z a r o b i ł  d la  s w o ic h  K l ie n t ó w  1 0 4 %

• o d  la t  o s ią g a  n a jle p s z e  w y n ik i  w ś r ó d  p o ls k ic h  f u n d u s z y  z r ó w n o w a ż o n y c h

Dystrybucję Funduszy Inwestycyjnych A rka  prow adzą Bank Zachodn i W B K  S.A., D om  M aklerski BZ W B K  S.A., 
BRE Bank S.A. Private Banking, D om  Inwestycyjny BRE Banku S.A., Deutsche Bank PBC S.A. i Dom  Maklerski PKO 
Banku Polskiego S.A.

1 O ddział w  Luboniu, ul. Kościuszki 5 7 /5 9 ,  tel. 061 8 9 9  47  11

® wdk Fundusze Inwestycyjne Arka
Podany wynik jest zmianą wartości jednostki uczestnictwa kategorii A funduszu Arka BZ W BK Zrównoważony FIO w  okresie 30.09.2003 -  29.09.2006. Fundusz nie gwarantuje 

uzyskania podobnych wyników w  przyszłości. Podany wynik nie uwzględnia opłat z tytułu zbycia lub odkupienia jednostek uczestnictwa ani podatku od dochodów kapitałowych. 

Wartość aktywów netto Funduszu cechuje się dużą zmiennością ze względu na skład portfela inwestycyjnego Funduszu. Fundusz może inwestować więcej niż 35% aktywów 

w papiery wartościowe emitowane, poręczane lub gwarantowane przez Skarb Państwa lub NBP. Przed inwestycją zapoznaj się z Prospektem Informacyjnym Funduszu, dostępnym 

na stronie internetowej: www.arka.pl oraz w  placówkach prowadzących dystrybucję Funduszy Inwestycyjnych Arka.

http://www.arka.pl


K0M-1UB
idpadów kom unalnych  

stałych i płynnych  

<  0 -618 -130 -551
Luboń ul. Niepodległości 11

Pow szechny System  Segregacji 
O dpadów  K om unalnych

www.kom-lub.com.pl

System segregacji odpadów nagrodzony:

-Wyróżnieniem w konkursie pod patronatem Prezydenta R.P. w kategorii 
“Firma Przyjazna Środowisku”

-Certyfikatem “Wielkopolska Jakość”
-Nagrodą specjalną Prezesa UMIRM w konkursie o 

“Szklaną Statuetkę 2002”
-Certyfikatem “Pro Eco”
-Certyfikatem “Najlepsze w Polsce”

Z a d zw o ń  i u m ó w  s ię  z  d o rad cą : 0801 131 1 3 1 * *

get@bank
S p raw d zo n e  n a  b a n k

© w w .g e t in b a n k .p l TANI
goto

od 5OOzł
do 72 m-cy
brak opłat
przygotowawczych

M o ż e s z  p rz e z n a c z y ć  p ie n ią d z e  na d o w o ln y  ce l.

Zapraszamy do placówek GETIN Banku:
Luboń, ul. Z a b ik o w s k a  62 , te l. 061 8 1 3  14 11

* RRSO os iem n aśc ie  p ro ce n t d la  kredytu  w  kw o c ie  5 tys. z ł z  okresem  sp ła ty  6 m-cy.
* *  C a łkow ity  kosz t p o łą cze n ia  w yn o s i 0 ,35  z ł (w  tym  VAT) z te le fo n ó w  s tac jon a rn ych . (r3045)

Kredyt 
mieszkaniowy
- ud z ie la n y  w  PLN
- okres k redytow an ia  do 30 lat
- rozpa trzen ie  w n iosku  w  c iągu 7 d n i !

4 , 7 5 %

oprocen towanic promocyjne 
iv pierwszym roku kredytowania

Finansujemy wartość zakupu 
domu lub mieszkania 

oraz wyposażenia:
- meble,

- sprzęt R T V  i AGD, etc.
O ddział w  Lubon iu

ul. P on ia tow sk iego  22, te l./fax  061 813  01 3 1 ,0 6 1  810  46  10 
w w w .pbs.poznan .p l

http://www.kom-lub.com.pl
%c2%a9ww.getinbank.pl
http://www.pbs.poznan.pl

